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N E G O C J A C J E .001 
R o z m o w y , n a t e m a t u s t a w y o z w. 
z, a w o d o w y c h . 23 .06 godz.13.30 Ministerstwo Spra­
wiedliwości, uczestniczą ze strony "Solidarności": A. 
Kieegoda, /MKZ Zielona Góra/, S.Wądołowski /ZR Szczecin/ 
J.Onyszkiewicz /rzecznik prasowy KKP/, doc.Chrzanowski 
/doradca/, stronę rządową reprezentują: min.sprawiedli­
wości S.Zawadzki, dyr. dep. prawa cywilnego J.Brol. 
A.Niezgoda pyta,jak doszło do zmian w uzgodnionym uprzed­
nio z "Solidarnością" projekcie ustawy o zw.zaw. 
Min. Zawadzki odpowiada, że projekt był opracowywany prze? 
zespół roboczy Rady Państwa, która może proponować zmia­
ny. Jest to normalny tryb legislacyjny. Zmian jest wg 
niego niewiele i są przedstawione z reguły w postaci wa­
riantowej, co daje możliwość wyboru! 
J.Onyszkiewicz mówi, że kilka istotnych punktów nie |»iia-
«Ł WanarhYw. 
Min.Zawadzki stwierdza, że zdziwiła go przeprowadzona 
przez KKP krytyka uzgodnionego już projektu ustawy, w 
której zarzucono mu ogólnikowość i nieprecyzyjność,ale 
jego zdaniem dalsza dyskusja na ten temat jest otwarta. 
Doc.Chrzanowski uważa że jest to z formalno-prawnego 
punktu widzenia oczywiste, ale projekt pozbawiony jest 
powszechnego poparcia. Nie można w tej chwili - mówi -
pozwolić na wyzwalanie emocji, bo dyskusja może.wyjść da' 
leko poza dotychczasowe uzgodnienia. 
Min.Zawadzki mówi, że nie należy wstrzymywać prac nad 
ustawą, bo nigdy się ich nie zakończy. Rozumie potrzebę 
konsultacji, ale Rada Państwa, tak jak i KKP, ma pewne 
prawa. Kiedy wpłyną uwagi,będzie miejsce dla dalszej 
dyski sji. 
J.Onyszkiewicz stwierdza, że trudno przyjąć projekt z po-
'prawkami jako podstawę do dalszych ustaleń. Punkt wyjścia 
bowiem jest tu w paru miejscach bardzo odległy od tego, 
co wspólnie ustalono, a już wówczas "Solidarność" poszła 
na kompromis, zrezygnowała z kilku istotnych punktów. 
Obecny dokument stawia Związek w jeszcze trudniejszej 
sytuacji. Dyskusja z pewnością go zakwestionuje i tempe­
ratura będzie się "podgrzewać". 
Min.Zawadzki mówi, że nie widzi powodów do podgrzewania 
temperatury. Nie może być przecież podważony cały projekt 
ustawy. 
Doc.Chrzanowski zauważa, że chodzi głównie o punkty,któ' 
re poprzednio proponował Urząd Rady Ministrów, a które 
teraz powróciły. Stawia to Radę Państwa w roli przekaźni­
ka propozycji URM. 
A.Niezgoda mówi, że krytyczna uchwała M t wuuv>a.i.a.« i»t; 
do starego projektu. Łudzi najbardziej zbulwersowało to, 
że w resortach MON i MSW ma prawo działać tylko jeden, 
wyznaczony związek. Wniesienie ustawy do Sejmu należy 
/wg niego/ przesunąć na okres po Zjeździe, by nie zagro­
zić pokojowi społecznemu. 
Min.Zawadzki stwierdza, że prace w Sejmie jeszcze potr-
wają. 29.06. na posiedzeniu podkomisji ds.ustawy o zw. 
zaw. eksperci przedstawią opinię na temat zgodności usta­
wy z obowiązującym prawem międzynarodowym. Wtedy też usti 
li się harmonogram dalszych prac. 
S/Wądołowski mówi, że najważniejsze jest prawo do zrze­
szania dla pracownik-ów administracji państwowej. Nie moż­
na, tak jak to proponuje obecny projekt, dzielić społe­
czeństwa na lepsze i gorsze .,y »)»»>».' UHMO^Ł, 
J.Onyszkiewicz informuje, że i Związek czuje się zwolniony 
od podpisania uzgodnionego tekstu i może wrócić do swego 
pierwotnego stanowiska. 
Doc. Chrzanowski tłtjietdZA , ̂ i* W społeczeń­
stwie istnieje przekonanie, li coś się dzieje na zaple­
czu oficjalnych nontafctów z władzami. Jest to jakaś gra 
pozorów. Jeśli chodzi o pracowników MON i MSW uważa, że 
jest to bardzo delikatny problem. Można uznać, że pewne 
jednostki nie są zakładami pracy, ale należy tam powołać 
r«dy pracownicze, a nie dzielić związki na lepsze i gor­
sze. 
Min.Zawadzki odpowiada, że sprawy wyłączeń od zasad zrze­
szania się konsultowano z przedstawicielem MOP i nie 
miał on zastrzeżeń. 
A.Niezgoda podkreśla, że Związek może przedstawić włas-
ny projekt ustawy'.' 
Następuje wymiana uwag na temat najbliższego posiedzenia 
podkomisji sejmowej /29.06. godz. 14 .00/,Minister zapro­
sił na nie obecnych przedstawicieli "Solidarności". Nas­
tępnie głos zabiera J.Onyszkiewicz, który stwierdza, że 
uzgodniony projekt ustawy był dla Związku trudnyjn do przy­
jęcia kompromisem. Istnieje obawa, że rząd odszedł od 
wspólnego projektu, by korzystając z atmosfery przed 
zjazdem przepchnąć iwoĵ  wtisjt uitannf. 
Min.Zawadzki podkreśla, że rta każdym etapie można jeszcze 
rozmawiać ale nie wolno cofać się. Tematem rozmowy staje 
się z kolei projekt ustawy o cenzurze, głównie punkt o 
cenzurowaniu biuletynów związkowych. 
J.Onyszkiewicz mówi, że Związek nlddy się na to nie zgo­
dzi. Nadzór nad prasą będzie, ale jest to wewnętrzna spri 
wa Solidarności". 
Min.Zawadzki oświadcza, że na ten temat może się w tej 
chwili wypowiadać tylko prywatnie. Według niego, gdyby 
Związek zadeklarował IconHaH, ruut twoimi pt'̂ mam.1 
l̂rotij to do przyjęcia dla władz. 

oprać.Jan Strękowskl 

R o z m o w y ws r e f o r m y g o s p o d a r ­
c z e j . , 
,23.pęT grupa negocjacyjna KKP d/s gospodarczych i zatrud­nienia, kt. przewodniczył J.Rulewski w składzie: T.Jedy­
nak, R.Kurnatowski, J.Stankiewicz, powiększona o przedstai 
wicieli KKK Górników /H.Sienkiewicz, Kosmalski,Bogacz, 
Kozłowski, Menkes, red. Zastawna/ oraz ekspertów /J.Ejsy-
monta, St.Kurowskiego, K.Kolasińskiego, A.Wielowieyskiego; 
R.Bugaja, P.Czartoryskiego, T.Stankiewicza/ prowadziła w 
Ministerstwie Finansów rozmowy nt problemów górnictwa z 
Zespołem Ekonomicznym KRM d/s Zw.Zaw., na czele z min 
finanasów M.Krzakiem. Ministerstwo Górnictwa reprezento­
wał wlcemin. M.Gustek, Urząd Gospodarki Materiałowej -wi-, 
cemin. Z.Deutschmann. 
Na wstępie min.Krzak proponuje porządek obrad:.1. lnf.o 
ogólnej sytuacji gospodarczej kraju /ref. min.Krzak/, 
2. problemy górnictwa węglowego /ref. wicemin.Gustek/, 
3. problemy zaopatrzenia materiałowego gospodarki narodo­
wej /ref. Z.Deutschmann/, 4. uzgodnienie trybu dalszej 
pracy. 
J.Stankiewicz mówi, że strona rządowa nie wywiązuje się 
z przyjętych ustaleń. "Solidarność" podejmuje rozmowy je-., 
dynie ze względu na wagę sprawy wydobycia węgla. Uważa 
jednak za konieczne rozważenie tego problemu w kontekście! 
programu-, stabilizacji gospodarczej, kt. Rząd powinien 
jak najszybciej przedstawić. Przypomina, że w trakcie po< 
przednich rozmów 21.05. /patrz: AS 17, s. 003-004/ min. 
Krzak zobowiązał się, że taki raport zostanie przedsta­
wiony najdalej w terminie 3 tyg. Termin ten minął. "Soli 
darność" wie, że powstała już następna wersja programu 
datowana na 4.06. ale próby jej u.yskania były bezskute­
czne. Mówi, że grupa negocjacyjna jest zaniepokojona tref 
śclą tego dokumentu, kt. minister określa jako wewnętrzn; 
Udostępnienie go "Solidarność " stawia jako warunek dal­
szych rozmów. Alarmująca jest zwłaszcza zawarta w progra 
mie sugestia, jakoby zwiększenie wydobycia węgla było 
funkcją czasu pracy, a nie inwestycji 1 zapewnienia gór­
nikom odpowiednich warunków pracy. 
Rulewski akceptuje proponowany przez stronę rządową po­
rządek obrad. 
Min-Krzak informuje, że oficjalny raport w/s sytuacji gq 
podarczej został złożony do Sejmu. Program stabilizacji 
jest jeszcze opracowywany. On sam miał okazję się z nim 
zapoznać dopiero na dzisiejszym posiedzeniu Komisji Pla­
nowania. Mówi, że obecnie "Solidarność" często zapozna­
je się z nowymi projektami przed ministrami. Obiecuje,że 
strona rz.przedstawi Związkowi sprecyzowany program sta­
bilizacji podczas następnego spotkania, a może nawet 
wcześniej. 
Zapewnia, że "Solidarność" będzie miała okazję okonsulto 
wać program stabilizacji, zanim zostanie on prsedstrwió-
ny w Sejmie. Charakteryzując aktualną sytuację gospodar­
czą kraju informuje, że wartość produkcji spadła o 18,3% 
w porównaniu z majem ub.roku, zaś dochody ludności wzro­
sły o 25% przy niezmienionym poziomie zatrudnienia. 
Eksport do krajów II obszaru płatniczego spadł o 25%. 
Przekazuje przedst. "Solidarności" opracowanie zawierają 
ce bieżące dane o sytuacji gospodarczej kraju /z maja br 
informując, że otrzymuje je regularnie Lech Wałęsa. 
Min Gustek stwierdza, że górnicy pracują dobrze mimo kr 
zysu. W porównaniu z rokiem ub. wydobycie dzienne wzros­
ło. Nie jest prawdą, że produkcja jest zdezorganizowana. 
Każda kopalnia posiada długoletni plan eksploatacyjny. 
W 1981 r. planuje się wydobycie 158,6 min ton w dni po­
wszednie, co wiąże się z koniecznością zwiększenia wydo­
bycia dobowego w II półroczu o 32,7 tys. ton. Informuje 
ponadto, że rząd liczy na wydobycie 9,5 min t w wolne so 
boty, co dałoby łączną produkcję 168 min ton. Uzyskanie 
takiej ilości będzie jednak bardzo trudne /w I półroczu 
w wolne soboty uzyskano 5 min ton/. Resort przewiduje 
zwiększenie frontu eksploatacyjnego, lepsze wykorzysta­
nie czasu pracy kombajnów /obecnie 86%/, zwiększenie 
.wskaźnika zmianowości /praca na 4 zmiany, w tym jedna 
remontowa/. Taka operacja nie zawsze jest możliwa, a po­
nadto wymaga wzrostu zatrudnienia. Zapowiada zwiększenie 
produkcji maszyn górniczych i części do nich. Mówi,że 
resort stoi wobec problemu zabezpieczenia wzrostu zatrud 
nienia o 19 tys. osób, którym trzeba zapewnić mieszkanie 
i wyżywienie. Zmniejszenie fluktuacji może rozwiązać ten 
problem tylko częściowo. Resort, stojąc na gruncie Poro­
zumienia Jastrzębskiego - 5 dni w tygodniu - prosi "So­
lidarność", by szukała wraz z nim możliwość zwiększenia 
produkcji węgla w soboty. Informuje, że min.handlu wewn. 
zapewnił, Iż postara się o poprawę zaopatrzenia na Śląs­
ku. Górnikom załatwi się dodatek za rozłąkę i dodatek 
stabilizacyjny dla nowych pracowników, umożliwi ubezpie­
czenie pracowników dołowych przez kopalnie /dotąd było 
to załatwiane indywidualnie/. Resort będzie się starał 
zapewnić górnikom 20-25 tys. mieszkań rocznie /prioryte­
ty do spółdzielni/. Aby kopalnie mogły pracować 6 dni w 
tygodniu a pracownicy 5, trzeba by zatrudnić ok. 70 tys. 
ludzi z pewną nadwyżką dla skompensowania fluktuacji. Za­
pewnienie odpowiednich warunków bytowych dla tej-ilości 
ludzi jest jednak nierealne. Resort zgadza się z poglądeit 
że wielkość wydobycia w latach następnych'będzie zależeć 
od reformy gospodarczej, a zwłaszcza od zmiany cen węgla. 
Proponuje by wraz z szukaniem sposobów zwiększenia wydoby 



In p. xi ujmować działania w kierunku oszczędzania zużycia 
'e/jla. 
i_. Sienkiewicz; pyta o wartość produkcji węgla z ostatnich 
T lat w cenach wymiennych, o to z jakich środków dewizo­
wych resort korzystał w ostatnich trzech latach 1 o pomoc 
jak;* pozostałe resorty udzielają górnictwu. 
Un.Gustek odpowiadając na pierwsze pytanie zwraca uwagę , 
'e należy tu uwzględnić odmienną kaloryczność węgla przez 
łączonego na eksport 1 sprzedawanego w kraju. Podaje, że. 
r. 1 81 wartość dewizowa produkcji węgla wynosiła 13 ml 

,ol. /przyznając, że cena za 1 t wynosi 40 doi/. Na pyta-
ile jaka część zysków dewizowych pozostała w gestii re-
lortu min.Gustek odpowiada, że np. w 1979 r. ministerstwo 
lostało 117 min dpi. na Import środków produkcji z krajów 
lapltalistycznych. 
1.Sienkiewicz wyjaśnia^ iż zadaje te pytania dlatego,że o, 
*ęglu można mówić wyłącznie w tonach. Jeśli ma on stano­
wić rozrusznik gospodarki to trzeba raczej przeliczać go 
na dolary. 
Pyr.Gawryś /Min.Przemysłu Maszynowego/ przedstawia stan 
produkcji części do maszyn górniczych. 
Culicstwierdza, że nie widzi na Śląsku możliwości rozwo­
ju budownictwa mieszkaniowego na skalę planowaną przez mi 
nlsterstwo. Podkreśla, że napływ siły roboczej spoza woje 
wództwa oznacza również konieczność rozbudowy infrastruk­
tury socjalnej. Przypomina, że obcięte zostały drastycz­
nie inwestycje górnicze przewidziane na 1984 r. kontynuo­
wane będą tylko te, które miały być wykończone w 1.81-83. 
Grozi więc w przyszłości kolejny kryzys. 
Min.Krzak odpowiada, że do końca miesiąca Komisja Planowa' 
nia i MAGTiOS przygotują wnioski o nie zmniejszanie inwcs 
tycji. >., 
Culic pyta, czy może przekazać załogom, że nie będzie na 
razie drastycznego zmniejszania mocy produkcyjnych. 
Mirt.Krzak potwierdza 1 informuje, że zostały otwarte akre-
dytywy dla resortu. Na jego potrzeby w II półroczu prze­
widziano 85 mirt zł. dewizowych. 
H.Slenkiewicz pyta, czy konieczny jest import 1 min ton 
węgla z ZSRR. 
Dyr.NęstOrowlcż informuje, że importuje się stamtąd spe­
cjalny niewydobywywany w Polsce gatunek węgla dla hutnic­
twa. ' . •' 
Pyr.Górski omawia przedsięwzięcia, które dyskutowane były 
na posiedzeniu Prezydium Rządu, a obecnie przygotowywane 
są do wdrożenia. Zapowiada przyspieszenie wprowadzania do­
datku stabilizacyjnego. Przedstawia też propozycję, którą 
sam uważa za kontrowersyjną: aby każdy, kto przepracuje w 
w kopalni 4 lata, dostawał mieszkanie, co mogłoby w sytut 
oJi< 9<ty funkcja motywacyjna pieniądza została poważnie 
osłabiona - zachęcić do pracy w górnictwie. Proponuje tei 
wypłacanie ludziom, którzy chcieliby kontynuować pracę 
po osiągnięciu wieku emrytalńego połowy emerytury nieza­
leżnie od Osiąganych zarobków. 
Min.Krzak mówi,że sposób obliczania emerytury na podsta-
wie zarobków z ostatnich 3 lat jest niewłaściwy. Stawia 
wniosek, aby brać pod uwagę ostatnie 15 lat pracy na dole 
Pyr.Górski odpowiadając na pytani* o obniżanie wieku eme-
rytalnego~w górnictwie, stwierdza, że spowodowałoby to 
znaczne zmniejszenie zatrudnienia. Ministerstwo chętnie 
by się na to zgodziło, uważa to jednak za b.trudne. 
Kosmalskl wyraża obawę, że brak decyzji w sprawie wieku 
emerytalnego spowoduje odchodzenie pracowników z górnic­
twa . 
Min.Krzak zwraca uwag?, iż na całym świecie jest tenden­
cja do podwyższania wieku emerytalnego. Opowiadając o 
swoim pobycie w kopalni Siemianowice oznajmia, że żaden 1 górnik nie pochwalił decyzji o zniesieniu dodatku mobili­
zacyjnego i 
Przedst."Solidarności"wyrażają zdziwienie, że wizytacja 
kopalń odbyła się akurat w sobotę. Tłumaczy to dlaczego 
wypowiedzi górników były właśnie takie. 
H.Slenkiewicz przedstawia propozycje "Solidarności": 
1. obecne półrocze należy zamknąć bilansem, takim samym 
jak roczny, 2. kopalnie nie powinny być dotowane. Aby to 
osiągnąć na najbliższy przejściowy okres należy dwukrot­
nie podnieść cenę rozliczeniową pomiędzy kopalniami a. 
hurtem; 3. trzeba upoważnić kopalnie do podejmowania na 
własną rękę decyzji w sprawie tych lnweBtycji 1 remontów, 
których koszt nie przekracza 50 min zł oraz pozostawić 
w gestii kopalń 50% środków amortyzacyjnych! 4. zakres 
inwestycji na II połowę 1981 r. przyjąć zgodnie z planem, 
ale jednocześnie opracować ekspertyzę Skutków takiej de­
cyzji; 5. uregulować problem wzajemnych powiązań między 
resortami; 6. Określić procentową wartość wpływów dewizo­
wych, które pozostaną w gestii resortu. 
Ekspert str.rządowej mówi, 4e od 1.01.82 r. ma wejść w 
życie reforma cen zaopatrzeniowych. Za podstawę przyjęto 
światowe ceny węgla z r. 1980 1 przeliczenie 1 dol-50 zł. 
co oznacza czterokrotny Wzrost ceny. Reformę cen można 
by przyspieszyć, ale w razie wprowadzenia jej już w bie­
żącym roku trzeba by zrekompensować odbiorcom 95% skutkóv 
tej podwyżki. > 
Min.Krzak uważa, iż zgłoszone przez H.Sienkiewicza propo-
zycje są "generalnie i kierunkowo słuszne". Stwierdza,że 
bilans musi być zrobiony. Pecyzje ekonomiczne należy po-, 
dojmować, gdy są one potrzebne, a nie czekać na okazję,ni v półrocze lub koniec roku. Osobiście uważa, że ceny należj 

zmienić przed 1.01.82 r. Na temat Inwestycji musi się wy 
powiedzieć Min.Górnictwa. Rozpatrzona zostanie sprawa po­
zostawienia kopalniom środków amortyzacyjnych. Stwierdza, 
że nie należy zmniejszać limitu na Inwestycje. Mówi dale^ 
że współczynnik wpływów dewizowych należy wyliczyć przyj­
mując za punkt wyjścia potrzeby na II półrocze br. Nastęj 
nie min.Krzak powraca do kwestii wolnych sobót. Uważa,ż« 
trzeba docelowo wprowadzić w kopalniach 6-dniowy tydzień 
pracy, a dla górników 5 dniowy, proponuje rozpatrzyć mo­
żliwość przyznawania górnikom dodatkowego dnia urlopu za 
przepracowaną sobotę, bąd< wypłacania ekwiwalentu pie­
niężnego ża niewykorzystanie wolnego dnia. Uważa, że wy­
dobycie węgla jest sprawą tak ważną, iż konieczne jeot 
wprowadzenie dodatkowych zachęt, aby górnicy podejmowali 
pracę w soboty. ~ — 
Palej oświadcza, że resort nie wróci już do funduszu 
mobilizacyjnego. Trzeba jednak - mówi - usprawiedliwić 
górników pracujących w soboty - wielodzietnym 1 tym, 
którzy chcą dorobić do emerytury - należy na to pozwo­
lić. 
Rulewski stwierdza, że jest zaskoczony, gdyż oczekiwał 
zapowiedzi działań o charakterze technicznym, a usły­
szał ponownie propozycję przedłużenia czasu pracy. 
Pyta, dlaczego zaplecze naukowe nie ma wypracowanych 
rozwiązań, a eksploatacja jest w dalszym ciągu rabunko­
wa . 
Z.Bogacz popiera wypowiedź min. Gustka, nie zgadza się 
natomiast z min. Krzakiem. Górnicy chcą udowotnlć, że 
można zwiększyć wydobycie przy 5-dnlowym tygodniu pracy 
Widzą możliwość uruchomienia rezerw części zamiennych 
1 dalszego wzrostu wydobycia na dobę. Uogacz stwierdza 
Jednak, że gospodarka czerpie jednostronne korzyści 
z wkładu pracy górników. Ich zawód został całkowicie 
"położony", płace są słabe. Pyta, dlaczego się tu nie 
mówi o poprawi" warunków bhp ani o Inwestycjach. 
Min.Krzak przyznaje, żo zaopatrzenie dla górnictwa od 
wlonny r.lę popsuło. Mówi, że Rząd prosi górników o do­
datkowe <!-3 min t w>;gla w 19B2 r. Może Im przv tym 
obiecać, że część zysków przeznaczona zortanie bezpo­
średnio na zaopatrzenie górnictwa. 
prof. Kurowski w obszernej wypowiedzi stwierdza rn.in., 
ze konaeuwentńe stanowisko Związku ws. 5-dniowego ty­
godnia pracy jest jednym ze spsosobów forsowania refor­
my gospodarczej : należy dążyć do wzrostu wydobycia nie 
poprzez wydłużanie czasu pracy, lecz poprzez głębokie 
zmiany organizacyjne, systemowe itp. Rozwiązanie pro­
blemu węgla możliwe będzie tylko przez dokonanie refor­
my gospodarczej /konieczna jest i.In. rerorma cen, spo­
rządzenie bilansu gospodarki narodowej, co pozwoli 
ustalić możliwości oszczędności wr-gla/ - stwierdzenie 
takie prof. Kurowski proponuje przyjąć we wspólnym ko­
munikacie konchowym z. rozmów. 
Min.Gustek zwraca uwagę, że ewentualny wzrost wydobycia 
nie rozłoży się na wszystkie kopalnie, gdyż są takie, 
gdzie ijest to już niemożliwe. Stwierdza, że zwiększenie 
wydobycia o iO tys. t dziennie, co aałoby 168 min t w 
1981 r., wymaga wysiłku, jakiego nie było w całym 10-
leciu. Mówi, że na Komisji ?«jmowej pytano go, czy uda 
się zrealizował'- ten plan - odpowiedział, że nie. Wypo­
wiada się za programem oszczędzania węgla, ale jest to 
sprawa wymagająca czasu /np. oszczędności opału w do­
mu oznaczają rn.in. inwestycje na uszczelnienie/. 
Min.Krzak podkreśla, żo Rząd nie chce zmuszać górników 
oo pracy w soboty, lecz pozostawić im możliwość wyboru. 
Wdrożenie propozycji Kurowskiego zajęłoby wiele czasu. 
Uważa, że rachunek ekonomiczny można przeprowadzić 
również przy obecnej Strukturze cen. Zaznacza, że choć 
jest zwolnenikiem systemu parametrycznego, to widzi 
wiele zalet stosowania centralnego planowania właśnie 
w górnictwie - umożliwia ono szybkie wprowadzanie w ży­
cie pewnych decyzji. Przypomina, że plan już zakłada 
wzrost wydobycia w dzień roboczy do 650 tys. t w IV 
kwartale. Na tym właśnie oparto roczny plan 168 min ton 
Zwiększenie wydobycia dziennego o dalsze 30 tys-t wyda-

*je się niemożliwe. 
prof.Kurowski pyta, skąd wzięto liczbę 250 tys.t jako 
plan wydobycia w sobotę pod koniec roku, skoro obecnie 
wydobywa się 120 tys. 
Min. Gustek mówi, że jesień to okres "żniw"w górnictwie 
poza tym zaprocentować winny ostatnie inwestycje. 
J.Rulewski mówi, że odpowiedź min.Gustka na jego pyta-
nie nie jest zadowalająca. Interesuje go wpływ postępu 
technicznego a nie metod eksł.e/»nsywnych nâ  wzrost wydo­
bycia. Podkreśla, że instytuty naukowe resortu pracują 
wiele lat 1 winny mieć gotowe projekty Innowacji oraz 
dane dotyczące zysków z ich wprowadzenia. 
Min.Gustek odpowiada, że nie posiada takich danych. Mó-
wi, że w latach 50-tych, gdy zaczynał pracę w gÓrnictwl 
dzienne wydobycie z "dobrej" ściany wnosiło 300 ton. 
Obecnie średnia wynosi 1000-1200,a są ściany, które da­
ją i i 4 tys. Uważa, że jest to zasługą postępu tech­
nicznego, szczególnie dużego w ostatnim 10-leclu. Przy­
znaje, że jest rezerwa w dalszym zmniejszeniu awaryj­
ności, co wydaje się obecnie niemożliwe, zważywszy na­
gminny brak części zamiennych do kombajnów ścianowych. 
O godz. 18.30 na wniosek J.Rulewskiego ogłoszono przer-
wę. O godz. 19.40 delegacja Związku przedstawiła pro-fifc 
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jekt komunikatu końcowego, który strona rządowa przyję­
ła po wniesieniu drobnych poprawek /patrz Dokumenty 
St /. Uzgodniono przełożenie punktu 3 obrad na nast. 
•potkanie i ustalono tryb dalszych prac. Kolejne spot­
kanie grupy roboczej KKP z Zespołem Ekonomicznym 
kierowanym przez min. Krzaka odbędzie się 2.07. 

Oprać. E.Jastrun, M.Kruczkowska 
K.Leski 

R o z m o w y ws u s t a w o c e n z u r z e , o 
z w i ą z k a c h z a w o d o w y c h , o p r z e d 
s i ę b i o r s t w i e p a ń s t w o w y m , » l s a ­
m o r z ą d z i e 
25.06. o 9.00 w Urzędzie Rady Mi.iiatrów w Warszawie roz 
poczęły się rozmowy między Prezydium KKP a przedst.Rzą­
du z wicepremierm Rakowskim w sprawie wstrzymania prac 
nad ustawami o cenzurze, o związkach zawodowych oraz o 
przedsiębiorstwie państwowym i samorządzie. 
Delegacji "Solidarności" przewodniczy L.Wałęsa. Skład: 
A.Gwiazda, St.Wądołowski, J.Rulewski, A.Niezgoda, T.Je­
dynak, J.Onyszkiewicz oraz eksperci: A.Wielowieyski, 

• R.Bugaj, St.Kurowski, W.Chrzanowski. 
Stronę rządową reprezentuje: wicepremier M.Rak,Owski ja­
ko przewodniczący oraz prof. S.Zawadzki /min.sprawiedli­
wości/, prof. Z.Rybicki- /wicemin. w URM/f prof. Bar /przew. zesp.X RM d/s ustawy o zw.zaw/, St.Kosicki /pre­
zes GUKPPiW/. 
Rakowski proponuje, abyprzedst. "Solidarności",kt.zal-
nicjowall to spotkanie, zabrali,głos jako pierwsi. 
Wałęsa stwierdza, że projekty ustaw zostały wniesione dc 
Sejmu w postaci, kt.odbiega od wspólnych ustaleń, Ponie­
waż powinny one mieć akceptację społeczną apeluje do wi­
cepremiera, 'aby Rząd pomógł w przywróceniu im formy,kt. 
będzie rzeczywiście wspólna. Proponuje, aby prowadzący 
grupy negocjacyjne referowali kolejno uwagi do poszcze­
gólnych projektów. 
A.Niezgoda mówi, że projekt ustawy o związkach zawodo-
wych, kt. wpłynął dd Sejmu, był wynikiem tak daleko idą­
cego kompromisu, że członkowie zespołu przygotowującego 
ustawę spotkali się z poważną krytyką KKP. Ustępstwa 
Związku zostały wprowadzone do tek3tu projektu, nato­
miast ustępstwa strony rządowej znalazły się w uzasadrte 
niach lub poprawkach. Nie do przyjęcia dla str .zv/iązko-
wej są: 1/ art. 13 projektu kt. stwierdza, że działal­
ność związkowa wśród pracowników administracji central­
nej i terenowej będzie regulowana odrębną ustawą; 
2/ artykuł mówiący, że związek zawodowy, kt. będzie mógł 
działać wśród cywilnych pracowników MON i MSW,wskaże 
odrębne rozporządzenie; 3/ dalsze ograniczenie prawa do 
strajku - wyłączenie kolei, łączności, energetyki itd. 
Oświadcza, że wprowadzenie w życie takiej Ustawy byłoby 
niezgodne z potrzebami i odczuciami społecznymi. 
J.Onyszkiewicz charakteryzując projekt ustawy o cenzurze 
przypomina, że dla Związku najważniejszą sprawą jest wy­
łączenie spod kontroli biuletynów wewnętrznych. Zasada 
ta została w projekcie zachowania, jest w nim jednak 
furtka pozwalająca cenzurować te biuletyny, a praktyka 
wykazuje, że dotychczas z takich wyjątków robiono regu­
łę. Inny punkt sporny to podniesienie kar za niepoddawa-
nie się kontroli. Strona związkowa postulowała, żeby w 
ogóle nie było takich kar, uzgodniony projekt propono­
wał 5 tys. zł. grzywny, natomiast w wersji wniesionej dc 
Sejmu jest 10 tys. zł. Wiąże się to z umieszczeniem W 
rejestrze skazanych, co jest dużo groźniejsze niż sama 
kara pieniężna. Kolejnym punktem kt. uległ zmianie już 
po uzgodnieniu jest sprawa debitu komunikacyjnego. 
St.Wądołowski stwierdza, że ustawy o samorządzie i o 
przedsiębiorstwie w ogóle nie były poddane pod społecz­
ną dyskusję. 
Wielowieyski /OPSZ/ mówi, że do Sejmu wpłynął projekt 
oficjalnie nie przedstawiony ZwLązkowi. Żadnych formal­
nych konsultacji nie było, co jest nie do przyjęcia. Do 
ustawy o samorządzie i przedsiębiorstwie eksperci Związ­
ku mają poważne zastrzeżenia natury prawnej, zaś meryto­
rycznie nie do przyjęcia dla "Solidarności" jest ograni­
czenie kompetencji załogi w powoływaniu i odwoływaniu dy 
rekcji. •• 
prof.Kurowski /OPZS/ oświadcza, iż Związek obawia się,że 
ustawa o przedsiębiorstwie w obecnej postaci będzie blo­
kowała reformę gospodarczą . Nie mówi ona bowiem wyraź­
nie, że przedsiębiorstwa mają funkcjonować na zasadzie 
samofinansowania się; nadmiernie są w niej rozbudowane 
kompeteisjeje organu nadzorczego i organów założycielskich 
brakuje wyraźnego określenia uprawnień samorządu załogi. 
Wałęsa w podsumowaniu zwraca się z prośbą do premiera,by 
omawiane projekty zostały wycofane na okres 1-2 miesię­
cy, w celu przeprowadzenia konsultacji. 
Prof. S.Zawadzki podkreśla, że projekt ustawy o związ-
kach zaw. powstał w toku wspólnych wielomiesięcznxch_dys_ 
"kusjl zespołu, w skład którego wchodzili również przecP~-
stawiciele "Solidarności". Mówi, że został upoważniony 
przez ten zespół do przedstawienia przewodniczącemu Rady 
Państwa uzgodnionego projektu zawierającego rozwiązania 
wariantowe. Przew. Wałęsa oświadczył wówczas, że zamie­
rza przedstawić uzgodniony projekt Krajowej Komisji Poro 
zumiewawczej i chciałby, aby uwagi, jakie tam będą zgło-
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szone, zostały uwzglęcuTlone w projekcie. Zostało ustalo­
ne, że będą one rozpatrywane w normalnym trybie legisla­
cyjnym: te, kt. wpłyną szybko - na posiedzeniu Rady Pań­
stwa, późniejsze zaś - może rozpatrywać Komisja Sejmowa. 
Podkreśla, że obecna sytuacja odpowiada tym Uzgodnieniom 
Mówi, że zgłoszone uwagi są wprawdzie b.istotne, lecz 
nieliczne, a zmiany, jakie zostały wprowadzone do projek­
tu opracowanego przez zespół są jak najbardziej w kompe-. 
tencjach Rady Państwa, gdyż przysługuje jej inicjatywa 
ustawodawcza. Projekt jest dopiero po pierwszym czytaniu 
w Sejmie, w dyskusji nad jego założeniami posłowie wnieś­
li wiele uwag merytorycznych. 
Przedst. związków zaw. - tak samo jak w przypadku usta­
wy o kontroli publikacji - będą zapraszani na pogiedzenii 
podkomisji. Będzie ich jeszcze co najmniej trzy oraz co 
najmniej dwa posiedzenia obydwu Komisji Sejmowych zainte­
resowanych tym projektem. Mówi, że procedura stosowana 
w Sejmie stwarza miejsce do dyskusji nad rozbieżnościami. 
Sejm bowiem już od dawna przestał odgrywać rolę stempla 
pocztowego. Dlatego nie widzi podstaw do odraczania prac 
nad. ustawą o zw.zawodowych. 
W sprawie ustawy o cenzurze rozbieżności również są nie-
.liczne. Prof.Zawadzki uważa, że w projekcie znaldującym 
się obecnie w. Sejmie kwestia cenzurowania biul ' s'nów związkowych znalazła b. szczęśliwe rozwiązanie , .* łaszczą, 
że*KKP sama uważała za stosowne powołanie komisji, która' 
ma się zająć biuletynami. Był to punkt, kt. bardzo nie­
pokoił stronę rządową, gdyż publikacje w tych biulety­
nach - przez nikogo właściwie nie kontrolowane- narusza­
ły istotne zasady sformułowane w proj.ustawy, np. zasadę 
nie atakowania sojuszów. Przykładów takich jest bardzo 
wiele /ostatnio biuletyn Ziemi Puławskiej, kt."zawiera 
bardzo drastyczny przykład stosunku do sprawy sojuszów, 
całkowicie sprzeczny z porozumieniem Gdańskim/. Przedst. 
Solidarności w pracach -podkomisji i komisji sejmowych * 
również to potwierdził i wyrażał zaniepokojenie z tego 
powodu. To właśnie z powodu takich przypadków Komisja 
była zmuszona włączyć do projektu przepis o kontroli 
wstępnej w przypadku systematycznego naruszania przepi­
sów ustawy /w tym. gł. punktu 2, określającego dobra 
szczególnie chronione/. Zaznacza, że zgodnie z ustawą 
związki mają możliwość odwoływania, się od takiej decyzji 
GUKPPiW do Naczelnego Sądu Administracyjnego.' Przepis o 
kontroli pozwala zabezpieczyć się przed konsekwencjami, 
kt. mogą być zgubne dla całego narodu. Czy będzie stoso­
wany? Nie będzie to potrzebne, jeżeli sprawy takie będą 
sprawnie załatwiane po linii związkowej, przez komisję 
przy KKP; jeżeli natomiast natrafi ona na trudności, to 
punkt ten będzie pewnego rodzaju groabą dla komitetów 
redakcyjnych biuletynów związkowych T ułatwi wpływanie 
na kierunek rozwoju pism "zgodnie z zawartymi w ustawi* 
zasadami pełnej swobody druku w uzgodnionych ramach". 
Z.Rybicki /wicemin. w URM/ zwraca uwagę na rozległość 
zmian ustawodawczych, w przygotowaniu są ustawy: o na­
czelnych i centralnych organach administracji państwo- ** 
wej,, o planowaniu, o systemie finansowym i podatkowym,o 
finansowaniu przedsiębiorstw. Ustawy o przedsiębiorstwie 
i samorządzie muszą być z nimi uzgodnione i przewidywać 
m.in. jak wmontować przedsiębiorstwo z prawem do pełnej 
samodzielności w system umów i powiązań z kontrahentami 
jak ma wyglądać zakup surowców, półfabrykatów i elemen­
tów kooperacyjnych za granicą. Podkreśla,' że trzeba zde­
cydować, co bardziej hamuje reformę gosp.: przyjęcie pre 
jektu z pewnymi niedoskonałościami czy odkładanie go. 
Konieczny jest pewien okres przygotowań i wdrażania,dla­
tego ustawy powinny zostać uchwalone przed opracowaniem 
planu na 1982 r. i planu 5-letniego. 
W ustawię o samorządzie zdecydowano się połączyć dwa -
ciała o analogicznych kompetencjach: organ nadzorujący 
i założycielski. Rybicki nie zgadza Się z zastrzeżenia­
mi, jakie budzą art. o uprawnieniach rady załogi. Otóż 
- art. 22 przewiduje tryb zaskarżania przez załogę decyzji 
przy czym złożenie skargi wstrzymuje wykonanie decyzji, 
tak więc "z punktu widzenia praktycznego i formalnego 
uprawnienia rady załogi są gwarantowane". W art.23 nt. 
opiniowania decyzji, załoga może zwrócić się o powtórne 
rozpatrzenie decyzji, kt. jej nie satysfakcjonują. Upraw 
nienia rady załogi przy powoływaniu dyrektora są zabez-
pieczone w projekcie ustawy w dwojaki sposób: 1/ bez je.j 
zgody nie można powołać dyrektora, 2/ ustawa przewiduje 
takie przypadki, gdy powoływanie"dyrektora będzie w rę­
kach rady załogi. Dodaje, że w tak niezrównoważonej sy­
tuacji gospodarczej ńle ma możliwości szukania lepszych 
wariantów projektowych ustaw. Z powodu braku doświadcze­
nia nie udało się rozwinąć np. sprawy uprawnień zebrania 
ogólnego załogi, zadań organizacji samorządowych wobec 
zrzeszeń. Nie przyjmuje również zarzuto o tym, że Zwią­
zek nie miał możliwości wyrażenia opinii nt. ustaw,gdyż 
wpłynęło wiele propozycji, porawek z MKZ-ów. Projekty by­
ły przecież drukowane w prasie, co jest równoznaczne z . 
podaniem ich do publicznej wiadomości. Informuje, że na 
najbliższym posiedzeniu Sejmu przewidziane jest pierwsze 
czytanie, nastjpnie projekty wrócą do Komisji Sejmowych, 
gdzie Rząd będzie bronił swego stanowiska i gdzie bę­
dzie możliwość, aby zarówno Rząd, jak i posłowie zmie­
niali je pod wpływem dyskusji. 
Prof. Bar przypomina, że tezy ustaw były przesłane 
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wszystkim związkom zaw., przy czym zarówno- branżowe,jak 
i autonomiczne ustosunkowały się do nich, natomiast "So­
lidarność" nie. Termin opracowania tych ustaw był bar­
dzo krótki. Członkowie Komisji - a są wśród nich równie 
przedst. "Solidarności" - dostali projekty. Informuje, 
że po ogłoszeniu tez do ustaw o przedsiębiorstwie i sana 
rządzie wpłynęło do zespołu,' kt.'je opracował, ponad 
220 wypowiedzi, w tym 14 różnych opinii KZ-ów "Solidar­
ności" . Zespół zaprosił przedstawicieli samorządów na 
konferencję 26.05, gdzie zapytano ich, jak rozumieją 
sformułowanie "rada załogi zarządza przedsiębiorstwem". 
Nie umieli oni na to odpowiedzieć, nie było też ani jed­
nej twierdzącej odpowiedzi na pytanie, czy byłyna ten 
temat dyskusje z załogą. Podkreśla, że w projekcie usta­
wy znalazły się - przy naturalnych różnicach zdań - te . 
rozwiązania, które zdobyły większość głosów, a część 
rozbieżności sformułowano w zapisach wariantowych.Przy­
pomina o dwukrotnym /1970 i 1975/ wstrzymaniu prac usta­
wodawczych,- zmierzających do nadania przedsiębiorstwom 
większej samodzielności. Stwierdza, że w opinii zespołu 
prace przygotowawcze nad ustawą należy zakończyć jak 
najszybciej. Projekty są w Komisji Sejmowej, zarówno 
"Solidarność" jak i inni przedst.społeczeństwa mogą na 
tym etapie dokonywać ich oceny, nie ma natomiast powodu 
do ich wstrzymywania. Wspomina o materiałach "Sioci"nt. 
przedsiębiorstwa i samorządu /patrz: AS 19 , s2u!/, zwra­
ca uwagę na/wspólne elementy projektów /1/2 do 2/3 l-ĉ o 
projektu została wykorzystana przez Sieć/ Sieci i wnt. 
słonego do Sejmu. Sieć-nie zauważyła - stwierdza prof. 
Bar - że do ustawy .0 samorządzie nie ma aktów wykonaw­
czych. Jest to bowiem sprawa takiej wagi, że rozstrzy­
gnąć o niej może tylko Sejro w ustawie, natomiast: statut 
samorządu - abv[zapewnlć jego elastyczność - będzie akce­
ptowany przez referendum zalo--i i nie będzie wymagaj 
żadnego innego zatwierdzenia. Wyraża wątpliwość) czy za­
sada oddawania zarządzania przedsiębiorstwem w ręce za­
łogi, kt. niewątpliwie mogłaby się sprawdzać w małych 
zakładach,.może być zastosowana do Huty im.benina czy 
FSO. 
St.Kosickl /prezes GUKPPiW/ omawia zmiany, jakie wprowa-
dzono na wniosek Komisji Sejmowej do projektu ustawy o 
cenzurze. Podwyższono m.in. kary za uchylanie się od 
kontroli, .chodziło bowiem o to, by orzekaniem tych kor 
zajmowały się sądy powszechne. Wnioskowano, by cenzura 
miała możliwość pozbawiania debitu komunikacyjnego nie­
których czasopism, z tym, że w projekcie przewiduje się 
wyłączenie bibliotek oraz instytucji i osób wykorzystują 
cych je do celów zawodowych oraz - decyzją prezesa 
GuKT^W- również dla innych celów. W Komisji Sejmowej, 
toczyła się. na ten temat p.długa dyskusja, w kt...zwraca­
no uwagę na napływ np. na Śląsk literatury z zagranicy, 
godzącej w podstawowe interesy Polski.-Mówiono, że 50'.'. 
publikacji zatrzymywał j na granicy to książki i czaso­
pisma przesyłane z RFN w ramach zorganizowanej akcji 
rewizjonistycznej, reklamujące Bundeswehrę. Stwierdza, 
że "wg Konisji -ustawą musi mieć przepisy chroniące nasz 
kraj przed zalewem takich publikacji". Są też przesyłki 
trafiające do Polski w celu reekspedycji do ZSRR,Czecho­
słowacji i In. krajów socjalistycznych, muszą więc być 
wprowadzone przeciwdziałające przepisy o pozbawianiu de 
bitu komunikacyjnego. Przypomina, że każdy obywatel w 
myśl prof.ustawy może zaskarżać decyzje cenzorskie do 
Naczelnegc Sądu Administracyjnego. 
Wałęsa podkreśla, że "Solidarności"nie chodzi o opóźnię 
nie czy blokowanie ustaw, lecz o to, by nie budzić nie­
ufności społeczeństwa przez dopisywanie uzupełnień czy 
nieuzgodnionych zmian w projektach. 
Doc.Chrzancwski zwraca uwagę, że projekt ustawy o zw. 
zaw.wzbudza taki niepokój, gdyż jest krokiem wstecz w 
porównaniu z uzgodnionymi ustaleniami, które już i tak 
były wynikiem bardzo daleko idącego kompromisu. Dlate­
go wersji, kt. jest obecnie w Sejmie, nie można uznać 
za kompromisową i Związek będzie zmuszony oświadczyć 
swoim członkom, io wraca do' swego stanowiska wyjściowe­
go. 
Prof.Zawadzki)podziela pogląd Wałęsy, ze projekt powi- . 
nTen być zaakceptowany przez społeczeństwo.'Dlatego nie 
powinno sięo odwlekaniem budzić dalszego zniecierpliwię 
nia opinii społecznej. Zresztą formalnie nie -ma możli­
wości wycofania projektów, kt. już wpłynęły do Sejmu. 
Proponuje, aby dostosować się do trybu legislacyjnego i 
informuje, że ustawa o zw. zawodowych znajdzie się na fo­
rum Sejmu chyba dopiero we wrześniu, a ustawy o przed­
siębiorstwie i samorządzie jeszcze później. Przedtem 
projekty będą dyskutowane w Komisjach, gdzie spodziewa­
ne są duże kontrowersje /projekt Sieci różni się bardzo 
w kwestiach węzłowych, mimo że w dużym stopniu opiera 
się na projekcie zespołu prof.Bara/. Co prawda nie ma 
możliwości wycofania projektów, ale czynnik społeczny 
może być obecny na posiedzeniach Komisji Sejmowyeh.Prof 
Zawadzki przywołuje przykład ustawy o cenzurze: projekt 
społeczny w.Komisji Sejmowej uzyskał większą aprobatę 
niż rządowy. 
R.Bugaj zwraca uwagę, że w kwestii ustawy o samorządzie 
i przedsiębiorstwie muszą się wypowiedzieć statutowe 
władze Związku, i) kt. co prawda przesłano tezy, lecz 
były one wariantowe. Podkreśla, że kluczową sprawą jest 

rozstrzygnięcie sposobu powoływania dyrektorów, jest to 
"papierek lakmusowy stosunku władzy do samorządu". Nie 
zgadza się z argumentem, że wstrzymanie ustaw stanowiło­
by zagrożenie dla opracowania planu, gdyż 3 miesiące,ja 
kle pozostały do tego czasu to okres wystarczająco dłu­
gi. 
Doc.Kurowski polemizując z prof. Barem mówi, że w obec­
nej redakcji projekt ustawy o przedsiębiorstwie zahamu­
je reformę, przyznaje bowiem zbyt małą samodzielność 
przedsiębiorstwom, natomiast eksponuje uprawnienia orga­
nu przedstawicielskiego. 
J.Onyszkiewicz zaznacza, że zgoda Związku na ogranicze-
nia swobody publikacji stanowi i tak daleko idące ustęp­
stwo, skoro Konstytucja nie przewiduje tu żadnych ogra-, 
niczeń. Projekt rządotfy odbiega od uzgodnionej wersji,cc 
stwarza wrażenie, że Rząd chciiłbym wykorzystać obecny 
trudny okres dla przeforsowania ustawy w wersji nieza-
akceptowanej przez "Solidarność". W kwestii debitu komu­
nikacyjnego: chodzi o wycofanie uprawnień do zatrzymy­
wania literatury z zagranicy z gestii Gł.Urzędu Ceł i 
poddanie regulacji ustawy /chociaż zgodnie ze stanowis­
kiem Związku najkorzystniejszym rozwiązaniem jest likwi­
dacja, jakichkolwiek ograniczeń/. 
Min .Ciosek podkreśla, że .zarówno Rząd, jak i "Solidar­
ność"", pomimo fundamentalnych różnic, mają podobne inter 
cjc; aby stworzyć w Polsce model.nowej rzeczywistości. 
Rozwiązania postulowane przez "Solidarność" mają daleko 
idące konsekwencje polityczne. Pyta, czy nie stoimy 
przed groźbą zbm zonia wielkiego dzieła odnowy, budowa­
nego ' takim trudom. Oświadcza, iż oskarżenie Rządu o 
przyspieszanie ustawowych rozstrzygnięć /żeby "skorzys­
tać z antraktu"/ są niepoważne, Rządowi bowiem chodzi o 
to, by zdążyć-, póki takie generalne zmiany są w ogóle 
możliwe. Tryb mianowania dyrektora przewidziany w proj. 
ustawy określa jako b.daleko idący kompromis. Informuje 
że sprawa dyrektora LOT-u będzie "rozwiązana zgodnie z 
prawem", gdyż LOT jest elementem systemu militarnego i 
sojuszów obronnych PRL. 
Doc.Kurowski mówi., że podejrzenia wynikają z nieufności 
do Rządu, kt. podsycają takie fakty jak ocenzurowanie w 
środkach masowego przekazu wspólnego komunikatu z rozmóv 
pomiędzy min.Krzakiem a przedstawicielami "Solidarności' 
z J.Rulewskim.' 23 .0'j. Usunięto z tego komunikatu'infor­
mację, kto przewodniczył obydwu delegacjom. 
A.Wielowieyski stwierdza, że nie chodzi tu o wzajemny 
szantaż czv wywieranie presji, lecz o to, by ustawy uwa­
żane przez społeczeństwo za tak ważne były wynikiem kon­
sensusu, a nie jednostronnych ustaleń. 
A.Gwiazda dodaje do wypowiedzi Onyszkiewicza ws.cenzury 
że administracyjne ograniczenia swobody publikacji powir 
ny być sprecyzowane /lista pism nie posiadających debi­
tu/, natomiast.'projekt pozostawia tak wielką dowolność, 
że praktycznie stanowi powrót do czasów.przedsierpnio-
wych. 
prof.Rybicki zwraca uwagę, że "Solidarność" również zmle 
niła komunikat po rozmowach radomskich /patrz: AS nr 15, 
s.204/, co nie stanowi jednak dla. niego powodu do utra­
ty zaufania. 
Rakowski dodaje, że w sprawie skreśleń w komunikacie z 
rozmów zespołu ekonomicznego trzeba się zwrócić p wyjaś­
nienie do min.Krzaka, gdyż nie sąone wynikiem interwencji 
cenzury. 
Oświadcza, że obrona i umocnienie programu odnowy po-: -
sierpniowej jest głównym celem kierownictwa PZPR, co zos 
tało potwierdzone na XI plenum KC przez I sekretarza 
oraz w wystąpieniu sejmowym premiera Jaruzelskiego.Odrzu 
ca twierdzenie przedstawicieli "Solidarności", że poś­
piech w pracach legislacyjnych wynika z zamiaru wykorzys 
tania "delikatnej sytuacji". Poprzednio oskarżono władze 
o blokowanie, teraz o przyspieszanie. Stwierdza, że brak 
zaufania jest obustronny. Oświadcza, że nie ma żadnych 
pełnomocnictw od Rady Państwa i Sejmu, aby wpływać na 
tryb postępowania wobec projektów ustaw, które znalazły 
się już w Sejmie. Przestrzega, że ustawy nie mogą sank­
cjonować działań zmierzających do istnienia dwóch ośrod­
ków władzy w państwie: nominalnego i rzeczywistego,kiero 
wanego przez związek zawodowy. Uznaje słuszność uwag o 
niedoskonałości projektów. Mówi, że jako przedstawiciel 
Rządu jest zainteresowany jak najszybszym wprowadzeniem 
w życie ustawy o zw.zaw, aby położyć kres żywiołowości w 
stosunkach między państwem a związkami. Możliwości wpły­
wania na decyzje Sejmu i jego komisji posiadane przez 
Rząd są ograniczone, nie przejdzie zapewne np. ustawa o 
połączeniu ministerstw, gdyż argumentacja strony rządo­
wej nie przekonuje komisji. Wicepremier mówił dalej o cei 
żurze wewnętrznych biuletynów związkowych zaznaczając,że 
mają one nakłady po 20-50 tys. zależnie od tego, ile pa­
pieru dostanie się "na lewo". Sformułowanie o czasowym 
zastosowaniu kontroli wstępnej, znajdujące się w projek­
cie czytanym w Sejmie nie zadawala rządu, który "wolał­
by za pysk wziąć redaktorów tych pisemek" zawierających 
"jazgot antykomunistyczny i antyradziecki". Szkodzą one 
jak stwierdza, nam wszystkim, MÓWI, ze nie wierzy, iż 
Związek zajmie się tymi pisemkami. Na razie swobodnie 
zamieszczają - jak wspomniany już biuletyn. Ziemi Puław­
skiej - skandaliczn- rykaruty. "Przez kilku czy kilku-j. 
nastu nawiedzonych mówi dalej T nie można wystawiać nan 
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Rakowski stwierdza że Rząd r.leoydowai. alt; r.a pewne us­
tępstwa płacowe, ale zrobił to pod olbrzymim naciskiem. 
Popiera propozycją wspólnej deklaracji ''Solidarności" i 
Komitetu d/n zw./aw. o zahamowaniu żądań płacowych. 
Wałęsa przypomina, ze "Solidarność" od począ!ku domagała 
się. generalnego uregulowania kwestii podwyżek płac, jed­
nolitego dla wszystkich branż. 
Rakowski zgadza Bię, że przywileje niektórych zawodów po 
winny być zlikwidowana, zwraca jednak uwag<;, że często 
są one ekwiwalentem niskich zarobków w sytuacji ,. gdy 
Rządu nie Stać na podwyżki płac. Likwidacja .przywilejów 
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Niezgoda porusza następnie sprawę zrzeszania się w "Soli 
darnc^cT" pracowników eksportowych, ludnionych na 
budowach za ąranica. Zaznacza, że nie chodzi o rozwija 

wiązku na tereni.' 'tycz­
nych , al< nn. w RFN ,gdzie interesy prapowników ponad 
80« z nich to członkowie "Solidarni 
Podaje przykłady skłaniania pracownik'lv. - ranią 
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płaca!., lamowolnego dokonywania odpisów nai skMadki 
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Min.Ciosek podkreśla konieczność reformy cen i. płac i 
mule, aby wydaó wspólne oświadczenie Rządu l zw. , 

odowych, że do czasu reformy gospodarczej żąd 
"i.e bada, podnoszone. 

Bugaj zwraca uwagę na silny nacisk ogniw dołowych 
darn^ci" i. administracji przedsiębiorstw ńa podwyżki 
płaci Stwierdza, ze baz stanowiska Rządu w spr<awi'fi glo­
balnej rei m i płac, bez planu stablll 
jekt.u rei no powstrzymywać parcie 
Rakowski, informuje., że plan stabilizacji i projeki 
rormy. za kilka dni znajdą się w Sejmie., Pozytywnie wypo 
wiada się o bydgoskiej konferencji żywnościowej. 
Niezgoda opowiada Się za oświadczeniem o nie udzielaniu 
podwyżek przed opanowaniem kryzysu gospodarczego. 
Gwiazda z uwagę, że związki zawodowe rzadko kiedy 
generalni i wstrzymują podwyżki. "Solidarność"" wj 

tak bardzo obywatelską, że musiałja zrezygnować 
vlązkowej. Przypomina, ze podpisane porozumień i 

wynikiem błędów w Porozumieniu Gdańskim. Rząd 
obstawał wówczas przy ustalaniu spraw.płacowych w ramacl 
branż, choć stanowisko MKS-u było inne,. 
Mln.Closek podkreśla, że realizacja branżowych norozu-
m i eS płacowy cli oznacza ruinę gospodarki. Proponuje, aby 
powołać zespół złożony z przedstawicieli resortu pracy 

raz "Solidarności" dla dokonania analizy svtua 
cji poszczególnych grup ludności, aby ocenić <•• 
nia placowe trzeba zaspokoić w pierwszej kolejni 

jzda '„twierdza, że w sytuacji, gdy zawarto kilka 
umierf, przeprowadzenie takiej analizy je". 

Wielowieyski zaznacza, ze propozycja min.Cios1' 
dzó ryzykowna, gdy nie ma generalnej koncepę 
Rulewski przypomina, że nie rozstrzygnięta ie.i prawa 
«asTIYow wychowawczych, minimum soajalnego, diet, dodat­
ków za rozłąkę, i że Ważniejsze i bardziej pilne od . 
kwestii płac je-*t załatwienie postulatów socjalnych za­
wartych w Porozumieniu c;darfskłm. 
Wywiązuje się krótka dyskusja na temat zawartych bez uz­
godnienia z "Solidarnością" porozumień z metalowcami i 
pracownikami SKR-ów. 
Min.Ciosek uwzględniając zastrzeżecie Ą;Wielowieyskiego 
proponu^eT by przedstawiciele "Solidarności.", związków 
branżowych i autonomicznych spotkali sii .premierę]' 
lub min.Obodowoskim w celu globalnego przeanalizowania 
sprawy płac. Zobowiązuje się dostarczyć wyciąg z ponzii-

. mień branżowych i analizę kosztów podwyżek. 
i\ .Gwiazda zwraca uwagę, że tryl : epowanla lepszym 
od dotychczasowego byłoby wcześniejsze uprzedzenie,gdy 
Rząd nie może zrealizować'podpisar.. wiązań. Gdyby 
np. zanim załogi zaczną protestować, przed upływem ter­
minu wyznaczonego na załatwienie ich żądań", każdy minię­

tym czy i do jakiej wysokości Rząd 
to żądania, wówczas nie dochodziłoby 

t rajków. 
Rakowskj prosi o rozpatrzenie propozycji min.Cios! 
Spotkanie z ministrami zainteresowanych, resortów umpż.li-

y im wysłuchanie opinii "Solidarności". Ministrcn' 
i przypominać np, o konieczności działania z wyprze 

dzeniCm, o Której mówił A.Gwiazda. Oświadcza, że żadna 
..-/lanych tutaj spraw szczegółowych nie będzie pusz-

unięć. Mówi .nas tęp nie, że wstrzymanie prac 
legislacyjnych w Sejmie jest niemożliwe.' Podtrzymuje 
wniosek strony rządowej; by "Solidarność" miała pełne 
prawa do przedstawiania komisjom so jmowym jwoich opinii 
Spotkanie ocenia jako potrzebne, gdyż. pozwoliło zapoz­
nać .tanowiskiem Związku, Deklaruje, że będzie 

realizować" wnioski z, dzisiejszych rozmów. Unl-
• tów', które ze swej strony chciałby przed-
llum KKP - głównie politycznych. Będzie jed-

i.kan i e Komitt 
i łby 

odbęd-i 
aby odbył 
ca 1 i ,'owae 

zakończyły uię 

Oprać. A.Dodzi 
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TYMCZASOWE PREZYDIUM KKP 
25.JJ6. Warszawa. Początek godz.12.30 Obecni: Ir. Wałęsa, 
ATGwiazda, J.Rulewski, A.Słowik, T.Jedynak, A.Niezgoda, 
J.Onyszkiowicz oraz A.Celiński, W.Chrzanowski, R.Bugaj. 
A. Wielowieyski 1 B. Geremek. 
Ma wstępie i '.wolai 
równika Biura Orga 
Następnie omawiano ' 
nirzo-Poligraficzne i 
k i s w te/ 1. A • Gw i n z da 

A.Jermakowskiego na stanowisko kie-
izacji K»ajowego Ujazdu Delegatów. 
IOHzerzenie uprawnień Komisji Wydaw* 

>cenę pism związkowych. ,,'.Onvs.; 
podkreślali, że w pismach związkowyr 

musi sie. znaleźć miejsce na oficjalne stanowisko MKZ-ów 
i KKP. Zastanawiano się czy w przypadku skiajuych. wypo­
wiedzi w pismach Komisja Wydawniczo-Poligraficzna ma pra 
wo stosowania sankcji wobec redakcji. Przeważały głosy, 
że winna ona być tylko ciałem opiniodawczym, a jej wni.os 
ki powinny rozpatrywać. MKZ-ty, bądź KKP. M. in .-, J. Onysz­
kiewicz proponował następującą procedun;: w wypadku zejto 
szenia przez władze do KKP zastrzeżeń odnośnie publikowa 
nych materi-ałów, KKP przekazuje sprawę Komisji, która 
odrzuca zastrzeżenia lub przeprowadza rozmowę z rodakcją 
W razie powtarzających się rozmów Komisja - jak propono­
wali zebrani winna zgłosić do KKP lub MKZ-tu wniosek o 
pozbawienie pisma statusu biuletynu związkowego lub roz­
ważyć konsekwencje personalne. Chrzanowski -i Rulewski 

\**» zwracali uwagę na konieczność sporządzenia rejestru oism 
związkowych, gdyż obecnie nie, jest jasne, jaki mają one 
status /związkowe, współpracujące ze związkiem itp>./.Roz' 
ważono ponadto, jak określić przypadki, które wymagałyby 
interwencji Komisji. Proponowano takie sformułowania,jak 
"naruszenie zasad zdrowego rozsądku", "czy to służy inte­
resom Związku", "naruszenie podstawowych interesów Związ­
ku i Kraju", "zgodność ze Statutem i programem Związku", 
bądź ich podstawowymi zasadami, "sprzeczność z linią 
Związku". Podkreślano z jednej strony względność takich 
ocen i trudności w zdefiniowaniu pojęć typu "interes 
Związku", a z drugiej strony - konieczność precyzyjnego 
określenia przypadków, w których Komisja miałaby inter­
weniować. Ostatecznie ustalono, że Onyszkiewicz sformułu­
je ustęp o lozszerzeniu kompetencji Komisji Wydawniczo-
Po]igrafićznej. 

Następną część posiedzenia poświęcono zakończonym ; 
przed południem rozmowom z wicepremierem Rakowskim. Dys­
kutowano możliwości wpływu na kształt ustaw, których pro­
jekty znalazły się w Sejmie. M.in. na pytanie Wałęsy, czy 
można zobowiązać posłów do reprezentowania stanowiska "Sc 
lldarności", Słowik poinformował, że w Łodzi odbyło się 
spotkanie,na którym posłowie otrzymali na piśmie stanowis 
ko Związku ws. ustawy o zw.zaw. /patrz: AS nr 21, s.205/ 
Rozważano ewentualne zwołanie KKP, która przedyskutowa­
łaby i przyjęła stanowisko Związku, aby przekazać je 
następnie do Sejmu i DTV. * 

W dyskusji nad projektem ustawy o zw.zaw. zarysowała 
się kontrowersja, czy punktem wyjścia do opracowania 
stanowiska "Solidarności" ma być uzgodniona, kompromiso: 
'a propozycja zespołu d/s ustawy o zw.zaw. /z, zastrzeże 
liem, ijż Związek godzi się na nią pod warunkiem, że str< 
na rządowa odstąpi od wprowadzonych bez uzgodnienia po-
>rawek/, czy wyjściowy projekt "Soldiarnoścl". z dezapro 
tatą mówiono o sytuacji, gdy po 9 miesiącach istnienia 
Swiązek wciąż nie ma wypracowanego stanowiska w tej klu­
czowej dla siebie kwestii. A.Gwiazda poinformował, że 
1KZ Gdańsk na zlecenie KKP opracował alternatywny pro­
jekt ustawy o zw.zaw., który jednak nie może być trakto­
wany jako propozycja* Związku, gdyż nie jest jeszcze za­
twierdzony przez KKP. 
A.Słowik stwierdził, że MKZ Ziemi Łódzkiej opracował po-
prawkl do opublikowanego projektu ustawy. W dyskusji pofl 
kreślono, że aby opracować stanowisko "Solidarności",nie 
można ograniczać się do opinii MKZ-ów czy KKP. Wielokrol 
nie podkreślano konieczność przeprowadzenia w Związku 
dyskusji nad ustawą. Wyniki tej dyskusji zostałyby za­
prezentowane Komisji Sejmowej, 

Zastanawiano się, czy Związek może teraz - skoro je­
go przedstawiciele uczestniczyli w uzgadnianiu projektu 
w zespole mieszanym - wystąpić z całkowicie nową wersją, 
czy też musi przedstawić swoje stanowisko w postaci po­
prawek do projektu wniesionego do Sejmu, choćby poprawki 
te miały odnosić się do wszystkich artykułów. Zwracano 
uwagę /m.in. Wałęsa, Niezgoda/ na to, że nie można wystę 
pować z coraz to innymi projektami, poza tym w przypad­
ku, gdy do Sejmu wpłyną dwie różne wersje szanse na prze 
głosowanie niekorzystnego dla Związku proj%ktu rządowegc 
są bardzo duże. Wskazywano także na aspekt propagandowy 
takiego postawienia sprawy: odcinanie się od projektu wy 
pracowanego z udziałem przedstawicieli "Solidarnoś­
ci" może obniżyć jej autorytet. Natomiast za wystąpie­
niem z całkowicie nowym projektem przemawia konieczność 
wyraźnego i jednoznacznego określenia, jaka wersja usta­
wy leży w interesie Związku, nawet gdyby projekt ten nie 
został przyjęty przez Sejm. Będzie przynajmniej wiadomo 
o co Związek ma walczyć. A.Gwiazda postulował opublikowa 
nie projektu związkowego, aby każdy członek,"Solidarnoś­
ci" mógł ocenić różnicę pomiędzy nim a wersją uchwaloną 
przez Sejm. Zastanawiano się również, co mogą zaprezento 
wać przedstawiciele "Solidarności" na posiedzeniu Komi­

ko jmowej 29.06. pośwłęcon©rny ustawie o zw.zaw. Usta­
lono, że pójdą tam jako obserwatorzy Niezgoda, Gwiazda 
oraz prof. Stelmachowski. 

Następnie A.Słowik skrytykował konferencję bydgoską 
ws. żywności /patrz: Inf.Tyg., s /za próbę uchwalenia 
wiążącej propozycji wzrostu Cen oraz rekompensat. 

W konferencji brali udział przedstawiciele OBS-ów i 
obserwatorzy, nie przysługiwały jej więc żadne uprawnie­
nia decyzyjne. Proponowano tam zbyt niski poziom norm 
żywnościowych, posługiwano się żargonem ekonomicznym,któ 
ry jest niezrozumiały dla przeciętnego członka Związku. 
Słowik zwrócił się do Rulewskiego o wyjaśnienie jaki był 
statuts konferencji. 
Rulewski oświadczył, że jej celem było podsumowanie sta-
nu wieetzy potrzebnej do opiniowania przyszłych projektów 
zmian. Konferencja nie podjęła* żadnej uchwały,, ani żadne 
decyzji. MKZ Bydgoszcz oraz inne Zarządy Regionalne wnio 
8ły podobne protesty, uważając, że konferencja nie mogła 
formułować opinii Związku W sprawie rządowego projektu 
zmiany cen, ponieważ projekt taki nie istnieje. Poinfor­
mował, że MKZ Bydgoszcz postuluje, aby dopiero druga se­
sja konferencji żywnościowej w sierpniu sformułowała 
wnioski do akceptacji przez KKP. Jest to potrzebne aby 
'Inie,': wyprzedzenie" i nie dać się zaskoczyć reformą cen. 

Wielowieyski stwierdził, że wyjaśnienie związkowcom 
złoconej problematyki reformy cen i rekompensat będzie 
wymagało spotkań przedstawicieli KZ-ów z ekspertami. 
Związek musi bowiem wytłumaczyć swoim członkom, że cała 
operacja będzie miała seiis jedynie wówczas, gdy spowoduj? 
zmniejszenie siły nabywczej ludności o 25%, a to oznacza 
że zarabiający 6-10 tys. /czyli większość zatrudnionych 
w wielkich zakładach pracy/ nie dostaną nic. Wielowieyski 
1 Bugaj podkreślają, że będzie to najtrudniejsze ze 
wszystkich zadań, jakie dotychczas stawały przed Związ­
kiem. -

Onyszkiewicz poinformował, że dotarły do niego wiado­
mości o nowych formach protestu w obronie braci Kowalczy­
ków, proponowanych przez Komitet Obrony Więzionych za 
Przekonania w Katowicach, takich jak np. pikietowanie 
budynku Rady Państwa czy rad narodowych. Można odnieść \'t 
wrażenie, że działalność tego komitetu, do którego wszed3 
L.Moczulski, zaczyna wykraczać poza obrona więzionych za I 
przekonania i budzi podejrzenia, że w ten sposób pod fir­
mą "Solidarności" KPN prowadzi swoją działalność politycs: 

ną. Stwierdził, że Prezydium musi zająć stanowisko w tej 
sprawie, powinien również wypowiedzieć się Zjazd.Komite­
tów Obrony Więzionych za Przekonania lub Komisja Koordy­
nacyjna Komitetów. Wywiązaia się dyskusja nt. roli człon­
ków KPN i KOR w "Solidarności" zwłaszcza ekspertów. 
Jarmakowski poinformował, że gdański KOWzP wystąpił z 
wnioskiem o zwołanie zjazdu komitetów, który będzie mógł 
wypowiedzieć się również w sprawie propozycji nowych ro­
dzajów działalności., 

A.Wielowieyski zwrócił się do prezydium KKP z prośbą o 
decyzję, czy delegacja " Solidarności" może wziąć udział K 
rozmowach z Min.Pracy Płac i Spraw Socjalnych nt. fundu­
szu mieszkaniowego i socjalnego w przedsiębiorstwie razeir 
ze związkami autonomicznymi i branżowymi. Jest to propozy 
cja Ministerstwa, na którą - jego zdaniem - związek nie 
powinien się zgodzić. Prezydium zaakceptowało wniosę1, 

Wielowieyskiego, by rozmowy podjąć osobno. Przyjęto rów­
nież, iż jeśli Rada Ministrów na najbliższym posiedzeniu 
zatwierdzi projekt zasiłków wychowawczych odb-iegający od 
propozycji "Solidarności", Związek tymczasowo zaakceptuje 
takie rozwiązanie i wróci do tego problemu w momencie ge­
neralnej regulacji płac i cen. 
Ustalono, że> następne Prezydium KKP odbędzie się w Warsza 
wie 30.06. . " 

Oprać. A.Dodziuk 

O g ł o s z e n i e 

Robotniczy Komitet Organizacyjny Obchodów Rocznicy Lipca oraz KZ 
NSZZ "Solidarność" Lubelskich Zakładów Naprawy Samochodów w Lubli­
nie zawiadamia,że 10.07.81 o godz.17 odbędzie się uroczystość poś­
więcenia krzyża wdzięczności z tablicą upamiętniającą protest ro­
botników w lecie 1980 r. 

Biuro OKZ zwraca się do wszystkich jednostek organiza­
cyjnych NSZZ KI z prośbą o przesyłanie na adres biura 
/00-030 Warszawa, Dom Chłopa, pi.Powstańców W-wy 2/ z do­
piskiem "Archiwum" - wszelkich związkowych materiałów in­
formacyjnych wydawanych w regionie /biuletyny, serwisy, , 
pisma regionalne/ w ilości po ok. 30-40 egz. z przeznacze­
niem dla archiwum OKZ oraz dla bibliotek PAN, a także 
wszelkich materiałów faktograficznych /zdjęcia, plakaty, 
wycinki prasowe, pamiętniki, nagrania dźwiękowe itp/ z 
przeznaczeniem tylko dla archiwum OKZ. Materiały wypoży­
czone zostaną "ZVrócone. 
Sprawa b.ważna. Nie dajmy zaginąć pamiątkom i dokumentom 
naszego ruchu związkowego. 

6 
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W REGIONACH 
P o s i e d z e n i e K K W. 2f{_._06_. obradowała w 
Gdańsku Krajowa Komisja Wyborcza. Zebraniu przewodniczył 
A.Cierniewski /Bytom, viceprzew. KKW/. Pierwszym punktem 
obrad była weryfikacja członkowstwa KKW. A.Jiurmakowski 
/sekretariat KKP/ poinformował, że istnieje kilka list 
obecności, a także dublujące się upoważnienia wystawione 
bądź' przez MKZ-ty, bądź przez Regionalne Komisje Wybor­
cze. Przypomniano, że zgodnie z uchwałą KKP do KKW nie 
może być delegowany członek Prezydium MKZ, Zarządu Regio 
nalnego. Postanowiono, że.zweryfikowaną listą Prezydium 
KKW przedstawi na następnym posiedzeniu Komisji. 
E.Kalbarczyk /Małopolska/ przedstawił propozycją podzla-
łu kompetencji. Zadaniem działającego już pod kierunkiem 
K.Seniuty /Wrocław/ zespołu roboczego jest przygotowanie 
materiałów dot. wyborów Krajowego Zjazdu Delegatów. Zes­
pół kontrolujący, pracującego pod kierunkiem L.Woźnickie 
go /Piła/, składa się obecnie z dwóch grup 'Trzyosobowych 
których zadaniem jest kontrola przebiegu wyborów w regio 
nach. Skład ze-upołu weryfikującego, który ma opracować 
otrzymaną z regionów dokumentację wyborczą i przygotować 
dla KKW projekty decyzji o' zatwierdzeniu bądź; unieważnię' 
nlu wyborów - zostanie powołany na następnym posiedzeniu 
/po zweryfikowaniu listy członków KKW/. Do zadań przeby­
wającego Btale w Gdańsku Prezydium KKW należy bieżące 
wyjaśnienie wątpliwości dotyczących procedur wyborów,in­
terpretacji Statutu i wytycznych KKP i KKW ws.ordynacji 
wyborczej. Ponieważ rozesłane pocztą materiały nie dotar 
ły do większości obecnych, przełożono na następne posie­
dzenia dyskusję nad opracowanym przez Prezydium KKW pro­
jektem rozdziału V Statutu "Solidarności" /zawierający 
jednolite zasady ordynacji wyborczej dla wszystkich regi< 
nów i szczebli Związku - patrz Dokumenty, s.ilO/. 
Blisko dwie godziny zajęła dyskusja nad wyborami w regio­
nie Ziemi Sandomierskiej, które zakończyły się walnym ze­
braniem w dn. 25-26.04. A.Celiński /sekretarz KKW/ przed­
stawił przygotowany przez Prezydium KKW projekt uchwały 
w tej sprawie, zakładający m.in.: 1/ uznanie wyboru 7 
delegatów na Zjazd Krajowy za ważne; 2/ umożliwienie wy­
boru 3 pozostałych delegatów przez organizacje zakładowe 
których delegaci opuścili WZ protestując przeciwko nie­
prawidłowościom oraz organizacje, które nie zdążyły wy­
brać swoich delegatów na WZ przed 25.04; 3/ uznanie wy­
branego 26.04. Zarządu Regionalnego za tymczasowy i zo­
bowiązanie regionu do przeprowadzenia ponownych wyborów, 
w terminie miesiąca od zakończenia Krajowego zjazdu Dele 
gatów. Dopuszczenie delegatów tego regionu, do obrad KZD 
Prezydium KKW zamierzało pozostawić do decyzji KZD. 
Projektowi sprzeciwli się przede wszystkim Grabowik /Tar­
nowskie Góry/ i Rakowski /Słupsk/ uważając, że wybory -
jako nieprawidłowe - muszą być powtórzone. K.Seniuta 
poinformował o podstawowych nieprawidłowościach,stwier­
dzonych w regionie: jawne wybory delegatów na WZD w ko­
misjach zakładowych, płynność normy przedstawicielskiej 
nieproporcjonalna reprezentacja poszczególnych załóg na 
WZD, z upośledzeniem największy^ zakładów/ i przyznanie 
części mandatów na WZD z urzędu, a nie z wyboru /człon­
kom b. MKZ/. Należy jednak - stwierdził Seniura - uwz­
ględnić fakt, iż wybory odbyły się jeszcze przed uchwa­
leniem przez KKP wytycznych w tej sprawie i powołaniem 
KKW. Na zakończenie przewodniczący nowo wybranego ZR 
'.'. eml Sandomierskiej Krupka, który zaproponował,aby KKW 
podjęła się organizacji ponownych wyborów w regionie,a 
jeżeli okaże się to nierealne przed terminem KZD, obo- .; 
wlązklem KKW będzie uznanie wyborów z 25-26.04. za pra­
womocne. K.Seniuta, którego uczyniono odpowiedzialnym 
za dokonanie ponownych wyborów w regionie sandomierskim 
podkreślał, iż nawet jeżeli organizacje zakładowe i okrę 
gi przeprowadzą je prawidłowo, zwołanie WZD okaże się 
prawdopodobnie niemożliwe wobec nabrzmiałego konfliktu 
pomiędzy Stalową Wolą i Tarnobrzegiem. 
Ustalono, że kolejne posiedzenie KKW odbędzie się w 
Gdańsku 7.07. 0fmc, K. Lt1,\6 

W y b o r y w P o d r e g i o n i e 
T a r n o w s k i e G ó r y . 17.06. Walne Zebranie De­
legatów Podregionu Tarnowskie Góry /powstałego na obsza­
rze działania dotychczasowego MKZ Tarnowskie Górjy na mo­
cy uchwały z 17.04. i mającego wejść w skład planowanego 
Makroregionu Śląska i Zagłębia/ wybrało Zarząd Podregio­
nu.Przewodniczącym został H.Strzódka. /tlx/ 

I W Z D w B y d g o s z c z y . 19.06. rozpoczął 
się X WZD Regionu Bydgoskiego. J.Rulewski przedstawił 
sprawozdanie z 10-miesięcznej działalności MKZ-u. Następ­
nie sprawozdanie przedstawiła Komisja Rewizyjna. Głosowa 
nie nad absolutorium przełożono do II tury Zjazdu. Zjazd 
potwierdził dotychczasową strukturę organizacyjną Reglo-
J>u z 11 oddziałami terenowymi. 

20.06. w drugim dniu obrad dyskutowano problemy podzia­
łu składek związkowych, wysokość- zasiłków statutowych it) 
Ustalono, że ostateczne decyzje w tej sprawie będą podej­
mowane po Krajowym Zjeździe delegatów. Następnie, po wys­
tąpieniu S.Kurowskiego dyskutowano tezy programowe Zwiąż 
ku. Gośćmi drugiego dnia obrad byli m.in. L.Wałęsa i A. 
Walentynowicz. Pod koniec pierwszej tury obrad podano 
k.mdydatury do władz regionu. /BiPS/ 

W a 1 n \ Z j a z d D e l e g a t ó w w e 
W r o c ł a w i u /uzupełnienie/ 22.06.'odbyła się trze­
cia i ostatnia część WZD woj .wrocławskiego /pat"rz:AS nr 
21, s.201/. Większością głosów przyjęto uchwałę, aby po 
sprawdzeniu listy obecności skierować do okręgów wybor­
czych wniosek -o odwołanie delegatów, którzy opuścili ze­
branie. Zebranie podjęło również uchwałę w/s organizacji 
zarządu makroregionu /Dokumenty, s"3M/ /BI - Wrocław/ 

R o z w i ą z a n i e d e l e g a t u r " S o l i - , 
d a r n o ś c i". 23.06^ Zarząd Regionalny NSZZ "Soli­
darność" woj.jeleniogórskiego na posiedzeniu plenarnym 
w Lubaniu Śląskim podjął uchwałę o rozwiązaniu delega­
tur, w Zgorzelcu 1 Bolesławcu zarzucając im dezorganiza­
cję pracy związkowej oraz nie podporządkowania się uch--
wafom KKP .1 KKW, a iakże postępowanie niezgodne ze sta­
tutem. /̂ tlx/ 

W a l n e Z e b r a n i e D e l e g a t ó w w 
W a ł b r z y c h u . 25-26.06. podczas WZD w Wałbrzychu 
udzielono absolutorium ustępującemu Prezydium MKZ. 
Uznano za prawomocne wybory cząstkowe przeprowadzone w 
9 okręgach woj.wałbrzyskiego na członków Zarządu, Komi­
sji Rewizyjnej i delegatów na Zjazd Krajowy, Kandydata 
woj. wałbrzyskiego'na przewodniczącego Makroregionu Dol­
nego Śląska /został nim dotychczasowy przewodniczący MKZ 
Wałbrzych J.Szulc/. 
Woj.wałbrzyskie,jak zdecydowano.wchodzi w skład tworzące­
go się regionu dolnośląskiego z siedzibą we Wrocławiu, 
utrzymuje prawomocność wyborów cząstkowych /reprezento­
wane byłoby w Zarządzie Makroregionu Dolnośląskiego prze: 
23 osoby/. » 

Uchwalono, że w wypadku niezaakceptowania przez Zarzą< 
tworzącego się makroregionu pełnej uchwały WZD okręgu 
Wałbrzyskiego /ze szczególnym uwzględnieniem kompetencji 
Oddziału Wojewódzkiego Zarządu Regionu w strukturze or­
ganizacyjnej Związku i przyznania oddziałowi woj.wałbrzyi 
kiego prawa decyzji o proklamowani strajku/ Komisja d/s 
górnictwa z upoważenienia załóg nie podporządkuje się de 
cyzjom podjętym n* zebraniu we Wrocławiu i będzie dzia­
łać na terenie woj.wałbrzyskiego, jako samodzielny Woje­
wódzki Zarząd MKR w Wałbrzychu. 
Uchwałą WZD wyłbrzyski tygodnik "Niezależne Słowo" 

utrzymał status pisma związkowego na zasadach ustalonych 
przez II Zjazd Prasy Związkowej. /AS/ 
W y b o r y w B i a ł y m s t o k u 25.06^ rozpo­
częła się II tura WZD w Białymstoku. Pierwszego dnia na 
przewdoniczącego ZR wybrano spośród 16 kandydatów Stanis­
ława Marczuka, dotychczysowego przewodniczącego KZ przy 
Fabryce Przyrządów i Uchwytów. Wybrano także 9-oiobową 
Komisję Rewizyjną oraz 11 delegatów na Zjazd Krajowy. 
Drugiego dnia wybrano 70-cio osobowy Zarząd Regionu, któ­
ry wyłonił 14-orjobowe Prezydium. WZD podjęło kilka uchwał 
m.in. ws. prasy związkowej i regionalizacji. Prasa ma 
podlegać jedynie WZD, które swą funkcję kontrolną sprawu­
je za pośrednlctwe/r.Rady Programowej, wybranej spośród de­
legatów. Zjazd opowiedział się za makroregionami, tworzo­
nymi w oparciu o duże ośrodki naukowo-przemysłowe. /AS/ 

W y b o r y w P o d r e g i o n i e T o r u ń ­
s k i m . 25^06^ w Toruniu rozpoczęło się WZD Podre-jic 
nu Toruńskiego. Pierwszy dzień zajęcy sprawy proceduralne 
oraz s rawozdanie z działalności Prezydium MKZ i OPSZ, 
które przedstawił przewodniczący Prezydium E.Strzyżewski. 
Drugiego dnia zebranie wybrało 43 członków Zarządu Podrę-, ' 
gionu, którzy wchodzą do Zarządu Regionu. Uchylona zosta­
ła decyzja o zawieszeniu w obowiązkach red. nacz. "Wolne­
go słowa" W.Cichonia /patrz s. 2.10 /. Wybór władz Pod­
regionu odłożono do czasu zadecydowania przez WZD Regio­
nu o strukturze Związku. Na ten okres wybrany Zarząd Pod­
regionu wybierze tymczasowe ciało wykonawcze. /tlx/ 

W a l n e Z e b r a n i e D e l e g a t ó w 
R e g i o n u 0 1 s z t y ń s k i e g o . 26-28.06. 
obradowało I Walne Zebranie Delegatów. Obrady-otwoFz"ył 
delegat senior, witając wszystkich obecnych oraz apelu­
jąc do zebranych by wybrali do władz Regionu ludzi rze­
czywiście oddanych Związkowi. 
Program obrad przewidywał sprawozdanie z działalności 
ustępujących władz Regionu, wybory delegatów na Zjazd 
Krajowy, wybory do władz Regionu oraz dyskusję nad pro­
gramem działania Związku. Po dyskusji nad ordynacją wy­
borczą zatwierdzono ją z niewielkimi poprawkami. Ustalo­
no, ze kandydatami do władz mogą być również osoby nie 
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samorządem pracowni 
uchwałę ws. dział.i i 
/patrz: Dokumenty 

będące delegatami. ijarząd l>cdzie liczył 60 osób. Prezy­
dium - 11 ./łącznic z przewodniczącym/. Komisja Rewizyj­
na - 15. Członkowie Zarządu oraz delegaci na Zjazd Kra-
ijowy wybierani będą w pierwszej i drugiej turze głosowa­
nia większością kwalifikowania, a w trzeciej - zi/jjkłą. 
Wysłuchano sprawozdania z działalności ustępującego Pre­
zydium oraz Komisji Rewizyjnej. Po burzliwej dyskur-ii i 
wyjaśnieniu wątpliwości na temat spraw finansowych udzie 
łono absolutorium ustępującym władzom. Następnie uchwale 
no z poprawkami regulamin funkcjonowania Zarządu Regioni: 
oraz przyjęto sprawozdanie Komisji Wyborczej. Przez 
trzy dni obrad trwała dyskusja nad programem działania 
.Związku. Najczęściej poruszanym problemem była organiza­
cja pracy MKZ. Postulowano usprawnienie działalności 
Sekcji Interwencji, powołanie oddzielnego pionu spraw 
socjalnych; lepszą łączność i wymianę informacji między 
KZ-ami a MKZ-em, opieranie decyzji władz Regionu na son­
dach i ankietach przeprowadzonych wśród "dołów związko­
wych", zorganizowanie szkolenia nie tylko dla aktywistów 
ale i dla szeregowych członków Związku. 
Ważne miejsce w dyskusji zajęły sprawy ochrony środowis­
ka, rolnictwa i leśnictwa. Wskazywano na zaniedbanie 
1 niedoinwestowanie tych dziedzin, stwierdzono, że ist 
nieją ogromne niewykorzystane rezerwy żywnościowe w leś­
nictwie: podkreślano bardzo niskie płace leśników powo 
dujące ucieczkę z zawodu. Postulowano nawiązanie ścisłej 
współpracy z NSZZ RI. 
W wielu wystąpieniach poruszano konieczność jak najszyb-
.szego wprowadzenia wszechstronnej reformy gospodarczej. 
M.Powroźny /OZOS Stoi.il/ zreferował przebieg ostatnich 
obrad sieci wiodących .kładów. W wyniku dyskusji nad 

i i reformie gospodarczej podjęto 
rzecz uzdrowienia gospodarki 
/ Tematem powracającym w wystą­

pieniach delegatów był problem fatalnego zaopatrzenia. 
Postulowano zrównanie przydziałów artykułów reglamento­
wanych między wsią a miastem, przeprowadzenie analizy 
stanu magazynów, produkcji oraz szerokie informowanie 
opinii publicznej o wszelkich nieprawidłowościach. Zaj­
mowano się również złym stanem lecznictwa otwartego i 
szpitalnictwa, sposobem zapobiegania rosnącej fali nark( 
manii i alkoholizmu oraz problemem pomocy ludziom nie­
pełnosprawnym. Wiele miejsca w dyskusji poświęcono ko­
nieczności zmiany ordynacji wyborczych do organów przed 
stawicielskich /Sejm, Rady Narodowe/, do czego Związek 
już teraz powinien się przygotowywać. W sprawie sekcji 
zawodowych zdania były podzielone. Niektórzy mówcy pro­
ponowali powołanie sekcji przy MKZ, inni uważali, że po­
winny to być ciała doradcze. 
Wiele miejsca poświęcono charakterystyce działacza zwią: 
kowegó, podkreślając, że powinna cechować go uczciwość, 
bezkompromisowość oraz stosowanie się do idei solidar­
ności. 
Następnie rozpoczęły się wybory Przewodniczącego Regio­
nu. Kandydowali: Andrzej Bober /kier.sekcji Interwencji, 
Edmund Łukomskl /dotychczasowy przewodniczący/, Mirosław 
Krupiński /dotychczasowy Rzecznik Prasowy MKZ/, Michał 
Powroźny /wiceprzew. KZ OZOS Stomil/ oraz Stefan Ruchle-
wlcz /dyr. WPKM/. Każdy z kandydatów miał prawo do 5 mii 
prezentacji. Największe kontrowersje wzbudziła kandyda­
tura S.Ruchlewlcza, który w przypadku wybrania go do 
władz, zobowiązał się do zrezygnowania z funkcji dyrek­
tora, wyjaśnił przyczyny usunięcia go z partii oraz swo­
ją sytuację majątkową. Przewodniczącym został Mirosław 
Krupiński uzyskując 207 głosów /M.Powroźny - 105/. Wy­
brano również nowy Zarząd, 16 delegatów na Zjazd Krajo­
wy /plus 2 zastępców/ oraz Komisję Rewizyjną. 
WZD uchwaliło zmianę nazwy regionu na Region Warmińsko-
Mazurski. Ustalono, że zebrania informacyjne delegatów 
odbywać się tędą co pół roku. Poparto inicjatywę MRN o 
nazwanie jednej z głównych ulic Olsztyna imieniem zmarł* 
go Prymasa Polski, poparto inicjatywę stworzenia Społeci 
nego Funduszu Odbudowy Reszla oraz apel Społecznego Ko­
mitetu Fundacji Tablicy upamiętniającej odosobnienie 
Prymasa Polski w Stoczku Warmińskim. 
Uchwałą WZD potępiono politykę wobec Mazurów i Warmiakóv 
/polskiej ludności autochtonicznej/ doprowadzającą do 
ich wyjazdów i wynaradawiania oraz poparto propozycję 
Mazurskiego Zrzeszenia Kulturalnego i E.Osmańczyka, po­
sła Ziemi Opolskiej dotyczącą zbadania: 1. genezy i przt 
biegu emigracji ludności, rodzimej Warmii i Mazur,Śląska, 
Pomorza, Kaszub i Wielkopolski, zarówno za granicą, jak 
i wewnątrz kraju, 2. ekonomicznych, społecznych i poli­
tycznych skutków tej emigracji, 3. odpowiedzialności po-
itycznej za nią. 

oprać. M.Zielińska. 
[ N a d z w y c z a j n e W a l n e Z e b r a n i e 
( D e l e g a t ó w O p o l s z c z y z n y 2/ .06 odbyło 
(się nadzwyczajne WZD Opolszczyzny zwołane na wniosek 
11/5 delegatów w celu podjęcia decyzji o terytorialnej 
Istrukturze Związku.W regionie tym Istnieje kilka MKZ-tów 
[Pomimo braku quorum /obecnych było 118 z 334 delegatów, 
lnie przybyli delegaci Brzegu i Nysy,część delegatów Kę-
Idzlerzyna-Koźlo wyszła/ uznano;że"zebrani władni są us-
[tallć termin nastcjpno-io WZD. - odbędzie się on 10-11.07.-

Przyjęto również tekst oświadczenia: obecni potępiają w 
nim "zachowanie MKZ-tów,które spowodowały nieprzybycie 
delegatów,do czego nie miały prawa,ponieważ delegaci są 
delegatami poszczególnych zakładów,a nie MKZ-tów" oraz 
wnioskują "do zakładów na terenie Nysy,Brzegu i Kędzlerzy 
na-KosSle o rozpatrzenie czy delegaci tych zakładów do 
tej pory postępowali zgodnie ze statutem l odczuciem wy­
borców i czy nie byli sterowani przez ludzi z poszcze­
gólnych MKZ-tów"./"Tygodnik Solidarność",AS/ 

W a l n y Z j a z d D e l e g a t ó w w 
R z e s z o w i e . 27.06. odbyła się I tura'Walnego 
Zebrania Delegatów w Rzeszowie. Pierwszą część 12-godzin 
nego posiedzenia zajęły sprawy proceduralne. W dyskusji 
nad ordynacją wyborczą rozważano przyjęcie poprawki mó­
wiącej, że czynne i bierne prawo wyborcze mają delegaci 
na WZD oraz członkowie założyciele Związku w regionie, 
a nie wyłącznie delegaci. Powodem zaproponowania tej po­
prawki był fakt, iż wiceprzew. MKZ A. Kuton nie otrzy­
mał mandatu w swoim zakładzie. W głosowaniu jawnym po­
prawkę odrzucono,a A.Kuton opuścił salę. 
Przyjęto ordynację wyborczą regionu. W dalszym ciągu 
obrad ustalono liczebność władz regionalnych. Zarząd -
60 osób, Prezydium - 13, Komisja Rewizyjna -• 9. Podczas 
zgłaszania kandydatów do władz przedstawiciele podregionu 
mieleckiego , który nie przygotował swojej listy, zapro­
ponowali, by termin zgłaszania kandydatur przedłużyć do 
10.07. tj. do rozpoczęcia II tury WZD. A.Kopaczewski 
zwrócił uwagę, że w takim przypadku istniałaby możliwość 
unieważnienia wyborów, gdyż nie byłoby wymaganego odstę­
pu czasu pomiędzy zgłoszeniem kandydatów i elekcją. Prze 
głosowano wniosek przewodniczącego zebrania T.Sowy, aby 
przedstawiciele Mielca przygotowali listę kandydatów pod 
regionu podczas godzinnej przerwy. Ogółem zgłoszono 7 
kandydatów na przewodniczącego, 158 do Zarządu Regional­
nego i 90 na Zjazd Krajowy. Ustalono ilość miejsc w Za­
rządzie dla poszczególnych podregionów. Następnie wybra­
no 19-osobową Zjazdową Komisję Wyborczą i 7-osobową 
Tymczasową Komisję Rewizyjną, która skontroluje dotych­
czasową działalność finansową regionu. Obrady zakończono 
sprawozdaniem Komisji Uchwał 1 Wniosków ./AS/ 
W a l n e z e b-r a n i e D e l e g a t ó w 
" M a z o w s z a " . 27-28.06. odbyła się ostatnia, III tu­
ra WZD Regionu Mazowsza. Delegaci udzielili absolutorium 
ustępującemu Zarządowi /kontrolę finansową prowadziła -
na porśbę Zarządu NSZZ - Komisja Rewizyjna Klubu Inteli­
gencji Katolickiej/ oraz wybrali przewodniczącego Prezy­
dium ZR - został nim Zbigniew Bujak /630 na 784 oddane 
głosy/, Zarząd, Komisję Rewizyjną i delegatów na Zjazd 
Krajowy. 

W pierwszym dniu obrad głos zabrali goście: L.Wałęsa, 
A.Gwiazda i M.Jurczyk. Mówiąc o potrzebie jedności L.Wa­
łęsa stwierdził m.in., żę̂ -jeśli podzielimy się na partie 
polityczne, to sobie z nami poradzą. Przewidywał przy tym 
że za kilka lat "Solidarność" składać się będzie z kilku­
nastu związków o charakterze zawodowym. Zaproponował no­
wą formę strajku, zamiast przerywać pracę należy przezna­
czyć jej produkty bezpośrednio dla najbardziej potrzebu­
jących. Chociaż prowokacje takie, jak bezczeszczenie pom­
ników radzieckich nie udały się, mówił dalej, groźba in­
nych prowokacji jest realna, ktoś tu chce bijatyki, trze­
ba więc zachować ostrożność. Cele "Solidarności" będą rea 
' lizowane bez względu na przeszkody i utrudnienia ze stro­
ny naszych przeciwników. A.Gwiazda powiedział, że naszym 
podstawowym zadaniem jest walka o wolność. Będziemy ją 
toczyć za pośrednictwem Sejmu, jego rolę należy zwiększyć 
Mówiąc o wyborach w regionie przypomniał, że Zarząd to 
także przyszły Komitet Strajkowy, dlatego powinni do nie­
go wejść ludzie nie tylko mądrzy, ale i umiejący walczyć. 
M.Jurczyk podkreślił, że konieczna jest teraz nie tylko 
wyjątkowa ostrożność, ale i konsekwencja w działaniu.Dla­
tego trzeba skończyć "pieszczoty z rządem", przypomnieć 
władzom, że są przedstawicielami społeczeństwa i ono mo­
że* ich zmienić. Dla obywateli nie jest obojętne, kto.nimi 
rządzi - nie jest to wtrącanie się w sprawy polityczne, 
to po prostu walka o chleb. 
Pierwszego dnia dyskutowano również nad poprawkami sta-' 

tutu - wpłynęło prawie 100 wniosków w tej sprawie. W wie 
lu postulowano zwiększenie uprawnień WZD, przekształcę--
nie go w rodzaj parlamentu związkowego, wypowiadano się 
też przeciwko tendencjom centralistycznym w Związku, prze 
ciwko ograniczaniu roli regionów i KZ-ów. Były też znacz­
nie mniej liczne, wnioski idące w kierunku przeciwnym. 
Ustalono, że wszystkie propozycje będą przedstawione w 
opracowaniu "Kierunki zmian Statutu", a na zebraniu dele­
gatów Mazowsza na Zjazd Krajowy podjęte zostaną decyzje, 
jakie kierunki będą oni popierać. 
WZD*podjęło wiele uchwał. Przyjęto z poprawkami /patrz: 

Dokumenty, s.3H/ program regionu. 
Zaapelowano o rezygnację z żądań prowadzących do uprzy­
wilejowania poszczególnych branż i zawodów /patrz: Doku­
menty, s..}ll/.; W uchwale domagającej się od władz poprawy 
opieki zdrowotnej zażądano m.in. przekazania służbie zdrc 
wia takich obiektów jak budowane obecnie w W-wie koszary 
ZOMO. Upoważniono zarząd do wykorzystania wsze-lklch sta­
tutowych środków dla realizacji wniosków zawartych w tej 
uchwale. *> 

http://Stoi.il/
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WZD zaleciło Zarządowi i KZ-om udzielanie pomocy w orgs 

" nizowaniu samorządów oraz wyraziło zdecydowane poparcie 
dla Samorządu w PLL LOT, protestując przeciwko stanowiskt 
Min.Komunikacji, blokującego zatwierdzenie wybranego w 
drodze konkursu dyrektora LOT. 

Delegaci zobowiązali zarząd do podjęcia działań wspie­
rających postulaty SDP, kt. domaga się ujawnienia wiel­
kość nakładów,zamówień 1 zwrotów prasy. Umożliwi to oce­
nę zapotrzebowania na poszczególne tytuły i odpowiedni pc 
dział papieru, co jest szczególnie pilne w sytuacji,gdy 
obniża się nakłady np. "Polityki" czy "Przyjaclółk", 
wstrzymuie druk "Przeglądu Technicznego" a zarazem, bez 
żadnej kontroli społecznej, t'..r>rzy wielonakładowe pisma 
takie, jak "Rzeczywistość". 
Zażądano uchylenia decyzji cenzury, kt. nie zezvoliła 

na druk plakatu z tekstem Uniwersału Połanieckiego Tadeu­
sza Kościuszki. 
Delegaci zaapelowali o inicjowanie nadzwyczajnych wybo­

rów do samorządów spółdzielni mieszkaniowych. Prawdziwie 
samorządne spółdzielnie będą mogły stad się podstawą sil­
nego oddziaływania lokalnego Związku. 
Ustalono wysokość wynagrodzeń' dla etatowych członl 'w Zarządu 
/15 000 dla przewodniczącego, 12 000 dla Vi o przewodniczące 
go, 10 000 dla pozostałych/. 
Na koniec Z.Bujak podziękował pracownikom Biura Wyborczego, 
zwłaszcza jego szefowi T.lawinie za doskonałą organizację WZD. 
W y b o r y w P i o t r k o w i e . 28^06. zakończy­
ły się obrady WZD Ziemi Piotrkowskiej. Na przewodniczące 
go ZR wybrano Mieczysława Lacha. Po pięciu turach głoso­
wania wyłoniono 39-osobowy Zarząd. Wybrano Komisję Rewi­
zyjną oraz 8 delegatów na Zjazd Krajowy. Wiele czasu w 
d/skusji poświęcono sprawom personalnym, znacznie mniej 
sprawom pracowniezzym i programowi NSZZ "Solidarność" 
Ziemi Piotrkowskiej. Zdecydowano przenieść siedzibę ZR 
z OT oczna do Piotrkowa. W czasie WZD komisje zakładowe 
z Radomska postanowiły przerejestrować się do MKZ Częs 
tochowa /powodem były rozbieżności na temat finansowych 
uprawnień delegatur/. Delegaci podjęli uchwałę potępiają 
cą prowokacyjne akty bezczeszczenia grobów żołnierzy ra­
dzieckich i miejsc pamięci narodowej znajdujących się na 
terenie województwa. / o p r > T - K ą p s k i j, A.Miedziński/ 

P l e n u m M K Z G d a ń s k 24.06.obradowało ple­
num MKZ Gdańsk. Dyskutowano nad sprawozdaniem MKZ z bie­
żącej działalności i odczytano sprawozdanie Komisji Re­
wizyjnej. Prezydium poinformowało zebranych, że jego 
uchwałą odwołało ze stanowiska rzecznika prasowego MKZ 
J.Dudę-Gwiazdę, a powołano M.Wilka. Plenum nie akcepto­
wało tej decyzji i uchwaliło zakaz dokonywania zmian 
personalnych do momentu zakończenia wyborów. Po wystąpić 
niu L.Wałęsy i burzliwej dyskusji plenum uchyliło swoje 
poprzednie decyzje i wyraziło zgodę na zmianę rzecznika 
prasowego. /"Niezależność" z 26.06./ 

S p o t k a n i a L e c h a W a ł ę s y z e 
z w i ą z k o w c a m i . ^iT^Ji^ na spotkaniu z delegata­
mi I Zjazdu Regionu Bydgoskiego L.Wałęsa odpowiadał na liczne 
pytania. Oto ciekawsze fragmenty. Poproszony o wyjaśnie­
nie swojego stanowiska w sprawie ostatnich rozmów z rzą­
dem o wydarzeniach bydgoskich w maju, L.Wałęsa powiedzlł 
"Ogólna sytuacja w kraju nie pozwalała na zajęcie innego 
stanowiska jak odstąpienie od strajku. Społeczeństwo . 
jest wyczerpane, nie wolno forsować kiedy nie można for­
sować. Na apel Papieża, stanowisko Kpścioła, obawa frak-
cyjności działania, groźba rozdzwięku w Związku - do te> > 
go nie można było dopuścić. Podnoszenie napięć nie leży 
w interesie Związku."Z kolei, pytany o perspektywy do­
trzymania przesuniętego terminu zaKończenia "sprawy byd­
goskiej", powiedział: "uważam, że sprawa zostanie załat. 
Wioną. Bodziemy pilnować terminu." /2-3 lipca br. -
przyp. B1PS/. "Należy jednak zdecydowanie zachować hler-
rchię ważności spraw w stosunku do istniejącej sytuacji 
w Kraju." Jeden z delegatów zadał takie pytanie: "W cza­
sie pamiętnej nocy 19/29.03.br. zapewnił pan, że tej 
sprawy nie popuści. Czy nie wydaje się panu, że "wykole-
gował" pan środowisko bydgoskie?". "Nie wykoiegowałem -
zaprzeczył przewodniczący Związku - ale przecież prob­
lem nie polega na pobrzękiwaniu szabelką. Zwyciężaliśmy 
i zwyciężamy, sprawa nasza to jednak nie sprawa jednego 
majora czy wicepremiera, Wałęsy czy Rulewskiego. Nie 
można naraża' załóg zakładów pracy, Narodu, rodzin pol -
łkich, nie pytaj ic ich, decydując na szczeblu działaczy. 
Proszę nie pozwólcie decydować w pojedynkę, wszyscy mu­
simy wiedzieć co jest grane, całe społeczeństwo musi 
brać odpowiedzialność za podejmowane decyzje, a nie je­
den człowiek." Na pytani" o tendencje Związku do "cofa­
nia się" Wałęsa odpowiedział, że "kto mówi o cofaniu się 
- ten nie wierzy w "solidarność". Musimy jednak na ra­
zie przestać z coraz to nowymi porozumieniami, bo zginlfc 
my w ich morzu. Dwadzieścia jeden postulatów z sierpnia 
te podstawa do realizacji. Na ich bazie załatwiamy rze­
czy najważniejsze i o to mamy zabiegać. My mamy zapew-

9t mać demokrację w kraju, dążyć do niej - chociażby ta­

kim opracowaniem układu zbiorowego, aby obejmując wszysi 
kie zagadnienia, był odpowiedni dla całego społeczeństwa 
pracującego". L.Wałęsa zaprzeczył jakoby Kościół kiero­
wał Związkiem. "Kościół - powiedział - pomaga nam przez 
poczucie sprawiedliwości i uczciwości, przez duchowe in­
spirowanie. "/"BIPS, 23.06./ 
24.06. Wałęsa wziął udział w spotkaniu ze związkowcami na 
stadionie GKS "Zagłębie" w Wałbrzychu. Oświadczył, m.in.t 
że "... w najbliższym czasie musimy liczyć się z dalszymi 
i to prawdopodobnie o wiele większymi prowokacjami. Musi--, 
my zachować spokój . Zwycięstwo mamy - tylko problem jak 
dvoqo za nie zapłacimy". Odpowiadał na wiełe pytań, w tym 
m.in. o prasę związkową. Gazeta związkowa wg Wałęsy po­
winna być "ładna, czysta... pisać to co ludzie sobie ży­
czą, coś co buduje program. Można to robić w ten sposób, 
że co miesiąc wymienia się 5 zakładów w nadzorze nad pis­
mem" . /AS/ 
27.06,. L.Wałęsa uczestniczył w wiecu w warszawskichwJit.lm. 
Świerczewskiego; "Zwracając się do załogi opowiedział się 
m.in. za szukaniem poznstrajkowych form nacisku na wła­
dze. Strajki w dotychczasowej postaci określił jako ana~ 
chroniczne, proponując by nową formą strajku stało się np 
przy nieprzerwanej pracy przeznaczenie jej produktu bez­
pośrednie) dla społeczeństwa. Krytycznie wyraził się o prei 
sji w,ywleranej przez Związek na władze w/s ukarania win­
nych ẑi Bydgoszcz, kwestionując sensowność rozliczania 
poszczególnych decydentów. Przytaczając następnie krytyki 
jakie słyszy pod własnym adresem Wałęsa zaprzeczył jakoby 
stał się "mięczakiem". Stwierdził, że "Solidarność" musi 
zwyciężać przy minimum kosztów, z sali padały pytania o 
losy rządowego projektu ustawy o samorządzie, na kt.L.Wa-; 
łęsa odpowiedział, że jego propozycją działania dla zało­
gi jest wymuszenie na dyrekcji opracowania wariantów wy­
prowadzenia przedsiębiorstwa z kryzysu. Załoga po zaakcep1 
towanlu jednego z wariantów winna poprzeć działania swegr 
dyrektora wobec jego "góry". L.Wałęsa wypowiedział się 
przeciwko sekcjom branżowym proponując powołanie na ich 
związków łączących różne zawody. Proponował też objęcie i 
wszystkich pracowników jednym ogólnopolskim układem zbio 
rowym z 20 grupami zaszeregowania przy uwzględnieniu wy­
kształcenia czy czasu pracy. Stwierdził, że Związek nie 
jest jeszcze przygotowany do podjęcia kwestii noweliza­
cji ordynacji wyborczej do rad narodowych. Na zakończe­
nie obiecał, że będzie przyjeżdżał do regionu ilekroć 
załogi go zawezwą. /AS/. 

• •• 
P o p a r c i e d l a L.W a ł ę s y . 23.06. Zarząd 
Regionalny NSZZ "Solidan. '" woj.jeleniogórskiego na 
posiedzeniu plenarnym w . "• nuu Śląskim podjął uchwałę., 
popierającą linię działania Związku reprezentowaną przez 
L.Wiłęsę i wystosował apel do czfonków "Solidarności", 
o umacnianie struktury organizacyjnej, udoskonalanie 
przepływu informacji, rozbudowę bazy poligraficznej i 
rozwój szkolenia związkowego /tlx/ 

SEKCJE BRANŻOWE I ZAWODOWE 

S p o t k a n i e K Z z r z e s z o n y c h w K K K 
S G. 25.06. w Katowicach odbyło się kolejne posiedzenie 
Komisji Zakładowych Kopalń zrzeszonych w KKK SG. Miało 
ono charakter informacyjny. Przewodniczący KKG przedsta­
wił wynik rozmów z przedstawicielami rządu /patrz: NeąO-
CJCM^S.OCU) 
Reprezentanci Komisji Zakładowych omówili przebieg wizy­
ty członków prezydium rządu w kopalniach. Do 25 kppalri 
przyjechali w sobotę 20.06. przedstawiciele najwyższych, 
władz państwowych. Zaprowadzono ich na przodki /więk­
szość kopalń pracowała, pomimo wolnej soboty/. Pobyt na 
dole trwał kilka godzin, wizytujący skarżyli się potem 
na zmęczenie wielokilometrowymi marszami w dusznych 1 
gorących chodnikach. Po obiedzie w stołówce pracowniczej 
/składającym się zwykle z cienkiej zupy i marnego drugie 
go dania - np. ziemniaków z jajkiem/ odbyło się spotka­
nie z reprezentacją załogi kopalni. 
Przedstawiciele władz wysłuchali skarg górników nt. nie­
zwykle ciężkich warunków pracy i życia na Śląsku 1 uwag 
nt. organizacji pracy. W odpowiedzi jednak ograniczali 
się zwykle do omówienia konsekwencji kryzysu gospodar­
czego i zobowiązali się do przekazania uwag górników od­
powiednim resortom. Występujący na spotkaniu KKG ocenili 
tę wizytę jako działanie czysto spektakularne, po którym 
nie można spodziewać się żadny.ch konstruktywnych efektów. 
Odosobniony był głos C.Saakowsklej z kopalni RydułtoWa, 
że wizyta ta jest objawem autentycznej potrzeby poznania 
problemów Slaska i przyczyni się do poprawy sytuacji. 
KKG nie przyjęła jednak na ten temat oficjalnego oświad­
czenia, uważając, że stanowisko ws. wydarzeń na najwyż­
szym szczeblu wymaga konsultacji z KKP NSZZ ,'Solldarność, 
W części wnioskowej zebrania zastanawiano si.ę nad możli­
wościami poprawy tragicznej sytuacji zaopatrzeniowej na 
Śląsku. Przedst. kopalni "Knurów" omówił działanie, ja-
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kie podjęła jego Komisja Zakładowa. Wychodząc 7 założe­
nia; że załogi same powinny rozwiązać problem wyżywienia 
Komisja Zakładowa "Solidarności" wyegzekwowała możliwość 
swobodnego dysponowania 1% wydobytego przez kopalnię wę­
gla/stanowi to ok. 100 tys. t do końca roku/. Węgiel ten 
przekazywany będzie bezpośrednio do rolniczych spółdzieł-
ni produkcyjnych, które w zamian będą wysyłać do "Knuro­
wa" 500 t mięsa miesięcznie /l kg mięsa za 16 kg węgła/. 
Załoga kopalni "Knurów" dąży także do dysponowania dewi­
zami uzyskiwanymi z ponadplanowanego eksportu węgla -
część z nich przeznaczona byłflby na zakup części zamien­
nych, część przekazywano by do kasy państwa, a część na 
fundusz płac. Inicjatywa nawiązania handlu wymiennego 
z rolnikami spotkała się z ostrą krytyką pozostałych 
przedstawicieli kopalń. Mówiono, że, jest to najlepsza 
droga do rozbicia jedności Związku, skłócenie różnych 
zakładów 1 regionów.. Już przyznanie przez władze dodatko­
wych racji żywności dla górników /po 3 kostki smalcu, 1 
kostce masła, /O dkg słoniny oraz 20 paczek papierosów/ 
budzi wielki niepokój - przedstawiciel Zakładów Napraw­
czych mówił, że jego załoga gotowa jest nie\Vrfysyłać wyre­
montowanych urządzeń kopalniom, jeżeli Komisja Krajowa 
nie podzieli tych przydziałów sprawiedliwie. 
W wielu wystąpieniach podkreślano konieczność uzyskiwa-:. 
nia i rozpowszechniania wiarygodnych informuj i nt. sy­
tuacji rynkowej. Postanowiono, że Kjmisje Zakładowe zor­
ganizują masówki w różnych oddziałach, aby zapobiec szy­
kującym się wystąpieniom załóg /46 kopalń podjęło uchwa­
łę, że od 1.07. obniżą wydobycie do 50%, a od 1.08. Zer­
wą produkcję, jeżeli sytuacja żywnościowa nie ulegnie 
poprawie/. 
Ustalano też, że od 1.07. w kopalni "Wujek" odbędzie się 
spotkanie Komisji Zakładowych zrzeszonych w KKG z człon­
kami KKP "Solidarność" odpowiedzialnymi za kontakty z 
sekcją górnictwa. Poświęcone ono będzie problemami popra­
wy wyżywienia oraz sprawie wolnych sobót w górnictwie, 
którą rząd ponownie załatwia za plecami "Solidarności". 
Należy znaleźć sposób na przekonanie władz, że podniesie 
nie wydobycia węgla nie uzyska się kosztem pracy górni­
ka, któremu za pracę w soboty znowu ma się wypłacać 
300% dniówki /władze zarzuciły projekt wpłat w bonach 
PKO oraz skaracanla wieku emerytalnego - za pracę w jed­
ną sobotę - o tydzień/. Górnicy nie powinni też uzależ­
niać pracy w wolne soboty od poprawy wyżywienia. Przeds­
tawiciele kopalń spodziewają się od władz związkowych 
załatwienia z rządem najpilniejszych w górnictwie pro­
blemów. 

Oprać. M.Pawlicka 

W 3 p r a w i e z m i a n p e r s o n a l n y c h 
w r e s o r c i e ł ą c z n o ś c i . 12.06. Zarząd 
Główny Zw.Zaw. Prac.Łączności przesłał do przew, KKK 
Prac.Łączności NSZZ "Solidarność" P.Kobaka list. w któ­
rym protestuje przeciwko żądaniom KKK dotyczącym cofnię­
cia nominseji A.Kumosińsklego byłego wioepr.zew. ZG ZZ 
Prac.Łączn, na stanowisko wicedyr. departamentu adminis­
tracyjno-gospodarczego u Min.Łączności /patrz: AS nr 18 
s.203/. Zarząd Główny ZZPŁ uznaje to za akcję wymierzo­
ną w ZZPŁ "i skierowaną" przeciw praworządności i god­
ności ludzkiej, a także przeciw poszanowaniu władzy 1 
jej uprawnień". W odpowiedz.: przesłanej 16.06. KKK 
Prac.Łączności stwierdza, że jej żądania oparte są na 
szerokiej consultacji z członkami "Solidarności" stano­
wiącymi większość zatrudnionych w resorcie łączności i 
zwraca uwarę na przerosty stanowisk kierowniczych w de­
partamencie admin.-gospodarczym; w którym na kilkunastu 
pracowników przypada jeden dyrektor,'dwóch wicedyrekto­
rów i czterech naczelników wydziałów. /AS/ 
R o z m o w y e n e r g e t y k ó w . 17.06. odbyło 
się w Warszćwie kolejne spotkanie przedstawicieli energe­
tyków zrzeszonych w "Solidarności" z Komisją Rządową. 
Rozmowy poświęcone były ocenie realizacji porozumień doty 
czących resortu. Przedstawiciele ministerstwa zobowiązali 
się wystąpić do Min.Obrony Narodowej o zwolnienie niektó­
rych kategorii pracowników energetyki ze służby wojskowej 
•Do 15,07. Konisja Koordynacyjna Prac.Energetyki przedsta­
wi listę stanowisk pracy w elektrowniach, które powinny 
otrzymaó I kategorię zatrudnienia i podjęte zostaną roz 
'mowy na ten temat. Podobnie załatwiona zostanie sprawa 
stanowisk pracy szkodliwych dla zdrowia. Komisja Rządowi 
zobowiązała się do podjęcia wszelkich możliwych kruków 
w celu zapewnienia elektrowniom części zamiennych i In'-
nych brakujących materiałów /AS/. 

P o r o z u m i e n i e p 
P r a c . R e s o r t u Ł 
M i n i s t e r s t w e m 
19.06. w Ministerstwie Ląc 
się rozmowy pomiędzy KKK Pr 
ml resortu. Podpisano poroz 
.sady współpracy i wymiany i 
wiązuje Ministerstwo i jed 
łączności do konsultowania 
jących spraw: decyzji w zok 
mieszkaniowego, zasad podzi 

o f n i ę d z y K K K 
ą c z n o ś c l a 
Ł ą c z n o ś c i , 
zności w Warszawie odbyły 
acowników Łączności a władza-
umienie określające ogólne za 
nformacji. Porozumienie zobo-
nostki organizacyjne resortu, 
z NSZZ "Solidarność" następu-
ronie fonduszW socjalnego i 
atu fimdu«zu płac, założeń i 

kierunków rozwoju łączności, wydawania lub wprowadzania 
zmian w aktach prawnych dotyczących pracowników resortu, 
zmiany struktur organizacyjnych. Przy doborze kadry 
kierowniczej zasięgana będzie opinia NSZZ "Solidarność" 
Ministerstwo i jednostki organizacyjne resortu oraz orga 
ny przedstawicielskie NSZZ "Solidarność" zobowiązały się 
do wzajemnego przedkładania projektów i ustaleń dot.spra 
pracowniczych. Min śterstwo Łączności zobowiązało się do 
brania pod uwagę wyników prac zespołów powoływanych prze 
"Solidarność". /Centrum Informacji KKK Prac.Resortu Łącz 
ności/. -

P r o t e s t Ł ó d z k i e j S e k c - j i S ł u ż ­
b y Z d r o w i a . 26.06.' Sekcja Służby Zdrowia przy 
NSZZ "Solidarność" Regionu Łódzkiego wystosowała protest 
przeciwko przedstawieniu Ministerstwu Zdrowia projektu 
układów zbiorowych bez przedyskutowana go w środowisku 
i zażądała odłożenia rozmów na temat UZUD. na okres kil­
ku miesięcy. tlkła.i zbiorowy - czytamy w proteście - po­
winien być rozważany równolegle z projektem reformy 
służby zdrowia, gdyż jest od niej, tak jak i od reformy, 
gospodarczej ściśle uzależniony. Nie powinno to wykluczać 
wcześniejszych uregulowań cząstkowych, tj. sprawy dyżu­
rów wolnych sobót, zmianowości itp./.../ Domagamy się 
przeprowadzenia poważnej dyskusji nt. układów zbiorowych 
z wcześniejszym rozesłaniem do regionów opracowanych ma­
teriałów". /tlx/ 
K o n f e r e n c j a K o m i s j i K o o r d y n a ­
c y j n y c h B u d o w n i c t w a , G ó r n i c -
J; w a i H u t n i c t w a . 22-23.06. obradowali w 
Warszawie przedstawiciele KKK Budownictwa, Sekcji Gór­
nictwa oraz Kijowej Sekcji Hutniczej. Stwierdzono,że 
KKP powinna zająć się koordynacją prac wszystkich sekcji 
gdyż tylko wtedy można będzie zapewnić realizację poro­
zumień społecznych. W oświadczeniu, które wydano po 
spotkaniu delegaci trzech komisji domagają się przyspie­
szenia prac nad wprowadzeniem reformy gospodarczej. 
/"Wiadomości Dnia", Reg.Mazowsze z 24.06./. 

K o n f e r e n c j a s e k c j i w ł ó k n i a ­
r z y . 22-23.06. w "Chemitexie" w Łodzi obradowali 
przedstawiciele zakładów wytwarzających włókna sztuczne 
zrzeszeni w KKK Chemików NSZZ "Solidarność". 
Podczas konferencji omówiony został aktualny stan pro­
dukcji włókien sztucznych, do której wszystkim krajowym 
producentom brakuje pochodzących z importu surowców. 
Przemysł chemiczny do chwili obecnej nie uzyskał dewiz 
na zakupy w II kwartale br. co spowoduje, że produkcja 
włókna poliestrowego zmniejszy się o 50%, anilany o 1/3 
natomiast produkcja kordu poliamidowego i jedwabiu 
włókienniczego, a także taśm magnetofonowych, kaset i 
błon rentgenowskich zostanie całkowicie strzymana. Ogra­
niczenia produkcji spowodują niebezpieczeństwo zwolnie­
nia z pracy 30 tys. pracowników zakładów włókien chemi­
cznych 1 wywołają zatrzymanie lub zachwianie produkcji 
niektórych gałęzi przemysłu włókienniczego i przemysłu 
gumowego. 
Uczestnicy konferencji podjęli uchwałę kt. przesłali 
do KKP, wicepremiera Jedynaka oraz.do Prezydium Sejmu 
żądającą natychmiastowej interwencji dla uzyskania dewl: 
na zakup potrzebnych surowców. Uczestnicy konferencji 
zażądali by przemysł lekki podzielił się z "Chemitexem" 
dewizami uzyskiwanymi ze sprzedaży wyrobów włókienni­
czych. /tlx/ 
Ż ą d a n i a p ł a c o w e p r a c o w n i k ó w 
g o s p o d a r k i k o m u n a l n e j i 
m i e s z k a n i o w e j . 2-4.06 • w Łaskarzewie odbył 
się zjazd' KKK NSZZ "Solidarność^Pracowników Gospodarki 
Komunalnej i Mieszkaniowej. Prezydium KKK wystosowało 
list do KKP, w którym zwraca uwagę ha rażące dyspropor­
cje płacowe pomiędzy pracownikami wewnątrz resortu, 
/zwiększyły się one jeszcze z chwilą realizacji porozu­
mień dla pracowników budownictwa i komunikacji miejskiej 
i prosi o zezwolenie na prowadzenie rozmów z Minister­
stwem nt. zrównania płac w resorcie. /AS/. 
P r o t e s t p r a c o w n i k ó w W S S "S p o-
ł e m " w T o r u n i u . £;_06_. na Walnym Zebraniu Delega 
tów przy WSS "Społem" w Toruniu podjęto uchwałę zobowią­
zującą MKZ do konsultowania z Komisjami zakładowymi wszel 
kich problemów dotyczących organizacji i działania han­
dlu, usług oraz produkcji społemowskiej. Zarzucono MKZ, 
że nie kons litował z przedstawicielami "Solidarności" w 
WSS decyzji o ograniczeniu sprzedaży alkoholu, która spo­
wodowała zmiiejszenle zarobków pracowników spółdzielni. 
Zdaniem WZD nie przyniosła ona również rzeczywistego 
spadku spożycia alkoholu. /"Wolne Słowo" z 23.06./ 

a s z y n o w e g o 
l i ; 2 . 0 6 . M i n i s t e r 

M i n i s t e r . P r z e m . iv 
w/s z m i a n p ł a c o w y c n . z 
Przem.Maszynowego wystosował pismo do dyrektorów jednos­
tek organizacyjnych resortu. Wyjaśnia w nim, że obowią­
zujące od 1.05. zmiany płacowe, które wywołały protesty 
i zastraszenia "Solidarności" /Patrz: AS nr 18 s.301, 
AS nr 19, ś.301, AS nr 20 s.204, AS nr 21 s.204/ nie 
oznacza ją.wprowadzenia nowego układu zbiorowego, a są «* 
jedynie dokonanymi w interesie załóg korektami dotych- ™ 
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czasowego układu. Zostały one wprowadzone, aby - wobec 
czasowego zawieszenia prac nad układami zbiorowymi nit 
odwlekać realizacji rozwiązar* zaakceptowanych w toku 
wstępnych konsultacji między Rządem a związkami zawodo­
wymi. Minister polecił poinformować o tym załogi. /AS/ 
P o d w y ż k a p ł a c d l a p r a c o w n i ­
k ó w P S W " P r a s a " . Oiuro rzecznika prasowego 
"Solidarności" Region Mazowsze poinformowało, że Zarząd 
RSW "Prasa", Wydawnictwa podległego PZPR, otrzymał fundu 
sze na podwyżki płac swoich pracowników. Wysokość podwy­
żek wynosi średnio 500 zł na osobę, ale preferuje sie 
wyżej uposażonych. Warszawskie środowisko dziennikarskie 
niechętnie przyjęło podwyżkę. Proponowano m.in. zablokowi 
nie jej co najmniej do końca br. i wypłacenie w odpowied­
nio wyższych kwotach. SDP i Komisje Zakładowe "Solidar­
ności" nawiązały ze sobą kontakty, by wypracować wspólne 
stanowisko w to i sprawie. /BiPS "Niezależność" 24.06./ 

INICJATYWY SPOŁECZNE 

B u d y n e k U r z ę d u W o j e w ó d z k i e g o 
w S ł u p s k u n a p o t1 r z e b y s ł u ż b y 
z d r o w i a . Jesienią ub.r. 8-kondygnacyjny gmach budo­
wany dla Urzędu Wojewódzkiego w Słupsku został staraniem 
MKZ przekazany służbie zdrowia. Biuro Projektów Służby 
Zdrowia w Szczecinie i specjaliści z Politechniki Szcze­
cińskiej stwierdzili, że obiekt nie nadaje się do użytko 
wania przez żadną instytucję z powodu niestabilności 
konstrukcji nośnej. Rzecznik prasowy MKZ Słupsk oświad­
czył, że na i,nstytucje te wywierane są naciski, aby wy­
dały orzeczenie, iż budynek nadaje się dla urzędu, a nie 
dla służby zdrowia. /Wiadomości Dnia nr 86 z 24.06. MKZ 
Wielkopolska/ 
O p r z e d s z k o l e d l a W o ł o m i n a . 
23.06. Urząd Miasta w Wołomiiaue stwierJłilł, że wicepre­
zydent Bielecki ustalił, iż władze miasta nie są kompe­
tentne do przekazania budynku Komitetu Miejsko-Gminnego 
PZPR na przedszkole. 14.05. Prezydium Oddziału NSZZ "So­
lidarność" w Wołominie wystąpiło z wnioskiem do naczelni­
ka miasta o przekazanie budynku na cele społeczne. W bu­
dynku ó pow. 700 m. kw . od 5 lat urzęduje 5 osób, pod­
czas gdy w mieście brak ok. 300 miejsc przedszkolnych. 
V-ce prezydent Bielecki stwierdził, że Wołomin nie ma 
kłopotów z miejscami przedszkolnymi /STM, 24.06./ 

• •• 
W s p r a w i e z w r o t u b e z p r a w n i e 
p o b i e r a n y c h w y n a g r o d z e ń . 
Dyrekcja i I sekretarz POP w Okręgowym Zakładzie Transpoi 
tu i Maszyn Drogowych w Jaworze, na wniosek załogi zwró­
cili się do KW PZPR w Legnicy o zwrot wynagrodzeń wypła­
canych w latach 1977-78 działaczom aparatu partyjnego 
/ok. 155 tys. zł/ W uzasadnieniu wniosku czytamy: "... 
zgodnie z Kodeksem Pracy /art.80/ wynagrodzenie przysłu­
guje za pracę wykonaną". W opini POP oraz całej załogi 
w/w Osoby nie świadczyły pracy na rzecz OZTiMD w związku 
z tym bezprawnie pobierały wynagrodzenie" /BiPS z 23.06/ 
W s p r a w i e f i k c y j n y c h e t a t ó w 
d l a s p o r t o w c ó w . ' 29.06.MKZ NSZZ "Solidarność' 
Region Tychy zwrócił się z,apelem do wszystkich KZ o za­
jęcie stanowiska w sprawie "fikcyjnych" etatów dla spor­
towców. Utrzymanie ok. 70 takich etatów w KWK "Ziemowit" 
i KWK "Piast" jest nieakceptowane przez większość pracow­
ników. W apelu czytamy: "W celu utrzymania sportu wyczy­
nowego na wysokim poziomie należy szukać takich skutecz­
nych sposobów, które nie noszą cech przestępstw gospodar­
czych. Tylko takie rozwiązania mogą liczyć na poparcie 
"Solidarności". /tlx/ 

••• / 
P o w o ł a n i e r o b o t n i c a o-c h ł o p -
s k l e j i: o m i s j i s o j u s z n i c z e j . 
23.06. Zarząd Regionalny NSZZ "Solidarność" woj.jelenio^ 
górskiego na posiedzeniu plenarnym w Lubaniu Śląskim 
podjął w porozumieniu z Wojewódzkim Komitetem Założyciel­
skim NSZZ RI "Solidarność" w Jeleniej Górze uchwałę o po­
wołaniu robotniczo-chłopskiej komisji sojuszniczej.któ­
rej głównym zadaniem będzie "skonsolidowanie działali NSZS 
i NSZZ RI "Solidarność" w jednej strukturze organizacyj­
nej". /tlx/. 
P o m o c F S O d l a r o l n i k ó w . 
KZ NSZZ "Solidarność" przy FSO w Wa.^zawia zwróciła 3ię 
do NSZZ RI "Solidarność" z prośbą o podanie wielkości za 
potrzebowania na samochody typu pićkup montowane na bazli 
fiata 125 p. /SiM z 24.06./. 

• •• 
o z a p r z e s t a n i o z a g l u s z. a n i a 
s t a c j i z a c h o d n i e h. 2-1.')(,. Minister ł.ącz-
poścl postanowił Wstrzymać emisję programu zagłuszające­
go programy Radia "Wolna I.uropa" nadajnikiem w RON Oksy--
wie. W liście do <lyr. radiostacji minister pisze: "mając 

11. II uwadze /.../ fakt występowania w RON Oksywie szerokiej 

strefy zagrożenia wynikającej z pracy przestarzałego na­
dajnika 1 kW typu SRV -1, proszę ob.dyr. o zaniechanie 
z dniem 4.07. dalszej eksploatacji w/w nadajnika. Jedno­
cześnie zobowiązuję ob.dyr. by /.../ podjął skuteczne 
działania zapewniające odtworzenie w latach 1982 - 1984 
realizowanej obecnie przy pomocy tego nadajniki) emisji 
programu radiofonicznego /.../ przy równoczesnej elimi­
nacji zagrożenia bhp". Jest to odpowiedź ministra na uch­
wałę KZ Stacji radiowych i telewizyjnych w Gdańsku. /BiPS 
25_.06_. członkowie ''Solidarności" w ZPR "Omig" w Warsza­
wie zwrócili-się do ekspertów NSZZ o podanie kosztów 
zagłuszania zachodnich stacji radiowych,,a przede wszyst­
kim o ocenę zużycia energii elektrycznej J przeliczenie 
tego na ilość ton węgla. Dane te powinno się zdaniem 
"Solidarności" Omigu opublikować w całej prasie swiązko-
wej, a szczególnie w okręgach górniczych, żeby górnicy 

-dowiedzieli się "jak partia i rząd szanują ich pracę i 
na co przezn'ozony jest ich trud". /tlx/ 

O t r a n s m i s j ę t e l e w i z y j n ą o b ­
c h o d ó w w y d a r z e ń p o z n a ń s k i c h . 
24.06. KZ "Solidarności" PR1TV w Poznaniu zwróciła się 
do wszystkich Komisji Zakładowych w Polsce o poparcie sta 
rart poznańskiego radia i telewizji o ogólnopolski zasięg 
transmisji z uroczystości rocznicowych. W odpowiedzi na 
ten apel ora2% na apel Komitetu Obchodów Poznańskiego 
czerwca 56 /patrz: AS nr 21, s.205/ wiele MKZ-ów oraz Ko­
misji Zakładowych zwróciło się w tej sprawie do KOmitetu 
d/s Radia i Telewizji. Pełnej transmisji z uroczystości 
poznańskich żądali m.in.: Zarząd Regionu Pomorza Zachod­
niego, MKZ w Wałbrzychu, WZD w Jeleniej Górze, Oddział 
w Zambrowie Regionu Mazowsze, Prezydium Zarządu Regionu 
Ziemia Sandomierska, delegaci ztfkładów pracy w podregio--
nie Tarnowskie Góry, KKK NSZZ pracowników resortu łącz­
ności, KZ-y.przy Mera Centrum, OBRTK1P w Warszawie. 
26.06. przedstawiciele "Solidarności" przedsiębiorstw 
budujących i obsługujących elektrownię "Połaniec" zapro­
testowali przeciwko temu, iż władze nie zajęły stanowisk*, 
w sprawie bezpośredniej transmisji z obchodów. /AS/ 

• •• 
P o . w o ł a n i e S p o ł e c z n e g o K o m i t e ­
t u O d b u d o w y P o m n i k a O r l ą t 
P r z e m y , s k i c h . 24.06. pod patronatem MKZ Prze­
myśl powołano Społeczny Komitet Odbudowy Pomnika Orląt 
Przemyskich. W skład Komitetu weszli m.in. żyjący jeszcz* 
członkowie przedwojennego Komitetu Budowy Pomnika Orląt. 
/SI - Przemyśl./ 

• « 
O n o w e k r y t e r i a p r z y z n a w a n i a 
o r d e r ó w i o d z n a c z e ń . 25._06. KZ przy Zes­
pole Szkół Zawodowych nr 1 w Rawie Maz".-zwróciła ślę do 
Kuratorium z prośbą o nie przyznawanie w tym roku orde- f 
rów i odznaczeń. Zdaniem KZ należy na nowo ustalić kry­
teria ich przyznawania. /"Niezależność", 25.06./ 

• 
P o m o c w o j s k a d l a d ' r o g o w e ów. 
"Solidarność"- Regionu Dróg Publicznych w Krośnie zwróci­
ła się z prośbą do premiera gen. W.Jaruzelskiego o udos­
tępnienie zbędnych w wojsku akumulatorów i opon. Wobec j 
braku akumulatorów załoga przedsiębiorstwa otrzymała wy­
łącznie 50 kompletów dętek i opon, co w znacznej miei.ze 
pozwoliło poprawić stan techniczny transportu. /SI Pod­
karpacie/. 

WŁADZA A SPOŁECZEŃSTWO 
P r o t e s t y p r z e c i w k o p r o j e k t o ­
w i U s t a w y o Z w i ą z k a c h Z a w o d o ­
w y c h . 17.06. KZ przy Stoczni Majrynarki Wojennej w 
Gdyni przekazała na ręce przewodniczącego Komisji Sejmo­
wej d/s Realizacji Porozumień z Gdańska, Szczecina i 
Jastrzębia - prof.J.Szczepańskiego protest przeciwko 
wprowarlzeni u do projektu Ustawy O Związkach Zawodowych 
sformułowania, uprawniającego Radę Ministrów do orzeka­
nia, jaki związek zawodowy będzie reprezentował pracow­
ników zatrudnionych w "zakładach mających istotne znaczi 
nie z punktu widzenia obronności kraju i zabezpieczenia 
porządku publicznego". Zdaniem KZ daje to władzy wyko- i 
nawczej uprawnienia w zakresie ograniczania działalnoś­
ci, likwidacji organizacji zakładowych NSZZ "Solidar­
ność" w dowolnie wybranych zakładach pracy. 
KZ zaapelowała do prof.Szczepańskiego o poparcie protes­
tu na forum sejmowym /AS/. 
22.06.KZ Wojskowych Zakładów Uzbrojenia w Grudziądzu 
zwróciła się do KKP i Komisji Interwencyjnej "Mazowsza" 
o zajęcie stanowiska w/s ustawy o zw.zaw, a zwłaszcza 
lego jej fragmentu, który ogranicza możliwość zakłada­
nia i działalność NSZZ "Solidarność" w zakładach uzna­
nych przez, władze za ważne dla obronności kraju" /tlx/ 
W y d z i a i d/8 Z w i ą z k ó w Z a w o d o w y eh 
w C h e ł m i e 2_4.06̂ . Jak podaje biuro informacyjne 
w Chełmie-, wojewoda chełmski powołał w urzędzie wojewoda 
kim wydział do spraw zw.zaw. 1 Informacji. Szefem tego 
wydil ilu zostaj były I sekretarz KM PZPR, który przepadł 
w wyborach do władz partyjnych. /tlx/ 
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SAMORZĄD PRACOWNICZY. REFORMA GOSPODARCZA 
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o w i 

y c h z a -
i c h. 23-25.06 

odbyło sią kolejne robocze spotkanie Sieci Komisji Zakła 
dowych wiodących zakładów pracy. W posiedzeniu tym. któ-
re jak zwykle prowadził przewodniczący OKP PAN,J.Milew­
ski,wzięło udział. 17 zakładów pracy /patrz:Dokumenty, 
s.306/.C'O uczestników poprzedniego spotkania /patrz:AS 
nr 19 s.20-1/ dołączyła Huta "Mała Panew" z woj.opols­
kiego .Pierwszy dzień obrad poświęcono na przedstawień i o 
działalności samorządowej w różnych rejonach kraju oraz 
przedyskutowaniu tematów najpilniejszych opracowali Sieci 
Jak wynika z wypowiedzi, uczestników spotkania ruch samo-r- • 
rządowy dopiero się zaczyna. W wielu zakładach pracy pro­
paguje się materiały na temat samorządu, odbywają się 
pierwsze zebrania organizacyjne. MKZ-y pochłonięte na 
ogół akcją wyborczą, prawie w tym nie uczestniczą. Naj­
aktywniejszy jest bodaj szczeciński MKR - du.se znaczenie 
miało tu zapewne przedstawienie projektów Sieci podczas 
WZDR, który zobowiązał delegatów do prezentowania tych 
dokumentów załogom /patrz: AS nr 19, s.312/. Szerokie 
działanie rozwinął także Komitet Założycielski Samorzą­
du Pracowniczego Huty im.Lenina. Podzielił się .a 5 sek­
cji /informacyjną, organizacyjno-produkcyjną, technicz­
ną, ekonomiczną i pracowniczą/, analizuje otrzymany od 
dyrektora raport o stanie Kuty, opracowuje układ zbioro­
wy. Przy samorządzie tym powstał Komitet Inicjatyw Spo­
łecznych, którego działania obejmować będą sprawy zarów­
no produkcyjne /jak np. .nawiązywanie współpracy z firma 
mi zachodnimi'/ jak i pracownicze /planuje się m.in. za­
łożenie pracowniczej spółdzielni mieszkaniowej/. 
Nie wszędzie jednak opracowano przez Sieó projekty sta­
nowią podstawę do podjęcia działalności, samorządowej. 
Tak też jest m.in. w zakładach podległych MON - przed­
stawiciele WSK Rzeszów wskazywali na konieczność uwzględ 
nicnia w opracowaniach Sieci charakteru takich przedsię­
biorstw, postulując zarazem, aby określenia "zakłady o 
produkcji specjalnej" używać tylko wobec taki.cn, których 
cała produkcja"przeznaczona jest na potrzeby wojska. 
Wskazywano również na potrzebę okroJłenia roli zw.zaw. 
w przedsiębiorstwach społecznych oraz relacji między^ 
zw.zaw. a samorządem pracowniczym. Zdaniem A^Sj^nar^kiti-
go /PKS - Wrocław/ jednym z podstawowych dokumentów wi­
nien być także statut zrzeszeń" przedsiębiorstw. , 
W wyniku dalszej dyskusji ustalono, że głównym celem 
spotkania będzie wypracowanie stanowiska w sprawie re­
formy gospodarczej, w którym uwzględnić, należy taklo te­
maty, jak: układy zbiorowe, przemieszczenia pracowników, 
koszty społeczne reformy i rekompensaty wzrostu kosztów 
utrzymania. ,* 
Przedstawiciele kopalń mówili o szczególnie dramatycz­
nym położeniu górników. Członkowie KKC, uczestniczący w 
obradach w charakt. rze obserwatorów podkreślali, że po­
mimo katastrofalnego zaopatrzenia w żywność dzienne wy­
dobycie węgla /620 tys.t/ jest wyższe niż w analogicznym 
okresie roku ubiegłego. Zaskakujące są wobec tego głosy 
o bra.''jwęgl.a w zakładach przemysłowych. Kopalnie wysyła­
ją węgiel jak dawniej, ale przesyłka nie dociera do adre­
sata - nie wiadomo co się dzieje po drodze, władze for­
sują wzrost wydobycia kosztem wolnych sobót - zdaniem 
załóg natomiast znacznie lepsze wyniki dałoby się uzys­
kać usprawniając organizację pracy i zabezpieczając częś­
ci zamienne. Jeżeli jednak nie poprawi się sytuacja żyw­
nościowa kopalnie staną lub co najmniej doldzie do na­
wiązania handlu wymiennego z' rolnikami. 
Władze zamiast przedstawić program radykalnej poprawy -
podejmują akcję czysto spektakularne, takie jak ostat­
nia wizyta na .śląsku Członków prezydium Rządu, którzy 
odwiedzili 25 kSpalń i odbyli konferencję w KW. 
Uczestnicy Sieci podzielając pogląd, że nie może być mo­
wy o wyjściu Polski z kryzysu gospodarczego bez reformy 
górnictwa upoważnili przodstwicicll KKG do opracowania 
stanowiska w tuj kwestii. 
Drugi ''dzień obi,ul rozpoczęły prace w zespołach roboczych. 
NastOJinie no spotkaąi.u plenarnym dr J.Staniszkis poinformowała 
iż - j.ik wynika .-. nieujawnionego leszcze rządowego pro­
jektu pla.yj stnbiłiKacj i, a także z ostatnich rozmów w 
liiin. rinansów •• władze zamierzają uniknąć kompleksowej 
r.-f'<•::-:-.-. gospodarczej i poprzestać na posunięciach doraź­
nych, z : ii.-żujących do przywrócenia równowagi rynkowej 
/patrz.: Apel sieci, 8. 304/. 
W dysku:-, ii nad stanowiskiem Sieci, ws. Górnictwa /patrz 

Ookwnohty s.̂ -04/ Z .Wojtczak /KKK SC,/ poinformował o ro­
zesłanej uo dynkcji kopalń propozycji MPPiSS płacenia 
górnikom zu wolne soboty 300'} lub 2004 dniówki + jeden 
dzień" wolny do urlopu.- Władzo zamierzają skonsultować 
ten projekt w drodZu referendum w co czwartej kopalni. 
Ten kolejny zamach na wolne soboty jest nie do przyję 

bia - stwierdził Wojtczak. S; rzeczny jest z porozumienie* 
z 7.05. o niestosowaniu dodatkowych zachęt /patrz: AS 
nr 15 s.301/, decyzja podejmowana jest z pominięciem 
Związku, a po referendum przeprowadzonym przez Min.Gór­

nictwa trudno się. czegoś spodziewać. Wojtczak zwróci t też 
uwagę, że kiedy mowa o obniżeniu wieku emerytalnego gór­
ników, władze zasłaniają się brakiem środków, a gotowe 
są wyasygnować 4 mld na sobotnią piacę. 
Burzliwą dyskusję wywołał projekt stanowiska ws wyży­

wienia, a zwłaszcza problem, czy ogniwa "Solidarności" 
powinny organizować dostawy żywności dla załóg. O nie­
bezpieczeństwach zwlązAnyeh z przyjęciem modelu starych 
związków i zajmowaniem się "sprzedażą pietruszki czy pro­
dukcją sera" mówił przedstawiciel KZ Kopalni "Kar.owlce" 
B.Sojka. "Ja mogę obrócić się w każdą stronę 1 wszystko 
za węgiel dostaną, ale co np. ze stoczniowcami? laki r<?l 

' nik kupi od nich statek? - powiedział wskazując na groź­
bę zantagonizowania różnych grup zawodowych i regionów. 
Na argument, że organizowanie uzupełniających dos aw 
uszczupla SUIIK, żywności, rozdzielonej centralnie, cdpowia 
dano, iż wiele produktów Marnuje się na wsi /mleko!/ 
z powodu np. braku transportu - chodzi o ściągnięcie nad­
wyżek. Przeważyła jednak opinia, że "Solidarność" nie 
powinna się w tę spi awę bezpośrednio angażować. Uczestni. 
cy dyskusji stwierdzili, że Związek stoi w obliczu drama­
tycznego dylematu: albo zajmie się uzupełnianiem zaopa­
trzenia co grozi rozbiciem jedności i przestawieniem 
działalności na tory Cr-.ZZ-owskie, albo • jeżeli, sprawę 
zbagatelizuje - może doj^ó do Wstąpień" załóg przeciw* 
kominjom zakładowym. Konieczne jest podjęcie dodatkowej 
produkcji i remontów maszyn dla rolników oraz współpraca 
z ogniwami NSZH RT /patrz: Dokumenty, s.303/. 
Po dyskusji przyjęto stanowisko ws. 'układów zbiorowych, 
w którym zaakcentowano celowość opracowania jednego ukla 
du zb. dla cale) gospodarki, narodowej. Szczegóły dot. 
wysokości płac winny być urtalone w przedsiębiorstwach 
przez samorządy pracown. 
Dłużej zatrzymano się nad stanowiskiem ws. tOJÓrmyi Burz­
liwa, dyskusję •wywołał postulat zmiany ordynacji wybor­
czej do Sejmu, oraz powołania w Sejmie II Iz! y - Samorzą­
dowej. Umiana .ordynacji wyborczej to powtarzające się 
żądani,, jeozere sierpniowych strajków. Postanowiono jed­
nak nie włączać go do opracowywanego stanowiska Sieci -
uczestnicy spotkania p-uzieiili tu pogląd red.J.Kuśmięr-
kâ uczest.ni czai. eg., w obradach na prawach obserwatora. 
Stwierdził on, że program na dziś to organizowanie 
samorządów. Powołanie ich i skoordynowanie działalności 
będzie wystarczającym wstrząsem dla ustroju.,Sieć stanie 
się celem wielu ostrych ataków, zarzucać się jej będzie 
dążenie, do przejmowania władzy. Tego zdaniem wystarczy 
w dokumenc e zaznaczyć, zo Sieć będzie rzecznikiem tfszel 
kich dalszych /.mian będących konsc-kwenoią ruchu samorzą­
dowego. 

Również Jerzy Strzelecki, /współpracownik OBS "Mazow­
sze" towarzyszący od początku pracom Sieci uznał żądanie 
.wolnych wyborów do Sejmu za w tej chwili nierealne,nie 
tylko ze względu na stanowisko władz, ale także dlatego, 
że "Solidarność" nie ma teraz dobrej koncepcji uczestnic­
twa Zwiąku w wyborach - wiadomo, ze: wykluczone jest wej 
ście do l'JN, ale równie niedobre byłoby wystawienie włas­
nej listy wyborczej "Solidarności". Zwią-zek stałby się 
wtedy 10 milionową partią polityczną a skupiając niemal 
całe polskie społeczeństwo nie byłby w stanie reprezento­
wać właściwie żadnego programu. 

Po dłuższej dyskusji zrezygnowano także z konceperi 
Izby Samorządów. Wprawdzie - jak powtarzał J.Mcrkel 
/Stocznia im.Lenina/ - utworzenie ciała koordynującego 
działalność samorządów będzie absolutnie konieczne i pil 
ne, można to jednak 'robie nie czekając na reformę Sejmu. 
Izba Samorządów to ., jego zdaniem tworzenie uprzywilejow 
nej kasty społeczeństwa /bierne i czynne prawo wyborcze 
do Izb Samorządowych mieliby tylko przedstawiciele ra' 
pracowniczych, związków zawodowych, stowarzyszeń naukowe 
technicznych i ekonomicznych, federacji konsumenckich, 
rad narodowych i ruchu ochrony środowiska/. Obszerną ar­
gumentację, za Izbą Samorządów przedstawił E•Nowak /H1L/ 
- uosabiałaby ona społecznego właściciela środków pro­
dukcji w kraju, umożliwiłaby rozdzielenie funkcji poli­
tycznych i gospodarczych parlamentu, kierunkowała,kooro 
nował.a i kontrolowała rozwój gospodarczy kraju poprzez 
system oddziaływania ekonomicznego, zapobiegała dyspro­
porcjom płacowym i nadmiernemu rozwojowi produkcji 
opłacalnej kosztem pożądanej społecznie. Wobec zdecydo­
wanego oporu przedstawicieli Gdańska Nowak zdecydował 
się jednak wycofać ze swego stanowiska. Kilku uczestni­
ków Sieci wyraziło nadzieję, że w czasie, gdy doszłoby 
już do utworzenia dwuizbowego Sejmu, będzie on stanowił 
rzeczywistą reprezentację sooteczeństwa. 
Przez pewien czas zatrzymano się nad problemem terminu 
L tempa reformy cen. W pierwotnej wersji proponowano zo­
bowiązanie rządu do wprowadzenia jednorazowej zmiany ctSIJ 
do końca br., przy odpowiednim systemie rekompensat 
zwłaszcza dla najniżej zarabiających. Uzgodniono jednaj 
że problem cen jest jednym z elementów reformy, której 
szczt eółowe .opracowanie przekracza kompetencje Sieci. 
0<ira:ecżono sięwięc do wyznaczenia pożądanych klerunkóy 
refem i przyjęto tekst Komunikatu nr 7 /patrz: s.501/ 
Jed.. ,. /eśnie postanowiono wystosować do MKZ-ów i Komi­
sji Zakładowych apel o poparcie w KKP opracowań Sieci 
/patrz: s.304/ przyjęto także teksty J.Strzeleckiego 
/"Związek w przedsiębiorstwie społecznym"/, grupy robo­
czej E.Nowaka /"Przedsiębiorstwo społeczne w reformie U 
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gospodarczej" oraz wystąpienie przedstawicieli Społecz­
nego Komitetu Reformy Gospodarczej jako załączniki do Ko 
munikatu. Artykuł j.Kuśmierka /"Dlaczego natychmiast"/ 
służyć ma jako materiał propagujący idee Sieci głownie 
w wydawnictwach związkowych. 

W celu rozwinięcia działalności informacyjnej posta­
nowiono również powołać komitet redakcyjny cotygodniowe­
go biuletynu - gazetki ścieflnej do Wywieszania w zakła­
dach pracy oraz upoważniono J.Kuśmierka do utworzenia 
agencji prasowej. Agencja KARA /Krajowa Agencja Robotni­
czych Aktualności/ zobowiązałaby się do wydawania coty­
godniowego biuletynu dla pism związkowych zawierającego 
informacje nt. sytuacji ekonomicznej państwa, oraz ma­
teriały publicystyczne i reportaże na najwyższym pozio­
mie dziennikarskim. 
Ustalono, że w Stoczni Gdańskiej odbędzie się 8.0f 

i ogólnopolski zjazd samorządów - Komisje Za­
kładowe wiodących zakładów pracy zajmą się zaproszeniem 
delegacji działających na ich terenie 'samorządu. Następ 
ne spotkanie Sieci odbędzie się w dniach 28-.30.07. w Do­
mu Kultury ZNTK w Bydgoszczy. 

oprać. M.Pawlicka 
S p o t k a n i e p r z e d s t a w i c i e l i 
S i e c i w i o d ą c y c h z a k ł a d ó w , O P S Z 
i K K P 26.06. odbyło się w Warszawie spotkanie przedsta 
wicieli Sieci wiodących zakładów pracy, OPSZ i KKP. 
Z ramienia KKP w spotkaniu uczestniczyli M.Gil i J.Kłys 
wyznaczeni, przez prezydium KKP do rozmów w sprawie us­
taw o samorządzie 1 przedsiębiorstwie /AS nE; 21 s.101/, 
OPSZ reprezentowali R.Bugaj i S.Jakubowicz, a Sieć -
J.Merkel /St.Gdańska/, E.Nowak /Huta im.Lenina/, B.Sój­
ka /KWK "Wujek"/, A.Swin<y.-ski /PKS Wrocław/, i.Szyp 
/St.Gdańska/, Celem spotkania było wypracowanie wspól­
nego stanowiska w sprawie ustawy o samorządzie i przed­
siębiorstwie. Wszyscy uczestnicy zebrania uważali, że 
rządowy projekt ustawy o samorządzie jest nie do przyję­
cia i należy uczynić wszystko by nie dopuścić do jego 
uchwalehia przez Sejm. S.Jakubowicz stwierdził, że "je­
żeli ustawa hie będzie gwarantowała autentycznego samo­
rządu, to Związek nie powinien angażować się w tę spra­
wę, nie można bowiem po raz kolejny kompromitować idei 
samorządu." Podstawowym problemem jest w tej chwili pra­
wo mianowania przez samorząd dyrektora. Projekt rządowy 
nie przewiduje takich uprawnień. Podkreślano rozprosze-

I nie wysiłków i panującą w Związku dezinformację: o samo-
| rządach dyskutuje się w branżach, w "Sieci", w OPSZ, nie 
ma natomiast ciała, które skoordynowałoby wysiłki. Wie­
lu z obecnych mówiło, że najdrażliwszą kwestią jest rela 
cja między związkami zawodowymi a samorządem. Wielu dzia 
łączy "Solidarności" obawia się, że powołanie Samorządu 
może zmniejszyć znaczenie Związku. Obecni na spotkaniu 
uznali, że w tej sytuacji niezwykle istotne jest zaję­
cie stanowiska przez KKP. /patrz: Komunikat że spotkania 
Dokumenty, s. 3i2 /. 

W s p r a w i e u s t a w y o s a m o r z ą ­
d ź i e ' . p r a c o w n i c z y m . Rządowy projekt uch­
wały o samorządzie wywołał wiele protestów /patrz: AS 
nr 20, s.206/ KZ NSZZ "Solidarność." i Samorząd Pracow­
niczy Zakładów Przemysłu Wełnianego w Bielsku-Białej 
skierowały na ręce Marszałka Sejmu uchwałę, w której 
stwierdzono, Iż projekt jest Sprzeczmjz ideą rzeczywis­
tej samorządności i samodzielności przedsiębiorstw, bo-: 
wiem "nie przyznaje samorządowi pracowniczemu prawą po­
woływania i odwoływania dyrektora przedsiębiorstwa" i n< 
daje mu kompetencje wyłącznie w zakresie współrządzenia 
a nie zarządzania zakładem. 
20.06. KZ przy Zarządzie Ruchu Lotniczego i Lotnisk Ko-i 
munikacyjnych stwierdziła, że proponowane przez stronę 
rządową projekty ustaw o samorządzie i przedsiębiorstwie 
państwowym są nie do przyjęcia ponieważ niczym istotnym 
nie różnią się od ustawy o "Skompromitowanym KSR".Zażą­
dała również honorowania uchwał już istniejących Rad 
Pracowniczych oraz zatwierdzania dyrektorów wybranych 
decyzją załóg. 
Podobne stanowiska zajęła KZ przy "Polmo" w Łomiankach, 
KZ przy ZPR "Omig", KZ przy PHZ "Metronex". 
22.06.w Warszawie odbyło się posiedzenie Tymczasowej Ra-
dy Koordynacyjnej Społecznego Komitetu Reformy Gospodar­
czej. Rada wystosowała list do Sejmu PRL, w którym do- '' 
maga się wstrzymania debaty nad rządowymi projektami 
ustaw o przedsiębiorstwie i o samorządzie z powodu nie 
znajomości tych projektów wśród załóg zakładów pracy. 
Do li3tu dołączono projekt ustawy o przedsiębiorstwie 
społecznym, opracowany przez Sieć Wiodących Zakładów Pr; 
cy. /patrz: AS nr 19, s.308/. /SiM/ 
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A p e l " S o l i d a r n o ś c i " ,LO T-u. 
KZ NSZZ "Solidarność" przy PLL LOT w Warszawie wystoso­
wała apel do wszystkich członków Związku w resorcie ko­
munikacji o poparcie ich przedsiębiorstwa w walce o uzna 
nie przez min. Zajfryda wybranego przez załogę dyrektora 
W apelu czytamy:" Jesteśmy zdecydowani walczyć .o prawo 
do prawdziwego samorządu wykorzystując statutowe upraw­
nienia Związku". /SIM 24.06/ 

P o p a r c i e d l a z a ł o g i L O T-u 
25.06 decyzję pracowników LOT-u w sprawie wyboru dyrek­
tora poparły: Biuro Studiów 1 Projektów Lotnictwa Cywil­
nego. KZ przy Zarządzie Ruchu Lotniczego. 
25.06. KZ FP "Tewa" oświadczyła, że minister komunlkacj: 
nie zatwierdzając wyboru załogi narusza interes przed­
siębiorstwa i kraju". KZ przy Dyr. Rejon.Kolei Państw. \ 
Tarnowskich Górach poinformowała, że ma zamiar dokonać 
wyboru dyrektora na tych samych zasadach co LOT. 
' 26.06. KZ przy ZMM "POLFER" wydała oświadczenie, w któ­
rym sprzeciwia się argumentacji ministra o potrzebie wy­
jątkowej lojalności dyrektora LOT-u, Stwierdzając, że 
"wszyscy obywatele PRL są jednakowo odpowiedzialni prze<| 
prawem 1 jednakowo zobowiązani do działań zgodnie z lnta 
resem i racją stanu PRL" Dyrektor wybrany przez siałogę 
ZMM "Polfer" został już zaakceptowany przez jednostkę 
nadrzędną. /tlx/. 

• •« 
O z m i a n ę d y r e k i t o r a Z N T K w 
M i ń s k u M a z . 25.05. KZ NSZZ "Solidarność" przy 
ZNTK w Mińsku Mazowieckim zgłosiła pod adresem dyrekto--, 
ra naczelnego zakładu votum nieufności zarzucając rnu 
m.in.i brak gospodarności, szykanowanie, represjonowani* 
•złonków "Solidarności" pracujących w Komisji Mieszka*- j 
niowej > działania zmierzające do niesprawiedliwego przy-! 
działu mieszkań. Złożono pismo do dyr. naczelnego Zjednt 
czenla z prośbą o natychmiastowe odwołanie dyrektora I 
przedsiębiorstwa. W przeprowadzonym referendum opowie­
działo się za tym 77% załpgl. 25.06. odbyło się spotka­
nie KZ z przedstawicielami zjednoczenia, rady pracowni­
czej 1 Komitetu Zakładowego PZPR. W wyniku rozmów zawie­
szono dyr. naczelnego w czynnościach oraz powołano Ko­
misję mieszaną do zbadania zarzutów postawionych przez 
KZ /tłx/. ^ 
Z w a l n i a n i e p r a c o w n i k ó w . 24.06. 
Samorząd Pracowniczy w mławskim zakładzie obuwia W P S 
"Syrena" w związku z brakiem surowca i ograniczeniem 
produkcji do końca br. postanowi nie przedłużać umowy 
o pracę z pracownikami produkcji nakładczej, zwolnić 
z produkcji nakładczej emerytów i rencistów, przesunąć 
do niej część pracowników z produkcji podstawowej oraz 
przyznać urlopy bezpłatne, a nawet rozwiązać umowy o pr(k 
cę z pracownikami posiadającymi gospodarstwa rolne, /tli 
1-07. nastąpi rozwiązanie oddziału krakowskiego "Budopo 
lu" w Brzozowie /woj.krośnieńskie/. Pertraktacje w spra­
wie rozwiązania przedsiębiorstwa odbyły się całkowicie 
poza plecami jego załogi. Komitet oddziałowy NSZZ "Soli 
darność" brzozowskiego "Budopolu" zawiadomił Wojewodę 
Krośnieńskiego, że od 29.06 rozpocznie akcję protesta­
cyjną, jeśli do 26.06. nie przybędzie kompetentna Komi­
sja do rozmów na temat rozwiązania zakładu. /tlx/ 

Z a m k n i ę ć i e f a b r y k 1.26.06. MKZ Przemyśl 
poinformował, że przewiduje się zamknięcie na okres 2 
lat Przemyskiej Fabryki Domów. Straty z tego tytułu wy­
niosą 25 min zł. /SI Przemyśl/. 
. . • 
Z m i a n y w s t r u k t u r z e o r g a n i z a-
c y j n e j PGR. 26.06. w wyniku starań MKZ Przemyśl, t który żądał zmian w strukturze organizacyjnej PGR,zakład 
rolny w Stubnie uzyskał status samodzielnej stadniny ko­
ni, a Gruszowicki Kombinat Rolny został zlikwidowany. 
/SI Przemyśl/ ; 

W OBRONIE KONSUMENTA 
B y d g o s k a k o n f e r e n c j a w s. c e n 
ż y w n o ś c i . 22.06 rozpoczęła się w Bydgoszczy III , 
Sesją Krajowej Konferencji d/s Żywności. Jej tematem 
była reforma cen żywności. 
Prof. Z.Krasiński /min.pełnomocny d/s reformy cen, AE Po-
znań/ przedstawił koncepcję , która sta|:a się następnie 
podstawą dyskusji. W swoim referacie stwierdził, że 
utrzymywanie stałych cen na artykuły żywnościowe było 
błędem, gdyż doprowadziło do tego, że kolejne skokowe 
zmiany budziły ostry sprzeciw społeczeństwa. Koniecznośi 
reformy cen wynika - wg. prof. Krasińskiego - przede 
wszystkim1z ogromnego marnotrawstwa żywności oraz z co­
raz mniej sprawnej gspodarki surowcowej w przemyśle. 
Jako przykład podał, że w r. 1970 dopłaty z budżetu do 
art. żywnościowych wynosiły 25 mld zł., a w 1̂ 81 r. -
370 mld zł. Podwyżka cen art. żywnościowych nie może ob­
niżyć poziomu życia najuboższych grup społeczeństwa,któ­
re - jego zdaniem - powinny otrzymać kwotę większą od 
pełnej rekompensaty. Im wyższe zarobki tym niższa powin­
na być rekomensata. Prof. Krasiński mówił następnie o 
konieczności zlikwidowania luki inflacyjnej dezorganizu­
jącej rynek. Najlepszym rozwiązaniem byłqby opracowanie 
systemu zachęcającego do oszczędzania długoterminowego. 
Odłożenie luki inflacyjnej 1 spadek konsumpcji żywności 
o 8-121 pozwoliłoby już w ciągu 1-2 lat na zrównoważe­
nie rynku. / , . 
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I N F O R M A C J E T Y G O D N I A 
Wyniki badań ̂ ankietowych opinii publicznej przedstawi­

li doc.dr hab. Halina Szulce i dr Henryk Mruk. Wskazują 
one, że ok. 80% społeczeństwa akceptują zmianę cen żyw­
ności pod warunkiem rzetelnego poinformowania o zasa­
dach reformy cen oraz wprowadzenia jasnego i zrozumiałe 
go systemu rekompensat, Ok. 30* respondentów, mimo zgo­
dy na zmianę cen, nie wierzy w jej wpływ na poprawę zao­
patrzenia rynku. 
Ponownie zabrał głos prof. Krasiński i stwierdź Ił,że 

obecna sytuacja zmusza do natychmiastowej podwyżki cen 
na mąkę, pieczywo, makaron, kasze, płatki, ryż oraz \ 
mleko w granicach Od 200--300% /patrz: Dokumenty, s308/. 
Spowoduje to wzrost kosztów utrzymania o ok. 200 zł.mie­
sięcznie. Wprowadzenie nowych cen jest konieczne już w 
połowie lipca. Pełna rekompensata obejmowałaby osoby za 
rabiające do 5000 zł. miesięcznie, a powyżej 8500 zł. 
rekompensaty nie przewiduje się /patrz: Dokumenty, ałO/ 
Bffi£i§tiKurgwski przedstawił w swoim wystąpieniu wymagania stawia­
ne przez "Solidarność" reformie cen. Stwierdził m.im., że: nie mo­
że ona mieć; charakteru drenażowego, zniesione musi być centralne 
rozdzielnictwo surowców' oraz nakazowo- rozdzielczy system kierowa­
nia gospodarką. Na rekompensaty dla ludności powinno się przezna 
:zyć 250 rold zł, gdyż tyle wynoszą obecnie dotacje do żywności. Sy-
item kartkowy winien hyć utrzymany aż do przeprowadzenia pełnej re­
formy gospodarczej, 
Profl Jerzy Dietl /Uniwersytet Łódzki/ uznał reformę 
•:n za 'warunek wyjściowy do reformy gospodarczej, która 
>ini być powiązana z innymi działaniami stabilizującymi 
/nek i zaakceptowana przez społeczeństwo. Wśród warun-
5w powodzenia reformy wymienił m.in}: likwidację dy-
:;ktywi>o-nakazowegÓ systemu kierowania gospodarką, znie 
••lenie',administracji branżowych, utworzenie rzeczywis- , 
•j spółdzielczości. Za b. ważny element uznał utworze-
le mechanizmów obrony 'konsumenta. ,Na zakończenie stwie: 
Iził, że nie podziela pełnego optymizmu oo do wyników 
adań ankietowych, traktuje dane tylko jako, prawdopodob-
ie, ale niekoniecznie prawdziwe. 
W dyskusji doc:dr. hab. A.Lipowski powiedział m.in,że 

•ystem rekompensat przyjmowany jest z niepokojem przez 
obotniktów akordowych.Rozwiązanie widzi w powiązaniu re 
ompensaty -z bieżącym wynagrodzeniem. 

i iclejko opowiedział się za poparciem przez Związek 
;>ktu prof. Krasińskiego* Prof. A.Tymowski uznał za 

otrzebne sprawdzenie, jakie opinie nt. reformy cen 
-.ają robotnicy wielkich zakładów, gdyż ta grupa społecz 
,a ma głos decydujący. Wypowiedział się również przeciw I 
ko nadmiernemu egalitaryzmowi. A.Lipowski zaproponował 
'eferendum nad kilkoma wariantami reformy gospodarczej. 
"Solidarność" nie powinna się wypowiadać co do konkret­
nego kształtu reformy --wybrać powinno społeczeństwo. 
or M.Wiś.nlewski /Inst.Pracy, Warszawa/ mówił o celach 
reformy cen,~Ttóra powinna - jego zdaniem •• doprowadzić 
Jo: równowagi na rynku art.żywnościowych, ochrony inte­
resów ludności ubogiej, niedopuszczenia do nadmiernego 
egalitaryzmu,. I .Wójcicka /OPSZ/ stwierdziła, że system 
rekompensat powinien, być jasny, czytelny, przejrzysty, 
chronić grupy ekonomicznie najsłabsze, a utrzymywać od­
powiednie relacje między emeryturami a płacami. System 
przedstawiony przez prof.Krasińskiego nie budzi, jćj zd. 
nlem, zaufania. Dr. B.Kowalski /Uniwersytet Gdański/ 
opowiedział się za jednorazowym wprowadzeniem nowych 
cen na wszystkie art. żywnościowe i przemysłowe produko 
wana i sprzedawane w Polsce. Zaproponował zwrócenie się 
do ekonomistów, aby zgłosili swoje koncepcje. Uznał za ' 
celowe powołanie zespołu, który zajmie się oceną i opra 
cowaniem całościowego systemu cen. 

Dr- H.Witkowski /Wrocław/ stwierdził, że ludzi pracy 
nie interesują mechanizmy tylko efekty: dostępność żyw­
ności, zlikwidowanie kolejek, zwiększenie asortymentu, 
polepszenie jakości żywności, wstrzymanie inflacji, sys 
tem automatycznych rekompensat. Powiedział, że propono­
wane rekompensaty są za niskie, a ich rozdział niespra­
wiedliwy. Poniewą-ż projekt musi być skonsultowany z 
zakładami, termin podwyżki T5.07 jest nierealny, a przed­
stawiona propozycja nie zdstanie w takim kształcie zaakcc 
ptowana. M.Laskowski /MKZ Słupsk/ skrytykował brak alter­
natyw dla projektu oraz pominięcie kwestii długookreso­
wych skutków reformy cen. Stwierdził, że propozycja jest 
nie do przyjęcia. 
M.Bogusławski /dyr.dęp. MHWiU/ powiedział, że Ministers­
two traktuje reformę cen'jako przygotowanie reformy gos­
podarczej, reformy rynku. Nie może ona jednak zlikwidować 
luki inflacyjnej. Stwierdził, że rozwiązanie dostczega w 
forsowaniu budownictwa mieszkaniowego. J.Strantzel /"Bu-
dopol" Bydgoszcz/ wypowiedział się krytycznie o projekcie 
zmiany cen, uznał dane stanowiące podstawę obliczania re­
kompensaty za mało Wiarygodne. Stwierdził, ze głównym kie 
runkiem działania powinno być zwiększenie podaży."Nie wy­
obrażam sobie, aby Związek mógł to zaakceptować" zakoń­
czył. ' 
J.Szczęśkiewlcz /OPSZ- Łódź/ powiedziała, że załogi nie 
zaakceptują takiego projektu. Podkreśliła konieczność 
rzetelnego określenia realnych zarobków. 
Barbara Adamowicz /Uniwersytet Gdańsk/ b. "krytycznie wyra 
511a się oloetodach badania minimum socjalnego, które w 
obecnych warunkach nic mogą być prawidłowe. Uznała za nie 
możliwą zmianą uen bez, zmiany systemu gospodarczego, bez 
stworzenia Instytucji dbającej o polski pieniądz. 
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Na zakończenie M.Jarociński /OPSZ Bydgoszcz/ odczytał 
wnioski /patrz: Dokumenty, s.307/ zebrane pkez komisje 
wniosków^ Po burzliwej dyskusji uznano, że sesja nie ma 
prawa wydawać żadnych oficjalnych dokumentów 1 "wnioski" 
nejedyXsji8taWl<5 t y l k° jak° P r ° b l * m y «y«W«J»ce W U c . 

oprać. Z.Zegarek! -, 

A P e 1 ° O c >e n ę s t a n u z a p a s ó w . 
.ŁŁ-Jł§- Serwis Informacyjny NSZZ "Solidarność" w Bydgosz­
czy opublikował Apel KZ przy WSS "Społem" /patr*: 'fcokumer 
ty, a .-w/. 
25.06.Prezydium KZ "Solidarności" przy Polskiej Żegludze 
Morskiej w Szczecinie zwróciło się do KKP z prośbą"o 
doprowad-onle do oceny przez komisję mieszań,, "Solidar­
ności i władz,administracyjnych zmagazynowanych na tere­
nie cdłego kraju zapasów. 
W teleksie wysłanym przez Prezydium KZ czytamy: "Brak zde 
cydowanej reakcji władz Związku na pogarszającą się aytup 
cję zaopatrzenia w towary konsumpcyjne, środki lecznicze 
oraz materiały niezbędne do normalnej pracy przemysłu" gro 
zi załamaniem gospodarki narodowej. /.../ Związek nasz w 
interesie obrony spokoju w narzym kraju oraz poprawy ogól 
nej sytuacji winien wykorzystać wszystkie statutowe środ­
ki nacisku na władze". /tlx/ 

• •• 
O p o p r a w ę z a o p a t r z e n i a d l a 
g ó r n i- k ó w. 17.06. załoga kopalni węgla kamiennego 
"Szczyglowice" w Knurowie podjęła uchwałę stwierdzającą 
m.in., że : 1.jeżeli do 1.07. nie ulegnie-poprawie zaopa­
trzenie w żywność, środki piorące i tytoń, załoga kopalń: 
rozpocznie pracę z 50% wydajnością, 2.. jeżeli zaopatrze­
nie, nie ulegnie poprawie do 1.08. załoga podejmie działa­
nia zgodno ze .statutem związku. Załoga domaga się ponad­
to szybkiej realizacji postulatów wysuniętych przez zało­
gi górnicze podczas strajków /BiPS nr 108/. 

Z a o p a t r z e n i e w p a p i e r o s y , 23.06. ; 
KZ NSZZ "Solidarność" huty im.Nowotki w Ostrowcu Święto-' 
krzyskim podała, że do papierni "Bodzechów" koło Ostrow­
ca Sw. dostarczono na przemiał duże ilości sprasowanych 
papierosów, bibułki, opakowań oraz filtrów sprowadzonych 
z,ZSRR. Nadawcą przesyłki była Radomska Wytw. Papierosów. 
/S5i„Mazowsze/. 
24.06. KZ NSZZ "Solidarność" przy Radomskich Zakładach 
Przemysłu Tytoniowego zaapelowała do wszystkich KZ-ów w 
kraju o niezwracanie się w sprawie dostaw papierosów dla 
zakładów pracy. Komisja Zakładowa stwierdziła, że nie po­
siada takich możliwości, a pogłoski o olbrzymich zapasach 
papierosów zgromadzonych w zakładzie są nieprawdziwe. 
Oświadczyła również, że będzie odrzucać wszelkie propozy­
cje wymiany papierosów na inne deficytowe artykuły. /AS/. 
24.06. W Łodzi Zespół d/s zwalczania Spekulacji stwier-
dziłTze papierosy, które wiezie się do kiosków, sprzeda­
wane są już w drodze, a zamiast nich dostarcza się pienią 
dze. Ujawniono również inne formy spekulacji i ftierzetej.-
ności konwojentów i właścicieli kiosków. /SI Łódź/. 
26.06. MKZ NSZZ "Solidarność" w Grudziądzu wysłał do wo­
jewody teleks, w którym domaga się zaopatrzenia w paplero 
sy zakładów pracy, szpitala i domów spokojnej starości. 
/tlx/. 
24.06. we Włocławku, część załóg zaprotestowała przeciwko 
złemu zaopatrzeniu m.in. w papierosy. Załoga Rejonowego 
Przeds. Gospodarki Komunalnej odmówiła pracy, a wiele 
zakładów zgłosiło gotowość przerwania pracy. Żądano wpro­
wadzenia reglamentacji na papierosy i środki piorące. 
25.06. wojewoda włocławski podjął decyzję o wprowadzeniu 
regulamentacji papierosów od 1.07. Zarząd Begionu Kujaw 
i Ziemi Dobrzyńskiej zwrócił się do KKP o zajęciu stano­
wiska w tej sprawie. /BIPS z 26.06./ 
MKZ Regionu Śląska i Zagłębia Oddział w Wodzisławiu Śląs­
kim przesłał do KKP protest przeciwko oferowaniu górnikom 
papierosów. Autorzy protestu przypominając próby przekupy 
wania ich kiełbasą za pracę w wolne soboty piszą: "Nie 
chcemy znowu słyszeć, że istnieje śląsk i Polska" /BiPS 
z 26.06./. 

',. . „ • • • - • . „ , 

P r o b l e m y r e g l a m e n t a c j i . 23.06.Zarząd 
Regionalny NSZZ "Solidarność"»woj. jeleniogórskiego na 
posiedzeniu plenarnym w Lubaniu Śląskim podjął uchwałę 
wzywającą wojewodę do opracowania do 30.06. projektu re­
glamentacji wszystkich artykułów, których brak na rynku. 
W uchwale czytamy: "w przypadku nie uwzględnienia tego 
wniosku będziemy zmuszeni do skorzystania z przysługują­
cych nam praw statutowych". /tlx/. 
P r e ~ z y d " i u m Z a r z ą d u R" e" g i o n a 1 n e-
g o . P o d b e s k i d z i a o z a o p a t r z e n i u 
r y n k u . 24 .^06.Prezydium Zarządu Regionu Podbeskidzie 
ogłosiło apel do mieszkańców województwa bielsko-bialskie 
go /patrz: Dok.,s.)09/. Jednocześnie Prezydium wydało za­
lecenia dla Komisji Zakładowych aby nie dopuszczały do 
"•handlu wymiennego" artykułami spożywczymi i-rynkowymi 
między zakładami pracy, gdyż powoduje to pogorszenie zao-
fiat rżenia rynku. 
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W l i ś c i e *fte«m*ra»M dv, ?-if«iftllera, Prezydium ZR zwraca uwa 
gę aa wyaojcę. ft£i<*C(!bi|WJl<i$e>ą *"y*t'uację spo łeczną w wojewódz­
t w i e bi.e4%l)iW., SCKWWRaWnĄ brakiem n a j b a r d z i e j podstawo­
wych ł*%ł wij^'j^'Z-.y,'<<*i i a r t . codz iennego użytku i s t w i e r -
d ł a * i-.e 'Ni pffoWSę-C****} o p i n i i b r a k i t e mają c h a r a k t e r 
i*t^<S« p.»oweJk*ey:5iftV''' • P t o s i o p o d j ę c i e kroków l i kwidu ją 
.cysta catfąiLiż a-aełpatrzeniowy w R e g i o n i e . / t l x / . 
a a e j C i a t r z e n i e w t o w a r y r e g l a -
» % » l t ' O w a n e d l a p r a c o w n i k ó w 
r o l n i c t w a . 2 4 . 0 6 . Krajowa Sekcja Rolnictwa z s i c -
sizlfeą we Wrocławiu wystosowała do M i n i s t e r s t w a Rolnictwa 
Oraz Handlu Wewnętrznego i Usług z żądaniem, aby pracow­
n i c y r o l n i c t w a , o t rzymywal i t a k i e same p r z y d z i a ł y r e g l a ­
mentowanych towarów, jak i n n i p r a c u j ą c y . Holntcy oświad­
c z y l i , że w przypadku negatywnego s tanowiska władz w i 
s p r a w i e , rozważą formy p r o t e s t u , k t ó r e na l eży zastosować*, i 
/ S I Wrocław/. 

• • • 
D e f i c y t o w e t o w a r y w m a g a z y ­
n a c h . 24.06. Zarząd Regionu*"Pojezierze" poinformował, 
że Zakład Drobiarski w Giżycku ma kłopoty ze sprzedażą 
podrobów, które zalegają magazyn.. Zakład proponował od? 
biór podrobów m.in. woj. gdańskiemu i białostockiemu,ale 
odmówiły one ich przyjęcia tłumacząc się brakiem kartek 
na pokrycie dostawy. /SI Region Pojczi erze/. 

• 
P r z e c i w k o m a r n o t r a w s t w u 
ż y w n o ś c i . 25.06. Komisja Handlu i Usług Zarządu 
Regionalnego w Pile zTJęła się marnotrawstwem pieczywa ,̂  
którego brakuje w sprzedaży. W samochodzie marki "Nysa"| 
nr. rej. PIO 3062 znaleziono ok. 200 bochenków chleba na­
dającego się do spożycia, a przeznaczonego ha paszę. Spra 
wę przekazano MO. /BI Piła/. 
26:06. w magazynie WSS w Ostrowl Mazowieckiej znaleziono 
ok. 180 t mąki; kt. na skutek niewłaściwego przechowywa­
nia zaatakowana została przez szkodniki. 
Przedstawiciele Prezydium Oddziału NSZZ "Solidarnośó" w 
Ostrowii Mazowieckiej rozmawiali w tej sprawie z dyrekcją 
WSS "Społem", Sanepidem oferując pomoc Związku w zagospo­
darowaniu zapasów. Ustalono, że sprawa zostanie wyjaśnio­
na do 2.07. /tlx/. # 

P r z e c i w k o s p e k u l a c j i . 25.06. w sklepie • 
WSS w Łodzi przy ul.Dzierżyńskiego miała miejsce Aniele- , 
galna sprzedaż art. spożywczych, w której uczestniczyło 
3 pijanych milicjantów /samochód nr. rej MOK 2089/. Po 
Interwencji przedstawiciela MKZ-u do sklepu przybył ins­
pektor oraz dyr. WSS "Społem". Powołano komisję społecz­
ną i pod jej nadzorem sprzedano zgromadzone tam artykuły 
m.in. kawę, herbatę "Madras", sery, konserwy; /SI Łódź/. • 
Z a t r z y m a n i e ż y w n o ś c i n a g r a ­
n i c y . 26.06.Jak podaje Oddział NSZZ "Solidarność" w 
Ostrołęce, na przejściu granicznym w Medyce, po stronie 
radzieckiej, zo3tał zatrzymany - bez podania przyczyn -
samochód-chłodnia wiozący mięso z Austrii do Polski, /tl 

PRAWORZĄDNOŚĆ 

O d n o w a w M O . 25. £6._ wg niepotwierdzonych infor­
macji w całej Polsce zwolniono z pracy ok. 50O funkcjo-
.nariszy MO próbujących utworzyó zw.zaw.Milicjantów,zwal­
nia się albo dyscyplinarnie, alba też na mocy art. 65 
ust.2 p.7 Ustawy o MO z 31.01.1959, co nie wymaga poda­
nia uzasadnienia. M.in. w. Lubinie zwolniono komentanta 
miejskiego MO. W Warszawie zwolniono 70 osób, w Szczeci 
nie zwolniono dyscyplinarne milicjantów, którzy złożyli 
na cmentarzu żołnierzy radzieckich wieniec z napisem: 
"Od Zw.Zaw. Funkcjonariuszy MO". Podajemy nazwiska zwol­
nionych milicjantów, które udało nam się uzyskać: st. 
sierż. J.Bendarek, sierż. J.Sierański, plut. A.Siennicki 
sieri. T.Barczak, chor.Zb.Daćiuk, kpt. Z.Kledzik,st. 
sierż.J.Jabłoński, sierż. K.Urbańczyk, śłerż. V?.Jaworski 
/Warszawa/, kpr J.Kowalski, kpr. M.Basiewicz, sierż.J. 
Clurak /Piastów/, kpt. Budny, por.Zwański /Grodzisk Maz. 
kpt. Podolski /Piaseczno/, plut. Żmudziak /Lublin/,por. 
L.Marcinek, st.szer. K.Durek /Kraków/, sierż.T.Pablński 
/Chorzów/, sierż. E.Wiśniewski /Szczecin/, plut. K.Flor-
czykowsfki /B-stok/, sierż. B.Czerwiński /Siedlce/. 
Trwa akcja protestacyjna, która największe rozmiary przy 
brała w Lublinie 1 Krakowie. OKZ ZZ FMO wydrukował pla­
katy o następującej treści: "Protestujemy przeciwko zwal 
nianlu funkcjonariuszy MO za działalność związkową". Pla 
kąty były kolportowane m.in. w Krakowie i Warszawie.-
Częśó plakatów została skonfiskowana przez służby bezpie 
czeństwa. Poszczególne komisariaty, w których doszło do 
zwolnień milicjantów kierują protesty do Komisji Sejmo­
wej J.Szczepańskiego. 
Bo 12.06. do ZZ FMO zgłosiło akces 40.401 osób. /AS/ 
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P o p a r c i e d l a z w i ą z k u z a w o d o ­
w e g o M O . 23_.0_6. KZ NSZZ "Solidarnośó" Huty "Kato- ł 
wice" oświadczyła," >że popiera ideę powstania zw.zaw. 
funkcjonariuszy MO i protestuje przeciwko szykanowaniu 
milicjantów, organizujących związek. Poinformowano jedn<i 
cześnle, że od 19.06 do 22.06 na gmachu komendy MO w 
Dąbrowie Górniczej wywieszono hasło "Chcemy być z klasą' 
robotniczo-chłopską, a protestujemy przeciwko zwalnia-- ' 
niu funkcjonariuszy MO'za działalność związkową/. 
/Wolny Związkowiec" M..0C/, 
25.06 • MKZ Katowice zaprotestował przeciwko, represjom 
stosowanym wobec funkcjonariuszy MO tworzących zw.zawo­
dowy , w szczególności przeciwko zwolnieniu z pracy 17 I 
milicjantów z Dąbrowy Górniczej, żądając natychmiastowe-* 
yo przywrócenia Ich do pracy, w uchwale MKZ Katowice 
stwierdza, że represję, którym podlegają założyciele 
związku są zaprzeczeniem podpisanych i ratyfikowanych 
przez PRL konwencji 87 i '17 MOP. Udzielamy /.../ popar­
cia wszystkim uczciwym i prawym funkcjonariuszom MO,któ­
rzy podejmują akcję protestacyjną na rzecz utworzenia 
własnego związku zawodowego" czytamy w uchwale. /BI 
MKZ Katowice/ 

. S t r a j k i g ł o d o w e w w i ę z i e n i a c h 
-180 więźniów Zakł.Karnego w Medyce koło Przemyśla 
- żęło strajk głodowy. Przedstawili oni naczelnikowi 

więzienia 25 postulatów dotyczących m.in. warunków odbywa* 
nia kary. Warunkiem podjęcia rozmów z władzami więzien­
nymi jest dopuszczenie do udziału w nich prz-fedstawicleli 
"Solidarności". 
26.06 • clo Medyki przybyli przedstawiciele MKZ-ów Pr- myśl 
i Jarosław. W rozmowach'w charakterze obserwatorów udział 
wzięj -i 2 Jarosławia, pracownicy wymiaru sprawie­
dliwość 1 . /SI Przemy;-;]/ 
R o z m o w y z K o m i s j ą M i n i s t e r i a l f 
n ą w z K W r o n k i. 24.06. rozpoczęty się w ZK 
Wronki rozmowy pomiędzy sześcioosobową Komisją Min.Spra­
wiedliwości pod przewodnictwem pjk. Wrony z CZZK a 30- to 
sobowym Komitetem Przedstawicielskim reprezentującym wię^ 
niów /patrz: AS nr 15/8*205 i AS nr 19, s.,303/. W pierw­
szym dniu omawiano sprawy niezrealizowanych - zdaniem" 
przedstawicieli więźniów • -ustaleń z 9.06. /m.in. probierz 
zmian personalnych w ZK Wronki/. W związku z przybyciem 
Komisji, odwołany został zapowiedziany na 25.06. generał-' 
ny protesl głddówy skazanych. 

W OBRONIE WIĘŹNIÓW POLITYCZNYCH 

W/s a k c j i - , p r o t e s t a c y j n y c h w 
o b r o n i e w i ę z i o n y c h z a p r z e k o ­
n a n i a . 2 5 . 0 6 . r z e c z n i k prasowy MKZ-u Katowice p r z e ­
k a z a ł oświadczen ie Zarządu Regiona lnego , w którym czytamy 
m . i n . : 
"Dnia 19.06, 8 J. przedstawiciele kilku Komitetów Obrony 
Więzionych za Przekonania wraz z Leszkiem Moczulskim ogto 
sili oświadczenie, w którym zapowiadają rozszerzenie na 
cały kraj protestu katowickiego w postaci pikietowania 
zespołów poselskich i,rad narodowych, wzywania posłów do 
zakładów pracy, manifestacji siedzących itd. Powołano też 
Komitet Koordynacyjna protestu. Działanie Lesika Moczul­
skiego i grupy przedstawicieli KOWZP uważamy za niezrozu­
miałe z nast. powodów: 

K o m i t e t y O b r o n y W i ę z l o n y c h 
z a yr z e k o n a n l a . 26•06. przy MKR Ziemia Byd­
goska ukonstytuował się Regionalny "Komitet Założycielski 
Obrony Więzionych za Przekonania. Założyciele Komitetu 
/Z.Podkowiński, P.Turlejski, A.Sobieraj, R.Staszowski/ 
podjęli inicjatywę działania ponieważ władze nie respektui 
ją 4 pkt. Porozumienia Gdańskiego mówiącego o zaniecha­
niu represji za wyznawanie i głoszenie publiczne poglądów-
politycznych. W deklaracji założycielskiej czytamy m.in.: 
"... uwolnienie wszystkich więźniów politycznych 1 zanie­
chanie represji za przekonania jest niezbędnym warunkiem 
przywrócenia klimatu zaufania pomiędzy władzą.a społeczęń. 
stwem. Komitet będzie 'służyć pogłębianiu procesu odnowy 
i demokratyzacji; /.../ prowadzić akcje propagandowe i. 
informacyjne o przypadkach represji.oraz organizować ak­
cje protestacyjne i spotkania z osobami represjonowanymi, 
więzionymi za przekonania oraz z ich rodzinami..." /tlx/ 
25.06. MKZ Katowice podjął uchwałę sankcjonującą istnie­
nie i dalszą działalność Regionalnego Komitetu Obrony 
Więźniów za Przekonania. Jednocześnie uchwała mówi o zobQ; 
wiązaniu Zarządu Regionalnego do udostępnienia Komitetowi 
odpowiednich pomie.-jzczeń biurowych i urządzeń poligrafi-, 
cznych oraz o gwarancji bezpieczeństwa udzielonej przez 
MKZ Katowice członkom Komitetu. W zakończeniu uchwały 
czytamy: "Komitet utrzymuje swoją działalność z darowizn 
społecznych, ze sprzedaży biuletynu "Wolność" i materia­
łów propagandowych. Komitet będzie sporządzał, okresowe 
raporty ze swej działalności i podawał je do wiadomości 
publicznej". /tlx/ 



I N F O R M A C J K T y o. o n N i A 
Istnieje od maja br. Komitet Koordynacyjny KOWzP,dla~ 

fczego powołano wie.c drugi podobny Komitet? Wiemy, naucze­
ni doświadczeniem, że władze można zmusić do praworządne­
go działania zjednoczonym wysiłkiem wszystkich niezależ­
nych grup i organizacji społecznych /.../ Ogłaszanie no­
wego Komitetu koordynacyjnego bez porozumienia się z ist-
.nlejącym już Komitetem, który doprowadził do uwolnienia 
samogo Leszka Moczulskiego i towarzyszy, w sposób oczy­
wisty osłabia działanie w obronie braci Kowalczyków. 
2. Wobec faktu, że władze państwowe - czego nie da się 
zaprzeczyć - rozpoczęły wypełnianie porozumienia zawarto.' 
go w dniu 25.5.81 z Komisją Koordynacyjną WZS i wypuści­
ły z aresztu Moczulskiego i pozostałych członków KPN, 
trzeba' stanowczo stwierdzić, że podejmowanie spektakular­
nych działali /np. pikietowanie pomieszczeń i budynków/ 
w gruncie rzeczy hamuje wypuszczenie z więzienia braci 
Kowalczyków. Jest to drażnienie władz i ątawLa je w pozy­
cji, strony, która podejmuje decyzje wymuszone na płasz­
czyźnie konfrontacji. / 
Uważamy, że przy podejmowaniu społecznych przedsięwzięć 

i działań wolnościowych, nałoży zachowywać sprawdzone w 
"Solidarności" hasło miasta Gdańska "nec temere, noc 
tlmide" /ani tchórzliwie an-' zuchwale/ * /ŁLx/. 

PRZECIW "SOLIDARNOŚCI" 

P o b i c i e w s p ó ł p r a c o w n i k a S e k c j i 
I n f o r m a c j i M K Z M a ł o p o l s k a . 
2 4 . 0 6 . w Krakowie dwóch n ieznanych osobników u s i ł o w a ł o 
^ l e g i t y m o w a ć ! a n a s t ę p n i e p o b i ł o przedmiotem przypomina 
iącym p a ł k ę A .Grudz ińsk i ego , pracownika AGH i współpraco* 
l ika S e k c j i I n fo rmac j i MKZ Małopolska . / S I Małopolska / 

' r z e s ł u c K a n i e , d e l e g a t a . n a W Z D 
l e g i o n u M a ł o p o l s k a . 2J_._0.6_j_ funkc jona­
r i u s z SB p r z e s ł u c h a ł E'.Wańtucha - cz łonka KZ przy FSE 
"EMA TAMEL" w T a r n o w i e , . d e l e g a t a ha Walny Zjazd Regionu 
Małopolska . P r z e s ł u c h a n i e d o t y c z y ł o p r z e b i e g u WZD z 21.OC 
jego zgodnośc i ze S t a t u t e m . P y t a n o , czy podczas zeb ran i a 
atakowano władze , p a r t i ę , u s t r ó j . / t l x / 

? r * a c o w n i c y M K Z K a t o w i c e p r z e d 
k o 1 e g i u . m d / s w y k r o c z e ń 23.06 w Mysło­
wicach zatrzymano t r z e c h pracowników MKZ-u i skonf i skowa­
ło im 900 e g z . p laka tów związkowych.Komendant MO w Mysłowi 
:ach poinformował p r z e d s t a w i c i e l i Zarządu Regionalnego 
tf Ka towicach ,że osoby b i o r ą c e u d z i a ł w a k c j i p l aka towe j 
s t a n ą w t r y b i e ' p rzyspieszonym p r z e d kolegium pod z a r z u ­
tem zaśmiecan ia m i a s t a . Z a r z ą d Regionalny wystosował p r o ­
t e s t w. t e j sp rawie i o ś w i a d c z y ł , ż e d z i a ł a n i a władz b e z ­
p ieczeńs twa w o k r e s i e o s t a t n i c h m i e s i ę c y mają c h a r a k t e r 
prowokacji pod adresem s p o ł e c z e ń s t w a . / t l x / 
Z w o l n i e n i e z . p r a c y c z ł o n k a " S o ­
l i d a r n o ś ć i" . 8.0_6 J e r z y Tomaszewski - cywi ln y 
pracownik j e d n o s t k i - wojskowej 1337 - o t r zyma ł pismo i n ­
formujące o rozwiązan iu z dniem 31.07 umowy o p r a c ę . N i e 
podano przyczyn wymówienia ,k tóre o t r zymał on wkrótce po 
poinformowaniu o z a ł o ż e n i u k o ł a • " S o l i d a r n o ś c i " . / " w i a d o ­
mości Dnia" n r 'B7 24.06 MKZ w i e l k o p o l s k a / 

O g r a n i c z e n i e d o s t ę p u J o r a d i o ­
w ę z ł a z a k ł a d o w e g o . 1 1 . 0 6 . przew. KZ NSZZ 
" S o l i d a r n o ś ć " p rzy FSE "EMA TAMEL" w Tarnowie o d c z y t a ł ' 
p rzez r ad iowęze ł zakładowy a r t y k u ł z "Gońca M a ł o p o l s k i e ­
go" - " J a , wróg s o c j a l i z m u " . Egzekutywa KZ PZPR o g r a n i ­
c z y ł a d o s t ę p " S o l i d a r n o ś c i " do r a d i o w ę z ł a zakładowego 
o r a z s k i e r o w a ł a p r o ś b ę do KW MO,aby p r z e s ł u g a n o o r g a n i z a ­
c j ę związkową w FSE "EMA TAMEL" / t l x / 

P r z e c i w d e z i n ' f o r m a c j 1.15.06 KZ w Stoczni im. 
Komuny Paryskiej w Gdyni poparła propozycję zgłoszoną do Sejmu PRL 

' Skierowania do parlamentów krajów socjalistycznych wyjaśnienia sy­
tuacj i politycznej w Polsce,zakres i charakter kryzysu oraz cele i 
t reść odnowy.Deklaracja taka byłaby,zdaniem autorów oświadczenia, 
sposobem na zdementowanie nieprawdziwych informacji o wydarzeniach 
w Polsce podawanych przez środki masowego przekazu w tych krajach. 
/BIPS nr 107/ 

P r O w o k a c j e . 1 7 . 0 6 . cz łonkowie Koła " S o l i d a r n o ś c i 
p rzy k o p a l n i "Szczygłowice" w Knurowie wyda l i o świadcze ­
n i e p o t ę p i a j ą c e ak ty b e z c z e s z c z e n i a pomników i cmentarzy 
ż o ł n i e r z y r a d z i e c k i c h . W oświadczen iu .czytamy "W odczu­
c i u s z e r o k i c h r z e s z spo łeczeńs twa kampania prowadzona w 
ś rodkach masowego p rzekazu ma c h a r a k t e r o c z e r n i a n i a i prc 
w o k a c j i / . . . / . Bezczynność i i n d o l e n c j a władz j e s t k a r y ­
godna. P ro te s tu j emy przec iwko insynuacjom n i e k t ó r y c h 
d z i a ł a c z y p o l i t y c z n y c h , godzących w godność społeczeńs twe 
i " S o l i d a r n o ś c i " . Aktów p r o f a n a c j i n i e b y ł o od s i e r p n i a 
u b i e g ł e g o roku , w c h w i l i na jwiększego gniewu spo łecznego 
skierowanego przec iw rodzimemu z ł u . " /BIPS nr 1 0 8 / . 

W nocy z 24 i.ą 2 5 . 0 6 . AI c z a s i e gdy w Świdnicy odbywa­
ł o s i ę Walne Zebranie Delegatów w o j . w ł a b r z y s k i e g o , n i e z ­
nan i sprawcy z b e s z c z e ś c i i i miejscowy cmentarz ż o ł n t e r z v 
Armii R a d z i e c k i e j , malując na grobach swas tyk i i a n t y ­
r a d z i e c k i e h a s ł a . 2 5 . 0 6 . MKZ Wałbrzych p o t ę D i ł t en czyn 
i zażąda ł wykrycia sprawców / t l x / 
W nocy z 25___a__6_0__ w Elb lągu zamalowano p ł y t ę pamiąt 
kOwą pomnika ż o ł n i e r z y r a d z i e c k i c h . MKZ Elb ląg wydał w 
t e j sp rawie o ś w i a d c z e n i e , w którym z a p r o t e s t o w a ł o s t r o 
p rzec iw t ego rodza ju aktom, j ako prowokacyjnym i godzą­
cym w po l ską r a c j ę s t a n u . W oświadczen iu czytamy: "Ape­
lujemy do w s z y s t k i c h l u d z i p r a c y , Polaków, o p o t ę p i e n i e 
w s z e l k i c h form t a k i e j d z i a ł a l n o ś c i , k t ó r a p r z y n o s i sz 
dę ruchowi związkowemu i k r a j o w i " . / t l x / 
2 5 . 0 6 . ko ło " S o l i d a r n o ś c i " przy Zakładach Włókien Che­
micznych Chemltęx Wistom w Tomaszowic Mazowieckim podje 
ł o uchwałę p o t ę p i a j ą c ą ak ty b e z c z e s z c z e n i a grobów ż o ł ­
n i e r z y r a d z i e c k i c h . W uchwale czytamy "Związek w.ywa 
w s z y s t k i c h l u d z i d o b r e j wol i do czynnego p r z e c i w d z i a ł a ­
n i a próbom nadania c h u l i g a ń s k i m wybrykom c h a r a k t e r u p o ­
l i t y c z n e g o , inspi rowanego p rzez " S o l i d a r n o ś ć " . / t l x / 
29.06 WZD NSZZ "Sol i da i n o ś ć " województwa p io t rkowsk iego 
p o t ę p i ł b e z c z e s z c z e n i e grobów ż o ł n i e r z y r a d z i e c k i c h i 
wezwało do czynnego p r z e c i w d z i a ł a n i a próbom nadawania 
chu l igańsk im wybrykom c h a r a k t e r u po lL tycznego . / t l x / 

U l o t k i s - z k a l u j ą c e J . R u l e w s k i e g o 
2 5 . 0 6 . Komisja Zakładowa " S o l i d a r n o ś c i " przy Fabryce 
Okładzin Ciernych w Markach po J nformowała , że Zw.Zaw.Me­
talowców rozprowadza na t e r e n i e zakładu u l o t k i s z k l a u j ą • 
ce J . R u l e w s k i e g o , podp isane "Romeciarze" / t l x / 
Tak ie same u l o t k i po j awi ły s i ę w toruńskim "Po le rhemte" . 
K7. " S o l i d a r n o ś c i " wydała wspólne z KZ PZPP, oświadczenie ' 
p o t ę p i a j ą c e ko lpo r towan ie p a s z k w i l i , gdy:''. " . . . t ego typu 
sposoby walk i n i e l i c u j ą - godnośc ią c z ł o n ' ó w o r g a n i z a ­
c j i spo łecznych i p o l i t y c z n y c h " . /Wolne Słowo . 1 6 . 0 6 . / 

0 NIEZALEŻNOŚĆ PRASY ZWIĄZKOWEJ 

Z a w i e s z e n i e k o l e g i u m r e d a k c y j ­
n e g o I n f o r m a t o r a P o l i t e c h n i k i 
K r a k o w s k i e j . 15.06. Prezydium KZ Politechniki 
Krakowskiej zawiesiło kolegium redakcyjne informatora KZ 
NSZZ "Solidarność" P.K. 'Dziś dla jutra" występując jedne 
cześnie do rektora o wstrzymanie zezwolenia na druk "Ddj" 
i polecając jednemu z członków prezydiom zredagowani" 
następnego numeru informatora. W uchwale uzasadniającej 
decyzję czytamy: "Prezydium z ca*ą stanowczością stiier-
dza, że w biuletynie pojawiały się informacje oi,:lne,pro­
porcje doboru materiału przyjmowane były pochopnie, bez 
konsultacji z szerszyn gronem członków KZ i prezydium. 
Poczynania t.e wyrządziły wielką szkodę sprawie Związku. 
Raz podważono Zaufanie do wiarygodności i obiektywizmu 
informacji publikowanych w DdJ daje władzom Uczelni argu­
menty przeciw Związkowi, stwarza sytuację, w której włai 
•dze Uczelni kierują zarzuty do "Solidarności" uchylając 

ę jednocześnie od rozpatrywania żywotnych i niezaprze­
czalnie słusznych żądań związkowych." 
22.06.odbyło się nadzwyczajne zebranie Komisji Zakłado­
wej poświęcone sprawie "Ddj". Na wstępie odczytano uchwa' 
ły 8 kół popierających decyzje. Prezydium i 4 potępiają­
cych ją. Uchwałę Prezydium poparła też uczelniana orga­
nizacja ZNP. Bezpośrednią przyczyną zawieszenia redakcji 
było opublikowanie' przez pismo cyklu artykułów A.Rejmana 
na temat tzw. afery Petrysa /kradzieży prac naukowych na 
P.K/ Pisał o niej m.in. W.Nakielski w Przeglądzie Tech­
nicznym nr 50-52, 80 r. i 1-4, 81 r. 
W swych artykułach Rejman oskarżył wielu pracowników nau­
kowych Politechniki o popieranie działalności Petrysa. 
Prof. M.'Pieronek, uzasadniając decyzję Prezydium, zarzu­
cił redakcji "DdJ" nadmiar problematyki rozliczeniowej , 
/gazeta drukowała wiele materiałów na temat nadużyć na 
uczelni/. Ostatecznym - wg niego - argumentem za rozwiążą 
niem redakcji było zaatakowanie przez Rejmana nieżyjących 
już profesorów. W dyskusji nie przedstawiono żadnych przy 
kładów naruszenia przez redakcję norm etyki dziennikar­
skiej, czy podania nieprawdziwych informacji. Uczestniczą 
cy w zebraniu przedstawiciele Tymczasowej Komisji Pism 
Związkowych S.Blumsztajn i L.Maleszka zaapelowali do Ko­
misji o uchylenie decyzji Prezydium. Stosunkiem głosów 
31 do 17 przy 3 wstrzymujących się zebrani uchwalili zmia 
nę redaktora naczelnego "DdJ". /AS/ 
Z a w i e s z e n i e r e d a k t o r a "W o 1 n ê g o S ł o w a " 
19.06 Prezydium MKZ Toruń 7 głosami przeciwko 5 podjęło de­
cyzję o zawieszeniu w obowiązkach redaktora naczelnego biu­
letynu "Wolne Słowo" VT.Cichonia i powołaniu komisji dyscypll 
narnej do zbadania działalności redakcji. W komunikacie na 
ten temat Prezydium stwierdza, że działalność W.Cichonia 
"nie przyniosła Związkowi korzyści,, a wydawnictwo nie repre­
zentowało linii programowej". W obronie Cichonia wystąpiło 
3 członków Prezydium oświadczając, że decyr.ja jest bezprawna 
bowiem ani redakcja, ani członkowie. Prezydium nie zostali 
wcześniej poinformowani o zamiarze omawiania na zebraniu Itt. 
sprawy "Wolnego Słowa". 

http://2J_._0.6_j_
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Przewodniczący MKZ E.Strzyżewski nie dopuścił toż do dy» 
kusji nad wnioskiem nie pozwalając nawet dokończyć wypo­
wiedzi Clchoniowi. 54 delegatów na Zjazd Regionu zaapelo 
wało do Prezydium MKZ o zmianę decyzji a Prezydium KZ 
WSS "Społem" wyraziło w związku z tą sprawą votum nieuf­
ności wobec Prezydium MKZ-u. 25.06. Walne Zebranie Dele­
gatów Podregionu Toruńskiego uchyliło decyzje; o zawiesze­
niu W.Cichonia i powołało komisję do zbadania toj sprawy 
/SI Toruń/. , 
i> r i e c i w , c. e n z u r o w a n i u p % B tri 
z w i ą z k o w y c h . 23.06.. zespół redakcyjny biuloty-
nu "Od nowa" wydawanego przez "Solidarność" przy gdańs • 
kim "Elmorze" wystosował protest w związku z propozycją 
Prezydium KKP powołania komisji nadzorującej pisma związ­
kowe. "Biuletyny związkowe winny być wyrazicielami opinał 
członków Związku wobec jego władz i dlatego niedopusz­
czalne jest. ich cenzurowanie, zwłaszcza prze:- wład;;e "So­
lidarności" - piszą autorzy protestu. /BIP&/ 

L i s t r e d a k c j i b i u l e t y n u l u b e l ­
s k i e g o . 22.06. redakcja biuletynu lubelskiego zwró 
clła się do Zarządu Pilonu o cofniecie zakazu pracy re­
dakcji /patrz AS nr 17, s.208, AS nr 18, s.210/. '<ed.V-.-
cja stwierdza w liście, że większość postulatów, które 
wysunęła ogłaszając gotowość stra jkową, zo:;I iłn zreali­
zowana. Komisja rewizyjna nie stwierdziła nieprawidło­
wości finansowych. Nie ma za^ti»m żadnego powodu przedłu 
żania decyzji o zawieszeniu redakcji. /tlx/ , 

inlcja 
darzen 
dzlern 
W apel 
i patr 
nić ks 
/tlx/ 

tyw wydawniczych dokumentujących najważniejsze wy­
ła z historii współczesnej Polski: Czerwiec i Pa<-
ik 56, Marzec 68, Grudzień 70, Czerwiec 76 r. 
u czytamy m.in.i "Jest naszym zawodowym, moralnym 
iotycznym obowiązkiem bibliotekę milczenia zapel-
ięgozbiorem żywej, narodowej mądrości i oamtęci". 

P o ;:> 
w y d 
norie I." 
wio wy 
darnoś 
dawnie 
Ki wsz 
dawnie 
i , - , ; . , , . . , . 

korzy 
towań 
leźno 

nieci 
*•• 

<» r c i <p d l a n i e z a l e ż n y c h 
ą w t) i c t w. 22.06. członkowie koła "Solidar-
w Instytucie Biochemii 1 Biofizyki PAN w Warsza-
stosowali do Sejmu U s t , w kt. "wyraża j V s w ą soli-
1' \ ^w^-^dczeniem I Ogólnopolskiego Spotkania Wy 
tw NI,.zależnych, /patrz: AS nr 21, ,3.311/. "Dopó 
ystkie /.. ./ książki nie mogą ukazywać się w wy-
twacn państwowych - racja istnienia oficyn nieźa-
h iest dla nas bezsporna. Wyrażamy wole dalszeqo 
tjiu.a z efektów ich pracy niezależnie od sformu-
ustawy o cenzurze" - czytamy w liście. /"Nioza-
e" nr 68/ 
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Ś l e d z t w o p r z e c i w c z ł o n k- O w' i 
P r e z y d i u m Z R w P i l e . Jak podaje ZR 
w Pile 26^06. członek Prezydium Zarządu, red. naczi "So 
lidarnoici Pilskiej" J.Gruszkowski byJ przesłuchiwany 
przez Prokuraturę Wojewódzką w Pile z siedzibą w Cho­
dzieży /patrz AS nr 21, 8.209/. i - . h,.-: ...... i owi-
dził prok. A.Wylęgała. Zarzuty dotyczy] . ,,.'.,-iuni a w 
drukarni w Pile drnku plakatu do iżytku wcwnfttrżzwiązko 
wego o treści: "Imperium kłamstwa nadal działa, czego 
wyrazem jest 1. drugi, numer biuletynu KW PZPF w Pile) 
2. ulotka-paszkwil nieznanych autorów. Wiedzyzakładowy 
Komitet Strajkowy w Pile". Z upoważniania Prezydium MKZ 
w Pile zamówienie podpisaj J.Gruszkowsk!. Piakaj zos­
tał wydany 19.01. w trakcie gotowor-i strajkowej i : t r , 
jku ostrzegawczego regionu -pilskie;') ••••••• i-.•:•• kazania bu 
dynkdw wznoszonych ci la KW MO na ci i-
26..06_.. Prokuratura VIojewódzka w Pil* 
dowi Regionalnemu zarzuty na piśmie 
wobec J.Gruszkowskiego. 

J. Gruszkowsk i oświadczył:, że publJ 
do użytku wewnątizorgani zaey jnc.'. ni 
rze zgodnie z pismem okólnym Prezesa GłlKPPih 
1977, druk plakatu był wj rjc legalny. Oświadczył ponadto 
że nie wydawał polecenia rozpowszechniania go w miej 
cach publicznych: plakat byt przeznaczony dla organrza 
cji zakładowych. /tlx/ 
I s e k r e t a r z K W w T a r n o w i e o 
p r a s i e z w i ą z k o w e j . 20.o 6 St.Opałko w cza­
sie obrad KW w Tarnowie powiedz!.. lomośd Tarnów 
skie" są nielegalnym pismem sympatyków ',:t<l:-u. Dodał, '•••-. • 
"pismo to specjalizuje się w atakach na władze i par' •••• 
/.../. W takich wypadkach jako członkowie partii iiMslrrty 
być stanowczy i zdecydowani, musimy reagować politycznie, 
a gdy trzeba również poprzez środki prawne i państwowe" 
/tlx/ 

. - . - • : • : . 

(!1< 

Zarżą 
i. la/ 

lo-Aego 
•nzu-
.13.01 

KULTURA 

W s p r a w i e c e n z u r y . 26.06. MKZ Małopol­
ska Komisja w Nowym Sączu wydała oświadczenie, w którym 
wyraża zaniepokojenia stopniowym odchodzeniem od spo­
łecznego projektu ustawy o cenzurze ha rzecz projektu 
rządowego. Stwierdza w nim, że jedną z najważniejszych 
zdobyczy Sierpnia jest szansa pełnego informowania społr 
czertstwa o wszystkich dotyczących je sprawach - prze­
kreślenia tej szansy oznacza powrót do metod stosowanych 
pifeez poprzednie kierownictwo i odcięcie się od możli­
wości poznawania prawdziwych nastrojów społecznych. 
"Projekt /.../ w znacznym stopniu ogranicza wolność pisr 
związkowych, sztywno określając ramy zagadnień, którymi 
wolno będzie im się interesować /.../ Nie ma i nie bę­
dzie dziedziny życia, która nie interesuje "Solidarność; 
pomijając kwestie objęte tajemnicą wojskową lub państwo­
wą" - czytamy w oświadczeniu. Komisja w Nowym Sączu 
zwraca się do członków "Solidarności" i wszystkich oby­
wateli, a za ich pośrednictwem do posłów na Sejm, aby 
podjęli wysiłki zmierzające do liberalizacji projektowa­
nej ustawy. /tlx/. 
A p e l o d o k u m e n t o w a n l e h i s t o ­
r i i . 27.06. W związku z rocznicą Poznańskiego Czerw­
ca 56 KZ "s"olidarność" przy Wydawnictwie Poznańskim 
/wydawca książki "Poznański Czerwiec 1956"/ zwróciła .-:tę 
z apelem do wszystkich oficyn w Polsce o podejmowanie 

S p o t k a n i a z p r o f . K O t t e m 25.06. 
W Warszawie w ramach spotkań autorskich IJOW--ej~odbyło 
nlę spotkanie z Janom Kottem, profesorem literatury na 
Uniwersytecie w Yale /USA/. Prof. Kott od 1964 r. prze­
bywa na emigracji. W 1964 r. podpisał "List 34", w r. 
I9''" ,'/''" '' »">tnie.ty zaocznie z Uniwersytetu warszawskie1--i". /AR/. 

CZERWIEC 56 

XV r o c z n i c a C z e r w c a 56. 27.06-••:").06. 
odbyły Się w Poznaniu uioczystości związane ~z 25 rocznicą 
Poznańskiego Czerwca 1956 roku. 

i.ody rozpoczęły sesja naukowa "Poznański Czerwiec 
1'J'I'I roku w świetle nauk społecznych" *•• zorganizowana 
przez środowisko naukowe Uniwersytetu im. A.Mickiewicza." 
Wygłoszono sześć roferatór: B.ciruchman • "Plan 6 letni 
i warunki bytowe mieszkańców Poznania i Y'i.elkopolski", 
;•.,'' chowśkJ /W.Ś1./ -- "Tło ekonorniczno-Kpołeczne strajku 
,,- :• -iM ..i. lach II. cv •ilelsklego w czerwcu 1956 roku"; A.Kwilec 
ki /U/N/ - "Pozn.ańakj. czerwiec 1956 roku w relacjach 
uczoatn ików - interpretacja socjologiczna": J.Sandorskl 
/ ,\V/ - '"'o! -i prawników w procesach poznańskich"; 
f,.'.uka:;z'-wicz /UAM/ - "Udział socjologów w procesach poz-
nańs.kloh": . . Ziółkowski /UA.M/ - "Społeczne i polityczne 
znaczeni.. Poznańskiego czerwca 1956 roku". 
2_7.06_. odsłoiłięt.-j przed bramą Zakładów Naprawczych Tabort. 
Kolejowego przy ul. Poboczej tablicę upamiętniającą udział 
robotników lej fabryki w czerwcu 1956 roku. Napis na ta--
blicy gl' i; "Poświęcono ją tym, którzy cierpieli za sło­
wa: godności 1 chleba". 

samego dnia, w późnych godzinach popołudniowych nt 
•placu, przed zakładami H.Cegielskiego odbyła się uroczys­

ko odsłonięcia dwóch tablic pamiątkowych. Na jednej 
z nich umieszczono napis: "Stąd upomniano się po raz piei 
wszy o prawo do ludzkiej godności. W 25 rocznicę Poznań­
skiego Czerwca - Ccglelszczacy". Na drugiej: "W 25 rocz­
nicę robotniczego protestu pracowników.Fabryki Wagonów, 
dla pamięci żyjącym i ku przestrodze potomnym,wyrazy hoł­
du bohaterom Cz"erwca składa NSZZ "Solidarność" Fabryki 
Lkomotyw i Wagonów". 

Poświęcono również sztandar "Solidarności" Zakładów im. 
H.Cegielskiego, sztandar MKZ Kegionu Wielkopolska i wieli 
poznańskich zakładów pracy. Na uroczystości, która zgro­
madziła kilkanaście tysięcy mieszkańców Poznania i gości 
przybyli m.in. kardynał Fr.Macharski, abp. poznański J. 
Stroba, wicepremier J.Ozdowski i I sekretarz KW w Pozna­
niu E.Skrzypczak. 
. Odprawiona została Msza Św., podczas której odczytano 
list papieża Jana Pawła II do pracowników "Cegielskiego" 
Kardynał Fr.Macharski wygłosił homilię. Poznański Czer­
wiec był próbą odwvócenia tego nurtu historii - powie­
dział m.in. - który biegł przeciwko ludzkim sumieniom. 
28.06. syreny fabryczne obwieściły początek centralnych 
uroczystości obchodów Poznańskiego Czerwca 1956 roku. 
Przed pomnikiem, na który składają się dwa splecione ze 
sobą krzyże z wypisanymi na nich datami: 1956,1968,1970, 
1976, 1980 - zebrało się ok. 200 tys. ludzi. 
Na uroczystość przybyli m.in. przewodniczący KKP NSZZ 
"Solidarność" Lech Wałęsa, sekretarz Episkopatu Polski, 
Bronisław Dąbrowski', wicepremier Jerzy Ozdowski , sekre­
tarz KW PZPR w Poznaniu,Edward Skrzypczak. 
Przed aktem odsłonięcia pomnika przemówienia wygłosili: 
sekretarz Społecznego Komitetu Obchodów Czerwca 1956, 
przewodn. MKZ "Solidarność" Regionu Wielkopolska, Z. 
Rozwal ok. Oto tekst jego wystąpienia: 

"Zgromadziliśmy się dzisiaj w tym samym miejscu, na tyi 
samym placu, gdzie przed 25 laty mieszkańcy Poznania po 
raz pierwszy w powojennych dziejach naszego kraju wyrazi­
li publicznie swój protest wobec wyzysku ludzi pracy i 
nie szanowania ich elementarnych praw obywatelskich. To 
właśnie tutaj nad stutysięcznym tłumem pracowitych Pozna 



I rM F O R M A C J E T Y G O D N I * . 
—nlaków górowały transparenty z wypisanym ma nich żądanierc 
"chcemy chleba i wolności", i właśnie dilatego tak głośno 
rozbrzmiewało na tym placu wołanie o wolność, o przestrze 
ganię przez władze praw ludzkich i oby telskich. 
To wołanie poznańskiego świata pracy o wolność, praworząd 
ność 1 sprawiedliwość społeczną zamknęło,złowrogi okres 
stalinizmu w Polsce i otworzyło nową kartę dziejów nasze­
go narodu, której zwiastunem stał się polski czerwiec 56, 
i choć zapoczątkowana wówczas liberalizacja życia polity­
cznego i społeczno-gospodarczego zost.cla wkrótce zdławio­
na, to jednak nie nastąpił już nigdy pełny powrót do daw­
nych, skompromitowanych metod sprawowania władzy. Nic 
więc dziwnego, że w zbiorowej pamięci narodu - gniewny, 
czerwcowy protest robotników poznańskich i inteligencji 
pozostał na zawsze pierwszym, zdecydowanym krokiem na dro 
dze wiodącej do sprawiedliwości społecznej, praworządnoś­
ci i demokracji . Drogę, na którą1 wkroczył nasz naród w 
czerwcu 36, znaczą, niby kamienie milowe -• wydarzenia 
następnych lat, rok 68 upamiętnił się buntem młodzieży 
akademickiej osamotnionwej w swej walce przeciw zniewala­
niu umysłu i ograniczaniu rozwoju kultury narodowej. W 70 
roku wstrząsnął naszym krajem robotniczy protest na Wy­
brzeżu, zakończony masakrą bezbronnych, spieszących do 
pracy ludzi. Rok 76 wrył się w naszą pamięć stłumieniem 
w Ursusie i Radomiu zbiorowego niezadowolenia ludzi pra­
cy z kolejnej próby przerzucenia na ich barki całego cię­
żaru błędów polityki gospodarczej ówczesnych władz. Prze­
śladowanym za te wystąpienia robotnikom i pozbawionym 
środków do życia Ich rodzionom, pospieszyła wówc.as z 
wszechstronną pom grupa intelektualistów - ludzi dob­
rej woli i wielkie - serca. Ta Ich Odważna działalność 
pozostanie w naszej wdzięcznej pamięci. 
Kolejnym kamieniem milowym na drodze naszego narodu do 

demokracji stało się gorące lato 1980. Wtedy to— wyposa­
żeni w bagaż doświadczeń poprzednich lat - zjednoczyliś­
my się, mimo, że przez długie dziesięciolecia dzielono 
nas i segregowano na partyjnych i bezpartyjnych, wierzą-y 
cych 1 niewierzących, robotników i inteligencję.mieszkań­
ców miast i wsi, czy też regionów mniej i bardziej uprzy­
wilejowanych, podsycając wzajemnie antagonizmy i animo­
zje zgodnie ze sprawdzoną od wieków zasadą: "dziel i 
rządź'". My jednak pokazaliśmy, że Polacy dłużej dzielić 
się nie pozwolą, że jesteśmy solidarni i wyjątkowo silnia 
zjednoczeni zarówno więzami narodowej tradycji history­
cznej i kulturowej, jak i wizją sprawiedliwej Polski. 
Choć droga, na którą wkraczaliśmy tu - w Poznaniu pa­

miętnego 28 czerwca 1956 okazała się drogą długą, trudną 
do przebycia, pełną ludzkich krzywd i tragedii, możemy 
cieszyć sie, że do dziś pokonaliśmy już znaczny odcinek 
tej drogi. Many jednak świadomość, że upragniony cel -
to jest sprawiedliwy, prawdziwie demokratyczny socjalizm 
- znajduje się jeszcze ciągle przed nami. 
Zbliżamy się do niego niestrudzenie, krok po kroku, aż 
przyjdzie czas, że wreszcie go osiągniemy i powiemy so­
bie: jesteśmy w pełni gospodarzami w naszej ojczyźnie. 
Zgromadziliśmy się tutaj tak licznie, by uczcić pamięć 

ludzi, którzy 25 lat temu oddali swe młode życie, abyśmy 
mogli .żyć godnie. To właśnie im wznieśliśmy pomnik poznań 
skiego Czerwca 1956, którego odsłonięcia będziemy za chwi 
lę świadkami. Wśród zgromadzonych na tym placu znajdują 
się tysiące Poznaniaków, uczestników demonstracji,sprzed 
dwudziestu pięciu lat. Jednym z nich jestem również ja, 
wówczas trzynastoletni chłopiec, którego zafascynował 
1 wciągnął w swe szeregi pełen powagi i godności pochód 
zdesperowanych Cegielszczaków. 
Było wśród nich wielu kilkunastoletnich manifestantów ry­
zykujących, to co mieli najcenniejszego -• życie. Wszyscy 
pamiętamy tragiczną śmierć mojego rówieśnika, Romka 
Strzałkowskiego, utalentowanego ucznia Szkoły Muzycznej, 
który nie lękając się świszczących kul, chwycił w swe 
dziecięce dłonie upadający na bruk sztandar narodowy. Na 
strzały, które padły z wojewódzkiego urzędu bezpieczeń­
stwa ludność cywilna odpowiedziała strzałami. Paradoks 
hlstori . sprawił że lud skierował broń przeciwko tym, 
którzy owa. władzę, sprawować mieli w imieniu ludu i dla 
dobra ludu. 
Stojąc dziś u stóp pomnika upamiętniającego wydarzenia 

sprzed 25 lat chylimy głowy przed ofiarami poznańskiego 
czerwca. Ich tragiczna, przedwczesna śmierć nie poszła 
jednak no marno. Długo wprawdzie musieliśmy czekać, aby 
złożyć należny holi, poległym i pozostałym przy życiu 
uczestnikom tamtych wydarzeń. Jednak wspólnym wysiłkiem 
setek tysięcy ludzi udało się wznieść ten monumentalny pt 
mnik, stanowiący tragiczny symbol naszej współczesnej hi­
storii. Będzie on zawsze przypominał nam pierwszy w Pol­
sce Ludowej desperacki zryw ludzi pracy do życia w god­
ności i poszanowaniu praw człowieka, będzie jednocześ­
nie klamrą zamykającą rozdział naszej powojennej historii 
Niech więc ten monument po wsze czasy ostrzega wszyst­

kich Polaków przed bratobójczą walką, aby już nigdy,prze­
nigdy Polak nie strzelał do Polaka." 
Następnie przemawiał prezydent.tn,Poznania st.Piotrowicz . 
Stwierdził: on Iti.in, Iż Poznański Czerwiec był pierwszym 
zdecydowanym pre '• < • ;, en klar=y robotniczej przeciwko defor­
macjom życ-i a sipołec ?>io- pol i tycznego. Robotnicy podjęli 
otwartą walkę o swoje prawa, .ile rachunek okazał się 
tragiczny - zginęli ludzie. •Jednocześnie jednak - mówił 

prezydent - wydarzenia poznańskie doprowadziły do głębo­
kich przemian polityczno-społecznych po październiku 56. 
Lech Wałęsa powiedział: 

Miałem wtedy 13 lat. Jednocześnie przeszedłem przez 
ten okres, kiedy nazywano nas warchołami, kiedy nazywano 
nas wandalami , kiedy nazywano nas w sposób godzący w na­
sze dobre imię. Przeszliśmy przez te wszystkie okresy wi 
daąc błędy i wypaczenia, jednocześnie przyglądając się, 
gdzie są nasze błędy. Dziś wiemy, że to była pierwsza 
Lekcja naszych błędów. Doprowadziliśmy do roku 1960 i 
wiemy, że odpowiednie wyjście, nasze dobre wyjście, jest 
* solidarności. Z Solidarności świata prądy, z solidar­
ności ludni uczciwych przeciw nieuczclwcom, przeciw fał-
szon, przeciw zamykaniu nam ust. /oklaski/. Dlatego też 
jeśli, chcemy, żeby takich pomników nie było więcej, ma­
my klucz podstawowy: nie pozwólmy się dzielić, nie poz-
»»<51roy się poróżnić. Nie pozwólmy szukać sił antysocja­
listycznych i kontrrewolucyjnych, /oklaski/ Bo to jest 
następne typowe warcholstwo i chuligaństwo, /oklaski/. 
W każdym społeczeństwie są i będą różnice zdań, jednak 
świat pracy to nie kontrrewolucja, to nie anty, anty... 
tylko uczciwość i prawda /oklaski/. Dlatego też przestań 
cie nas w końcu obrażać, przestańcie wreszcie nas dzie­
lić, bo my ani obrażać, ani się dzielić już nie damy. 
Kto chce szukać sił antysocjalistycznych i kontrrewolu­
cyjnych niech poszuka nazwy óln tych, którzy wtedy nas 
tak nazwali. Ktokolwiek tych zwrotów będzie używał, bę­
dziemy go uważać za tego, który znowu chce podzielić .' 
poróżnić, /oklaski/. Jednocreśnie na koniec pamiętajmy 
zwycięstwo jest już w.ręku, jeśli nie damy się właśnie 
podzielić, poróżnić, jeśli będziemy kiedy trzeba razem, 
pamiętając o solidarności świata pracy, o solidarności 
ludzi uczciwych przeciw nieuczclwcom i dyktatorom /oklas 
ki./. /Bi PS/ 
St.-Matyja, uczestnik czerwca 56, wyraził w swym wystąpie­
niu łftl, iż dopiero po 25 latach osiągnięto to, o co wal 
czyli poznańscy robotnicy. Wspomniał o tych, dla którycł-
pochód 28 czerwca 1956 roku był pochodem ostatnim. 
"Wznieśliśmy pomnik - powiedział - ale nie przywrócimy 
im życia". 
Przypomniał, że wydarzenia poznańskie doprowadź iły do 
uwolnienia ks. Prymasa St .Wyszyńskiego. Pozosl.,ivił on w 
testamencie obowiązek troski o ojczyznę. "Rozmaw i.ajmy i 
jeszcze raz rozmawiajmy, ale nie strzelajmy do siebie, 
nie szczujmy na siebie wzajemnie". 
Po odsłonięciu pomnika i poświęceniu przez biskupa poz­
nańskiego J.Strobę rozpoczęła się Msza żałobna w intencji, 
poległych przed 25 laty, celebrowana przez ks.bp.Bronisła 
wa Dąbrowskiego. 
Po południu, przed pomnikiem, odbył się uroczysty apel po 
ległych. Odsłonięto również tablicę pamiątkową Romka 
Strzałkowskiego, chłopca który zginął w czerwcu 56. Jego 
nazwisko stało się symbolem wydarzeń sprzed 25 lat. 
Uroczystości.'zakończyło przedstawienie w Teatrze "Nowym" 
spektaklu "Oskarżamy: czerwiec 56" w reż. Izabeli Cywiń­
skiej . 

Oprać. M.Włostowski 

CZERWIEC 76 

O b c h o d y , p i ą t e j r o c z n i c y w y d a ­
r z e ń c z e r w c o w y c h w R a d o m i u . 
25.06^ w Radomiu odbyły się obchody piątej rocznicy 
Czerwca 76. Pierwszym punktem uroczystych obchodów było 
ogłoszenia wyników konkursu nafemnik LudTi Skrzywdzonych 
w związku 2 robotniczym protestem. Laureatem został B. 
Kubica. O godz.I5.30 w miejscu, w którym stanie pomnik, 
odbył się wiec ludności Radomia poprzedzony biciem w dz­
wony, wstrzymaniem ruchu kołowego i minutą ciszy w zakła­
dach pracy. Po przemówieniu przewodniczącego MKR NSZZ 
"Solidarność" Ziemia Radomska A.Sobieraja odprawiona zos­
tała msza św.f poświęcono kamień węgielny pod pomnik i wiru rowano akt erekcyjny /patrz: Dokumenty, s.34ł/. Następ­
nie L.Wałęsa wygłosił przemówienie. W trakcie uroczystoś­
ci kolportowano opracowanie "Radom - doniesienie o przes­
tępstwie" autorstwa Z.Romaszewskiego 1 zespołu d/s Czerw­
ca 76, wydane przez oficynę wydawniczą Mazowsza /SiM/. 
O b c h o d y p i ą t e j r o c z n i c y w y d a ­
r z e ń c z e r w c o w y c h w U r s u s i e . 
25.06. W Ursusie na terenie Zakładów Mechanicznych o 
15.30 odbyła się polowa msza św. w Intencji represjono­
wanych uczestników protestu robotniczego. W uroczystoś­
ciach wzięli udział liczni przedstawiciele KZ-ów NSZZ 
"Solidarność" z Warszawy i władz regionu 
z przewodniczącym MKZ Z.Bujakiem. W czasie 

wiecu przemawia!I Judzie represjonowani w związku z w; 
darzeniaml Czerwca ~if>. Uroczystość zakończ'yło wmurowa­
nie aktu erekcyjnego pod pomnik upamiętniający Wydarze­
nia. /SIM/. n 

http://godz.I5.30
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NSZZ RI "SOLIDARNOŚĆ" STUDENCI 

P o w o ł a n i e R e g i o n a l n e j K o m i s j i 
K o o r d y n a c y j n e j NSZZ RI t r z e c h 
w o j e w ó d z t w 21.06 na zebraniu w Lublinie dele­
gaci NSZZ RI "Solidarność" województw chełmakiego,lubel­
skiego i zamojskiego powołali Regionalną Komisję Koordy­
nacyjną.Jej celem jest m.in. zorganizowanie wspólnego 
wydawania prasy i usprawnienie obiegu informacji między 
WKZ NSZZ RI oraz prowadzenie działalności opiniodawczej 
i doradczej,Do Komisji weszło po 5 przedstawicieli z 
województwa.Do udziału w pracach Komisji zaproszono 

'przedstawicieli WKZ-ów z innych województw oraz 'Soli­
darności Wiejskiej" Regionu Tarnobrzesico-Sandomierskie-
go.Delegaci postanowili także zorganizować obchody trze­
ciej rocznicy powstania Tymczasowego Komitetu Samoobro­
ny Chłopskiej Ziemi Lubelskiej./tlx/ 

W s p ó ł p r a c a Z w i ą z k u P r o d u c e n ­
t ó w N a s i o n i M a t e r i a ł u S z k ó ł ­
k a r s k i e g o z NSZZ RI "S o 1 i d a r n o ś ć" 
21-22.06 w Warszawie obradowali przedstawiciele pięciu 
okręgów Związku Producentów Nasion i Materiału SzKółKars 
kiego.Podjęli oni decyzję o nawiązaniu współpracy z 
NSZZ RI "Solidarność"./BI Biura OKZ NSZZ RI Solidar­
ność,22.06./ 
A k c j a p. r ( 
w o j . c h e ł m 

• t < 
s k 

s t a 
i e g o 

c y j n 
28.06. 

1 n i k ó w 
WKZ NSZZ RI w Cheł­

mie podjął uchwałę o rozpoczęciu akcji protestacyjnej po­
legającej na niepłaceniu III raty podatku przez członków 
NSZZ RI. Akcja ta spowodowana została nieodpowiednim 
traktowaniem przez władze wniosków i pisn niedotizymywa-
niem terminów i stwarzaniem przeszkód w pracy Związku RI. 
WKZ oświadczył, że skutecznie przeciwstawi się wszelkim 
represjom wobec swoich członków. /BI - Chełm/ 

d z i a ł a n i o m C Z K i O R 
"Solidarność" w Bydgoszczy podjął uch-

w kt. zwraca się do WK ZSL o interwencję w/s dzia­
łania CZKiOR,zmierzających do rozbicia jedności wsi /wer­
bowanie członków do CZKiOR-u przy pomocy przyznawania kre 
dytów/ W przypadku niepodjęcia interwencji - stwierdza 
uchwała - NSZZ RI zaapeluje do członków ZSL zrzeszonych 
w "Solidarności" o złożenie legitymacji Stronnictwa. /tlx 

F u n d u s z R o z w o j u R o l n i c t w a . WKZ 
NSZZ RI Elbląg zaprotestował przeciwko bezprawnemu odpro­
wadzeniu na konto NZKiOR w Elblągu 20* FRR. /BI Biura 
OKZ NS7Z RI "Solidarność", 22.06./ 

P r z e c i w k o 
2 4 . 0 6 . WKZ NSZZ RI 
w a ł ę 

S p o t k a n i e N Z S z m i n i s t r e m 
G ó r s k i m . 17.06. na spotkaniu Komisji ds. kontak­
tów z organizacjami studenckimi min.J.Górski oskarżył 
NZS o prowadzenie działalności politycznej o charakte­
rze antysocjalistycznym i antyradzieckim.' 
Przykładam takiej działalności - zdaniem ministra - są 
marsze protestacyjne w obronie więznlówpolit. Obchody 
rocznicy katyńskiej na UW, publikacje o Katyniu.i KPN 
w prasie Zrzeszenia, ataki na SB, kiermasz Wydawnictw 
bezdebitowych, wystawa "Praga 1968" na PW, spotkanie z 
osobami z KPN na SGGW i Bałuką na UW oraz założenie antij 
• -jcjalistycznej studenckiej międzynarodówki w Paryżu. ... 
NZS wg ministra nie zajmuje się sprawami akademickimi. 
J.Górski zażądał politycznego określenia się NZS i zmia' 
ny jego* metod działania. Poza protokołem minister po­
wiedział: "Na dzisiejszym posiedzeniu Rady Minis­
trów niektórzy .sugerowali, abym zagroził wam zawiesze­
niem działalności NZS na niektórych uczelniach. Wasza 
działalność wywołuje nastroje antyradzieckie,czego dowo-) 
dem są ekscesy, a ZSRR udzielił nam pożyczki w wys. 4 mł 
doi. choć stopa życiowa w ZSRR jest niższa nawet,od 
naszej". Prezdstawiclele NZS stwierdzili, że NZS nie re-i 
prezentuje konkretnej linii politycznej, odmówili polltf 
cznego określenia organizacji. 
Omówiono też sprawę Z.Bereszyńskiego, który oskarżył płlj 
Urantówkę o zbrodniczą działalność w 70 r. w Szczecinie' 
Górski stwierdził, że jego zdaniem Zjazd PZPR wyjaśni 
wydarzenia 68,70,76 r. Przedstawiciele NZS zażądali zwr<j, 
tu książek zatrzymanych na granicy oraz publikacji zare' 
kwirowanych w kraju w latach 76-81. Na zakończenie min. 
Górski oświadczył, że pomoc ministerstwa dla NZS będzie i 
uzależniona od kierunków działań Zrzeszenia. Przedstawi-] 
ciele NZS uznali tę wypowiedz1 za szantaż. 
19.06. KKK NZS wydała oświadczenie, w którym stwierdza, 
ze zarzuty ministra są bezpodstawne. Zobowiązano Prezy­
dium do zwołania nadzwyczajnego posiedzenii KKK, gdyby 
doszło do utrudnień w pracy zrzeszenia. /BiPS/ 

K o n t a k t y m i ę d z y n a r o d o w e 
N Z S-u. Jak podaje miesięcznik "Kultura" działające w 
RrN Zjednoczenie Studentów Niemieckich zamierza nawią­
zać oficjalne kontakty z NZS /"Kultura" nr 6 1981 r./ 

4-8.06 delegacja NZS uczestniczyła w Kongre­
sie Organizacji Studenckich we Francji. W-Kongres'-? wzięli" 
udział przedstawirlele 70 organizacji z 40 krajów. Postano­
wiono powołać nowe, międzynarodowe Zrzeszenie Studentów. 
W skład tymczasowego sekretariatu stowarzyszenia wszedł 
przewodniczący WKK NZS ~J .Guzy. Pierwszy Kongres nowego sto­
warzyszenia ma odbyć się pod koniec listopada w Warszawie. 
/BIPS/ 

dania t s7wcjo gotowe ud przyjęci^ fal uchffdżcow z pil O g ł o s z n i e 
w związku z możliwością jadi leckiej interwencji zbrojnej w polaciDnla 6.07 /pon iedz ia ł ek / br. o godz.17 w Sa l i Konferen-
wiadze szweCji i danii przygotowały ś l e do obrony swych wod tery- cyjnej s i edz iby Regionu Mazowsze /ul.Mokotowska 16/20,IV 
tonalnych i -Jo przyjęcia wielkiej masy uchodźców z prl. p i ę t r o / odbędzie s i ę spotkanie z a ł o ż y c i e l s k i e Regionalnej 
dowodzcy wojakowi obu tych krajów stwierdzają, ze w razie - Komisji Porozumiewawczej Samorządów z terenu pokrywające-
potrzeby uzyja w obronie uchodźców s l l l y 2brojneJ. g o g i z R e g l o n e m Mazowsze. 

morllwej Inwazji rodzlekltj na polskę byłby o wiele większy 
otz zajęcie przez roojan wegler 1 Czechosłowacji. 

' od początku br. Szwecja 1 dania powiększyły znacznie l losc 
lotniczych patroli wzcJiuz sw_ych bałtyckich wybrzeży, 
na pytania dziennikarzy urzędnicy obu tych krajów odpowiadają, 
K nta chcą stwarzać wrażenia o konieczności inwazji na polskę, 
luD nawet, 2e j e j iczekuja. niemniej l iczą ste z nla Jako 
z najgorszym ziem i chcą byc przygotowani na to najgorsza, 
szwedzcy v duńscy dowódcy marynarki otrzymali instrukcje 
Korzystania w razte potrzeby z prawa l z obowiązku udzielania 
polskim uchodźcom pomocy także na pełnym morzu, a gdyby szwedzkie 
i dunsi.ie okręty były przez, radzieckie zaatakowane, maja odpowiedzieć 
jgniern. 
na wodach terytorialnych obu państw lodzie 1 statki z polskimi 
uchodźcami ma |a byc zbrojnie brbnlone, hotele 1 pensjonaty, 
••zkoly i większe budynki w szwedzkich 1 duńskich portach bada 

niem,.Porządek obrad przewiduje m.in.: 
1/ ukonstytuowanie się Komitetu Założycielskiego Regional­
nej Komisji Porozumiewawczej Samorządów, 
2/ opracowanie programu działania, 
3/ krótka informacja o działalności Punktu Konsultacyjnego 
Samorządów, . 
4/ podjęcie uchwał w sprawie LOT-u i w sprawie ustaw sej­
mowych o samorządzie przedsiębiorstwa i przedsiębiorstwie 
państwowym. 

Paweł Cichoński 
Sekretarz Punktu Konsultacyjnego 

Samorządów Pracowniczych 
teł.28-34-61 do 66 /w.50/ 

w razie ootrzeby szybyko użyte na srehoniska dla przybywa­
jących polskich uchodźców. 
szaf sztabu dunsUlch * i l zbrojnych gen. gm.k,krielensen 
powiedział, ze j e ś l i zajdzie potrzeba, to d<jnla i szwecja dadzą 
aoule mde Z powstała sytuacja 1 to biz potrzeby w ciągania 
w to na to. /"dziennik, p o l s k i " , londyn, 19.06.81/ 

P o p a r c i e d l a n a r ó d u p o l s k i e -
9 o . 15.06. Grupa wybitnych o s o b i s t o ś c i argentyńskich 
m.in. laureat pokojowej nagrody Nobla Adolfo Perez 
Esqulvel , p isarz Jorge Luls Borges, b.min. oświaty Pedrc 
Arriohi zaproponowali w Buenos Aires "międzynarodową ak-

M cte Ł l idarnośc l z narodem polskim" /bl i S z 22 .06 . PAP/ 

S i e ć p o w l a d a m i a 
Sieć NSZZ "Solidarność" wiodących zakładów pracy zawia­
damia, że 8 .VII .br . w Stoczni Gdańskiej organizowane j e s t 
ogólnopolskie spotkanie samorządów i komitetów z a ł o ż y c i e l 
skich samorządów. Organizuje je KZ "Solidarność" Stoczni 
Gdańskiej. Jes t to spotkanie jednodniowe, bez zapewnio­
nych noclegów 1 posiłków. 
Przyjeżdżających - wzywamy ich jak najwięcej - prosimy o 
wcześni*jnze zgłouseni* s i ę do najbl iższego zakładu S i e c i 
/pa trz ; Lista uczestników S i e c i , Dokumenty» s . 3 0 8 / . . 

http://VII.br
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K o m u n i a k t z r o z m ó w 

w s p r a w i a r e f o r m y g o s p o d a r c z e j 
Dnia 23 czerwca 1981 r. odbyło się w Ministerstwie Finan­
sów kolejne spotkariie Zespołu Ekonomicznego Rady Minis­
trów do Spraw Związków Zawodowych z Grupą Negocjacyjną 
KKP NSZZ "Solidarność" do spraw Gospodarczych i Zatrudnię 
nia uzupełnioną o przedstawicieli Krajowej Komisji Koordy 
nacyjnej Sekcji Górnictwa NSZZ "Solidarność". 
Stronie Rządowej przewodniczył Minister Finansów Marian 
Krzak, stronia Związkowej przewodniczył Członek Prezydlun 
KKP Jan Rulewski. Obu stronom towarzyszyli eksperci. 
Strona Rządowa przedstawi ja projekt skorygowanego planu 
wydobycia węgla w 1981 roku i Warunki jego realizacji. 
Grupa Negocjacyjna KKP NSZZ "Solidarność" po wysłuchaniu 
informacji rządowej wyraziła szereg obaw co do realności 
przedstawionego planu wydobycia węgla w świetle dotych­
czasowego stanu zaopatrzenia górników w żywność w ramach 
pokrycia kartkowego oraz dostaw środków higieny, jak rów­
nież wobec nieuregulowania szeregu spraw socjalnych. Real 
ność planu osłabia także brak zabezpieczenia techniczne­
go kopalń1 w zakresie narzędzi i części zamiennych, w tym 
również pochodzących z importu. Strona Pządowa poinformo­
wała, że zostały podjęte już środki dla usunięcia w cią­
gu najbliższych kilku tygodni powyższych brakć..- i poprawy 
sytuacji. 
Obie strony stwierdziły, że będą poszukiwały sposutiidodit 
kowego wydobycia węgla jeszcze w bieżącym roku. 
Warszawa, 23.06.1981 r. 
K o m u n i k a t n r 7 
S i e c i o r g a n i z a c j i Z a k ł a d o w y c h 
N S Z Z " S o l i d a r n o ś ć " w i o d ą c y c h -
z a k ł a d ó w p r a c y 
I. W dniach 23-25 czerwca 1981 r. odbyło się w Katowi­
cach IV-te Zebranie Sieci, zorganizowane przez Komisję 
Zakładową NSZZ "Solidarność" w Kopalni Węgla Kamiennego 
"Wujek". Zasadniczym celem zebrania było: 
1. opracowanie propozvcji generalnego stanowiska NSZZ 
"Solidarność" w sprawie reformy społeczno-gospodarczej w 
kraju, 
2. przedyskutowanie innych tematów zgłaszanych przez po­
szczególne delegacje. 
Materiały dyskusyjne do punktu 1 przygotował Zespół Ro­
boczy na zebraniu we Wrocławiu w dniach 15-17 czerwca 
1981 r.-zamieszczone w Komunikacie Nr 6 Sieci. 
II. Taktyka i strategia działania Sieci. 
1. Sieć powstała z inicjatywy Komisji Zakładowej NSZZ"So-
lidarność" Stoczni Gdańskiej im.Lenina jako wyraz zapo­
trzebowania załóg pracowniczych do wzajemnych, roboczych 
kontaktów i wymiany doświadczeń w działalności związko­
wej. Za datę powstania Sieci można przyjąć dzień 17 mar­
ca 1981 r. gdy Komisja Zakładowa NSZZ "Solidarność" WSK 
"PZL-Rzoszów" przyjęła pronozycje Stoczni Gdańskiej; by­
ły to pierwsze dwa oczka Sieci. Obecnie Sieć obejmuje Or­
ganizacje Zakładowe NSZZ "Solidarność" następujących za­
kładów: 
1. Stocznia Gdańska im.Lenina 
2. Stocznia Szczecińska im.Warskiego 
3. olsztyńskie Zakłady Opon Samochodowych "Stomil" 
4. Białostockie Zakłady Przemysłu Bawełnianego "Fasty" 
5. Zakłaly Naprawcze Taboru Kolejowego w Bydgoszczy 
6. Zakłady przemysłu Metalowego 'H.Cegielski" w Poznaniu 
7. Zaodri-.ańskie Zakłady Przemysłu Stalowego "Zastał" w 
Zielonej Górze 
8. Zakłady Przemysłu Bawełnianego im.Marchlewskiego w 
Łodz i 
9. Wytwórnia Sprzętu Komunikacyjnego"PZI, świdnik 
10.Fabryka Wagonów "Pafawag" we Wrocławiu 
11.Fabryka Łożysk Tocznych "Iskra" w Kielcach 
12.Zakłady Urządzeń Technicznych "Zgoda" w Świętochłowi­
cach. 
13.Kopalnia Węgla Kamiennego "Wujek" w Katowicach 
14. Wytwórnia Sprzętu Komunikacyjnego "PZL Rzeszów" 
15. Huta im.Lenina w Krakowie 
16. Zakłada Mechaniczne "Ursus" w Warszawie 
17.Huta "Małapanew" W Ozimku k/Opola 
18.Prowadzenie Sekretariatu Sieci oraz pomoc i współpra­
cy - Ogólnokrajowa Komisja Porozumiewawcza NSZZ "Solidar 
ność" w Polskiej Akademii Nauk. 
80-952 Gdańsk, ul.Fiszera 14, tel.41-60-77,tlx 05120421np 
Kryterium niemal naturalnego doboru tych zakładów jest 
fakt, że pełnią one rolę wiodącą dla Związku w swoich re­
gionach w przypadku każdej masowej akcji protestacyjnej 
podejmowanej przez NSZZ "Solidarność". W świadomości spo­
łeczeństwa posiadają one zatem największą wiarygodność a 
więc tym samym ciąży na nich największa odpowiedzialność. 
Konieczność zapewnienia sobie operatywnego działania była, 
podstawą do ograniczenia ilości uczestników Sieci do jed­
nego reprezentanta z każdego "starego" województwa /wyją­
tek - woj.katowickie: KWK "Wujek" i "Zooda" Świętochłowi­
ce/. Każdy z uczestników Sieci współpracuje z innymi za­
kładami w swoim regionie a zatem oddziaływanie Sieci 
obejmuje prawic cały kraj. Pierwsze zebranie Sieci odby­
ło się w Stoczni Gdańskiej w dniach 14-15 kwietnia 1980r 
przy udziale i zdecydowanym poparciu Lecha Wałęsy. Krano 

wa Komisja Porozumiewawcza NSZZ "Solidarność" uznała 
Sieć /Komunikat KKP z dnia 28.05.1981 r./ za ośrodek kon 
sultacyjny Związku. 
Załogi zakładów pracy uczestniczących w Sieci świadome 
są postępującej ruiny gospodarczej kraju i same znajdu­
ją się na granic bankructwa. Nie chcąc zatem doouścić, 
aby siła Związku wyrażała się tylko strajkiem i negacją 
uczestnicy Sieci uznali za konieczne zaprezentować kons­
truktywny, społecznie akceptowany program natychmiasto­
wej, strukturalnej reformy społeczno-gospodarczej jako 
kontrpropozycję dla demobilizujących poczynań rządowych. 
Sieć opracowała zestaw propozycji aktów prawnych stano­
wiących podstawę do wprowadzenia systemu samorządowego 
funkcjonowania gospodarki /załącznik nr 1/. Propozycje 
te zamieszczone zostiły w Komunikacie nr 5 Sieci z dnia 
3 czerwca 1981 r. Prace ustawodawcze są niezbędne, jed­
nakże w aktualnej sytuacji decydujące znaczenie ma dzia­
łalność praktyczna. Dlatego też Sieć podjęła inicjatywę 
tworzenia w przedsiębiorstwach Komitetów Założycielskich 
Samorządów Pracowniczych będących zalążkiem podstawy 
wszelkich działań reformatorskich gospodarki kraju /za­
łącznik nr 2/. Drugim równoległym, niezbędnym działaniem1 
dla realizacji reformy społecsio-gospodarczej będzie pro 
gramowe wprowadzanie w życie systemu demokracji socjalis, 
tycznej w państwie. 
Zasadniczą metodą działania Sieci jest wypracowywanie 
ujednoliconych propozycji i koncepcji na bazie uchwał 
Komisji Zakładowych lub Zebrań Regiomlnych Związku. Każ 
(Js propozycja Sieci akceptowana jest więc bezpośrednio 
przei. 208 tysięcy członków NSZZ "Solidarność", co wska­
zuje, że Sieć jest autentycznvm i sprawnie działającym 
systemem społeernej konsultacji w strukturze Związku. 
Każdy z zakładów uczestniczących w Sieci, jako wiodący 
w regionie, stanowi bazę do podejmowania decyzji przez 
regionalne władze związkowe, a cała Sieć pełni podobną 
rolę dla Krajowej Komisji Porozumiewawczej NSZZ "Solidar, 
ność" w Polsce. 
2.Sposoby działania Sieci: 
- tworzenie sieci regionalnych przez każdego uczestnika 
Sieci, przy współpracy z Zarządami Regionalnymi i ich . 
Ośrodkami Badań Społeczno-Zawodowych, 
- wspieranie działalności KKP NSZZ "Solidarność" w zakre, 
sie właściwej reformy społeczno-gospodarczej zgodnej z 
Oczekiwaniami społeczeństwa, 
- szeroka popularyzacja zagadnień aktualnej sytuacji gos 
podarczo-polltycznej kraju i konieczności podjęcia natych 
miastowych działań dla wprowadzania jednoetapowej, kom­
pleksowej reformy, 
- organizowanie spotkań wyborców z posłami i radnymi,na 
których zgłaszane są żądania realizacji elementów refor­
my zgodnej z wolą społeczeństwa, 
- inicjowanie powstawania i wspieranie działania Komite 
tów Założycielskich Samorządów Pracowniczych we wszyst­
kich społecznych przedsiębiorstwach i w ramach tego po­
pieranie inicjatywy tych Komitetów do przejmowania orga­
nów prasowych zakładów pracy, 
- dążenie do opracowania jednolitej koncepcji całościo­
wej reformy wraz z systemem zabezpieczeń społecznych 
skutków jej wprowadzenia obejmującym: rekompensatę wzros­
tu utrzymania, właściwą dla Związku politykę zatrudniała 
/przemieszczania pracowników/, system rent i emerytur,ur­
lopów wychowawczych i zasiłków rodzinnych, 
- podejmowanie akcji i inicjatyw wynikających z doraź­
nych sytuacji powstających w poszczególnych regionach 
lub całym kraju, 
- nawiązywanie kontaktów z ośrodkami i grupami w kraju 
zajmującymi się podobną problematyką, celem konfrontacji 
poglądów i podejmowania wspólnych działań /załącznik nr 
3. Rozwiązania organizacyjne. 
Sieć jest dobrowolną, konsultacyjno-doradczą strukturą 
Związku nie będącą władzą związkową i nie posiadającą or, 
ganu wykonawczego w postaci prezydium lub przewodniczące 
go. Sieć nie podejmuje uchwał, a wypracowywane orzez nie 
bie stanowisko traktuje jako zalecenie dla uczestniczą­
cych w niej Komisji Zakładowych. Stanowisko wypracowywa­
ne przez Sieć przekazywane jest innym Komisjom Zakłado­
wym, MKZ-tom /Zarządom Regionalnym/, Walnym Zebraniom De 
legatów i KKP celem przedstawiania Rządowi i Sejmowi PRL 
4. Zamiers;enia Sieci na najbliższy okres. 
a/ V-te zebranie Sieci odbędzie się w Bydgoszczy w Domu 
Kultury ZNTK w dniach 28-30 lipca 1981 r.; 
b/ w Stoczni Gdańskiej im.Lenina, w najbliższym czasie 
zostanie zorganizowane zebranie przedstawicieli Komite­
tów Założycielskich i Innych organów autentycznych samo­
rządów pracowniczych w zakładach z całego kraju: zgłoszę 
nie uczestnictwa przyjmują Komisje Zakładowe NSZZ "Soli­
darność" Sieci wiodących zakładów: 
c/ powierzono Józefowi Kuśmierkowi zorganizowanie nieza­
leżnej i samofinansującej się agencji informacyjnej o 
nazwie "Krajowa Agencja Robotniczych Aktualności" /tygo­
dnik - nakład ok. 1500 egz. koszt prenumeraty 1000 zł/ 
miesiąc/: na rozruch konieczne jest uzyskanie kwoty 200 
tys. złotych; sprawa ta wymaga akceptacji w formie uch­
wał Komisji Zakładowych uczestniczących w Sieci; 
d/ OKP PAN uruchomi, z upoważnienia Sieci,, wydawanie wy­
chodzącego co 7 do 10 dni "Informatora Sieci".do gablo­
tek zakładowych; nakład ok. 1500, odpowiedzialny Krzysz-
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tof Mioduszewski! 
e/ w najbliższym czasie zostanie opracowany i wydrukowa 
ny w formie zeszytu zestaw materlałów-propozycji Sieci; 
odpowiedzialni: Zbigniew Sieradzki, Andrzej Kozicki, 
Jerzy Strzelecki, Tadeusz Tomasiewicz; zawartość: Komun 
kat nr 7, wszystkie załączniki z Komunikatu nr 5 i regu 
laminu Sieci z Komunikatu nr 1. 
5. Wytypowano nowy zespół przedstawicieli Sieci do zapr 
zentowanla na forum KKP NSZZ "Solidarność" stanowiska 
Sieci w sprawie reformy gospodarczej. Skład Zespołu: 
Edward Nowak, Adam Swinarski i Bolesław Sojka oraz eks­
perci Leszek Balcerowicz i Edmund Kitłowski. 
6. Uzgodniono tekst apelu do MKZ-tćw i Zarządów Regio­
nalnych w sprawie reformy gospodarczej /załącznik nr 3/ 
i przyjęto opinię o krytycznej sytuacji w górnictwie, 
/załącznik nr 4/. 
III. Stanowisko Sieci w sprawie reformy gospodarczej. 
Obecny stopierf zaawansowania prac nad przygotowaniem re­
formy gospodarczej uważamy za niezadowalający. Opracowa­
nie Komisji Rządowej d/s Reformy Gospodarczej nie uzys­
kało społecznej akceptacji. Równocześnie powstało wiele 
niezależnych zespołów, które opracowały alternatywne pro 
jekty reformy lub poszczególnych jej elementów. 
Dotychczasowe prace ośrodków statutowych i pozastatuto-
wych NSZZ "Solidarność" w zakresie reformy są także nie-
kompleksowe i brak im koordynacji. 
Widzimy pilną potrzebę opracowania jednolitego Btanowls-
ka NSZZ "Solidarność" w sprawie reformy gospodarczej.Za 
celowe uważamy opracowanie autoryzowanego projektu refor 
my, który zostałby opracowany przez jeden zespół., ZeBpół 
ten powinien składać się z przedstawicieli wszystkich 
zespołów zajmujących się w ramach Związku sprawą reformy 
W zespole tym winni znaleźć się także specjaliści od han 
dlu zagranicznego i rolnictwa. Podstawą opracowania pro­
jektu reformy powinny być: 
- "Reforma.gospodarcza - główne kierunki i sposób reali­
zacji", opracowania SGP1S, 
- ""Propozycje zmian w systemie funkcjonowania gospodar­
ki" , opracowanie Akademii Ekonomicznej we Wrocławiu z 
uwzględnieniem dotychczasowych dyskusji w środowiskach 
pracowniczych. 
Warunkiem koniecznym powodzenia reformy jest społeczna 
akceptacja założeń reformy. Zaakceptowany przez społe­
czeństwo projekt powinien być przedstawiony pod obrady 
Sejmu jako alternatywna wersja reformy gospodarczej w 
stosunku do propozycji rządowych. Doświadczenia ostatnfcl 
10-ciu miesięcy wskazują, że jedyną organizacją, która 
może skutecznie zaprezentować stanowisko społeczeństwa w 
kształ-cie reformy jest NSZZ "Solidarność", będący gwa­
rantem realizacji porozumień społecznych. Aby to przepro 
wadzić sprawnie i szybko, stroną organizacyjną i roboczą 
powinna zająć się Sieć Organizacji Zakładowych NSZZ "So­
lidarność" wiodących zakładów. 
Za tą koncepcją przemawia fakt, że Sieć charakteryzuje 
się: 
- strukturą organizacyjną obejmującą znaczną część kraju 
- może szybko i operatywnie przeprowadzać konsultacje z 
dużymi liczebnie grupami społeczeństwa skupionymi w aglo 
meracjach przemysłowych, 
- nie dysponuje własnym alternatywnym projektem całościo 
wym reformy, co gwarantuje obiektywne rozpatrzenie wsz/sł 
kich proponowanych projektów, 
- łączność z dużą ilością przedsiębiorstw i ośrodków nau 
kowo-badawczych. ' 
W związku z tym wnioskujemy do KKP NSZZ "Solidarność" o 
upoważnienie Sieci do podjęcia prac organizacyjnych i ro 
boczych w celu opracowania projektu reformy gospodarczej 
Opracowany i zaakceptowany przez społeczeństwo w wyniku 
konsultacji materiał zostanie przedstawiony KKP z wnios­
kiem o nadanie mu rangi społecznego projektu reformy gos 
podarczej, NSZZ "Solidarność". Projekt reformy winien 
uwzględniać niżej wyszczególnione elementy. 
1. Dla zabezpieczenia konsekwentnego wdrażania reformy, 
umożliwienia jej spłycenia lub przerwania bądź prób powro­
tu do starych metod kierowania należy: 
1.1. Decyzje w sprawach kluczowych dla społeczeństwa zas 
trzeć do wyłącznej kompetencji Sejmu /np.: programy z 
dziedziny konsumpcji społecznej, zaciąganie zobowiązań 
międzynarodowych, podatki/. Sejm powinien kontrolować wy 
konanie swoich decyzji oraz kontrolować działalność rzą­
du i resortów przez udzielanie im absolutorium. 
1.2. Zwiększyć samodzielność Rad Narodowych i wzmocnić 
ich pozycję gospodarczą przez odprowadzanie z przedsię­
biorstw części opłat podatkowych bezpośrednio do budżetu 
terenowego. Decyzje w sprawach infrastruktury komunalnej 
i socjalnej danego terenu pozostawić do wyłącznej kompe­
tencji Rad Narodowych. 
1.3. Uporządkować prawo gospodarcze przez usunięcie zbęd 
nych 1 szkodliwych przepisów oraz prawnie uregulować pro 
ces tworzenia prawa. 
Regulacja ta winna przewidywać: 
- jawność wszelkich aktów prawnych, 
- określenie kompetencji do tworzenia prawa Sejmu i or­
ganów wykonawczych tak, by sprawy podstawowe zastrzeżone 
były do prawnej regulacji przez Sejm, 
- zasadę uchwalania ustaw wraz z przepisami wykonawczymi 
aby zapobiec możliwości wvpaczania intencji ustaw przez 
te przepisy. 

2. Niezbędne elementy reformy. 
2.1. Likwidacja centralnego ńakazowo-rozdzielczegb syste 
mu kierowania gospodarką, który jest główną przyczyną 
marnotrawstwa i innych negatywnych zjawisk społecznych. 
Wraz z tym likwidacja szczebli pośrednich administracji 
gospodarczej: ministerstw branżowych, zjednoczeń, centra 
i sztucznie utworzonych kombinatów, których zakłady nie 
mają ścisłych powiązań technologiczno-organizacyjnych. 
Negatywnie oceniamy dotychczasowe usiłowania przekształ­
cania zjednoczeń w tzw. zrzeszenia przedsiębiorstw. Usu­
wając nakazowo-rozdzielczy mechanizm kierowania ze szcze 
bla centralnego, nie należy przenosić go na szczebel ad­
ministracji terenowej. 
2.2. Przebudowa struktury organizacyjnej gospodarki na . 
szczeblu centralnym powinna polegać na zdecydowanym zre­
dukowaniu zatrudnień administracji centralnej oraz na 
wprowadzeniu limitu wydatków na utrzymanie tej administr 
cji. 
2.3. Przeprowadzenie do końca br. zmiany cen zaopatrze­
niowych i detalicznych w oparciu o ceny światowe podsta­
wowych surowców. 
2.4. Po dokonaniu zmiany cen należy zinwentaryzować i 
urealnić wartość majątku wszystkich jednostek gospodar­
czych. 
2.5. Przygotowanie i wprowadzenie w życiu systemu finan­
sowego przedsiębiorstw jednolitego dla wszystkich branż. 
2.6(.Wprowadzenie zasady płynności pieniądza, która to 
zasada określa, że posiadanie pieniądza jest warunkiem 
koniecznym, ale także wystarczającym dla podejmowania 
wszelkich legalnych działań gospodarczych; 
2.7. Wyłączenie Narodowego Banku Polskiego z Ministers­
twa Ffnansów i bezpośrednie podporządkowanie go Sejmowi. 
2.8. Podstawową zasadą funkcjonowania jednostek gospodar 
czych w zreformowanej gospodarce winna być zasada samo­
dzielności przedsiębiorstw oparta na samorządności pra­
cowniczej w tych jednostkach. 
Samodzielności przedsiębiorstw musi towarzyszyć ponosze­
nie przez nie odpowiedzialności ekonomicznej poprzez ry­
gorystyczne przestrzeganie samofinansowania się przedsię 
biorstw i rachunku ekonomicznego. 
2.9. Zmiany wymaga mechanizm kształtowania cen. Ceny pod­
stawowych surowców i energii oraz podstawowych dóbr kon­
sumpcyjnych winny pozostawać pod bezpośrednią kontrolą 
Sejmu. Ceny pozostałych wyrobów winny być ustalane w bez­
pośrednich stosunkach między dostawcami i odbiorcami, 
przy jednoczesnej kontroli antymonopolistycznej. Na mocj 
odpowiednich przepisów odbiorcy, organizacje społeczne 1 
organy centralne miałyby prawo zaskarżenia dostawców za­
wyżających ceny. 
3. Wprowadzeniu reformy musi towarzyszyć odpowiednia po-
polityka społeczna. 
3.1. Obecny stan gospodarki sprawia, że nie jesteśmy w 
stanie uniknąć poważnych kosztów społecznych reformy gos' 
podarczej, jednakże nie wprowadzenie reformy niosłoby 
skutki nieporównywalnie kosztowniejsze i trwalsze. Refor 
ma gwarantuje, po przejściowym okresie, w którym społe­
czeństwo odczuje koszty jej przeprowadzania, wzrost sto­
py życiowej, poprawę zaopatrzenia rynku i wzrost siły na 
bywczej pieniądza. Główne koszty reformy wiążą się z re­
dukcją zatrudhienietih, .zmianami cen i zasady samof inansowa 
nia przedsiębiorstw." Koszty te częściowo można i należy 
złagodzić przez system odpowiednich zabezpieczeń socjal­
nych. 
3.2. Ostateczny projekt reformy gospodarczej należy pod­
dać społecznej konsultacji, którą powinno się poprzedzić 
zaprezentowaniem w środkach masowego przekazu z podaniem 
skutków,kosztów społecznych i spodziewanych efektów. 
IV. Dalsze uwagi do projektu Ustawy o związkach zawodo­
wych. 
W uzupełnieniu do uwag Sieci do projektu Ustawy o związ­
kach zawodowych zamieszczonych w Komunikacie Nr 5 z dnia 
3.06.1981 r. wnosimy o wprowadzenie do tej Ustawy para­
grafu o treści: 
"Za zakłady /przedsiębiorstwa/ o charakterze obronnym 
uważa się wyłącznie jednostki podległe MON. Pozostałe za 
kłady mogą być zaliczone do obronnych jedynie W wypadku, 
gdy produkują tylko i wyłącznie sprzęt wojskowy nie po­
siadając innej produkcji. Zakłady kooperujące nie będą 
zaliczane do produkujących na cele obronne". 
Zachodzi bowiem obawa o włączenie /zakwalifikowanie/do 
zakładów o charakterze obronnym takich zakładów, które 
produkują na rzecz obronności cokolwiek, np. silniki,kfcó 
re mogą być stosowane również do celów cywilnych. Stwa­
rza to możliwości wytrącania tym zakładom ostatecznej • 
broni Związku, deprecjonowanie działalności Związku w 
tych zakładach oraz rozbicia całego Związku. 
V. Podjęcie prac Sieci nad zagadnieniem układu zbiorowe­
go w systemie samorządowym. 
Przedyskutowano zagadnienie układu zbiorowego w warun­
kach działania przedsiębiorstwa społecznego. Uznano cele 
wość opracowania jednego ramowego układu zbiorowego dla 
całej gospodarki narodowej. Szczegóły istotne dla posz­
czególnych grup zawodowych powinny być zawarte w załącz­
nikach do takiego układu. Uznano za niezbędne zmodyfiko­
wanie Kodeksu Pracy. 
W różnych regionach kraju zdarzają się częste przypadki 
niemożności realizowania przydziałów kartkowych ze wzgle 
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du na brak pokrycia towarowego w sklepach. 
Wyraźnie dają się odczuć coraz większe braki podstawo­
wych artkułów konsumpcyjnych nie podlegających jeszcze 
reglamentacji. 
Według posiadanego przez Sieć rozeznania, sytuacja ta mc 
że ulec dalszemu pogorszeniu. , ; 
2. Zasadniczą przyczyną tego stanu rzeczy jest prowadzenie 
przez państwo od wielu lat błędnej polityki gospodarczej 
i społecznej m.in. zarządzenia nakazowo-rozdzleiczego sti 
rowanego z centrum przy jednoczesnej likwidacji wszelkich 
form samorządności oraz autentycznych inicjatyw społecz­
nych . 
Po sierpniu 1980 r. władza pozostaje bierna, co pogłębia 
istniejącą sytuację kryzysową i grozi totalnym zał-manier 
gospodarki. 
W tej sytuacji istnieje realna groźba powstawania napięć 
społecznych jak 1 wybuchu protestów społecznych, którym 
zarówno władza jak i Związek nie będą w stanie zapobiec, 
Jest oczywiste, że władza nie spełni -. swych podstawowych 
zadań i obowiązków wobec społeczeństwa. W tych warunkach 
społeczeństwo musi podjąć działania zmierzające fló' ochro 
ny jego egzystencji. Powstaje ponadto pytanie, czy bier­
ność władzy nie jest przez nią zamierzona, a takie czy 
władza nie manipuluje polityką zaopatrzenia rynku. 
3. Odpowiedzi na to pytanie może udzielić wia-iza nrzeclst 
wiając społeczeństwu pełne sprawozdanie o stanic: zaopa­
trzenia rynku w podstawowe artykuły konsumncyjne w b;.a-
li kraju i w rozbiciu na poszczególne województwa. W 
sprawozdaniu tym podać należy w prosty sposób źródła 
produkcji i importu ich wielkości oraz szczegółowy roz­
dział. Dane te dotyczyć powinny okresu od 1976 do chwili 
obeer :j, przy czytn prawdziwość danych za ostatnio półro­
cze powinny sprawdzić poszczególne ogniwa regionalne 
Związku. Źródłowych informacji porównawczych mogą doatąr-
czyć poszczególne Komisje Zakładowe oraz ogniwa NSZZ Ról 
ników Indywidualnych "Solidarność". 
Niezbędna reforma społeczno-gospodarcza Kraju nociąya ko 
nieczność przeprowadzenia regulacji cen tak aby były one 
związane z ponoszonymi w procesie produkcji kosztami 
oraz były związane z cenami światowymi. Zajdzie Zatem ko 
nieczność ustalenia takiego poziomu płac, aby stopa ży­
ciowa ludności /zwłaszcza ludzi o najniższych dochodach/ 
nie uległa obniżeniu. Relacje między cenami nrtykiłów 
konsumpcyjnych i wielkością dostaw rynkowych a wartością 
dochodów ludności wynikającą z płac powinny być takie, 
aby zapewnić: 
1. globalną równowagę rynkową, 
2. przynajmniej dla artykułów pierwszej potrzeby - rów­
nowagę asortymentową. 
Na wysokość płacy winny mieć wpływ następujące czynniki: 
a. ntinimum socjaine ustalane w skali Kraju w negocjacjad 
między Rządem a związkami zawodowymi, 
b. czynniki charakteryzujące: stanowisko pracy, wydaj­
ność i osobowość pracownika oraz staż pracy. 
Pracownicy przedsiębiorstw społecznych będących, :-godnie 
z projektem ustawy o przedsiębiorstwie społecznym, człon 
kami samorządu uczestniczą także w podziale zysku przed­
siębiorstwa. 
Ocena warcości stanowisk pracy oraz stażu pracy powinna 
być ustalona ramowo w skali Kraju. Pozostałe czynniki wy 
mienione w punkcie b, należy pozostawić do oceny w przed­
siębiorstwie. 
VI. Oświadczenie Sieci w sprawie sytuacji zaopatrzenia 
ludności w podstawowe artykuły.konsumpcyjne oraz środków 
jakie nale.iy podjąć w celu zabezpieczenia egzystencji 
społeczeństwa. 
1. Zaopatrzenie rynku w podstawowe artykuły konsumpcyj­
ne pogarsze się z każdym dniem. Występujące od dłuższego 
czasu drastyczne braki w zakresie zaopatrzenia w żywność 
oraz niektóro podstawowe artykuły przemysłowe /np. mydło 
i proszki do pirania/ godzą w podstawowe warunki egzyston 
cji narodu 1 zagrażają jego biologicznemu istnieniu. 
2. JednoczetSnie mając na uwadze doraźną popra-..*ę istnie­
jącego stanu, zwracamy się do KKP o podjęcie natychmias­
towych rozmów z Prezydium NSZZ RI w sprawie zainicjowa­
nia konkretnych działań na rzecz zwiększenia dostaw arty 
kułów rolno-spożywczych na wygłodzony rynek krajowy. 
Wzywamy wszystkie ogniwa Solidarności, wszystkich ludzi 
dobrej woli do demaskowania i napiętnowania przypadków 
marnotrawstwa draż niszczenia żywności. 
Brońmy się sami przed permanentnym wygłodzeniem, gdyż 
Rząd mimo wielokrotnych deklaracji nie może zapanować 
nad postękującym kryzysem żywnościowym. 
3. Należy podjąć w poszczególnych zakładach pracy produk 
cję brakujących na rynku podstawowych artykułów przemysł' 
wych zarówno dla wsi jak i dla miasta w oparciu o rodzi­
me surowce. Pomoc zakładów produkcyjnych dla potrzeb rol­
nictwa musi być traktowana z należytą powagą i dlatego 
należy niezwłocznie podejmować działania konkretne. 
4. Generalne wyjście z kryzysowej sytuacji Może nastąpić 
jedynie poprzez zrealizowanie głębokiej strukturalnej re­
formy gospodarczej, i społecznej, odpowiadającej potrze­
bom i dążeniom narodu. 
Katowice, 25.06.81 r. Prowadzący Zebranie 

/-•/ Jerzy Milewski 
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Organ tworzący przedsiębiorstwo, którym jest administra­
cja państwowi prgekazyjo część mienia ogólnonarodowego 
załodze przedsiębiorstwa. Z tą chwilą załoga staje się 
Samorządem Pracowniczym, uchwalając w drodze referendum 
statut praedsięt lorstwą. 
Referendum jjąłógi jest najważniejszą formą wyrażania wol-
samorządu we WS yst^ich ważnych sprawach dotyczących 
działania przeds icMorstwa. 
Samorząd pracowni -,v zarząda przedsiębiorstwen poprzez 
swoje organy, któro są wybierane w drodze demokratycz­
nych, powszechny •': wyborów. 
Organami przedsiębiorstwa soołecznego ląi 
1/ Ogólne zebrenio załogi /delegatów/, 
2/ Rada Pracownicza, 
3/ Prezydium Kady Pracowniczej, 
4/ Pomocnicze organy samorządowe, 
5/ Dyrektor przadsiębiorstwa. 
Ogólne Zebianie Załogi /w dużych przedsiębiorstwach De­
legatów/ dokonuje corocznej oceny działalności Rady Pra -
,cowniczej i Dyrektora oraz w uzasadnionych przypadkach 
uchyla uchwały Rady. 

Rada Pracownicza wyłaniana jest w powszechnych, rów­
nych, bezpośrednich 1 tajnych wyborach nrzez wszystkich 
pracowników przedsiębiorstwa, na okres 4 lat, lecz nie 
dłużej niż 2 kolejne kadencje. Do Rady Pracowniczej nie 
mogą być wybrani: Dyrektor przedsiębiorstwa i jego zas­
tępcy, główny księgowy, radca prawny, s~e£owie służb, 
kierownicy bezoośrednio podlegli Dyrektorowi, osoby peł­
niące kierownicze funkcie w organizacjach społeczno-po­
litycznych oraz pracownicy o stażu pracy krótszym niż 2 
lata. 

Do podstawowych kompetencji Rady Pracowniczej należy 
uchwalanie ̂.kierunków działalności i rozwoju przedsięthirt 
twa, planów, struktury, regulaminu, zasad polityki ka­
drowej, zawierania umów kooperacyjnych i eksportowo-im­
portowych; powoływanie i odwoływanie oraz udzielanie 
absolutorium Dyrektorowi; opiniowanie kandydatów na zas­
tępców dyrektora i głównego księgowego; wybór przewodni­
czącego i Prezydium Rady. Rada ma prawo nieograniczonej 
kontroli działalności przedsiębiorstwa. 
Prezydium Rady kieruje pracami Rady i jest tylko jej Or­
ganem wykonawczym. Na Czele Rady Pracowniczej stoi prze­
wodniczący, reprezentujący Radę na zewnątrz przedsię­
biorstwa 1 organizujący pracę Rady i prezydium. 
Pomocniczymi organami samorządowymi są Rady Wydziałowe, 
Oddziałowe, Filialne itp. 
Dyrektor przedsiębiorstwa jest wykonawcą uchwał organów 
samorządu sprawując operatywny zarząd na zasadzie jedno­
osobowego kierownictwa. Do jego kompetencji należy podej 
mowanie decyzji niezastrzeżonych dla organów samorządu,. 
Dyrektora powołuje Rada Pracownicza w drodze otwartego 
konkursu, określając w umowie okres jego kadencji. Rada 
odwołuje Dyrektora przed upływem kadencji w przypadku 
nib udzielenia mu absolutorium. 
Dyrektor powołuje swoich zastępców i głównego księgowe- . 
go po zaopiniowaniu ich przez Radę. M 
Zobowiązuje się dyrektora do zgłoszenia na piśmie opinii 
co do skutków ekonomicznych, prawnych i społecznych prze? 
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podjęciem uchwały przez organy samorządowa • Jeśli ushwa 
ła jest sprzeczna z prawem, dyrektor ma obowiązek zgło­
szenia sprzeciwił, przy czym sprzeciw wstrzymuje wykonani! 
uchwały. 
Dyrektor udziela pisemnych pełnomocnictw swoim współpra­
cownikom /szczególnie zastępcom/ do występowania w imie­
niu przedsiębiorstwa. 
Sprawy zaistniałe pomiędzy organami samorządu a dy ekto-
rem rozstrzyga się przy udziale komisji mediacyjnej. W 
razie bezskutecznego postępowania mediacyjnego każda ze 
stron ma prawo przekazania sprawy do rozstrzygnięcia 
przez sąd. 

Działalność przedsiębiorstwa mus: być zgodna z obowią­
zującym prawem. Państwo ma prawo oddziaływania przy pomo­
cy instrumentów ekonomicznych takich jak podatki, cta,kre 
dyty, przy czym mogą być one ustalane tylko w sposób ge­
neralny. 
Przedsiębiorstwo ma prawo ustalania cen, jeśli nie zosla 
ły one zastrzeżone dla organów państwowych. , 
Organa, państwowe mogą ingerować w wewnętrzne sprawy przeć 
siębiorstwa, lecz tylko poprzez ustawy sejmowe. 
Działalność przedsiębiorstwa może być kontrolowana pi zez 
państwowe organa kontroli. Wszelkie SDrawy między organa­
mi nadzoru państwowego a przedsiębiorstwem rozstrzyga, 
niezawisły sąd. . ( 

' Jest oczywistym, że przedsiębiorstwu przysługuje wszelkie 
prawa do przydzielonego mu mienia. 

Miejsce szczegdlne*"dzlałalności Przedsiębiorstwa SpuV 
cznego zajmują wiązki zawodowe. 
Organa samorządu pracowniczego zobowiązane są bezwzględ­
nie do uzgadniania w drodze negocjacji wszelkich decyzji 
wch^o^zących w statutowy zakres działania związków za­
wodowych. 

Przedstawione powyżej tezy są głównymi pojęciami pro­
jektu "Ustawy o przedsiębjorstwie społecznym". 
Ustawa ta winna stać się integralną częścią reformy spo­
łeczno-gospodarczej kraju. Reforma ta winna likwidować 
systemu centralnego, nakazowo-rozdzielczego zarządzania' 
gospodarką na rzecz przedsiębiorstw, których działanie 
opierałoby się na samorządności, samodzielności 1 samo­
finansowaniu. 

Załącznik nr 2 
Z w i ą z e k w p r z e d s i ę b i r . r s - t w l e 
s p o ł e c znyrn. 
1. Dlaczego potrzebujemy samorządu? 
Ostatnie miesiące to zbliżanie się katastrofy got.;odar- -
czej, to miesiące, w których władza nie podejmuje żadnych 
decyzji gospodarczych, bądź podejmuje decyzje pogłębiają-
ce kryzys,. Nacisk członków i postawa władz powodują, iż 
Solidarność zmuszana jest do zajmowania się coraz większą 
liczbą spraw: obroną pracowników, faktycznym współzarzą-
dzaniem przedsiębiorstwami, a dziś widać już wyra;'nle,żc 
przejąć będzie musiała również pewne zadania aprowizacyj-
ne. Związek wpychany jest w roli," organizacji totalnej zaj 
mującej się wszystkim. Są to zadania ponad jego siły i 
uprawnień:.a, a ponadto często ze sobą sprzeczne. 
Związek potrzebuje jako partnera sprawnej władzy gospodar 
czej. Nas::e doświadczenia wskazują, że w przedsiębiors­
twach takć, władzą mogą być tylko samorządy. Samorządy bę­
dące właścicielami środków prod.ukcji. To właśnie gwaran­
tuje projekt ustawy o przedsiębiorstwie społecznym. Samo­
rząd taki odciążyłby'Solidarność"od zajmowania się spra­
wami gospodarczymi, pozwoliłby skupić siły i środki zwiąż 
ku na obronie interesów pracowników. A poza tym już dziś 
wiadomo, że związek nie wywalczy poprawy warunków życia, 
że tylko semorząd, który mógłby wygospodarować środki da­
je taką szansę. 
2. Związek jako inicjator samorządu. 
Samorząd może powstać jedynie z inicjatywy i przy poparciu 
"Solidarności", do niej bowiem należy większość członków na 
szych załóg. Wszelkie inne inicjatywy powoływania samorzą 
dów będą bądź bez wystarczającej siły przebicia, bądź pró­
bą manipulowania załogami ze strony władz. Manipulowania 
wymierzonego przeciw "Solidarności". 

Z tych względów związek nie może oddać inicjatywy samo­
rządowej i musi realizować ją konsekwentnie w myśl zało­
żeń przygotowanych przez Sieć NSZZ "Solidarność" wiodącycl 
zakładów pracy doprowadzając docelowo do partnerskiego 
układu: silny związek, sprawny samorząd. Dodajmy, że w na­
szym ruchu jest wielu ludzi, którzy są z natury i chęci 
samorządowcami. Ludzi, którzy działają w związku, bo nie 
ma innych możliwości, ale się w nim duszą interesując się 
wyłącznie sprawami gospodarczymi. Oni właśnie powinni być 
zaczynem samorządów. 
3. Związek a samorząd. 
Związek zawodowy w przedsiębiorstwie społecznym spełnia 
oczywiście wszystkie tradycyjne zadania związku! zajmuje 
się sprawami płac, warunków pracy, obroną interesów pra­
cowniczych. Wszystkie decyzje samorządu, które dotyczą 
sfery kompetencji związków zawodowych podejmowane są w dfc 
dze negocjacji między radą pracowniczą a komisją.zakłado­
wą. Wydaje się, że najsensowniejszym rozwiązaniem jest 
przyjęcie zasady podpisywania co roku umów między radą a 
związkami, umów określających sprawy takie, jak np. podział 
zysku na płace i inwestycje, relacje płac, przedsięwzięcia 

tA' dotyczące poprawy warunków pracy, inwestycje socjalne. 

Wspomniana zasada umów między radą a komisją zaKt.nl'>.> WY-, 
maga oczywiście, by prezydium komisji zakładowej nic --.-iło 
wchodzić w skład rady pracowniczej. Ponadto w myśl projek-
tu ustawy o przedsiębiorstwie społecznym prezydium rady 
pracowniczej ma obowiązek zwołać na wniosek związków zawo­
dowych ogólne zebranie załogi. Zebrania to może pełnić ro­
lę ostatecznego arbitra w wypadku sporu między radą a zwlat* 
kami. Koncepcja ta ./ niczym nie umniejsza roli związku w 
przedsiębiorstwie. 

Do związku zawodowego jako organizacji ponadzakładowoj 
należałoby negocjowanie z państwem gwarantowanej wysokości 
pracy minimalnej, centralnej regulacji pravmej dotyczącej 
spraw tak!eh np., jak zasiłki rodzinne, renty, emerytury, 
normy BHP itd., a ponadto walka o taką politykę-gospodar- , 
czo jpoleczną państwa, która gwarantowałaby realizację za­
sady pclneno zatrudnienia i utrzymania lub poprawę poziomu 
życia ludzi pracy w skali całego kraju. 
Zadaś aż nadto, związek nie powinien więc bać się samorzą­
du. 

Załącznik nr 3 
w s z y s t k i c h 
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Coraz bardziej oczywiste jest, że Rząd nie zamierza zro­
bić r,efor*my gospodarczej. Prawdpodobnie obawia się zmian v 
.pol ityczn/ch stanowiących Integralną część reformy /auteni 
tyczne samorząd, zniesieniu nomenklatury w aosraodarce,for1-
ma.fZTCja kierowniczej roli partii w państwie/. 
Grozi ,..'m coraz wyraźniej utrwalenie modelu Scentralizo­
wanego i nal-.nzowego. Rząd plan wyjścia z kryzysu sprowa­
dzi prawdopodobnie do rekonstrukcji jednej tylko brani 
ży /górnictwo,', ruchu cen, doktrynalnego usztywnienia 
v dziedzinie rolnictwa jeśli chodzi o przesuwanie środków 
obrotowych z PGR-ów do gospodarstw indywidualnych. 
Można też oczekiwać dalszej degradacji struktury gospodar1 
czej naszego kraju/gdy największe tzw. przemieszczenia 
przewiduje się w przemyśle lektro-maszynowym, chemicznym; 
i lekkim nie zaś w dziedzinie energo-chłonnych/. Dalszemu 
osłabieniu ulegną nasze stosunki gospodarcze z rynkami za 
chodniml. Być może (trzymamy w zamian pożyczkę stabiliza­
cyjną od naszych sojuszników. Będzie to jednak stabiliza­
cja bez re formy. 
Jeśli nic Przeprowadzi się głębokiej reformy dziś,' to nie 
uda nam się wyjść z pułapki cyklicznie powtarzających się 
kiyzysów. Nie łudźmy się - niefektywna struktura pożre ca­
ły dodatkowy węgiel i dodatkowe kredyty. 
Apelujemy do wszystkich MKZ-ów, aby; 
1/ poprirty tworzenie samorządów na swoim terenie - to je­
dyny sposób ratowania zakładów i wymuszania od dołu refor 
my; 
2/ zobowiązały swoich przedstawicieli w Krajowej Komisji 
Porozumiewawczej, aby na najbliższym posiedzeniu KKP uch-. 
walili: 
- po pierwszo: poparcie dla projektu przedsiębiorstwa spo 
łecznego złożonego w'Sejmie przez Sieć wiodących zakładów1 
- po drugie: instrukcję dla, grupy negocjacyjnej KKP Roz­
mawiającej z Komitetem Ekonomicznym Rady Ministrów, aby 
nie wyrażała zgody na ruch Cen bez jednoznacznego podję­
cia przez Radę Ministrów decyzji gwarantujących realiza­
cję reformy; jest to już nasz ostatni atut przetargowy 
/ rozmowy mają odbyć się' 2 lipca/; 
3/ przekazały Komisjom Zakładowym w swoich regionach pro­
pozycję tekstu jednolitej uchwały: 
U c h w a ł a 
Kornicj-a Zakładowa zobowiązuje KKP NSZZ "Soli 
darność" do poparcia złożonego w Sejmie projektu Ustawy o . 
przedsiębiorstwie społecznym oraz*do jednoznacznego samo­
rządnego typu reformy gospodarczej. Uważamy ponadto, że 
grupa negocjacyjna KKP nie powinna w czasie rozmów 2 lip­
ca br. wyrazić zgody na żadne zmiany cen bez otrzymania 
od Rządu konkretnego harmonogramu reformy. W przeciwnym 
przypadku grozi nam, że rządowy program wychodzenia z kry. 
zysku ograniczy się tylko do rekonstrukcji jednej branży 
/górnictwo/ i obniżenie poziomu życia prż6S ruch cen, bez" 
żadnej nadziei na stworzenie ekonomicznego i politycznego' 
mechanizmu, mogącego uchronić naszą gospodarkę od przysz­
łych kryzysów. 

Załącznik nr 4 
s p r a w i e a k t u a l n e j 
w g ó r n i c t w i e w ę g l o wy m 

W ostatnim czasie czynniki rządowe i partyjne-bardzo moc­
no akcentują zależność polskiej gospodarki od poziomu wy­
dobycia węglai Jeżeli rzeczywiście ilość węgla jest warun­
kiem istnienia 1 rozwoju naszej gospodarki to zadbajmy o 
uzdrowienie gospodarki węglem. 
Sporządzając niniejszą opinię kierowaliśmy się w szczegół 
ności dwoma punktami Porozumienia Jastrzębskiego: 
- "ustalono, że wprowadza się wszystkie wolne soboty 1 
niedziele - począwszy od 1 stycznia 1981 r. Przyjmuje się 
zasadę bezwarunkowego przestrzegania dobrowolności pracy 
w dniach ustawowo wolnych, począwszy od 1.09.1980 r."; 
- "przyjęto konieczność racjonalnej gospodarki zasobami 
węgla traktując go jako rzeczywiste dobro ogólnonarodowe" 
Stwierdzamy, że: 
1/ aktualne możliwości wydobywcze kopalń oceniamy w wysc 

O p i n i a w 
s y t u a c j i 
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kości 165-168 min ton rocznie! 
2/ na tej bazie wydobycia należy opracować rzetelną struk 
turę rozchodu wągla na podstawowe działy i gałęzie gospo­
darki narodowej oraz eksport; 
3/ dla utrzymania wydobycia węgla na poziomie 165-168 min 
ton w skali rocznej należy przede wszystkim niezwłocznie 
podjąć działania doskonalące warunki pracy górników. 

Każdy człowiek pracujący pod ziemią, a szczególnie pra 
cujący w przodkach eksploatacyjnych narażony, jest na nas­
tępujące czynniki szkodliwie oddziałujące na jego zdrowie: 
zapylenie powietrza, hałas, wibracja miejscowa i ogólna, 
temperatura efektywna, mineralizacja wód podziemnych, pro 
mieniowanie jonizujące, wydatek kaloryczny, pozycja przy 
pracy, oświetlenie, stopień zawodnienia, gazy toksyczne 
i duszące, takie jak: dwutlenek węgla, tlenek węgla, siar 
kowodór, dwutlenek azotu, dwutlenek siarki, metan i inne. 
Stężenie tych czynników z reguły wielokrotnie przekracza 
dopuszczalne normy.' O stopniu szkodliwości tych czynników 
niech świadczy to,iż przeciętny okres pracy,górnika wyno­
si 17 lat, a wiek odejścia na przedwczesną rentę inwalidz 
ką wynosi 42 lata. Wspomnieć należy, że np. w 1979 r. za-
'notowano: 
- 4,7 tys. przejść na emeryturę, 
- 7,6 tys. przejść na renty inwalidzkie i chorobowe /ta 
grupa ludzi stanowi załogę dużej kopalni/ 
Liczby te stanowią kapitalny argument na skrócenie wieku 
emerytalnego dla pracowników dołowych do 50 lat i obniżeń 
nia wieku o 5 lat dla pozostałych pracowników przy równo­
czesnym prowadzeniu zasady udzielania pełnej emerytury,a 
szczególnie pracownikom dołowym, którzy przepracowali 25 
lat na dole niezależnie od wieku emerytalnego, co stano­
wiłoby realizację jednego z, punktów Porozumienia Jastrzęb 
skiego 
Praca w tak szkodliwych i uciążliwych warunkach wymaga od 
powiedniej regeneracji sił poprzez dostateczną podaż żyw­
ności oraz zapewnienie sobotnio-niedzielnego wypoczynku 
poza skażonym środowiskiem Śląska. 
Kierując eię powyższymi humanitarnymi względami uważamy, 
że w celu utrzymania wydpbycia na obecnym poziomie /165-
168 min ton/ należy podjąć dodatkowo następujące działa­
nie: x a/ w sferze spraw osobowych:, 
- Zapewnić przyjęcie do pracy i szkolenie nowych, pracow­
ników dla1utrzymania i ewentualnego wzrostu wielkości za­
trudnienia 
- Zapewnić wysoki społecznie akceptowany poziom płac i 
przywilejów górniczych. 
- Rozwiązać nabrzmiały problem mieszkaniowy załóg górni­
czych. 
- Zapewnić odpowiednie warunki socjalno-bytowe i należyte 
opiekę' medyczną; 
b/ w sferze techniczno-organizacyjnej: 
- Kontynuować rozpoczęte inwestycje /budowa nowych kopali1, 
budową nowych poziomów wydobywczych w kopalniach istnie­
jących/ dla' utrzymania i ewentualnego rozwoju mocy produk 
cyjnej przemysłu węglowego w latach następnych; 
- Określić niezbędne inwestycje, z rozkładem na poszcze­
gólne J.ata, dla utrzymania obecnego poziomu wydobycia. 
- Określić niezbędne inwestycje dla ewentualnego wzrostu 
wydobycia.. 
- Prowadzić racjonalną gospodarkę złożem poprzez eksploa­
tację wszystkich pokładów, uzasadnioną korzyściami ekono­
micznymi. 
- Wykorzystywać wszystkie możliwości /rodzaj obudowy, sys 
tern eksploatacji, stopień zmechanizowania/ dla ogranicze­
nia strat eksploatacyjnych wydobycia węgla. 
- Preferować system eksploatacji od granic,jako bardziej 
efektywny ekonomicznie. 
- Przygotować front wydobywczy z odpowiednim wyprzedze­
niem zapewniającym rytmiczność wydobycia. 
- Zapewnić dostateczną ilość i je.kość obudowy maszyn i 
urządzeń oraz części zamiennych. 
- Zapewnić autentyczną poprawę warunków BHP /dostarczenie 
jakościowo dobrego sprzętu ochrony osobistej, odzieży 
ochronnej itp/. 
- Podjąć przedsięwzięcia inwestycyjne i bezinwestycyjne 
zmierzające do radykalnej poprawy jakości sprzedawanego 
węgla. '"' 
- Podjąć niezwłocznie przygotowania organizacyjne dla 
sprawnego wdrożenia nowych zasad systemu ekonomiczno-fi­
nansowego przedsiębiorstw.z zyskiem jako głównym mierni­
kiem oceny działalności przedsiębiorstwa. • 

Podsumowując, wyrażamy opinię, że podstawowym warunkiei 
skutecznego zastosowania wyżej określonych zasad /tenden­
cji/ działania jest jak najszybsze 1 całościowe wprowadze­
nie w życie radykalnej reformy gospodarczej umożliwiają­
cej pełną samodzielność działania przedsiębiorstw zarzą­
dzanych przez autentyczny samorząd pracowniczy* 
Opracowali: Zdzisław Wojtczak /Krajowa Komisja Koordynacy; 
na Sekcji Górnictwa/, Seweryn Mąkosa -/KWK "Staszic"// 
Henryk Śliwa /KWK "Oębieńsko"/ Aleksander Koclęga /KWK 
"Dębierisko"/, Bolesław Sojka '/KWK "Katowice"/, Jan Ludwi-
czak /KWK "Wujek"/. 

Załącznik nr 5 
W y a t ą p i e n i e p r z e d s t a w i c i e l i 
S p o ł e c z n e g o K o m i t e t u R e f o r m y 
G o s p o d a r c z e j 
Poniższy tekst został przedstawiony na IV-tym Zebraniu Sieci w Katowicach. Delegaci przyjęli go do wiadomości i 

postanowili ustosunkować się do niego na V-tym Zebraniu 
Sieci w Bydgoszczy. 
Społeczny Komitet Reformy Gospodarczej. 

W dniu 8 czerwca br. w Warszawie w Domu Polskiego TowW 
rzysta Ekonomicznego zawiązał się Społeczny Komitet Refo2 
my Gospodarczej skupiający przedstawicieli różnych grup 
społecznych, w tym i z "Solidarności", zakładów produkcyj| 
nych oraz środowisk społecznych i naukowych z całego kra-* 
ju. Komitet ten został utworzony po konsultacjach z KKP 
NSZZ "Solidarność". 

We wspólnym interesie Sieci Wiodących Zakładów i Społej 
cznego Komitetu.,leży podjęcie szeregu działań mających nĄ 
celu wsparcie dla samorządowej idei rafotmy gospodarczej. 
Społeczny Komitet zgłosił gotowość i podjął już szereg 
działań na rzecz popierania przygotowanej przez Sieć us­
tawy o przedsiębiorstwie społecznym i wystąpił do Sejmu 
oraz do niektórych posłów z prośbą o poparcie inicjatywy 
Sieci. . 
Równocześnie Społeczny Komitet występuje z propozycją do 
Sieci wspólnego zorganizowania Ogólnopolskiego spotkania 
nowowybranych komitetów założycielskich i istniejących 
już ciał samorządowych, mającego na celu zjednoczenie wy-ł 
silków sp 'ocznego ruchu tworzenia samorządów i udziele­
nie wsparć* • formie uchwały dla projektu ustawy przygo­
towanego przez Sieć. Uchwała ta przekazana zostałaby do 
IX Zjazdu PZPR. Dlatego też społeczny Komitet proponuje 
przeprowadzenie ogólnopolskiego spotkania samorządów do 
dnia,10 lipca br.i umiejscowienia go na przykład w Stocz­
ni Gdańskiej lub w innym wiodącym zakładzie Sieci. 

Ponadto Społeczny Komitet służyć będzie wsparciem dla 
działań podejmowanych przez Sieć poprzez angażowanie pra­
sy, radia i telewizji oraz organizowanych konferencji pra 
sowych popierających akcje Sieci. 

Społeczny Komitet Reformy Gospodarczej zamierza rów­
nież zorganizować przez Oddziały Terenowe PTE środowisko­
we, wojewódzkie spotkania dyrektorów zakładów celem zachę, 
cenią ich do poparcia idei tworzenia samorządów, poddania 
się społecznej weryfikacji i uzyskania tym samym wiarygod> 
ności dla swojego działania. 

Społeczny Komitet Reformy Gospodarczej zamierza wspól­
nie z Siecią rozpocząć szeroką akcję propagandowo-szkole-
niową. w ramach tej akcji zamierza się wydać Poradnik Sa­
morządowy - z udziałem autorów zgrupowanych i wytypowanyh 
przez Sieć ora-z rozpocząć szeroką działalność szkoleniową 
dla członków rad pracowniczych w strukturze organizacyjnej 
Polskiego Towarzystwa Ekonomicznego i Towarzystwa Naukowe' 
go Organizacji i Kierownictwa. 

Za Komitet: Leszek Balcerowicz 
Tadeusz Grabowski, Władysław 
Jermakowicz 

D l a c z e g o n a t y c h m i a s t ? 
Nie ważne są rozważania czy obecny bezwład włMzy jest zą 
mierzoną grą,, c .:y wynika z bezsiły i braku koncepcji. 
Ważne są skutki, a te są tragiczne. 
Naszym zakładom i to wszystkim w kraju grozi poważne ogra 
niczenio produkcji, a nawet jej przerwanie. W wielu zakłaj 
dach to już się stało, w większości to nastąpi za kilka 
dni, za kilka miesięcy. Wiadomo, że gdyby dyrekcje wywią­
zywały się ze swoich statutowych obowiązków chociażby w 
;topniu minimalnym, chociażby w sprawach podstawowych nieś 
'ioszłoby do tak tragicznych skutków. 

Dyrekcje zasłaniają się brakiem decyzji władz zwięrzcP 
nich, brakiem przepisów, brakiem kompetencji. Nie trzeba 
wielkiej filozofii by zrozumieć, że podstawą naszego by­
tu jest z'akład pracy, jego rytmiczne funkcjonowanie. Nie 
w zjednoczeniach, nie w ministerstwach wytwarza się dor.' 
chód narodowy,, a właśnie tu, przy warsztatach. 

Naczelną zasadą prawa jest, że nie może ono godzić w 
interes społeczny, Jeżeli tak się dzieje prawo staje się 
bezprawiem. 

Dyrekcje swój brak decyzji zasłaniają brakiem odpowied 
nich przepisów, brakiem odpowiednich uprawnień. Jeżeli z 
tego powodu ma zamrzeć produkcja zakładów, jeżeli mamy 
stracić pracę i przejść na ubliżający status zasiłków dla 
bezrobotnych, w wyniku działania przepisów prawnych, to 
takie przepisy są bezprawiem. 

Za 4 miesiące zacznie się sezon grzewczy, a nasze by­
towanie skomplikuje się już w sposób groźny. Przez 9 mie­
sięcy nominalna władza udowodniła, że nie jest w stanie 
stawić czoła prostym zadaniom. Niepowodzenia w rokowa-- •• 
nlach z bankami zachodnimi miały swoją przyczynę także w 
tym, iż nasi rozmówcy nie potrafili przedstawić wiary­
godnego raportu o stanie naszej gospodarki. Nikt rozsąd­
ny nie uwrerzy, że takiego raportu nie można było sporzą­
dzić w dwa tygodnie, a nawet w miesiąc. W planowej centra 
listycznej gospodarce, nawet w chwili rozpadu, taki ra­
port można sporządzić w ciągu kilkunastu godzin. 
Władza albo nie chce sporządzić takiego raportu, albo się 
go po prostu boi. Nam, przy warsztatach pracy, muszą być 
obce wszelkie obawy i strachy naszej nominalnej władzy. 
My musimy spojrzeć prawdzie w oczy i przyjąć ją. taką ja­
ka ona jest. Ta prawda to nasze bytowanie poniżej progu 
nędzy, poniżej progu głodu. Ta prawda mówi nam, że jeżeli 
staną nasze warsztaty pracy, czeka każdego z nas osobista 
katastrofa. 
Jedynym ratunkiem jest samorząd naszych zakładów. 
Samorząd , zarządzanie,fabryk przez pracowników nie jest 
w naszym kraju czymś nowym. Tylko ci, którzy przywłaszczy 
li sobie prawo do twierdzenia, że to 'dzięki nim i tylko 
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nim wydrwignaliśmy się ennych zniszczeli, 
pamiętać, że to dzieło odbu ipoczątkowjme • 
zasadach różnych form samorządu. Samorząd, 'tylko samor/ąć 
zdawał egzamin w najtrudniejs zydli chwilach. I jest te 
prawda wielokroć potwierdzona w naszej powojennej histo­
rii. Przypomnijmy sobie rok 1956 kiedy Wiele zakładów,ba 
nawet ca^e regiony zostały ogołocone z nominalnej władzy, 
która po prostu uciekła. 
Tworzenie samorządów jest zgodne, z robotniczą tradycją,a 
także zgodne z doktryną naszego parfstwa,' które zakłada 
społeczne władanie środkami produkcji. Tym wszystkim o 
krótkiej pamięci, którzy dzli twierdzą łub m rdzid 
jutro, że tworzenie się samorządu jest zamachom na władze. 
chcę przypomnieć, że nie było takiego przemówienia Gierka 
Jaroszewicza, Babiucha, PIrtkowak lego, a także ludzi któ­
rzy dzisiaj są przy władzy '<-> takiego przemówienia 
powtarzam, w którym by się >. lazło zdanie o koniecz­
ności umacniania 1 rozwijania samorządu, Ze towarzyszyły 
temu akty prawne, które zabijały samorząd, które wywłasz­
czały samorząd z jego własności jak nu. spółdzielnie mie­
szkaniowe , 'to już inna sprawa. 

Samorząd wypełnia zawsze lukę. w sprawowaniu wład:-
gdzie jej nie ma, gdzie działa ona przeciwko interęS' 
społecznym, lub gdy zrzekła s.le. ona wypełniania swoich 
obowiązków. Musimy tworzyć samorząd, by bronić naszego 
konstytucyjnego prawa 1 obowiązku pracy,. Jesteśmy tego 
pewni, jest to dla wszystkich jasno, że władza nie je3t 
już w stanie wywiązać sie. z tego obowiązku.. Może sobie 
przyznać renty dla zasłużonych,, może sobie rozdzielać ho­
norowa stanowiska ale za przychodzenie do bezczynnych na-

Uczestnicy sieci bezpośredniej współpracy miedzy 
wiodących zakładów pracy regionów 

szych fabryk płaci nam banknotami, które w tych warunkach 
aa, przepustk<iir ajnej nędzy. 

Musimy tworzyć .samorządy, bo s« ón* jedynym ratunkie 
dla nas i dla naszych zakładów. 
Samorządy, ale nie za wszelką cenę. Nie mogą być one para 
wanem 1 deską ratunku dla bezwładnej .władzy, któru naszym 
kosztem usiłuje przetrwać najcięższe chwile. 
Samorząd jest jedyną prawną i jedyną skuteczną drogą do 
głębokiej,i zasadniczej reformy gospodarczej, która raz 
na zawsze zabezpieczy nas przed popadaniem w kryzysy,prz*l 
groźbą utraty niepodległości, a zawsze okupowane naszą 
biedą. 
Wszystkie dotychczasowa próby tworzenia samorządów robot­
niczych, mimo początkowych I ecznyoh .sukcesów kończy 
ły się przegraną. 
Samorząd nie mający oparcia w autentycznych związkach za­
wodowych, w autentycznej reprezentacji, musi zawsze prze-

z administracją. Administracja tak manipulowała samo. 
rządem, że stawał on się w końcu siłą antyrobotniczą.Przy 
pomnijmy Jak podła i zdradziecka była rola KSJ.2JU w czerw 
cu 1956 r. Jak zachowały się tak zwana samorządy w lipcu 
t sierpniu roku 1980., Teraz w oparciu o współdziałan i.e z 
"Solidarnością" tworząc się z jej inicjatywy, samorząd ma 

Lę autentycznym gospodarzem zakładu, To nie , 
'tylko iszansa, to obowiązek i jedyne wyjście z sytuacji,bo 
bez tego każdy z nas wraz ze swoją rodziną i najbliższymi 

Inie w głód I nędzę, zależność i upodlenie jakiego ni-
lisi -letniej historii. 

JÓKOf Kuśmierek 

Lzacjami Zakładowymi Nf.ZZ "Solidarność" 
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i Nazwa zakładu i ad res o 
/ l i c z e b n o ś ć z a ł o g i / 

:j:::::::::i;: :::::: 
' S t o c z n i a Gdańska im.Lenina 
l u l . Doki 1 
180-863 Gdańsk 
j / 1 7 . 0 0 0 / 

JStocznia Szczec ińska Im. 
iWarskiego 
l u l . Hutnicza 1 
[71-642 Szczecin 
( /12 .000 / 

[Zakłady Przemysłu Metalowego 
. ".CEGIELSKI 

m l . D z i e r ż y ń s k i e g o 223/229 
[60-965 Poznań1 ' 
[ /20.000/ 

Telefony 

li...... 
372530 
372123 
372050 
277513 
27131.8 
218933 

211171 
212724 , 
211281 

31)6 7~ 
312458 
330232 

Teleks 

_ J r i i . 
] 0512604 
[ / 0 5 4 r 7 1 -

S toczn ia 
] Gdynia/ 

[ 0422106 

1 041345] 

Członkowie Pre-ydium Komisj"i 
Zakładowej 1 inne osoby upoważ-j 
n ione do. konta 'Łów 

| . ! 
Lech Wałęsa - przewodniczący 
Alojzy Szablewski - z -ca przew.i 
Jacek Merkel - v-ce prźew. [ 
Zbigniew Lis - v-ce przew. 
Hans Szyc - cz łonek Kom.Zakł. | 
J e r z y Milewski - doradca 
Andrzej Kozicki r przew.KZ Sto- i 
czn i Gdyf(3kiej_ 
Marian Jurczyk - przewodniczący) 
Maria Chmielewska - v -ce przew.i 
Andrzej Milczanowski - doradca | 
Grzogorz Durski - c z ł . p r e z . K Z 
Krzysztof Kubicki - c z ł . p r ez .KZ i 

Bogdan Ci3zak - prz i //odniczący [ 
• J e r z y Żarnowski - v-ce przew. 

Marek Lenar towski -v-ce przew. 
A'Cons Brzezlrfski - doradca 

I. 4. 5. 

4 . Zakłady Naprawcze Taboru Kolejowego 
u l . Zygmunta Augusta 11 
85-082 Bydgoszcz 
/5."b00/ 

275227 
225838 
275262 
210403 

i 0562635 
i 
i 

Hilary Dalaszyrfski - przewodn. 
Zbigniew Sieradzki'- v-ce przew. 
Paweł Pochowski - v-cę przewodn. 
Wiesław Raniszewski - członek KZ 

5. Zaodrzarfskie Z-dy Przemysłu Stalowego 
ZASTAŁ 
u l . SulechowSka. 44 
65-110 Zie lona Góra 
/ 3 . 0 0 0 / l 

28 02 [ 0432101 
71.804 
4 4 - 1 1 / 1 ^ 

H-

Andrzej S t róźyk - przewodniczący 
Stefan Zych - , v - c e przewodn. 
Zdzisław Rudnik - doradca 
Bogusław Pawłowski - v-ce przew. 

6. Kopalnia Węgla Kamiennego "Wujek" ul.Wincentego Pola 10 
40 - 954 Katowic* 
/7.000/ 

513411 ; 0315602 
wew.13 ! /0315263-
80 3,-804 [ KWK Kato-
219 [ wice/ 
/58O06H 
KWK Ka-[ 
towice J 

przewodniczący 
oe przew; 

Jan Ludwiczak 
Jan Haśnik - v 
Ludwik Nawrot 
Bolesław Sojka - v-ce przew.KZ 

KWK "Katowice" 

7. Huta im.Lenin* 
30-961D Kraków 28 
, '38.000/ 

Fabryka Wagonów PAFAWAO 
u l . P s t r o w s k i e g o 12 
53 -OCi HflOeTouJ 

n.coo) 

19 797 
-18866 
44666 
49500 
w. 420" I 

0325621 Mieczysław Gil - przewodniczący 
i Stanisław Handzlik - v-ce przew. 
Witold Bawolski - v-ce przew. 
Stefan Jurczyk - v-ce przewodn. 
Edward Nowak 

550907 | 0712431 
/551 1/0715237-
6 61 i DOLMLL/ 
r,r>4 

Do.lmel/ i 
761 

Andrzej Konarski - przewodniczący 
Eugeniusz Jan i szewsk i - v-ce przew 
Czesław C z t e r n a s t e k 
P i o t r Bednarz - Kom.Zakł. w Z-dach 
Edward F a l s i k • DOLMEL 
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2. 5. 
9. Wytwórnia Sprzętu Komunikacyjnego 

PZL - Rzeszów 
ul.Obrońców S t a l i n g r a d u .120 
35-078 Rzeszów 
/ 1 4 . 0 0 0 / 

4 39 80 
46140 

06,324 
10633353 

Adam Matuszczak - przewodniczący 
Jan Ostrowski - v -ce przewodniczący 
S te fan HslGS - v -ce przewodniczący 
Barbara Antas - doradca 

10. B i a ł o s t o c k i e Zakł.-idy Przemysłu 
Bawełnianego FASTY 
u l . P r z ę d z a l ń l a n a 8 
15-688 B i a ł y s t o k 

853385 Je rzy Jemioł^dwski - przewodniczący 
Cezary Noysakowski - v - c e przewodniczący 
Lucjan Piwowarski - cz łonek KZ 
Zenon Ci tko - " 
Mirosław Zni tch " 

Fabryka f.ożysk Tocznych I s k r a 
u l . M i e l c z a r s k i e g o 45 
25-709 Kie lce 

5 l 4 - 5 7 b . 
532-21 
512-81 
534-61 

0612405 
0612.?21 

Marian S t e l m a s i ń s k i - przewodniczący 
Konrad Kozub - z a s t ę p c a przewodniczącego 
I r ena Kurowska - s e k r e t a r z 

12.! Olsztyńskie Zakłady Opon Samocho-
chodowych StOMIL 
Al.Zwycięstwa 68 
10-449 Olsztyn 

307-41 
w. 39 3 

273 

0526361 
0526363 

Zbigniew Przewłocki 
Władysław Grabowski 
MJchał Powroiny 

- przewodniczący 
- członek 
- członek 

13. Wytwórnia Sp rzę tu Komunikacyj­
nego PZŁ Świdnik 
21-040 Świdnik k / L u b l i n a 

120-60-70 
w.52-59 

54-59 
62-59 

0642301 h Zbigniew Puczek - przewodniczący 
Ryszard Kuć - v-ce przewodniczący 
Zofia Bratkiewicz - v-ce przew. 
Alfred Bondas - sprawy socjalne 
Antoni Grzegorczyk - bhp 
Józef Adamczyk - członek ZKZ 

_*4 
14. 

2. 3. 4. 
Zakłady Przemysłu Bawełnianego 
im.Marchlewskiego POLTEX 
ul.Ogrodowa 17 
gl-065_Łódź__ 

15. ! Zakłady Urządzeń Technicznych 
] ZGODA ul.Wojska Polskiego 22 
i 41-603 Świętochłowice 

16. Zakłady Mechaniczne URSUS 
ul.Traktorzystów 1 
02-495 Warszawa 
Ji2.soo£_-

17.i pomoc i współpraca: 
, Ogólnokrajowa Komisja Porozumiewaw-} 
j cza NSZZ "Solidarność" w Polskiej 
i Akademii Nauk ul.Fiszera 14, 
j 80-952 Gdańsk 
j /17.000 w całym kraju/ 
i 
i 

18.i Huta Małapanew Ozimek 
j ul.Kolejowa 1 
j 46-040 Ozimek 

744-11 

457301 
457^401 
457747 
457492 
623290 
626421 

416077 
411271 
w. 124 

261 /huta/ 
w.469 

453 

886397 

033457 
033422 

813470 

0521042 

Jerzy Dłużniewski - przewodniczący 
Paweł Karbowski - v-ce przewodniczący 
Jan Sobczan - v-ce przewodniczący 

Alfred Oklerhalski 
Michał Hewig 
Norbert Broll 

przewodniczący 

Zbigniew Janas - przewodniczący 
Wojciech Gilewski - v-ce przew. 
Jerzy Kaniewski - czł.Prezydium KZ 

Jerzy Milewski - przewodniczący 
Joanna Podgórska _ . e k r p t a r l a t 
Eugeniusz Partyka sekretariat 
Joanna Pilarska,Tomasz Naganowski, 
Zygmunt Pociecha, Wacła.j Petryński,Jerzyl 
Buzek, Jerzy Szafko,Marek,Malicki .Andrzej' 
_2bie^sk^AAnn^JQimowicz 
Krzysztof Ormiński 

\ 
U c h w a ł a W Z D ' ' R e g i o n u O l s z t y ń r 
8 k i e g o w/s s1 a m o r z ą ,d ó w p r a c o w n i ­
c z y c h , i r e f o r m y / g o s p o d a r c z e j . 
1. Rządowa projekty ustaw o przedsiębiorstwie państwowym 
samorządzie pracowniczym nie odpowiadają potrzebom spo­
łeczeństwa i gospodarczym. 
2. W obliczu kryzysowej sytuacji ekonomicznej istnieje 
potrzeba podjęcia działań mających na celu przywrócenie 
efektywności gospodarczej przedsiębiorstwom. Jednym z ta 
kich działań jest powoływanie Samorządów Pracowniczych, 
DzlałalnoSó Komitetów Założycielskich określa regulamin 
KZ SP opracowany przez sieć Komisji Zakładowych NSZZ "So 
lidarność" wytypowanych .wiodących zakładów pracy w Pol­
sce. 
3. WZD uważa za celowe aby wszystkie Komisje Zakładowe 
NSZZ "Solidarność" powołały zespoły d/s Samorządów Pra­
cowniczych, które udzielać będą pomocy ą przygotowaniu 
i tworzeniu autentycznego samorządu w danym przedsię­
biorstwie. 
4. Zarząd przekaże Komisjom Zakładowym do zaopiniowania 
przez załogi projektu ustaw o przedsiębiorstwie społecz­
nym oraz projekt wzorcowej ordynacji wyborczej opracowa­
ny przez w/w sieć Komisji Zakładowych wiodących zakładów 
5. Opinie dostarczać należy do OZO "Stomil" w Olsztynie. 
6. Równocześnie Zarząd winien wystąpić do KKP o podjęcie 
działań mających na celu przyspieszenie rozpatrzenia 
przez Sejm projektu przedsiębiorstwa społecznego, a takż' 
projektu reformy gospodarczej typu samorządowego oraz o 
wzięcie pod uwagę w tej sprawie stanowiska Związku. Sta­
nowisko to zostanie opracowane po społecznej konsultacji 
dokumentów. 
7. WZD w oparciu o aktualne rozeznanie projektu popiera 
projekt reformy gospodarczej typu samorządowego. 
8. Zdaniem WZD, KKP w negocjacjach z Rządem, nie powinna 

wyrazić zgody na zmianę cen przed zatwierdzeniem projek­
tu reformy gospodarczej i harmonogramem jej realizacji. 
Inne stanowisko grozi uzdrowieniem wyłącznie jednej bran 
ży /górnictwa/ kosztem pozostałej części społeczeństwa 
dotkniętej podwyżką cen. Nie rokuje to żadnej nadziei na 
stworzenie mechanizmu ekonomicznego i politycznego mają­
cego uchronić nasz Kraj od przyszłych kryzysów. 
Olsztyn 28.06.81 Walne Zgromadzenie Delegatów 

Regionu Olsztyńskiego 

W n i o s k i K o m i s j i W n i o s k ó w 
III Sesji Krajowej Konferencji d/s Żywności NSZZ "Soli­
darność" Bydgoszcz 22-23.06.1981 r. 
I. W sprawie przedstawionej koncepcji całościowej refor 
my cen żywnoścH 
1. Reforma cen żywności, powiązana reformą cen zaopatrzę 
niowych oraz w imporcie i eksporcie, stanowi w naszym 
przekonaniu zarówno niezbędny element jak i wyjściowy «a 
runek kompleksowej, systemowej reformy gospodarki. Nie 
może ona być operacją izolowaną i posiadać wyłącznie dre 
nażowy charakter, a powinna być czynnikiem likwidacji na 
kazowo-rozdzielcztego systemu zarządzania i przywracania 
mechanizmu rynkowego. Dlatego też "Solidarność" powinna 
mieć "warancje dokonania przebudowy struktur i zmiany 
funkcji Centrum oraz stworzenia warunków samodzielności 
jednostek gospodarczych. 
2. Projekt reformy cen wraz z zasadami jej rekompensaty 
powinien być przedstawiony społeczeństwu jako element 
programu pokonania kryzysu oraz przekazany w trybie pil­
nym Krajowej Komisji Porozumiewawczej naszego Związku w 
celu przeprowadzenia konsultacji wewnątrzzwiązkowej i 
podjęcia negocjacji z Rządem. Równocześnie Związek musi 
dysponować projektami innych rozwiązań wprowadzających fl 
wyjściowe warunki reformy gospodarki. • •"-



4 

D O K - U M E N T Y .308 
3. .Główny kier"Jnek . i cele reformy cen przedstawione w re 

" feracie podstawowym 2.iaidują społeczno-gospodarcze uza­
sadnienie, jakkolwiek nasuwa 84* szereg uwag i wątpllwoś 
ci; 
- niezbędne jest szczegółowe ustalenie czy wielkość i 
struktura podwyżki zapewniają ceny zbliżone do cen równo 
wagi oraz strukturę cen korzystną z punktu widzenia ra­
cjonalnego odżywiania i zapewnienia niezbędnyah relacji 
z cenami płacowymi rolnikom, 
- dane dotyczące wielkości i struktury spożycia per capi 
ta powinny być udokumentowane, są poglądy o zaniżeniu 
wielkości spożycia niektórych artykułów; rozważyć należy 
również okres stanowiący podstawę obllcześ, 
- ponieważ pełna rekompensata'powinna dotyczyć uboższych 
grup ludności, wobec tego niezbędne jest wyliczenie re­
kompensaty w oparciu o strukturę spożycia tych dróg a ni« 
na podstawie struktury spożycia przeciętnego; oznacza to 
najwyżej pełną rekompensatę, a nie nadrekompensatę zwro-> 
tów kosztów utrzymania, 
- rekompensowane winny być wszystkie tytuły dochodowe, 
przy czym nie jest społecznie uzasadnione różnicowanie 
rekompensat zasiłków rodzinnych w zależności od wielkości 
dochodów gospodarstw domowych, 
- główny ciężar kosztów reformy powinny ponieść niewątpli 
wie najlepiej sytuowane grupy społeczne, jakkolwiek nale­
ży przeciwstawić się skrajnej tendencji egalitarnej,prze­
ciwdziałającej uruchomieniu produktywnych motywacji dzia­
łalności gospodarczej najbardziej wydajnych jednostek; 
rozważyć tu zatem nale iy równoległe działania po stronie 
płac, 
- wypłata rekompensat powinna 'być dokonana ex antę w sto­
sunku do zmiany cen a każdy członek społeczeństwa powi­
nien być wcz' •Iniej powiadomiony o wysokości rekompensaty, 
- są artykuły, których społeczna funkcja wymaga interwen­
cji oraz dotowania przez paristwo, 
- reforma cen żywności winna uwzględniać takie podstawowe 
elementy, jak warunki przetwórstwa, dystrybucji,konieczną 
poprawę jakości towarów itp., 
- należy dążyć do przyspieszenia terminu wprowadzenia re 
formy cen, nrzyjmując kryterium roku gospodarczego w roi 
nictwie; przemawia za tym również gwałtowne powiększenie 
się luki inflacyjnej i obawa przed zatamowaniem kolej­
nych rynków; należy precyzyjnie oszacować rozmiary luki 
inflacyjnej, 
- gdyby zrównoważenie rynku żywnościowego okalało się 
przy pomocy tej operacji niemożliwe dopuszczalne jest 
utrzymanie reglamentacji niektórych towarów spożywczych 
/prawdopodobnie tylko mięsa i jego przetworów/. 
II. W sprawie propozycji cząstkowej zmiany oen pieczywa 
przetworów zbożowych oraz mleka od 1.08.1981 r. 
1. Nie dysponujemy dokumentacją do tej propozycji,w zwl$ f ku z czym nie możemy ustosunkować się szczegółowo do 
przyjętej podstawy spożycia, a także proponowanych zmian 
cen. / 
2. Uwagi nasze należy traktować jako nic uzgodnione wstęf 
ne stanowisko. Po otrzymaniu postulowanej dokumentacji 
niezwłocznie przedyskutujemy sugesti" •*roi\y rządowej z 
.poszczególnymi regionami Związku. 
3. Nie widzimy zasadności natychmiastowej zmiany cen mle 
ka ponieważ; 
- nie przewiduje się - przy poprawie Bkupu i dystrybucji 
braku podaży, 
- mleko w przeciwieństwie do przetworów zbożowych nie 
jest wykupywane dla innych celów niż żywienie ludzi, 
- tak wysoka zmiana ceny mleka przy pozostawieniu nieaids 
nionego poziomu pozostałych eon odbije -;1ę katastrofal­
nie na i tak zaniżonym spożyciu. 
4. Zarówno w odniesieniu do komnlokrowej 
cząstkowej proponowana zmiana eony nleka 
jęcia: 
- wyjątkowo cena tego artykułu winni uy ' 

r e f o r m y j a k i 
j e s t n i e d o p r z ; 

lotowan ,*• /w czę­
ś c i / p r z e z p a ń s t w o ; p r a k t y k a t a k a s t o n o w a n a j e s t we 
w s z y s t k i c h k r a j a c h d b a j ą c 
s t w a / m ł o d e j g e n e r a c j i / , 
- w t e j s y t u a c j i c e n a ml 
z ł / l i t r , 
- w r e l a c j i d o i n n y c h c< 
ż o n a / p r a w d o p o d o b n i e wzi-
POR/ . 
3 . Pewną obawę b u d z i wys 
cvsywa i p r z e t w o r ó w z b o ż o . 
n i . i z e k o n i p c n a s t . 
S p o ż y c i e t o bowiem w n i 
ś r e d n i c h j e s t w y ż s z e . W 
Łych g r u p n i e t y l k o n i e 
Ł Q . D l a t e g o s u g e r u j e m y 
o o k . 30 ' t . To samo Uot 
n o s i s i ę d o r o d z i n po : i 
0 . N i o d o p u s z c z a l n a j o • 
w.i, n a l e ż y v/ie;C rozw. . 
we j r e f o r m y c e n . 

Ił 

zdrowie swego apołeczert-
• ni« powinna być wyższa niż 7 
•k i iu cena mleka została zawy-
; od uwagę koszty produkcji w 
! spożycia miesięcznego ple-

•••, stanowiąca podstawę oblicze-
eh grupach dochodowych a nawet 
sytuacji rekompensata dla 
zic zawierała "zysku" ale atr; 
.szenie wyjściowego spożycia 
loka - choć to zaniżenie od-
tcych dzieci. 
ywiście reglamentacja pie-czy-
i.,tn<; przyspieszenie kompleksi 
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PROPOZYCOE REKOMPENSATY DOTYCZĄCE PODWYŻEK CEN 
CHLEBA, PRZETWORÓW ZBOŻOWYCH ORAZ MLEKA / b e * przetworów m l e c z n y c h / 

/ z g ł o s z o n e p r z e z m i n . K r a s i ń s k i e g o na II.I s e s j i Koni e r e n d i 
d / s Żywność*}, B y d g o s z c z 2 2 - 2 3 . 0 6 . / . . 

A. REKOMPENSATA W SFERZE WYNAGRODZEŃ. RENJ, EMERYTUR 

jwyr.okoiSc wynagrodzeń, . Rekompensata 
I r e n t i emerytur 
| m i e o l o c z n i e w zł 
1 
! 
J . . - , : *.— 

do 2 , 0 0 0 
{ 2001 - 2500 
! 2501 - 3000 

3001 - 3500 
i 3501 - 4000 

4001 - 4500 

m i e s i ę c z n a 
w zł • 
p e ł n e > 

200 zł 

300 
280 
260 
240 
220 
2 0 0 

4501 - 5000 200 
5001 - 5500 ! 180 
5501 - 6000 170 
6 0 0 1 - 6500 1 150 
6 5 0 1 - 7000 
7001 - 7500 
7501 - OOOO 
8 0 0 1 - 8500 
8501 - 9000 
.0001 - 0500 
9501 - 1 0 0 0 0 

10001 - 11000 
11001 - 12000 
1 2 0 0 1 — 13000 
13001 - i w iec e j 

120 , 
' 8 0 

40 
20 
0 , 
0 
6 
0 
0 
0 
0 

Zyak / • / 
l u b / - / w zł 

' w otoeunku 
do knoty 
p e ł n e j 
rekompensaty 

• 100 
* 80 
• 60 
+ 40 
• 20 

0 . 
0 

- 20 
- 30 
- 50 
- 80 
- 120 
- 160 
- 180 
- 200 
- 2 0 0 
- 200 
- 200 
- 200 
« 200 
- 200 

M - grupy t e bada zapewne o b j ę t e podatkiem wyrównawczym 

B. REKOWENSATY W SFERZE DODATKCW RODZINNYCH 

{ W y s o k o - dochodu mi«»l«czr»»gd 
I w zł nn 1 o s o b ę w r o d z i n i e 

I dt) 2000 
I 2 0 0 1 - 3000 

.I powyżej 3 0 0 1 . 
u — —. _ _ _ _ — 

Rekompensata 
m-ezna na osoba 
w z) 

220 
• 2 0 0 

150 

| Z y s k / * / l u b 
• t r a t a / - / w 
p r o c e n t a c h 
do wynagrodź. 
r e n t , amerytu 

• 

• 3 
• 3 , 5 
• 2 , 2 
• 1 . 2 
• 0 , 5 

0 , 0 
0 , 0 

- 0 , 3 
- 0 , 5 

i - 0 , 8 
- 1 . 2 

| - 1 . 6 
- 2 . 0 0 
- 2 . 2 

1 - 2.3 
! - 2 .2 

- 2 . 1 
- 2 . 0 * 
- 1 . 8 L 
- 1.6[" 

L — _ -

Zysk / • / 
l u b s t r a t a 
/ - / w zl 

. + 2 0 
, 0 

' - 5 0 

U w a g i d o p r o j e k t u O c h w a ł y R a d y 
M i n i s t r ó w ws z a s a d r e g l a m e n t a ­
c j i m i ę s a i j e g o p r z e t w o r ó w 
podpisanego 

Iz ramienia NSZZ "Solidarność" przez zespó ł roboczy repre­
zentowany przez Krzysztofa Hojjemejera, Marka J a r o c i ń s k i e ­
go oraz prof. J . D i e t l a jako e k s p e r t a . 
1. N i e s ł u s z n i e przy ję to bez zas trzeżeń informacją rządu 
dot . zaniżonego skupu żywca - bez sprawdzenia np. przez 

i s ekcje transportowców poprzez punkt skupu: "Solidarność" 
zakładów Mięsnych w zakres i e uboju i przerobu oraz w t e -

l ren ie z przedstawic ie lami NSZZ RI "Solidarność" w zakre-
I s i e kontraktac j i i w i e l k o ś c i hodowli . 
[ 2 . N i e s ł u s z n i e wyrażono zgodę na z a l i c z a n i e drobiu i po-
Idrobów drobiowych do mięsa I I grupy zamiast z a l i c z y ć po ­
droby do I I I grupy. 

[ 3 . N i e s ł u s z n i e z a l i c z o n o do I grupy węd l in , konserwy jak 
np. wołowina 1 wieprzowina w s o s i e własnym - zamiast do 
|II grupy. 
„Nie można tychże konserw traktować na równi z szynka czy 
•polędwicą konserwową. 
'4. § 5, p. 4 cytuję "stołówki pracownicze, studenckie 
oraz zakłady gastronomiczne prowadzące abonamentowe żywię 
nie pracowników wprowadzają od 1 sierpnia 1981 roku żywię 
nie w oparciu o surowce nie mięsne /nie podlegające regla 
mentowanej sprzedaży/. 
| Zapewnia się dla tych jednostek dostawy podrobów w wyso-
I kości 30% dotychczasowychjlostaw oraz przetworów zbożowych 
i Innych artykułów umożliwiających produkcję dań jarskich 
I - koniec cyt, 
I Komentarz 
'Sformułowanie w nawiasie, że stołówki będą prowadzić żywi 
i nie w oparciu o surowce pozareglamentacyjne odrazu zmie-
; rza do ich likwidacji przy tendencjach rozszerzania się 
reglamentacji np. na wprowadzoną już reglamentację prze­
tworów zbożowych /mąka, ryż, kasze/. 
Mastępne sformułowanie o zabezpieczeniu dostaw w wysokoś­
ci 30% dotychczasowych - świadczy jednocześnie o 70% 
zmniejszeniu dotychczasowych limitów zarówno podrobów jak 
i innych surowców. 
Nie wiem dlaczego zespół roboczy Interpretuje to sformu­
łowanie jako zwiększenie o 30% dotychczasowych dostaw. 
Zespół nie uznał uwag przedstawicieli Łodzi dotyczących! 
- Jednoznacznego sformułowania punktu w brzmieniu propono­
wanym, 

- skreślenie zdania** nawiasie /nie podlegające reglamento wanej sprzedaży/, 
- zmianę słów "zapewnia się" na słowa "zwiększa się". 
5. Stanowczo przeciwstawiamy się oddawaniu kart żywnościo 
wych w przypadkach stołówek pracowniczych, żywienia abo-1 
namentowego, wczasów itp. Sprawa przedszkoli, żłobków /zał 
równo miejskich jak i zakładowych/ stołówek świetlicowych! 
1 szkolnych musi też być jednoznacznie określona w uchwa­
le, co nie ma obecnie miejsca. 
6. Zespół roboczy parafował właściwie między wierszami 
zgodę na zmniejszenie norm żywieniowych zawartych w nowym 
projekcie reglamentacji w przypadku rzekomego braku pokryj 
cia limitów dla wszystkich z wyjątkiem: dzieci, kobiet 
ciężarnych, matek karmiących oraz ludzi chorych. 
Takie podejście związku do spraw reglamentacji jednoznacz-
nie zezwala rządowi na określenie norm reglamentacyjnych 
jako maksymalnych oraz nie mobilizuje do zwiększania ma­
sy mięsnej na rynku wewnętrznym. 
Niejednoznaczne sformułowania dają podstawę do manipula­
cji w zakresie interpretacji uzgodnień. Już obecnie obo­
wiązujące normy spożycia mięsa są na granicy niezbędnego 
minimum, a przy braku innych artykułów uzupełniających 
są znacznie poniżej tego minimum. Nowy projekt pogłębia 
jeszcze te sprawy i spowodować może biologiczne wyniszcza; 
nie ludzi - stwierdzenie to podaję w oparciu o badania i 
analizy ekspertów do spraw żywienia /a nie akademickiego 
środowiska ekonomicznego/ regionu łódzkiego. 
Przeciwstawiamy się także formie podejmowania decyzji zz« 
biurka "lub przed kamerami telewizyjnymi". Chcemy by by-; 
ły podejmowane w terenie, po dokładnym sprawdzeniu infor­
macji kanałami "Solidarności",. a nie w oparciu o sprawoz­
dania resortu. 
Stanowczo protestujemy zatem przeciwko umieszczeniu na­
szych nazwisk w biuletynie AS jako osób podpisujących w 
Imieniu Związku powyższy projekt. 

Jadwiga Szczęśkiewicz 
Józef Kościelski 

M . A p e l 
do wszystkich zakładów produkujących żywność, zaopatrują 
cych w surowce 1 zajmujących się dystrybucją żywności 1 
artykułów pierwszej potrzeby. 
Komisja Zakładowa NSZZ "Solidarność" pracowników zarzą­
du "Społem" WSS w Bydgoszczy zwraca się do wszystkich Ko 
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misji Zakładowych NSZZ "Solidarność", działających na te 
renie wymieńLonych zakładów z apelem o ujawnianie wszyst 
kich rezerw - zapasów żywności, surowców i artykułów nie 
żywnościowych pierwszej potrzeby /np. zapałki, środki 
do utrzymania higieny, środki opatrunkowe, papierosy/ltp 
Aktualna polityka zaopatrzenia w wymienione artykuły na­
szego społeczeństwa, wobec nieoficjalnych informacji o 
tym, że zasoby w kraju nie są tak katastrofalnie niskie 
jak wynikałoby z tego co widzimy na codzioń na rynku, 
wskazuje na manipulowane działanie zmierzające do wywo­
łania niezadowolenia z aktualnej sytuacji rynkowej i usi 
łowania zrzucenia odpowiedzialności za ten stan rzeczy 
na NSZZ "Solidarność". 
Musimy zdecydowanie przeciwstawić się takiemu stawianiu 
sprawy poprzez urealnienie zasobów, jakimi organizacje 
gospodarcze dysponują w kraju. Nasz wspólny wysiłek musd 
być orężem przeć iv ogłupianiu społeczeństwa, że nieZdolt-
ni jesteśmy ani rządzić, ani gospodarzyć się sami. Dowo­
dów na różnice między całościowymi oficjalnymi danymi o 
możliwościach zaopatrzenia społeczeństwa, a również "li 
cjalnymi lecz cząstkowymi informacjami jest wystarczają­
co duż». Chcemy znać prawdę na dziś czvm dysponujemy i 
na co nas stać. Naszym zdaniem istnieje pilna potrzeba 
powołania ogólnokrajowego .jjmitetu Koordynacyjna - t>ys 
pozycyjnego posiadanych zasobów działającego: ramienialub 
pod nadzorem KKP NSZZ "Solidarność". 

za Komisję Zakładową NSZZ "Solidar­
ność" przy WSS "Społem": 
Przewodniczący Andrzej Mazurowicz 

A p e l d o m i e s z k a ń c ó w w o j e w ó d z ­
t w a b i e l s k u - l)!kls(< i e j " 
Zdajemy sobie sprawę z ogromnych trudności rynkowych w 
kraju. Obecna sytuacja gospodarcza jest taka, że prakty­
cznie nie ma rzeczy, po którą nie trzeba by było stać w 
długiej kolejce. 
Tragicznie wygląda sprawa zaopatrzenia w artykuły pierw­
szej potrzeby, a więc żywność, lekarstwa, środki piorące 
i higieniczne. Nie ma papierosów, napojów chłodzących, 
słodyczy a niekiedy nawet brakuje chleba. Powoduje to 
wśród naa zrozumiałe zdenerwowanie. Stajemy się często 
agresywni traktując ekspedientki, sprzedawców, konwojen­
tów oraz Innych stojących w kolejce nie\jako rodaków w 
tej samej biedzie lecz jako wrogów. Pogaiza to wszystko 
i tak już bardzo niewesołą sytuację. W związku z tym Za­
rząd Regionalny NSZZ "Solidarność" zwraca się do wszyst­
kich mieszkańców Podbeskidzia z prośbą o cierpliwość,spo 
kój, o zrozumienie, że wszyscy chociaż nie z naszej winy 
jesteśmy w tych samycti kłopotach. Nie komplikujmy sobie 
zatem dodatkowego życia irytacją, złością i wzajemnym 
przepychaniem. Kolejki kiedyś przecież znikną a póki co, 
bądźmy dla siebie bardziej życzliwi 1 wyrozumiali, bo to 
nas nic nie kosztuje a może wiele dać. 
Bielsko-Biała, 24.06.81 r. Prezydium Zarządu Regional 

nego NSZZ "Solidarność" 
Region Podbsekidzie. 

P r o j e k t K K W z m i a n r o z d z i a ł u 
V S t a t u t u . 
§ 1.1. Władze związkowe wszystkich szczebli pochodzą z 
wyborów. 
2. Kadencja wszystkich władz trwa dwa lata licząc od 
dnia wyborów. 
3. Wybory odbywają się na następujących zasadach: 
1/ głosowanie jest tajne; 
2/ każdy z uprawnionych do głosowania ma tylko jeden 
głos, przyczym głosy te są sobie równe; 
3/ głosuje się "na poszczególnych kandydatów; 
4/ nie ogranicza się liczby kandydatów zgłaszanych na 
każde z miejsc mandatowych; 
5/ zasady te nie mogą być uchylone pod rygorem nieważnoil 
ci wybovów. 
§ 2.1. Prawo kandydowania /bierne prawo wyborcze/ posia­
dają ci, którzy na danym szczeblu mają prawo udziału w 
głosowaniu /czynne prawo wyborcze/. 
2. Tę samą funkcję w Związku można pełnić tylko przez 
dwie następujące po sobie kadencje. 
3. Nie można łączyć z sobą pełnienia następujących funk­
cji związkowych: 
1/ przewodniczącego i członka prezydium z analogicznymi 
funkcjami na innych szczeblach władz związkowych; 
2/ funkcji w zarządzie i komisji rewizyjnej tego samego 
szczebla. 
4. Nie można łączyć funkcji z wyboru w zarządzie, prezy­
dium 1 komisji rewizyjnej z pracą w administracji zwiąż-
krwej. 
5. Nie może pełnić żadnych funkcji związkowych ani pias­
tować mandatu delegata osoba: 
1/ zajmująca kierownicze stanowisko w zakładzie pracy 
/dyrcktorzi'. zastępcy dyrektorów, kierownicy, zastępcy 
kierowników zakładów pracy oraz kierownicy w wielkich 
zakładach pracy, a także osoby na stanowiskach kierowni­
czych bezpośrednio podlegające dyrekcji/. W Innych przy­
padkach decyzję o uznaniu stanowiska zą kierr znicze po-

\ dojmuje zakładowe walne zebranie członków lub delegatów; 
_ 2/ pełniąca z wyboru luli etatowo funkcje w instancjach 
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§ 3.1. Komisje wyborcze wszystkich szczebli powoływane 
są na każdym szczeblu przez właściwe organy wykonawcze 
Związku /Komisję Krajową, rządzą regionalny, zarząd okrę­
gowy oraz komisję zakładową/ nie później niż: 
1/ Krajowa Komisja wyborcza - na pół roku przed wygaśnię­
ciem mandatów delegatów na Zjazd Krajowy; 
2/ Regionalna Komisja Wyborcza i Okręgowa Komisja Wybor­
cza - na 3 miesiące przed wygaśnięciem mandatów delega­
tów; 
3/ Zakładowe Komisje wyborcze - na jeden miesiąc przed 
wygaśnięciem mandatów delegatów. , 
2. Komisje wyborcze pełnią funkcje techniczno-organizacy 
ne oraz nadzorują prawidłowość przeprowadzenia wyborów 
w oparciu o statut i ordynację wyborczą. Nie posiadają 
, one uprawnień komisji mandatowych. Za swą działalność od 
powiadają one wyłącznie przed właściwym zebraniem dele­
gatów oraz koir, i s ja wyborczą wyższego szczebla. 
3* war Łani i - Członkowie komisji wyborczej nie mogą kan-, 
dydowac do władz związkowych togo samego szczebla. W 
przypadku zgłopzenia ich kandydatury i wyrażenia zgody * 
na kandydowanie muszą zrezygnować z pracy w komisji wyboi 
'' 2 e j . 
wariant II - Członkowie komisji wyborczej mogą kandydo­
wać do władz związkowych. 
4. Nie mogą być członkami komisji wyborczych członkowie 
prezydium. 
§ 4.'Prawo zgłaszania kandydatów do władz Związku mają, 
spośród siebie delegaci na zebrania delegatów danego 
szczebla. 
§ 5.1. Zastrzeżenia w stosunku do delegatów oraz kandyda­
tów do władz związkowych może zgłosić imiennie każdy 
członek Związku do właściwej komisji wyborczej. Komisja 
przedstawia zgłoszone zastrzeżenie zebraniu delegatów 
wraz ze swą opinią co do jego zasadności. 
2. Jedli zebranie delegatów uzna zasadność zastrzeżeń 
wobec delegata powinno ono zawiesić go w jejo prawach i 
zwrócić się do zebrania wyborców o odwołanie go 1 wybór 
innego. 
3. W stosunku do kandydata do władz' związkowych zebranie 
delegatów może podjąć decyzję o skreśleniu go z listy 
kandydatów. 
§ 6.1. Wybory delegatów do zebrań delegatów-wszystkich 
szczebli, za wyjątkiem delegatów na Zjazd Krajowy, odby­
wają się przy udziale co najmniej połowy uprawnionych do 
głosowania. 
2. Wybory władz związkowych wszystkich szczebli oraz de­
legatów na Zjazd Kra Iowy wymagają dla swej ważności 
udziału co najmniej 2/3 delegatów. 
3. W wyborach przeprowadzanych w zakładach pracy o ruchu 
ciągłym lub systemie zmianowym uniemożliwiającym, lub w 
istotny sposób utrudniającym obecność połowy uprawnionyc 
do głosowania członków zakładowej organizacji "wiązkowej 
można, za zgodą okręgowej komisji wyborczej i pod jej 
nadzorem, przeprowadzić głosowania cząstkowe lub, bez 
zwoływania zebrania, głosowanie za pomocą urny. 
§ 71.1. Wybranym zostaje ten kandydat, który uzyska kołe£ 
no największą ilość głosów jednak nie mniej niż 50% + 1 
biorących udział w głosowaniu. 
2. Jeśli w pierwszej turze głosowania nie zostaną obsa­
dzone wszystkie mandaty należy przystąpić do drugiej tu-
3. W drugiej turze udział biorą ci spośród kandydatów, 
którzy otrzymali kolejno największą ilość głosów. Ilość 
kandydatów nie może być większa niż dwukrotna liczba po­
zostałych do obsadzenia mandatów. 
§ 8. Normę przedstawicielską w wyborach delegatów okreś­
la dla delegatów na: 
1/ Zjazd Krajowy - Krajowa Komisja Wyborcza; 
2/ walnych aebrań delegatów - regionalne komisje wyborcze 
.' 3/okręgowych zebrań delegatów - okręgowe komisje wyborcze 
4/w zakładach powyżej 500 członków Związku - zakładowe 
komisje wyborcze. 
§ 9.1. Wybory władz organizacji zakładowych w zakładach 
skupiających do 500 członków Związku mają charakter wy­
bojów bezpośrednich. 
2. w organizacjach zakładowych skupiających powyżej 500 
członków bezpośrednio wybiorą się jedynie delegatów na 
zakładowe zebrania delegatów. 
§ 10 i, Wybory delegatów na okręgowe zebrania delegatów 
przeprowadzane są w obwodach wyborczych i mają charak­
ter bezpo.lrodni: . 
2. Organizacja zakładowa zrzeszająca liczbę członków za­
mykającą się w przedziale normy przedstawicielskiej lub 
jej wielokrotności, si-.anowi naturalny obwód wyborczy. 
3. Organizacje zakł.idowe o mniejszej liczbie członków 
tworzą wielozakładowe obwody wyborcze. 
4. Obwody K/orzy okręgowa komisja wyborcza na wniosek 
organizacji zakładowych lub z własnej inicjatywy. 
5. Obwody wyborcze tworzone są wyłącznie w oparciu o za­
sadę terytorialnego sąsiedztwa. 
§ ll.l. Delegatów sn wn I ne zebranie delegatów w regionie 
wybier.-ją okręgowe '.obrania delegatów /§ 2"1. ust.l.pkt.4 
2. Delegata* śa Zjazd K' ijowy wybierają regionalne wal­
ne zcbrani.1 delegatów /§ 23. ust.l, pkt.4/. 
§ 12.1. Odwołanie r.zł.cnhn władz związkowych i delegata 
odbywa się na takich samych zasadach jak wybór. 
2. 7. wnioskiem o odw<j| inic, skierOwanypi do komisji zakła 
lowej lub zarządu, BOZI wystąpić 1/5 członków związku w ' 
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obwodzie wyborczym lub 1/5 delegatów zel ranią delegatów 
danego szczebla. 
3. Komisja zakładowa lub właściwy zarząd zobowiązane są 
do przedstawienia wniosku o odwołanie na najbliższym ze­
braniu delegatów, a w sytuacji uzasadnionej do natych- • 
miastowego zwołania zebrania delegatów. 
U z a s a d n i e n i e 
wprowadzenia do Statutu rozdziału - zasady wyboru władz 
Związku. 
Doświadczenia zebrane w czasie wyborów do władz organiza-
cji zakładowych i regionalnych wskazują na potrzebę ściś­
lejszego uregulowania statutowego zasad wyboru władz 
Związku, zebrania ich w odrębnym rozdziale statutu. Wady 
dotychczasowego uregulowania wynil ają z rozrzucenia prze­
pisów wyborczych /rozdz. II,III i IV/, ich ogólności umo­
żliwiające różnorodną interpretację, pominięcia zagadnie) 
istotnych, a wreszcie różnic pomiędzy regulacją stautową 
a tak zwanymi "ordynacjami wzorcowymi", "wytycznymi" l 
"zaleceniami". Zebrane z poszczególnych regionów ordyna­
cje do władz organizacji zakładowych i regionalnych opra­
cowane na podstawie różnorodnych zaleceń; przy dużej 
swobodzie KZ i zarządów regionalnych /MKZ/ do stanowie­
nia własnych przepisów:,są w większości wyraźnie sprzecz­
ne ze statututem. Jeśli nawet taka sprzeczność nie wystę­
puje, wprowadzają one rozwiązania umożliwiające w prakty­
ce zniekształcenie wyników głosowania. Wady tych ordyna­
cji są bardziej widoczne w wyborach regionalnych. Ten 
stan uzasadnia konieczność upprządkowania zasad prawa wy­
borczego i wprowadzenia ich do statutu w postaci odrębne­
go rozdziału. 
Zespół roboczy KKW przedstawiając projekt rozdziału - za­
sady wyboru władz Związku uwzględnił w swym opracowaniu 
zarówno postanowienia statutu, jak i odpowiadające im roi 
wiązania zawarte w zgodnych z nim ordynacjach wyborczych 
do Władz organizacji zakładowych i regionalnych. Projekt 
uzupełniony jest o zasady wyboru władz okręgowych, kt<5rycl 
wprowadzenie zaproponowaliśmy w projekcie zmian rozdziału 
IV statutu. Nie uważamy tego projektu za ostateczny. Ma 
on stanowić punkt wyjścia do dyskusji, stąd też wdzięczni 
będziemy za wszelkie uwagi i propozycje prowadzące do 
udoskonalenia tekstu. 

Zespół roboczy KKW 

U c h w a ł a I W Z D w o j . w r o c ł a w s k i e g o 
W związku z przystąpieniem do ponadwojewddzkiego regic 

nu Dołnoślaskieao z siedziba we Wrocławiu Walne Zebranie 
Delegatów województwa wrocławskiego przyjmuje następują­
ce stanowisko: 
1. Poszczególnym województwom przysługuje w Zarządzie i 
Komisji Rewizyjnej regionu Dolnego Śląska liczba miejsc 
proporcjonalna do liczby członków związku w tych wojewódz 
twach. 
2. Listy członków Zarządu i Komisji Rewizyjnej, wybranych 
przez Walne Zebranie Delegatów poszczególnych województw," 
przedstawione zostaną Walnemu Zebraniu Delegatów regionu 
Dolnego Śląska z wnioskiem aby w tajnym głosowaniu zosta­
ły one uznane za części składowe władz regionu. Walne Ze-*' 
branie Delegatów regionu Dolnego Śląska dokona ponadto wy 
boru przewodniczącego Zarządu Regionalnego. 
3. W poszczególnych województwach wchodzących w skład re­
gionu Dolnośląskiego utworzone zostaną oddziały wojewódz­
kie Zarządu Regionalnego, złożone z działających 
na terenie danego województwa. Przewodniczący oddziału 
wojewódzkiego może być równolegle wybrany przewodniczącym 
zarządu regionalnego. "Pozostali przewodniczący oddziałów 
wojewódzkich powinni mieć rangę wiceprzewodniczących Za­
rządu regionalnego." 
4. Komp etencje w zakresie proklamowania strajku przysłu­
gują wyłącznie zarządowi regionu Dolnośląskiego, jako sta­
tutowej władzy regionalnej. 
5. Oddziały wojewódzkie kierują bieżącą działalnością 
związku na terenie swoich województw dysponując władzą 
delegowaną z ramienia zarządu regionu Dolnośląskiego -
z wyjątkiem uprawnień decydowania o strajku. 
Wrocław 23.06.1981 r. 
A p e l d o c z ł o n k ó w N S Z Z " S o l i 
d a r n o ś ć " R e g i o n M a z o w s z e . 
Apelujemy do członków naszego Związku, '••'.• zrezygnowali 
z żądań prowadzących do powstania nowych przywilejów dla 
poszczególnych grup branżowych i zawodowych. 
Wzywamy pracowników poszczególnych branż i zawodów do :f 
zygnacji ze specjalnego uprzywilejowania określonego ukł 
darni zbiorowymi pracy bądź "kartami praw". 
Chodzi bowiem o zniesienie wszelkich przywilejów, o za­
pewnienie wszystkim obywatelom warunków godziwego życia. 
Żądanie szczególnych preferencji w jakiejkolwiek dziedzi 
nie jest sprzeczne z podstawową ideą "Solidarności". 
Stawianie takich żądań i ich spełnianie grozi rozbiciem 
ruchu i skłóceniem społeczeństwa, a mnożenie indywidual­
nych przywilejów przesłania nasz właściwy cel. 
Układy zbiorowe pracy powinny być zawierane dopiero po 
ustaleniu zasad nowego systemu gospodarczego i zasad sys 
temu płacowego. Układy te powinny być jednolite we wszyst 

kich branżach i zawodach. Powinny też obejmować raczej zawody niż branżo. 
Warszawa 27.06.81 I Walne Zebranie Delegatów NSZZ 
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pkt.3 litera c/ zamiast słów: "poda-
i sejmowemu wymiaru sprawiedliwości w tym 
powinno być: "poddania nadzorowi sejmowemu 

anią,w tym prokuratury., która powinna być 
resortu sprawiedliwości". 
ale T H pkt.3 litera c/ zamiast słów: "Dla-
jemy przywrócenie niezależności sądom i uz-
leju nieusuwalności sędziów powinno być: 
przywrócenie niezależności sądom i zagwa-
ieusuwalńości sędziów z równoczesną likwida-
ności sędziów Sądu Najwyższego", 
iale IV,pkt.3 litera a/'po słowach:"... na 
/ywszy" dodać "...tak,aby stał się on rzeczj 
icielem suwerennych praw narodu". 

/proj-uchwały,patrz:AS nr 20, s. 306/ 

A k t e r e k c y j n y P o m n i k a R a d o m s k i e g o 
Ad maiorem Dei glorjara et perpetuam rei memoriam 
My Niezależny Samorządny Związek Zawodowy "Solidarność" 
ziemia Radomska i mieszkańcy Ziemi Radomskiej oraz wszys­
cy goście.i Przyjaciele przybyli na uroczystość poświęce­
nia Kamienia węgielnego pod "Pomnik ludzi skrzywdzonych 
w związku z robotniczym protestem 10 czerwca 1970 r." : 
zgromadzeni w Radomiu, u zbiegu ulic Stefana Żeromskiego 
i I-go Maja duchowo zjednoczeni z pierwszym synem Narodu 
Polskiego - papieżem Janem Pawłem II /bo 16 października 
1978 rp - arcybiskupem metropolitą Krakowa a w dniu 21 
sierpnia 19 77 rp - Koronatorem Pani Ziemi Radomskiej w 
Błotnicy / dziś - cierpiącym po bestialskim zamachu na 
Jego życie; pozostający w bólu i narodowej żałobie po 
śmierci Ojca Narodu -Stefana Kardynała Wyszyńskiego,Pry­
masa Polski, odwołanego do wieczności na rok przed jubi­
leuszem sześćsetlecia królowania Pani Jasnogórskiej; w 
pierwszym roku pasterskiego posługiwania w Diecezji Sando 
miersko-Radomskiej biskupa Ordynariusza Edwarda Materskie-
go, zachowując w pamięci czyny ojców w wielkich roczni­
cach narodowych i mając świadomość wielu niesprawiedli-
w^ości jakich doznały pokolenia Polaków walczących o wol­
ność i prawa do Ojczyzny naszej. 

W pięćsetną rocznicę przybycia do' Radomia i dwuletnie­
go sprawiedliwego zarządzania stąd Polską królewicza Kazi­
mierza Jagiellończyka - świętego patrona Litwy, młodzieży 
polskiej i naszego miasta, 
w stodziewięćd^iesiątą rocznicę Konstytucji 3-go Maja -

gdy po latach zezwolono ją świętować, 
w stopięćdziesiątą rocznicę zrywu narodowowyzwoleńczego 

w Powstaniu Listopadowym, 
w studwudziestą rocznicę krwawego stłumienia manifesta­

cji warszawskich,\ inicjujących Powstanie Styczniowe, gdy 
solidarność mieszkańców Radomia wyrażono usypaniem kopca-
pomnika "z krzyżem i wieńrem cierniowym - pośród śpiewów i 
nabożeństw patriotycznych, 
w szcześćdżiesiątą rocznicę zdławienia Powstań Wielko­

polskich i sześćdziesiątą rocznicę Powstań Śląskich, w 
których synowie ziemi Radomskiej uczestniczyli, 
w dwudziestąpiątą rocznicę robotniczego protestu na uli­

cach Poznania oraz w czas wielkich rocznic protestów stocz 
niowców Wybrzeża, 
mając na względzie dobro Ojczyzny naszej 
oraz prawo każdego człowieka do poszanowania i godności 
osobistej postanawiamy: 

przywrócić dobre imię zbeszczeszczonym i skrzywdzonym 
ludziom pracy Ziemi Radomskiej i wszystkim, których nie­
sprawiedliwość spotkała za okazanie różnorakiej pomocy 
poszkodowanym. 
Przez dzisiejsze złączenie naszych myśli, serc i modlitw, 
przez złożenie kamienia węgielnego pod przyszły Pomnik, 
przez pełne szacanku bratniego złożenie urn z ziemią ze-
- braną z ulic Poznania i Gdańska, niech będzie im wszystkin 
zadośćuczyni "m om i znakiem Solidarności dla pokoleń Pola­
ków, Hi 'lt> Narodu i błogosławieństwem pokoju... 
Krajowa Kumisj i Porozumiewawcza Biskup Diecezji Władze 
i Międzyzakładowa Komisja Robo- Sandomiersko- miasta 
tnicza ?1SZ2I "Solidamońć"Ziomia Radomskiej Radonia 
Radomska 
Radom, w dniu 25 czerwca rp 1481 w piątą rocznicę Ro­
botniczego Protestu Radomian w czasie - jak pragniemy 
ufać - moralnego odrodzenia Ojczyzny naszej zawsze miłują 
cej wolność, szanującej przekonania; będącej Matką dla 
Polaków a z Narodami Ościennymi szukającej Bożego Ładu w 
Europie. OQ 

mm 



D O K U M E N T Y .312 I 
U c h w a ł a d e l e g a t ó w f u n k c j o n a r i u s z y MO 
.Powyższa uchwała została podjęta na zebraniu założyciel­
skim Ogólnopolskiego Związku Zawodowego Funkcjonariuszy 
Milicji Obywatelskiej w dniu 2.06.1981 r. w Warszawie 
przy ul. Stalingradzkiej 30. 

Kraj nasz przeżywa głęboki kryzys społeczno-gospodar­
czy. Sierpień1 1980 r. zapoczątkował proces socjalistycz­
nej odnowy i przyniósł Polsce nadzieję na lepsze jutro. 
Celem odnowy jest likwidacja skutków błędów popełnionych 
w polityce społeczno-gospodarczej na przestrzeni wielu 
lat i przywrócenie funkcjonowania w życiu społecznym za­
sad makrsizmu-leninizmu. W wydarzeniach 1956, 68, 70,76 
dochodziło do konfliktów społecznych, w których Milicja 
Obywatelska używana była do tłumienia^ słusznych wystąpień 
narodu, przeciwstawiającego się narastającym deformacjom. 
Występowanie przeciwko społeczeństwu, do którego ochrony 
zostaliśmy powołani stanowiło dramat dla nas samych. 

W konsekwencji rola, jaką w tych wydarzeniach spełnia­
liśmy, doprowadziła do spadku autorytetu Milicji Obywatel* 
sklej, gdyż w odczuciu obywateli występowaliśmy wyłącznie 
jako organ represji i przymusu politycznego. Polityczne 
metody rozwiązywania kryzysu sierpniowego zrodziły w nas 
nadzieję, że Milicja Obywatelska zajmować się będzie za­
pewnieniem ładul porządku oraz zwalczaniem przestępczoś­
ci - czyli zadaniami, do których zostaliśmy powołani. Wy­
konywanie tych zadań nie jest jednak możliwe bez poparcia 
społecznego. Ostatnie wydarzenia wskazują na dość częste 
utrudnianie funkcjonariuszom Milicji Obywatelskiej wykony­
wanie ich obowiązków mimo istnienia nie budzących wątpli­
wości podstaw prawnych. W tej sytuacji konieczne jest zde­
cydowane działanie xnaszej strony. 

Z uwagi na to, że kierownictwo Ministerstwa Spraw Wew­
nętrznych i Komendy Głównej Milicji Obywatelskiej zajęło 
pozycję wyczekującą, niezbędnym stało się danie wyrazu dą­
żeniom wszystkich funkcjonariuszy MO do odzyskania zaufa­
nia społecznego. Dalsze pozostawanie w pozycji wyczekują­
cej może doprowadzić do wzrostu zjawisk patologii społecz­
nej opóźniającej proces odnowy. Odzyskanie zaufania spgłe-
-znego możliwe jest tylko przez czynne włączenie się Mili-
11 Obywatelskiej w nurt posierpniowych przemian. Pełne 
sączenie się w ten nurt uzależnione jest jednak od stwo-
'.enia odpowiedniego klimatu społecznego. 
Brak organizacji związkowej funkcjonariuszy MSW zrodził 

, intaniczną, oddolną inicjatywę powołania związku zawodo­
wo funkcjonariuszy MO. W celu realizacji tej inicjatywy 
iniu 2.06.1981 r. na zebraniu delegatów jednostek Mili-
i Obywatelskiej został powołany Komitet Założycielski 
>ą^zku Zawodowego Funkcjonariuszy MO z siedzibą w Warsza 
?. Związek nasz włączy się czynnie w nurt posierpniowych 
».emian odnowy podejmując inicjatywy zmierzające do poprą 
ładu i porządku publicznego w PRL. Celem Związku ma być 

podniesienie społecznej rangi milicyjnego zawodu i mundu­
ru, jak teżjochrona prawna funkcjonariuszy MO i ich rodzin 
oraz dbałość o warunki pracy i życia. Związek Zawodowy FMO 
będzie organizacją otwartą dla wszystkich funkcjonariuszy, 
bez względu na przynależność partyjną, organizacyjną, 
wyznawany światopogląd, zajmowane stanowisKo SIUZDOWB. 
Terenem działalności Związku będzie teren PRL. Podstawo­
we zasady działalności Związku Zawodowego FMO wynikać bę­
dą z ustawy o związkach zawodowych. Związek nasz będzie 
współpracować z innymi organizacjami działającymi w stru­
kturze Milicji Obywatelskiej. Przynależność do Związku 
będzie traktowana na zasadzie pełnej dobrowolności. Szcze ' 
gółowe zasady działania i cele związku określi statut. 

W celu reprezentacji inicjatywy powołany został organ 
uprawniony do reprezentowania Związku Zawodowego FMO o 
nazwie Prezydium Komitetu Założycielskiego Związku Zawodc 
wego FMO w składzie: 

I.Sierański - przewodniczący 
E.Szybka - wiceprzewodniczący , 
"K.Kalinka - j.w. 
K.Durek - sekretarz 
J.Sekuła - skarbnik 

Dalej następują nazwiska i adresy delegatów pozostałych 
Komend. 
K o r i u n i k a t 
W dniu 26.06.|lroku pełnomocnicy KKP "/M.Gił i J.Kłys/ do roz­
mów z Rządem i Sejmem w sprawie ustaw o samorządzie pracowni­
czym i o przedsiębiorstwie spotkali się w Warszawie z praedsta 
wicielami Sieci NSZZ "Solidarność" wiodących zakładów pracy i 
OPSZ wjCKP. F*»VJT 
Podjęto następujące ustalenia: 
1/ powołania zespołu "Solidarności" d/s koordynacji przedsię­
wzięć Związku w dziedzinie samorządu. W skłrd zespołu wchodzą 
przedstawiciele KKP, Sieci, OPSZ, Centrum Obywat3łskich Ini­
cjatyw Ustadowadczych. 
2/ OPSZ zobowiązał się do nawiązania w najbliższych dniach kor 
taktów z Sejmem w/s ustaw o samorządzie 1 przedsiębiorstwie. 
3/ opracowany przez Sieó projekt "Ustawy o przedsiębiorstwie 
społecznym" zostanie przedstawiony opinii publicznej jako spo­
łeczny projekt ustawy o przedsiębiorstwie 1 samorządzie. 
4/ Sieć i OPSZ przedstawią KKP najdalej do 15 lipca projekt 
rozwiniętego stanowiska "Solidarności" w sprawie samorządu 
pracowniczego. Projekt ten ma być oparty na wspólnie ustalo­
nych zasadach reformy gospodarczej. 
5/ Poparto inicjatywę Sieci o zwołaniu w najbliższych dniach 
w Gdańsku zebrania informacyjno-konsultacyjnego w/s samorządów 
pracowniczych. 
Zwracamy się do wszystkich ogniw związkowych o informowanie o 
pracach podjętych przez grupę koordynacyjną 1 odwrót:.ie prze­
syłanie własnych uwag na powyższy temat. 
Adresy: MKZ Gdańok ul. Grunwaldzka 103, Jacek Kłys 

Huta im. Lenina, Kraków, Mieczysław Gil 

W y s t ą p i e n i e p r z e d s t a w i c i e l a 
" S o l i d a r n o ś c i " n a W o j e w ó d z k i e j 
K o n f e r e n c j i P Z P R w e W r o c ł a w i u 

27.06. na zaproszenie Prezydium Wojewódzkiej Konferencji 
PZPR we Wrocławiu przybyli na salę obrad przedstawiciele 
Zarządu Wojewódzkiego NSZZ "Solidarność". 
Głos zabrał J.Balenkowskl. Oto treść jego wystąpienia: 
"Jestem chyba pierwszym działaczem Solidarności, który 
występuje jako oficjalny przedstawiciel Związku na kon­
ferencji partyjnej szczebla wojewódzkiego w roli zapro­
szonego gościa. Okoliczności tego zaproszenia są nam zna­
ne. Wiemy - także z oficjalnych wypowiedzi - że branżowe 
związki zawodowe i Solidarność nie zawsze są traktowane 
na równi. Mówi się wyraźnie o popieraniu związków branżo­
wych. Tymczasem w relacji między władzą a społeczeństwem 
szczególne znaczenie mają stosunki między naszym nieza­
leżnym, nie podlegającym sterowaniu przez organizacje po­
lityczne i nie wchodzącym w skład FJN związkiem, a par­
tią sprawującą władzę polityczną w państwie. Wyjście z 
kryzysu możliwe jest tylko drogą dialogu i społecznych 
porozumień, których stroną musi być Solidarność. 
Nie rościmy sobie pretensji do monopolu społecznej re­

prezentacji, choć w woj. naszym na około pół miliona osót 
związanych z gospodarką uspołecznioną ponad 430 tys. na­
leży do naszego związku. Doceniamy fakt, że zaproszenie 
nas na konferencję nie mieści się w dotychczasowych sche­
matach. Doceniamy również rosnący wpływ, jaki na bieg 
spraw publicznych wywierają dziś - w odróżnieniu od cza­
sów przedsierpniowych - rzesze członkowskie PZPR. 
Zresztą w naszych szeregach znajduje się ponad milion 
członków partii chociażby z tego powodu wypada mi podzię­
kować delegatom na konferencje za zaproszenie. Przyjęliś­
my je nie bez obaw o sposób przedstawienia sprawy w środ­

kach' masowego przekazu. Nieufność pod ich adresem opiera 
ię na przykrych doświadczeniach - nie tylko z okresu 

przedsierpniowego i późniejszych momentów napięć, ale 
niestety także z ostatnich dni. 
O I Walnym Zebraniu Delegatów NSZZ "Solidarność" woje­

wództwa wrocławskiego lokalne środki przekazu zamieściły 
tylko zdawkowe wzmianki, a "Słowo Polskie" znalazło na 
swych łamach miejsca nie na informacje, lecz na dezinfor­
mację. 
Zwracam się z tej trybuny do przedstawicieli prasy, radia 
i tv, aby wystąpienie, które wygłaszam z ramienia Zarządu| 
Regionalnego Wrocławskiej "Solidarności" przekazali bez 
zniekształceń. Bez prawdomówności środków masowego prze­
kazu polityka porozumienia pozbawiona będzie wiarygod­
ności, a władze - niezbędnego zaufania społecznego. 
Przy okazji korzystam z obecności na tej sali prezesa Ko­
mitetu do Spraw Radia i Telewizji - Zdzisławą Balickiego 
- by zaapelować raz jeszcze o bezpośrednią transmisję te­
lewizyjną z uroczystości odsłonięcia pomnika Ofiar Wyda­
rzeń 1956 r. w Poznaniu. 
Dzisiejsza konferencja poprzedza IX Nadzwyczajny Zjazd 

PZPR, z którego wyjątkowej roli wszyscy zdajemy sobie 
sprawę. Stworzenie warunków pokoju społecznego, bezpie­
czeństwa zewnętrznego Polski godnego życia jej obywateli 
wymagać będzie od wszystkich wiele wysiłku, wyobraźni i 
poczucia odpowiedzialności. Nie może się powtórzyć sytua­
cja, w której rządząca partia funkcjonowałaby jako towa­
rzystwo asekuracji tych, którzy utracili społeczne zaufa-1 
nie. \ 
Kończąc, chciałbym złożyć zebranym życzenia owocnych 

obrad. Proszę nam wybaczyć, że musimy już opuścić sale 
obrad ale Sami znajdujemy się w przededniu ponadwojewódz-| 
kiego zjazdu "Solidarności" Dolnego Śląska. /Biuro infor­
macyjne MK7 Wrocław/. 

31. 



O P R A C O W A N I A f E K S P E R T Y Z Y 
P r o j e k t S t a t u t u S a m o r z ą d u 
Z a ł o g i F a b r y k i S a m o c h o d ó w 
O • o b o w y c h. 
Wstąpi Niniejszy projekt statutu został opracowany w c« 
lu realizacji społecznego zapotrzebowania na odnowę, sa-
morządn~--ej działalności załóg i powrotu do tradycji 
sprzed 25 lat, a szczególnie w celu realizacji powszecl 
nego żądania, aby organ/5 samorządu stanowiły autentycz­
ną reprłientację załogi wybraną w demokratycznych wybo­
rach oraz by zakres działania tych organów przystosowa­
ny był do nowych warunków funkcjonowania przedsiębior­
stwa państwowego. 
Ze wzglądu na brak uregulowań prawnych w zakresie re­
formy gospodarczej, zasad działalności przedsiębiorstw 
i samorządów pracowniczych przyjęto założenie autonomij 
i samofinansowania przedsiębiorstwa oraz samorządność 
załogi. Założono także realizację postulatów pełnej de­
mokracji wyborczej do władz samorządu. 
Takie żądania występowały bowiem w większości opinii 
zgłoszonych do pierwszego projektu. 
Z uwagi na możliwość wejścia w życie niniejszego tym­
czasowego statutu przed ustawowym uregulowaniem auto­
nomii oraz samorządności przedsiębiorstw i ich załóg, 
stosowanie jego postanowień musi być z konieczności -
ograniczone, jeżeli wystąpi sprzeczność między uregulo­
waniami statutu, a obowiązującymi przepisami prawa. 
1. Postanowienia wstępne: 
§ 1. Samorząd Załogi zarządza całokształtem działalnoś­
ci społeczno-gospodarczej przedsiębiorstwa. 
§ 2. Zarządzanie przedsiębiorstwem realizowane jest w 
trybie niniejszego statutu bezpośrednio przez załogę 
oraz pośrednio przez jej przedstawicieli wybranych do 
rad samorządu. 
§ 3 . Rada Samorządu Załogi jest najwyższym i jedynym 
przedstawicielem samorządu załogi. 
| 4. Statut niniejszy określa: 
1/ zadania samorządu załogi; 
2/ strukturę organizacyjną samorządu załogi; 
3/ prawa i obowiązki rady samorządu załogi i jej prezy­
dium; ' 
4/ zasady współdziałania samorządu załogi z kierownic­
twem przedsiębiorstwa, zakładu /pionu/; 
5/ zasady współdziałania z organizacjami społeczno-po­
litycznymi i społeczno-zawodowymi; 
6/ ordynację wyborczą; 
7/ tryb interpelacji i zapytań; 
8/ tryb przyjęcia statutu przez załogę. 
II. Zadania samorządu: 
§ 5. Zadaniem samorządowej działalności załogi jest 
wszechstronne dążenie do osiągania ekonomicznej efektyw 
ności wykorzystania potencjału ekonomicznego oraz łącze 
nie interesu przedsiębiorstwa i załogi z interesami 
ogólnospołecznymi. 
III. Struktura organizacyjna samorządu: « 
§ 6. Samorząd przedsiębiorstwa stanowi cała jego zało­
ga. 
§ 7.1. Organami samorządu są: 
1/ zebranie ogólne załogi; 
2/ rada samorządu załogi przedsiębiorstwa i jej prezy­
dium; 
3/ Rady Samorządu zakładów na pełnym lub ograniczonym 
rozrachunku wewnętrznym i ich prezydia; 
4/ rady samorządu pionów lub części pionów funkcjonal­
nych przedsiębiorstwa i ich prezydia. 
2. Rada Samorządu Załogi Przedsiębiorstwa może powoły­
wać organy pomocnicze, komisje i zespoły roboczo-kon-
trolne oraz ekspertów spośród swoich członków oraz in­
nych pracowników przedsiębiorstwa, jak również spoza ze 
trudnionych w przedsiębiorstwie. 
IV. Prawa 1 obowiązki samorządu i jego organów: 
§ 8.1. Podstawową formę zarządzania przedsiębiorstwem 
przez samorząd stanowią zebrania ogólne załogi w ich 
jednostkach organizacyjnych. Na zebraniach tych pracow­
nicy zaznajamiają się z działalnością produkcyjną swo­
jej jednostki oraz przedsiębiorstwa, oceniają tę dzia­
łalność i działalność rad samorządowych, a także zgła­
szają wnioski, interpelacje i zapytania do kierownictwa 
swojej jednostki oraz rady samorządu. 
2. Postanowienia podjęte na zebraniach ogólnych załogi 
stanowią podstawę do działania dla rady samorządu zało­
gi-
§ 9. Rada Samorządu Załogi Przedsiębiorstwa ma prawo 
występowania z inicjatywą, zgłaszania wniosków i uwag, 
wyrażania opinii, decydowania, sprawowania kontroli 1 
nadzoru we wszystkich sprawach dotyczących działalności 
oraz sytuacji prawno-ekonomicznej przedsiębiorstwa. 
§ 10.1. Rada Samorządu Załogi Przedsiębiorstwa decyduje 
w formie uchwał w szczególności o: 
1/ profilu działalności i zamierzeniach rozwojowych; 
2/ rocznym i wieloletnim planie produkcji; 
3/ organizacji produkcji; 
4/ .strukturze organizacyjnej przedsiębiorstwa; 
5/ dysponowaniu majątkiem przedsiębiorstwa; 
6/ zatwierdzeniu sprawozdań rocznych z działalności 
przedsiębiorstwa i podziale wyniku finansowego; 

7/ zrzeszaniu się przedsiębiorstwa z innymi organizacja 
mi gospodarczymi i występowaniu z takich zrzeszeń; 
8/ podejmowaniu wspólnych inwestycji i przedsięwzięć 
Z innymi jednostkami gospodarczymi i 
9/ całokształcie polityki kadrowej, zasadach wynagradza 
rtia i regulaminie pracy; 
10/ budownictwie mieszkaniowym i sprawach socjalno-byto 
wych ; 
11/ podziale zakładowego funduszu przedsiębiorstwa 1 je 
go wykorzystaniu. 
2. Rada Samorządu Załogi Przedsiębiorstwa podejmuje uch 
wały zgodnie z obowiązującym porządkiem .prawnym kieru­
jąc się zasadą pełnej samodzielności gospodarczej przed 
siębiorstwa i rachunkiem ekonomicznym, a także intere­
sem załogi oraz interesem społecznym. 
3. Uchwały zapadają przy obecności 2/3 członków pełnego 
składu rady, zwykłą większością głosów. 
4. Każdy członek Rady ma prawo zażądać podjęcia uchwały 
w głosowaniu tajnym. Zgłoszony wniosek podlega bezwarun 
kowemu przyjęciu przez Radę. 
§ 11.1. Prawa i' obowiązki Prezydium Rady Samorządu Zało 
gi Przedsiębiorstwa: 
1/ inspirowanie działań zmierzających do poprawy sytua­
cji ekonomicznej i prawnej przedsiębiorstwa oraz jego 
załogi; 
2/ nadzór nad realizacją uchwał Rady Samorządu Załogi 
Przedsiębiorstwa; 
3/ bieżące informowanie załogi o pracy i działalności 
Rady Samorządu Załogi Przedsiębiorstwa; 
4/ reprezentowanie rady samorządu załogi przedsiębiors­
twa na zewnątrz; 
5/ opracowywanie planów "Rady Samorządu Załogi 
Przedsiębiorstwa, 
6/ koordynowanie działalności rad samorządu załogi za­
kładów /pionów/; 
7/ organizowanie przynajmniej raz w miesiącu zebrań, ple 
narnych rady samorządu załogi; 
8/ prowadzenie dokumentacji z działalności Ridy i jej 
prezydium., 
2. Szczegółowy tryb działalności'Prezydium Rady Samorzą 
du Załogi Przedsiębiorstwa zawiera regulamin jego dzia-; 
łania przyjęty uchwałą tej rady. 
§ 12. W obradach wszystkich ogniw rad samorządowych mo­
że brać udział z prawem zgłaszania opinii i wniosków, 
bez prawa do głosowania, każdy pracownik FSO oraz eme­
ryt i rencista, który bezpośrednio przed odejściem na 
emeryturę lub rentę pracował w FSO. 
§ 13.1. Przewodniczący, v-ce przewodniczący i sekretarz 
są oddelegowani do prący w Radzie Samorządu Załogi Prz3<i 
siębiorstwa. 
2. Pozostałym członkom prezydium Rady Samorządu Załogi 
przedsiębiorstwa oraz przewodniczącym prezydium rad sa­
morządu załogi zakładu /pionu/ p-zysłuyuje zwolnienie 
od zajęć zawodowych na określony czas, niezbędny do wy­
konania prac w radzie samorządu, jeżeli rada uzna to za 
konieczne. 
§ 14.1. Praca w Radzie Samorządu Załogi ma charakter .. 
społeczny. 
2. W przypadku konieczności wykonywania prac na rzecz 
rady samorządu w godzinach służbowych przez innych pra­
cowników niż wymienieni w § 13, stosuje się odpowiednio 
§ 13 ust.2. 
§ 15.1. Z członkiem Rady Samorządu Załogi bieżącej oraz 
poprzedniej kadencji nie może być rozwiązana ani zmie­
niona umowa o pracę bez zgody Rady Samorządu Załogi. 
2. W przypadku konieczności zastosowania kary regulami­
nowej w stosunku do członka rady samorządu załogi,nale­
ży uprzednio uzyskać akcept prezydium rady, 
§ 16.1. W odniesieniu do prawa i obowiązków Rad Samorzą 
du Załogi Zakładu /pionu/ mają odpowiednio zastosowanie 
przepisy § 10,11 i 23 ust..2 
2. Uchwały Rad Samorządu Załogi Zakładu /pionu/ nie mo­
gą być sprzeczne z uchwałami Rady Samorządu Załogi 
Przedsiębiorstwa. 
V. Zasady współdziałania z kierownictwem przedslębior ,.-
stwa, zakładu /plonu/. 
§ 17. dyrektor jednoosobowo kieruje działalnością przed 
siębiorstwa w ramach uprawnień określonych przepisami 
prawa i uchwałami Rady Samorządu Załogi Przedsiębior­
stwa. 
§ 18. Dyrektor odpowiada za realizację uchwał oraz za­
dań przedsiębiorstwa przez Radę Samorządu Załogi Przed­
siębiorstwa, niezależnie od odpowiedzialności wynikają­
cej z powszechnie obowiązujących przepisów prawa. 
§ 19. Radzie Samorządu Załogi Przedsiębiorstwa służy 
prawo wstrzymania wykonania decyzji dyrektora jeżeli 
jest ona niezgodna z przepisami prawa lub interesem społecznym. 
§ 20. Dyrektor przedsiębiorstwa, szef zakładu /pionu/ 
ma obowiązek przedkładania materiałów i sprawozdań po­
trzebnych dla pracy rady samorządu załogi w terminie 
uzgodnionym z prezydium rady samorządu załogi odpowied­
niego szczebla. 
§ 21. Materiały dotyczące zasad wynagradzania, spraw 
socjalnych, bhp, spraw mieszkaniowych i wewnętrznych r« i 
gulamlnów przedsiębiorstwa, winny być przedstawione ra-« 
dzie samorządu załogi przez dyrekcję, kierownictwo za-.*": 
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kładu /pionu/ po uprzednim zaopiniowaniu przez związki 
zawodowe. 
§ 22. Dyrektor przedsiębiorstwa zobowiązany jest: 
1/ uwzględniać w planach kontroli wewnętrznej kierunki 
i problemy wskazane przez Radę Samorządu Załogi Przed­
siębiorstwa; 
2/ przedstawić na posiedzeniach rady samorządu załogi 
przedsiębiorstwa wyniki wszystkich przeprowadzonych kor 
troli, niezależnie przez j«ką jednostkę zleconych lub * 
przeprowadzonych. 
§ 23.1. Dyrektora przedsiębiorstwa wybiera Rada Samorze 
du Załogi Przedsiębiorstwa. 
2. Dyrektorów statutowych pełniących funkcję zastępcy 
dyrektora powołuje dyrektor naczelny w uzgodnieniu z Ra 
dą Samorządu Przedsiębiorstwa. 
3. Dyreklora przedsiębiorstwa odwołuje ze stanowiska 
Rada Samorządu Załogi Przedsiębiorstwa. Odwołanie może 
nastąpić w przypadkut 
1/ braku gospodarności; 
2/ nieprzestrzegania przepisów prawa lub zasad współży­
cia społecznego; 
3/ niewykonywania uchwał samorządu. , •>. 
§ 24. Do wykonywania prac biurowych samorządu, Prezy- » 
dium Rady Samorządu Załogi Przedsiębiorstwa powołuje 
sekretariat, którego techniczne warunki pracy i obsadę 
personalną zapewnia dyrekcja przedsiębiorstwa. Koszty 
prowadzenia sekretariatu oraz zamawianych ekspertyz i 
analiz pokrywane są ze środków finansowych przedslębior 
s twa. 
§ 25.1. Na zebraniu plenarnym Rady Samorządu Załogi 
Przedsiębiorstwa poświęconym zatwierdzeniu sprawozdania 
i bilansu za rok ubiegły rozpatrywany jest w głosowaniu 
tajnym wniosek o udzielenie absolutorium dyrektorowi 
przedsiębiorstwa. 
2. Nieuzyskanie absolutorium jest podstawą do rozważa­
nia dalszego zatrudnienia dyrektora. 
VI". Zasady współdziałania Rady Samorządu Załogi z orga­
nizacjami społeczno-politycznymi oraz społeczno-zawodo­
wymi. 
§ 26. Dla dobrego funkcjonowania przedsiębiorstwa Rada 
Samorządu Załogi współpracuje z wszystkimi organizacja­
mi społeczno-politycznymi i społeczno-zawodowymi. 
§ 27. Przedstawiciele władz organizacji wymienionych w 
§ 26 mają prawo do udziału w obradach ogniw samorządo­
wych oraz do zgłaszania opinii i wniosków w imieniu or­
ganizacji, które reprezentują. 
§ 28. Członkowie rad samorządu załogi, należący do orga 
nlzacji wymienionych w § 26 nie reprezentują tych orga­
nizacji w działalności samorządowej. 
S 29. 1. Tygodnik "Fakty" jest organem prasowym aamorza 
du FSO. 
1. Rada Samorządu Załogi Przedsiębiorstwa powołuje: 
społeczne kolegium redakcyjne oraz 
mianuje redaktora naczelnego tygodnika. 
VII. Ordynacja wyborcza. 
§ 30.1. Rady Samorządu Załogi Przedsiębiorstwa, zakła­
dów /pionów lub części pionów funkcjonalnych/ wybiera­
ne są w wyborach: 
1/ powszechnych, i 
2/ tajnych, 
3/ równych, 
4/ bezpośrednich. 
2. Czynne prawo wyborcze posiada każdy pracownik FSO. 
Wariant I 
3. Bierne prawo wyborcze przysługuje pracownikowi po 2 
latach pracy w FSO. 
Wariant II 
3. Bierne prawo "wyborcze przysługuje pracownikowi po ro 
ku pracy w FSO.-
Wariant III 
3. Bierne prawo wyborcze posiada każdy pracownik FSO. 
Wariant I 
4. Prawo określone w ust. 3 nie służy: 
1/ dyrektorom statutowym, dyrektorom zakładów podległyc 
i ich zastępcom; 
2/ głównemu księgowemu 
3/ szefom zakładów i głównym specjalistom w ich zakła­
dach macierzystych. 
Wariant II 
4. Prawo określone w ust.3 nie ałuży: 
1/ dyrektorom statutowym, dyrektorom zakładów podległyc) 
i ich zastępcom, 
2/ głównemu księgowemu; 
i/ głównym specjalistom oraz szefom zakładów. 
Wariant I 
5. W zakładach /pionach/ wybory organizuje komisja wy­
borcza złożona z przedstawicieli poszczególnych jednos­
tek organizacyjnych wybranych na zebraniach ogólnych za-
łów zwykłą większością głosów w głosowaniu jawnym. 
Komisja wyborcza wybierana jest na okres kadencji. 
Wariant II 
5. W Zakładach /pionach/ wybory organizuje komisja wy­
borcza złożona ź przedstawicieli poszczególnych jednos­
tek organizacyjnych wybranych na zebraniach ogólnych za­
łóg zwykłą większością głosów w głosowaniu tajnym. 
Komisja wyborcza wybierana jest na okres kadencji. 

. 6. Zorganizowaniem wyborów komisji wyborczych zajmuje 
2o się ustępująca rada samorządu załogi. 

§ 31. Prewodniczący wszystkich zakładowych /pionowych/ 
komisji wyborczych tworzą komisję wyborczą Rady Samorzą­
du Załogi Przedsiębiorstwa. ' 
§ 32. Do komisji wyborczej Rady Samorządu Załogi Przed­
siębiorstwa należy: / 
1/ powołanie okręgów wyborczych odpowiadających struktu­
rze^ samorządu określonej w § 7 ust.l pp.2,3,4 oraz okref 
lenie ilości mandatów dla poszczególnych okręgów; 
2/ opracowanie listy osób uprawnionych do głosowania; 
3/ przygotowanie listy kandydatów do rady samorządu za­
łogi; i . i 
4/ przygotowanie kart wyborczych; 
5/ przeprowadzenie wyborów; 
6/ ogłoszenie wyników wyborów. 
§ 33.1. Komisję skrutacyjną wybiera się po zamknięciu 
zgłoozerf na listy kandydatów do rad samorządu załpgi. 
Członkiem komisji skrutacyjnej nie może być kandydat do 
rady samorządu załogi. 
2. _Zadaniem komisji skrutacyjnej jest obliczenie wyni­
ków 'głosowania, sporządzanie protokółu oraz przekazanie 
wyników wyborów do komisji wyborczej. 
§ 34. Wybory do R&dy Samorządu Załogi Przedsiębiorstwa, 
Zakładu /pionu/ przeprowadza się równocześnie, odrębnie 
do Rady Samorządu Załogi Przedsiębiorstwa i odrębnie do 
Rady Samorządu Załogi Zakładu /pionu/. Można jednocześ­
nie kandydować do rad obu szczebli. 
§ 35. Liczbę członków Rady Samorządu Załogi Przedslębior,. 
stwa Zakładu /pionu/ wybieranych w danym okręgu wybor­
czym określa -regulamin szczegółowo opracowany przez ko­
misję wyborczej, przy założeniu: 
Wariant I 
1/ do Rady Samorządu Załogi Przedsiębiorstwa wg propor­
cji: 
- 2 delegatów /członków Rady Samorządu Załogi Przedsię­
biorstwa/ z jednostek organizacyjnych zatrudniających do 
500 pracowników, 
- 3 delegatów - od 501 do 1300 pracowników, 
- 4 delegatów - powyżej 1300 pracowników. 
Wariant II 
1/ Do Rady Samorządu Załogi Przedsiębiorstwa wg propor­
cji: 
- 1 delegat /członek Rady Samorządu Załogi Przedsiębior­
stwa/ z jednostek organizacyjnych; zatrudniających do 500 
pracowników, ( 
- 2 delegatów /członków Rady Samorządu Załogi Przedsię­
biorstwa/ od 501 do 1300 pracowników, 
- 3 delegatów /członków Rady Samorządu Załogi Przedsię­
biorstwa/ powyżej 1300 pracowników. 
2/ do Rady Samorządu załogi zakładu /pionu/ według pro­
porcji: 1 delegat /członek rady samorządu/ na 40 do 50 
pracowników, nie mniej jednak niż 50 osób. 
Wariant I 
§ 36. Kadencja Rady Samorządu Załogi trwa 4 lata. 
Wariant II 
§ 36. Kadencja Rady Samorządu 2ałogi trwa 3 lata. 
§ 37. Członków Rady Samorządu Załogi wybiera się spośród 
pracownlków-cle3zących się szacunkiem i zaufaniem załogi 
a szczególnie spośród pracowników o wysokim poziomie prz^ 
datnoścl zawodowej 1 dobrze wykonujących swoją pracę. 
§ 38. W nakładach produkcyjnych Rada Samorządu 2ałogi wlij 
na składać się w większości z robotników. 
§ 39.1. Prezydia Rad Samorządu Załogi przedsiębiorstwa, 
zakładu /pionu/ są wybierane przez członków Rady Samorzą­
du w głosowaniu tajnym, Imiennie na każdą funkcję w licz­
bie ustalonej przez daną adę amorządu ałogl. 
2. Członkiem Rady Samorządu Załogi tego samego szczebla 
można być najwyżej przez okras dwóch kolejnych kadencji. 
§ 40.1. Kandydaci do ady amorządu ałogl zgłaszani są 
do komisji wyborczej osobno do ady amorządu .ałogl 
przedsiębiorstwa i osobno do Rady Samorządu Załogi zakła­
du /pionu lub części pionu funkcjonalnego przedsiębiorst­
wa/. 
2. Zgłaszanie kandydatów może odbywać się: , 
1/ ustnie na zebraniu ogólnym załogi; 
2/ pisemnie poza zeDraniem - wraz z uzasadnieniem na 2 
tygodnie przed wyborami. 
3. Każdy kandydat winien wyr,azić zgodę na kandydowania. 
4. Liczba kandydatów nie jest ograniczona. 
5. Kandydaci do prezydium Rady Samorządu Załogi pełnią­
cy funkcje w organizacjach politycznych i społecznych 
winni złożyć oświadczenie, że w przypadku powierzenia 
im funkcji przewodniczącego, v-ce przewodniczącego lub 
sekretarza Rady Samorządu, scłożą rezygnację z tych funk­
cji. 
§ 41. 1. Wybory przeprowadza się w zakładach /pionach/ 
przez: 
1/ ogłoszenie listy kandydatów wraz z krótką charakterys 
tyką /nr ewidencyjny, stanowisko, zawód, staż pracy w 
FSO, komórka organizacyjna/, 
2/ ustalenia lokali i terminów wyborów. 
3/ wręczenie wyborcom kart do głosowania, oddzielnie do 
Kady .Samorządu załogi przedsiębiorstwa oraz zakładu /pio 
nu/; 
4/ złożenie przez wyborców kart wyborczych do urn w obec 
noścl komisji wyborczej w terminie określonym w § 41 ust 
1. pkt.3. 
2. Do Had Samorządu 1 ich prezydiów wybrani zostaną ci 
spośród kandydatów, którzy uzyskają największą Ilość waż 
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nych głosów, jednak nie mniej niż S0% + I, przy ud, 
co najmniej 2/3 uprawnionych do głosowania., 
3. W przypadku nieuzyskania większości głosów określonej 
w ust.2, przeprowadza się II turę wyborów na miejsca nie 
obsadzone. Na liście, wyborczej umieszcza się wtedy tych 
kandydatów, którzy w I turze głosowania uzyskali najwię­
cej głosów. Ilość kandydatów niej- może przekraczać podwój 
nej ilości wakujących miejsc. ' 
§ 42. J. W przypadku stwierdzenia okoliczności powodują-

' cych utratę zaufania środowiska pracowniczeyo, na wnio­
sek co najmniej 10% załogi komisja wyborcza zwołuje ze­
branie ogólne, 'które uprawnione jest do odwołania człon­
ka rady samorządu lub całej rady w głosowaniu tajnym 
przy udziale co najmniej' 2/3 uprawnionych w trybie § 30 
ust.2 do głosowania. 
2. Odówłanie następuje, jeżeli co najmniej 50%,'+ ł wa*' 
nych głosów oddano za wnioskiem o odwołanie członka P.adj 
lub Rady. 
3. Głosowanie powinno być, poprzedzone wnikliwym zbada­
niem'okoliczności uzasadniających wniosek o odwołanie. 
§ 43.1. W przypadku zmniejszenia liczebności '-'ady Samo­
rządu, uzupełnienie jej składu następuje przez powoli 
nie'kandydata, który w ostatnich wyborach uzyskał(naj­
większą ilość głosów spośród kandydatów nie wybranych, 
ale nie mniej, niż 50% + 1 ważnych głosów. 
2. W przypadku zmniejszenia Pr.ezyd.lum Rad> wadzą 
się wybory uzupełniające zgodnie z § 39. 
IX. Interpelacje 1 zapytania. 
§ 44. Stosownie do postanowień § 8 każdy pracownik ma 
prawo składać pisemne interpelacje i zapytania dotyczą-, 
ce działalności swojej jednostki organizacyjnej oraz 
przedsiębiorstwa, a także działalności organów samorzą­
du.' Interpelacje 1 zapytania mogą być kierowane do, kie­
rownika, jednostki .organizacyjnej lub,przewodniczącego 
Rady Samorządu nałogi tej jednostki. 
§ 45. Interpelacje należy składr.ć w sprawach o bardziej 
zasadniczym znaczeniu, natomiast zapytania w sprawach 
mniej złożonych. 
§ 46. Interpelowany - zapytywany udziela odpowiedzi ust­
nej lub pisemnej w terminie do 14 dni otrzymania inter­
pelacji - zapytania. 
§ 47. W przypadku nieotrzymania odpowiedzi w terminie 
lub gdy otrzymane odpowiedzi są niezadowalające, inter­
pelujący może zwrócić się do dyrektora naczelnego lub 
do Prezydium Samorządu Załogi Przedsiębiorstwa. 
X. Postanowienia końcowe. 
§ 48. Członkowie fl>ad samorządu nałogi ponoszą pdpowie-
działlność za swoją działalność w organach samorządu 
przed załogą niezależnie od odpowiedzialności wynikają­
cej z powszechnie obowiązujących przepisów prawa. 
§ 49. Pracownikom przysługuje prawo odwołania się do Ra­
dy Sa/ttorządu Załogi Przedsiębiorstwa we wszystkich spra­
wach, które mieszczą się w jej kompetencjach. 
§ 50. W sprawach szczególnie ważnych dla przedsiębior­
stwa, bądź na żądanie 10% załogi Rada Samorządu Załogi 
Przedsiębiorstwa organizuje referendum wśród załogi. 
§ 51. Ewentualne spory pomiędzy Radą £amorządu Załogi a 
Dyrektorem rozstrzyga właściwy sąd. 
§ 52, Statut Samorządu Załogi Fabryki Samochodów osobo­
wych .', jjego zmiany są zatwierdzane przez ogół pracowni­
ków w drbdze referendum. 

x x x 
W pracach komisji d/s opracowania statutu Samorządu Załc 
gi Przedsiębiorstwa - Fabryki Samochodów Osobowych powo­
łanej przez Prezydium Samorządu Robotniczego Fabryki Sa­
mochodów Osobowych w dniu 2.12.1980 r. nr wyciągu z 
Uchwały Prezydium Samorządu Robotniczego 30/1/80 brali 
udział: 
1/ Przewodniczący - Zofia Warchałowska - PTE, ekonomista 
Zakład 5000, z-ca szefa d/s ekonomicznych.Zw.Zaw.Metaló* 
ców; 
2/ V-ce przewodniczący - Zdzisław Bargiel "Solidarność" 
Zakład 5000 - szlifierz; 
3/ Sekretarz - Zdzisław Krawczykowski - Prezydium KSR, 
Służby Centralne - kier.Oddz.Łączności, Zw.Zaw.Metalowcć 
4/ Członek Prezydium Komisji - mgr Jerzy Pioś - "Soli­
darność" ,i Dział Spraw Osobowych - prawnik, 
5/ Członek Prezydium Komisji - dr.Jerzy Mątwiejczuk -
PTE-, Dział Analiz Ekonomicznych -1 kier.działu ekonomis­
ta, Zw.Zaw. Me talowce*w. 
Członkowie Komisji: 
6/ Henryk. Adamczyk - Prezydium SR KJ, Zw.Zaw.Metalowców, 
7/ Antoni Cegłowski - Prezydium SR Zakład 5000, tokarz 
"Solidarność" 
8/ Andrzej Gocławski - ZRP- Zakład 0200, mistrz,Zw.zaw. 
Metalowców 
9/ Stefan Kowalewski, Prezydium SR, Zakład Transportu, 
"Solidarność", 
10/ lnż.Bogdan Lewandowski, "Solidarność" sekretarz PK̂ l 
11/ Andrzej Marecki - Prezydium SR, Zakład 0600, usta­
wiacz, "Solidarność" 
12/ Andrjtej Olczak - Prezydium SR, Dział II, konstruktor 
"Solidarność") 
13/ Jerzy Ostrowski - ZHP, Pion Zaopatrzenia i Koopera 
cjl, Zw.Zaw. Metal. 
14J/ Wanda Piasecka - Prezydium SR, Pion Zaopatrzenia 1 
Kooperacji, Zw.Zaw.Metałowców 
15/ mgr Zofia Roguska - Dział Prawny, radca prawny 

;tanisław Serzysko - Prezydium SR, OBR-SO,kierownik 
)i, Zw. /..iw. fleta 3 owców 

17/ mgr inż. Janusz Smyl - "Solidarność" ł-echolog spe­
cjalista, 
18/'inż. Adam Strzeszewski • NOT,jFSO-PROJEKT, Główny 
Projektant. 
19/:Mieczysław Sydry - PTE, Zakład'0600, ekonomista, Zw. Zaw. Metalowców 
20/ Henryk Szczygielski - Prezydium SR, Zakład 0100,mon­
ter, "Splidai rnoac", 
21/ Krzysztof Wojdasiewicz - "Solidarność" Zakład 2200, 
starszy referent techniczny. 
Projekt statutu uzyskał opinię Działu Prawnego Fabryki 
Samochodów Osobowych /sygnatura:. NP -8003/OP. 268/81/. 
Warszawa, 29 maj 1981 r. Komisja d/s opracowania 

statutu Samorządu Załogi 
Fabryki Samochodów osobo­
wych 

R e f e r . e n d u m p r a c . o w n i k ' ó w F S O 
d l a z a t w i e r d z e n i a s t a t u t u s a ­
m o r z ą d u w d n i u ...... 
I. Prosimy o podkreślenie wybranej odpowiedzi: 

1. Czy eheesz, aby w F9p działał samorząd? tak, nie 
2. Jeżeli na pierwsze pytanie odpowiedziałeś tak, to-

- «ey jesteś za przyjęciem "statutu samorządu" wg 
'projektu ogłoszonego w m-cu czerwcu 81 r.: tak,nie 

i l . 2a jakim war.'autem rozwiązań podanym w projekcie' sta­
tutu jesteś: 
1. Jaką nazwę przyjąć dla samorządu: 
Wariant I: Wariant II i 
"Samorząd Pracowniczy ' "Samorząd Załogi FSO" 
FSO" 
2. Czy do rad samorządowych mogą kandydować: /dot.S 

30 p.3/: 
Wariant I - pracownicy posiadający conajmniej 2 Łata 

stażu pracy w FSO 
Wariant II- pracownicy posiadający conajmniej l rok 

stażu, pracy w FSO 
Wariant III wszyscy pracownicy - niezależnie od staiu 

pracy w FSO 
3.Czy do rady samorządu przedsiębiorstwa mogą być wy­
bierani - między innymi /§ 30 p.»/i 
- główni specjaliści i szefowie zakładów na ograni­
czonym rozrachunku wewnętrznym: 
wariant i - tak 
wariant II - nie 

' 4. Czy wybory komisji wyborczych dla zorganizowania 
wyboru rad samorządowych mają być /§ 30 p.5/: 
wariant I - jawne 
wariant I tajne 

•i. Ilu> członków ma liczyć rada samorządu przedsię­
biorstwa /§ 35/ 
Wariant I — czy około 85 oąób: 

_ tj. 2 mandaty z okręgów wyborczych zatrudniających 
do 500 pracowników, 

- 3 mandaty z o'kręgów zatrudniających ^01-1300 pra­
cowników 

- 4 mandaty z okręgów zatrudniających powyżej 1300 
prac. 

Wariant II - czy około 60 ostób: 
- tj. 1 mandat z okręgów wyborczych zatrudniających 
do 500 pracowników, 

- 2 mandaty z okręgów wyborczych zatrudniających 501 
1300 pracowników, 

- 3 mandaty z okręgów, wyborych. zatrudniających powy­
żej 1300 pracowników. 

6. Jak długo ma trwać kadencja rady*samorządu /§ 36/i 
Wariant 1 - 4 lata ' — 

^ Wariant II - 3 lata , Warszawa, czerwiec 1981 rok 
O g ł o s z e n i e 
Redakcja ogólnopolskiego biulotynu informacyjnego NSZł RI 
"Solidarność" będąca zalążkiem przyszłej redakcji gazety 
naszego Związku rozpoczęła pracę. Redakcja prosi wszystkie 
WKZ o przesyłanie na adres OKZ NSZZ RI "Slidarność" /pi. 
Powstańców W-wy 2,' Dom Chłopa, 00-030 Warszawa/ wszystklcr 
regionalnych pism i -biuletynów wydawanych przez WKZ. Reda* 
cja prosi również o przesyłanie wszelkich informacji o ty­
ciu związkowym, zawiadomień o ważniejszych spotkaniach, 
zebraniach i imprezach organizowanych przez NSZZ RI "Soli-i 
darność". Redakcja na razie nie gwarantuje publikacji 
wszystkich nadesłanych materiałów, zwłaszcza publicystyki 
- gdyż pierwsze miesiące swojej pracy musi poświęcić włas-t 
nemu zorganizowaniu się oraz wydawaniu serwisu ściśle In­
formacyjnego. 
"... chcemy poznać ludzi ze związkowej prasy regionalnej 
i stworzyć sieć stałych korespondentów ogólnopolskiej ga-; 
zety naszego Związku" - stwierdziła Halina Kuczyńska,osło­
nek redakcji. 

• •• 
Społeczny Komitet Budowy Pomnika Poznańskiego czerwca 
1956 informuje, że poprżezWielkopolską Księgarnię Wysył­
kową rozsyła do wszystkich"MKZ książkę "Poznański Czer­
wiec 1956". Przy rozdziale prosimy uwzględnić "biblioteki, 
instytuty. 1 uczelnie. RU 

http://Pr.ezyd.lum
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Isina part ia 
Mówi się o tym, że "Solidarność" jest apolityczna,że jest 
ruchem związkowym odcinającym się od polityki - nie wie­
rzy Się w to. Istotnie, prawda jest inna. Zbyt'duże na­
dzieje społeczeństwo wiąże z tym ruchem, aby ociągać go 
na siłę na płaszczyznę związkową. "Solidarność",czy chce 
czy nie,jest ruchem społecznym. 
"Solidarność" nie chce. Rodzi się jednak pytanie, jak wo­
bec tego oddzielić polityczne aspekty jej działalności 
od czysto związkowych? Receptę na to daje docent Jerzy 
Milewski z Gdańska: 

W materiale dyskusyjnym pt, "Polityczna reprezentacja 
ludzi pracy - zarys możliwych celów, form i programu", 
który kolportowany jest przez Komisję Zakładową Stoczni 
Gdańskiej doc. Milewski pisze: 
"NSZZ "Solidarność" winien usilnie dążyć do tego, aby 
stać się wyłącznie związkiem zawodowym /działającym zgod­
nie z obowiązującym statutem/ poprzez: 
- przekazywanie zadań gospodarczych, politycznych, kultu­
ralnych itp. na rzecz przystosowanych do tego innych or­
ganizacji, 
•« inicjowanie powstania takich organizacji /jeżeli ich 
jeszcze nie ma lub jeżeli istniejące 'są-zdegenerowane/ 
brąz sprawowanie nad nimi opieki 1 kontroli co najmniej 
W stadium początkowym^ich funkcjonowania. 

W chwili obecnej nie istnieją żadne organizacje zdol-
fte do przejęcia na siebie teraz pełnionych przez NSZZ 
*Solidamość" funkcji gospodarczych i politycznych, co 
naraża związek na zarzuty działalności pozastatutowej. 
Jedynym możliwym rozwiązaniem tej kwestii jest wyłonie­
nie w obrębie struktury związku wyspecjalizowanych zes­
połów roboczych do spraw gospodarczych i do działalności 
parlamentarnej, które będą zalążkami niezależnych w przy 
Szłości od związku samorządów pracowniczych i partii po­
litycznej ludzi pracy. Działalność gospodarcza i polity­
czna są Ściśle ze sobą powiązane, a zatem zespoły te wini 
ny powstawać jednocześnie i funkcjonować równolegle". 

Zalążkiem programu partii pracy byłyby postulaty poli 
tyczne, o spełnienie których walczy dziś związek: Cenzu­
ra, praworządność, reforma gospodarcza, samorząd pracow­
niczy, zaopatrzenie rynku itd. 

Powstająca partia pracy nie podważałaby prawa PZPR do 
sprawowania władzy, nie domagałaby się rozwiązania Sejmu 
nie krytykowałaby sojuszy wojskowych 1 unii gospodarczy* 
PRL.. 
Jerzy Milewski proponuje, aby komórki nowej partii pows­
tały na bazie komisji zakładowych NSZZ "Solldamość"/pod-
komisje do spraw działalności parlamentarnej dla bezpar­
tyjnych członków związku/. Legalizacja prawna partii pra­
cy nie jest jednak obecnie konieczna. 

Podstawę deklaracji ideowej nowej partii winno stano­
wić określenie socjalizmu jako systemu zapewniającego ma­
ksymalnie możliwą w obecnych warunkach wewnętrznych i zev 
nętrznych samorządność polskiego społeczeństwa i niepo­
dległość państwa. Podstawową zasadą wyróżniającą ten sys­
tem jest społeczna własność środków produkcji i dóbr Kul­
tury. W opinii znacznej większości społeczeństwa jest to 
system, który może zapewnić ludziom poczucie wolności i 
sprawiedliwości, państwu - bezpieczeństwo, społeczeństwu 
- zaspokojenie potrzeb ekonomicznych i kulturalnych. 

Autor uważa, że partia pracy z czasem przekształci się 
w pełnosprawną, silną liczebnie partię polityczną, dzia­
łającą w sposób całkowicie demokratyczny. Jej przedstawi­
ciele^ wejdą do sejmu i rad narodowych. 
Partia ludzi pracy w Polsce na pewno powstanie i będzie 
orężem politycznym N3ZZ "Solidarność" - twierdzi doc. 
Milewski. - Obecnie samo rozpropagowanie tej idei wzmoc­
ni nasz związek, a także dopomoże rzeszom członkowskim 
Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej w ich walce o 
oczyszczenie 1 przebudowę PZPR. 

Zrywają się więzi 
Jestem przewodniczącym Komisji Zakładowej NSZZ "Sołidar-' 
ność" skupiającej dość dużą ilość członków - 850 osób, 
na zebrania organizowane przez MKR Szczecin chodzę regu 
larnie, prasę oraz wszelkie dostępne mi materiały czytari 
regularnie, staram się aktywnie zajmować stanowisko wo-' 
bec różnych aktualnych spraw, często usiłuję coś napisa<4 
i umieszczać w dostępnych mi wydawnictwach związkowych 
czy zakładowych, mimo to odczuwam pewien niedosyt może 
nte tyle Informacji choć i tej nie jest nigdy za dużo, 
ale jakości tej informacji oraz zrywania się wi^zi na 
linii KKP - MKR - Komisje Zakładowe. Obecnie toczy się 
tyle różnych pertraktacji i rozmów między rządem a Soli? 
darnością dotyczących przecież nas wszystkich, osiągnię­
te porozumienia będą kształtowatyprzecież rzeczywistość) 
w której wszyscy będziemy żyli, a mam uczucie jakby to 
wszystko odbywało się poza nami, szeregowymi członkami 
związku, że nikt się nas nie pyta jak my niektóre spra­
wy widzimy; 

Mało tego, niedługo wejdą pod obrady Sejmu projekty 
. tak istotnych ustaw jak ustawy o związkach zawodowych, 
samorządzie, przedsiębiorstwie czy o zmianach do Kodeksij 
Pracy. Nie wiem czy te projekty ustaw były czy też będą 
dostatecznie skonsultowane z załogami. Może rzeczywiście' 
w stoczni. Zarządzie Portu czy innym'dużym zakładzie 
zamkniętym takie informacje byłyby zbierane, a może nie. 

Może nasz związek zajmując stanowisko opiera się znoi 
wu o opinię ekspertów, więc później do kogo mamy mieć 
ewentualne pretensje, do siebie samych? Do MKR? Do KKP? 
A może do ekspertów, że nie wiedzieli czego my wszyscy 
oczekujemy? 
Nie powiem, chyba w kwietniu otrzymałem w "Korabiu" pro­
jekt zmian do Kodeksu Pracy, przeczytałem to uważnie, 
omówiłem na zebraniach w zakładzie pracy, nawet swoje 
uwagi napisałem do naszego kolejnego biuletynu. "Właści­
wy tor" oraz przesłałem do MKR, ale nawet nie wiem czy 
ktoś się zapoznał z tymi przesłanymi uwagami, a szkoda, 
uważam, że MKR winien organizować na każdy poszczególny 
temat zebranie, tłumaczenie nawałem pracy jest nie do 
przyjęcia, gdyż chyba tego rodzaju zebrania nie,wymagają 
obecności przewodniczącego czy jego zastępców, gdyż każ-i 
dy chyba zrozumie, że rzeczywiście nie mają tego czasu 
za wiele tym bardziej, że chyba też nikt nie wymaga od 
Prezydium MKR znajomości wszystkiego co rząd nam przeka­
zuje do uzgodnienia.' 

Do tygodnika "Jedność" też mam, co prawda pośrednio,' 
trochę pretensji, że w za miało dostępny sposób populary 
żuje a nawet pomija prawie te problemy. Nie powiem, uka­
zują się artykuły /Z .Lampasiak, J. Jelonek/ ostatnio o sa> 
morządzie, ale moim zdaniem nie spełniają w pełni ocze­
kiwań autorów, ponieważ ich charakter jest zbyt teorety-; 
retyczny, co .powoduje pewne ograniczenie zainteresowania; 
tematem do dość wąskiej grupy czytelników. Nie uzurpuję 
s-oble prawa do udzielania tu porad, ale po prostu chcę 
napisać czego ja bym się chciał też dowiedzieć a myślę, 
że i wielu czytelników też. Jeżeli są już opracowane ja­
kieś własno regulaminy w niektórych dużych zakładach 
pracy chyba należałoby je w jakiś sposób /najważniejsze, 
punkty/ przekazać w formie dyskusji na łamach "Jedności* 
bo wiedza typu, że samorząd winien mieć uprawnienia w 
mianowaniu i odwołaniu dyrektora-kierownika, ustalaniu 
wielkości i asortymenu produkcji, podziale zysku czy też 
że wybory winny być demokratyczne i osoby na stanowiska;!) 
kierowniczych oraz piastujące funkcje w organizacjach 
społecznych winny być. pozbawione biernego prawa wyborcze 
gę- ĵ est moim zdaniem zbyt uboga. 

uważam również, że związek jak również 1 "Jedność" 
zbyt mało uwagi i wysiłku poświęca sprawie reformy gospo 
darczej. Obecnie dyskusje na ten temat toczą się w zasa-/ 
dzie w środowiskach ekonomistów czy też wśród samych za­
rządzających i moim zdaniem dopóki nie będzie autentycz-i 
nego nacisku ze strony klasy robotniczej tak długo będą 
trwały próby ograniczenia jej skutków i przesuwania ter­
minu wprowadzenia w życie. 

Prawdziwe zainteresowanie wydaje mi się nastąpi wtedy 
kiedy będzie się mówić o niej w sposób przystępny(Cho­
ciażby podkreślając, że byłby to właściwie upadek roli 
wszelkiego rodzaju planów, na rzecz właściwej produkcji 
towarów poszukiwanych na rynku, że byłby to koniec pro­
dukcji bubli a początek zapełniania półek w sklepach. 
Drukowanie nawet w milionowych nakładach wszelkich teks­
tów i założeń roli tej nie spełni, bo mało kto zechce 
czytać a jeszcze mniej zrozumie co w ten zawiły sposób 
chciano powiedzieć. 

Myślę, że prawidłowo działający samorząd mający opar-1 
cle w odpowiedniej ustawie może nam jako związkowi wiele 
pomóc, chociażby wyręczając nas w zajmowaniu stanowiska 
w wielu sprawach dotyczących samej produkcji, a do któ­
rej obecnie czy chcemy czy nie, nieraz musimy jakieś to 
stanowisko zająć. 
Jeszcze inna uwaga, o ile w chwilach napięć społecznych 
więź MKR - Komisje Zakładowe była wcale dobrą to obecnie 
w sytuacjach raczej bezkonfliktowych, MKR czy KKP w zbyt 
dużym stopniu chcą nas wyręczać^w wyrażaniu naszej opihl 

Ryszard. Bogać* 
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Konrad "Bieliński: ostatnia wersja 
projektu Ustawy o cenzurze, która ma 
być uchwalona na najbliższym posie­
dzeniu sejmowym,otwiera możliwości 
cenzurowania biuletynów związkowych. 
Jednocześnie w środkach masowego 
przekazu nasila się kampania wymie­
rzoną przeciwko prasie związkowej,a 
lansująca tezę o jej nieodpowiedzia* 
iności, antyradzieckości, godzeniu w 
sojusze... Cel tej kampanii jest jas­
ny - udowodnić konieczność i przygo­
tować grunt pod ograniczenie niecen-
zurowanej prasy związkowej. 
i Adam Michnik •• Nie dziwi mnie, że po-
jawiły się takie wypowiedzi. Dziwi 
mnie, że tak późno i w tak zmasowa­
nej formie. Wszak istnienie niecen-
zurowanej prasy Związkowej, jest spra 
,wą zasadniczą i dla władzy,i dla 
Związku, Dla władzy --bo rozbija jej 
dotychczasowy monopol informacyjny. 
Dla Związku - bo .związek bez prâ  
to związek z wyrwianym językiem, to 
związek. niemy; I dlatego obawiam się 
)Łe sprawa prasy związkowej może stać 
się punktem wyjścia do bardzo głębo­
kiego konfliktu i to nie tylko ha 
linii społeczeństwo ? władza, ale-o-
bawiam się - pojawić się mogą próby 
przerzucenia tego konfliktu "wewną­
trz związku. Może tu, mianowicie, 
być zaserwowana taka oto strategia, 

.'i'że związek dostaje pewną ilość gazet 
ocenzurowanych,po to, żeby się wy­
rzekł prasy nieocenzurowanej. I wła­
dza liczy, że część działaczy"związ­
kowych na to pójdzie. Otóż w moim 
przekonaniu trzeba być świadomym, że 
działacze, którzy zdecydują się na 
.poparcie tej koncepcji,wykonają milo­
wy krok ku uczynieniu.z "Solidarnoś­
ci" CRzz-tu. 
Krzysztof Wolickl: Nie myślę, żeby 
'.takich' działaczy mogło być wielu.. 
Wiadomo przecież, że gdy przyjdą do 
swoich zakładów pracy, to przekonają 
się, że zdanie ich różni się od opi­
nii tych, którzy ich wybrali. 
Janusz Onyszkiewicz:. Wydaje mi się, 
że nie jest w tej chwili dużym nie­
bezpieczeństwem próba rozgrywanie 
wlelonakładowej prasy zewnętrznej" na 
rzecz eliminowania wewnątrzzwiązkowej. 
Rozgrywka tą /jeśli w ogóle miała 
być taka/ została źle zaplanowana. *• 
:A to dlatego, że tej dużej prasy je-
Iszczę nie mamy. Nie ma obiecanych 
tygodników regionalnych o wielotysię­
cznych nakładach. Ja widzę niebezpie­
czeństwo gdzie indziej. Otóż istnie­
je tendencja do traktowania tego, co 
w prasie związkowej, jako oficjalne­
go stanowiska związku. Tendencja ta 
ujawnia się zarówno u członków zwią-
, zku, jak i •władz,. Władze odbierają tak 
zwłaszcza wypowiedzi, w których wi­
dzą zagrożenie dla siebie. I tu do­
chodzimy do tego, co nazwałbym kultu­
rą prasową. Trzeba przyznać, że na­
sze pisma często roją się od niepo­
trzebnych uszczypliwości pod adresem 
władz. A przecież pewne rzeczy mô żna 
przekazać w sposób bardziej nośny, a 
mniej drażliwy. 
Krzysztof Wolickl: Nie ma co ,się dzi-i 
wić, że ludziom, na ogół młodym, któ­
rzy tworzą'prasę związkową, bardzo 
się podoba możliwość pewnej familia;-
ryzacji życia politycznego i trakto­
wania po ludzku - a więc swobodnie -
różnych przedstawicieli władzy. Do 
jakiej familiarności należy i posłu-

Iglwanie się złośliwością, i krytykami 
uszczypliwościami. W wielkich, zasad­
niczych sprawach'nie te uszczypliwo­
ści decydują. Czy ktokolwiek wierzy 
w to, że Leonid Breżniew, przywódca 
taniej potęgi, bidzie kształtował swo­
ją politykę zależnie od tego, co ja­
kieś pisemko o nim obraźliwego napi­
sze? Oczywiście nasza prasa nie powi­
nna dawać pretekstów do ataków, ale 
nie łudźmy się, że to, co jest jedy­
nie pretekstem, jest istotną sprężyną 
polityki. Je."li chodzi o wystąpienia 
naszej prasy przeciwko układom, soiu, 
szom czy status quo w Europie, to 
czegoś takiego ja w prasie związko­
wej nie zauważyłem, Gdyby takie arty­
kuły pojawiły się, to pierwszy przy­
znałbym, żo może to być odczytano 
ko polityczne u tanowi Sito związku 1 
że w naszej sytuacja geopolitycznej 
jest to rzc-.:zą niewskazaną, niesłusz 
ną i nie do tolerowania w prasie., 
Adam Michnik: Myślę, że w sytuacji, 
w której przyszło nam funkcjonować, a 
gazetom pisać, zdumiewający jest ten 
wybuch wzmożonej odpowiedzialność i 
słowo, jaki teraz właśnie nastąpił. 
Widzę go nie tylko w gazetach, ale w 
samym ruchu. Zdarzają się pewne u-
chybienia, np. organizowanie kampa­
nii w sprawie katyńskiej. Ale oczywi­
ście czyni innym jest propagowanie 
kompanii rocznic, demonstracji, ulo­
tek, a czym innym publikowanie rze­
czowych informacji na temat Katynia.' 
Od tego ani prasa, ani niezależno wy­
dawnictwa nic mogą się uchylać,' jeś­
li, chcą pozostać w zgodzie z zasadą 
respektowania prawdy historycznej. 
Druga sprawa bardzo ważna zahacza o 
to, co mówił Janusz. Widzę pewne nie­
bezpieczeństwo w tym, że prasa zwią­
zkowa na ogól nie umie podjąć polemi­
ki z tą czojcią, prasy oficjalnej, 
która na polemikę zasługuje. Nie iry­
sie tu natura In :.o o "Rzeczywistości"', 
czy wydawnictwach "Grunwaldu", ho 
tam nie ma po prostu z czym polemizo­
wać. Natomiast myślę, że już linia 
takich gazet jak "Gazeta Krakowska" 
czy "Życie Warszawy" zasługuje na po­
lemikę. W tym omijaniu rzeczowej po-. 
lemikl i analizy widzę istotne Źród­
ło tego, o. czym mówiliśmy, a mianowi­
cie niedobrej i niemądrej uszczypli­
wością 
Wolic'kl": I driiga sprawa. Będąc tak 
dużą instytucją,nie możemy w swoich 
publikacjach, a więc i w swoich ga­
zetach, ograniczać się do obrony bier­
nej, ale musimy wypracować własną po­
litykę prasową. Musimy wytworzyć fo­
rmę kształtowania opinii prasy "związ­
kowej , myślenia politycznego. I w 
tym kontekście powinniśmy zastanowić 
się nad trudnym problemem samoograni-
czenia prasy związkowej. Przez samo-
ograniczenie rozumiem nie to,co moż­
na czy nie można pisać, ale to, na co 
mamy skierować uwagę naszych czytel­
ników, na co kłaść nacisk; jakie po­
winny być główne linie naszej polity-
S '• . prasowej . 
Onyszkiewicz: Myślę, że sprawa doj­
rzała do zastanowienia się nad tym, 
w jaki właściwie sposób tę prasę mo­
żna by było podciągnąć i czy nie na­
leżałoby rozpocząć poważnej dyskusji 
na ten temat, a po drugie, czy zwią­
zek jako całość nie powinien wyłonić 
jakiegoś ciała, które zajęłoby się 
problematyką prasy związkowej. 
Michnik: Ciało takie winno mieć cha­
rakter jedynie doradczo-opiniotwór-
czy. Nie może to być cenzurowanie, 
ale ocenianie. Każdy redaktor będzie 
miał wówczas poczucie, że na niego 
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pitrzą: na podiom jego wypowiedzi, 
wnikliwość, odpowiedzialność. Spowo­
duje to siłą rzeczy "czyszczenie się" 
tych gazet od demagogii, od chamstwa 
prasowego. Im trwalej będzie funckjo­
nowała zasada porozumień, kompromisów 
jako główny fakt w naszym życiu pub­
licznym, tym, siłą rzeczy, te gazety 
będą musiały być od strony związkowej 
wykładnikiem związkowych koncepcji 
kompromisu i porozumienia. Innymi sło­
wy prasa związkowa pełnić będzie dwo­
jaką funckję: z jednej strony będzie 
musiała uczyć władze współżyć ze zw­
iązkiem, a z-drugiej będzie musiała 
przyuczyć się .samej do współżycia z 
władzą; 
„Wolickl: Wydaje mi się, że z jednej 
3trony to ciało, o którym mówił Ja­
nusz oczywiście,będzie musiało peł­
nić funckje pierwszego czujnika zwią 
zkowego, który przyjmuje zażalenia, 
skargi, uderzenia zewnętrzne, wymie­
rzane w naszą prasę. Lista takich 
skarg będzie wpływała do tego ciała. 
'Trzeba je będzie rozważyć i na nie 
zareagować, tzn. sprawdzić fakty, po­
rozumieć się z autorem, przedyskuto­
wać sprawę, opracować propozycję 
Odpowiedzi. Funkcja tego ciała aiie po­
winna mieć nic wspólnego z funkcją, 
cenzury. Inna_rola, jaką ciało_to wi­
nno pełnić, to rola pewnego rodzaju 
inspiratora .Powinno inspirować wy­
mianę poglądów między prasą a jej o-
dbiorcami. Ja np. wiem, że koledzy 
z prasy związkowej bardzo siebie na­
wzajem czytają, oceniają, ale nie 
wiedzą jak prasa ta jest odbierana, 
jakie są wobec niej postulaty czyte­
lników. Trzeba sobie powiedzieć ot­
warcie - ta prasa wychodzi na jed­
nej,dwu karteczkach, nie ma w niej 
miejsca na wyjaśnienie siebie do ko­
ńca czytelnikowi. Czytelnik może so­
bie, nie zdawać sprawy z jej bardzo 
wielu ograniczeń i przymusów, któ­
rym podlega. Może od niej żądać rze­
czy Iluzorycznych. Aby móc się czyte 
lnikom wytłumaczyć, redakcja powinna 
sir; z nimi spotkać. I wtedy ciało, o 
którym mówił Janusz, może pełnić ro­
lę gościa na takich spotkaniach, mo­
że takie spotkania inspirować. Prze­
de wszystkim jednak powinno ono być 
inicjatorem polityki prasowej związ­
ku. Inicjatorem, gdyż polityka ta mu 
si być kształtowana przez cały zwią­
zek . . r 
Onyszkiewicz: 

jTo co jost wocec tej prasy po­
ważnym zarzutem to to, że sprawy wa­
żne i wymagające społecznych konsul­
tacji kompletnie jej umknęły. Są l 
sprawy już bardzo daleko zaawansowa­
ne, np. ustawy o związkach zawodo-• 
wych czy o samorządach pracowniczych 
Dyskusja na ten temat powinna zna­
leźć się w naszej prasie. Być może 
'ta komisja,© której mówimy, mogłaby 
inspirować redakcje do podejmowania 
tego typu wątków. 
Wolickl: To prawda, nasza prasa nie 
potrafi w sposób przekonujący, właś-
wy i na,czas przetwarzać ważnycU wą­
tków politycznych. ' W tej kwestii ma­
my .poważne opóźnienia i zaniedbania. 
Nie wyjaśnia ona, co nasz związek mu-* 
si, powinien robić, jaka jest sytua­
cja kraju, jakie są społeczno-gospo­
darcze zależności. 
Onyszkiewicz':"" Chciałbym tu podnieść 
jeszcze jeden element, który się do­
syć często pojawia, a mianowicie 

' głosów z MKZ-ów, które z grub­
sza można by tak scharakteryzować: 
"No tak, oni mieli do tej pory swojo, 
prasę, która pisała, co oni chcieli, 
a teraz my mamy swoją prasę i ona po­
winna pisać to, co my chcemy". I to 
dotyczy nie tylko prasy związkowej, 
ale prawem refleksu odbija się i na 
prasie centralnej. I tak, zdarzało się, 
że gdy w prasie centralnej ukazywało 
się coś, co nam się nie podobało, to 
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mdwiOfió : zatrzymać tę prasę, bo 
jakim prawem oni mogą pisać o nas sile 
Istnieje poważne niebezpieczeństwo, 
że ujawnią się dyktatorskie zapędy 
MKZ~c5w wobec naszej prasy. I przed 
tym, myślę, może prasę uchronić wspom 
niana przeze mnie komisja. 
Bieliński: W tej chwili stoimy przed 
wprowadzeniem w życie nowej ustawy o 
cenzurze. Urzędowy werdykt, że dany 
biuletyn wychodzi poia działalność 
statutową Związku, wystarczyłby pod­
dany on został prewencyjnej cenżu-' 
rze. Jeśli Związek zaoponuje, pójdą, 
być może, za tym dalsze represyjne 
działania władz. 
Wollckl! My nie możemy iść tak dale­

ko w rozumowaniach. Jeżeli rząd na­
prawdę /a nie tylko tak, na okres 
zjazdu PZPR/ pójdzie na forsowanie 
tych zdeformowanych projektów ustaw 
/a dotyczy to nie tylko cenzury,ale 
całego pakietu odnowy, a więc ustawy 
o związkach zawodowych, o samorządzie 
etc.', jeżeli przepchnie je przez 
Sejm, który chciał występować -zwła­
szcza w osobie prof. Szczepańskiego-
- w roli mediatora, to wtedy walka 
nie będzie się toczyć tylko o cenzu­
rę, ale o same rudlmenta odnowy. 
W Konstytucji każdy obywatel kraju ma, 
zagwarantowane prawo wypowiedz, i po­
przez wszystkie media. Jest to, oczy­
wiście, jak w.»zyscy wiemy, sprawa cał 
kowicie i Juzoryc".na. J<dnakże to, co ,• 

uzyskaliśmy w uzgodnionym projekcie 
ustawy o cenzurze, jest częściowym 
zrealizowaniem tego prawa. Dzięki is­
tnieniu naszego Związku, dzięki jego 
sile, władze musiały pogodzić się z 
koniecznością zrealizowania, przytiaj-' 
mniej w części, litery własnej Kons­
tytucji . Jak wykazują ostatnie dni, .'' 
nawet z tego próbuje się władza jed­
nak wycofać. Myślę, że broniąc nieza­
leżności prasy związkowej, bronić bę­
dziemy nie tylko praw,związkowych 1 
nie tylko praw ludzkich, ale będzie-' 
my bronić również tej zrealiirwane} 
części Konstytucji PRL. 

opr. Ewa Kulik. 
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W y w i a d z K r z y s z t o f e m ( l o t o w a k i m 
9.06.br. powróciła z Warszawy grupa robocza KKP powołana 
dla rozwiązania konfliktu bydgoskiego. Z przewodniczącym 
grupy roboczej i wiceprzewodniczącym MKZ-tu by: [oskiego 
rozmawia członek zespołu redakcyjnego "snrwjgu" Jerzy 
Mierzejewski. . 
JM - Oprócz zmęczenia fizycznego rozmowami i podróżą,ja­
kie jest Twoje odczucie, jeśli chodzi o przeprowadzone 
rozmowy? 
KG - Można powiedzieć, że sprawa, będąca przedmiotem roz­
mów w Watrszawie nie została dopięta wobec usztywnienia 
się stanowiska Komisj4 Rządowej, która powiedziała,że nio 
załatwi spravry bydgoskiej, gdyż już uważa ją za załatwio­
ną. Zwróciliśmy się do nadzwyczajnej komisji sejmowej',któ 
rej przewodniczy prbf J.Szczepański'; on podjął 3ię do 3 
lipca załatwienia sprawy. Je3t to moim zdaniem ostatnia 
instancja, do które- mogliśmy się udać, no i jeżoll ona 
nam tutaj nie pomoże... 
JM - To znaczy^ że praworządność nie istnieje... 
KG - To znaczy* że praworządność nio Istnieje - tak można 
powiedzieć. 
JM - Czy istnieje jakaś szansa, że prof .Szczepański ,a wi,i 
domo, że jest on autorytetem, jest autotytotem również w 
sferach, gdzie zapadają decyzje? 
KG - Tak. O tyle co mi wiadomo, prof.Szczepański dużo z ro­
bił dla naszego związku, dla związku chłopskiego, bo )afc 
wiemy rozmowa na temat chłopów jest działem właśnie jego. 
Zresztą prof .Szczepański jeżeli się czegoś, podejmuje to 
raczej załatwia. Zobaczymy co w tym-wypadku zrobi w spra­
wi* bydgoskiej. 
JM - Czyli według Ciebie należy jeszcze raz zawierzyć... 
KG - Chyba już ostatni raz. Nic innego nie pozostaje. 
JM - Czy uważasz, że cała sprawa potoczyła ;;iq niewłaści­
wym torem już od początku tzn. od marca? 
KG - Tak. Ponieważ od początku, to znaczy od 20 marca Ist­
niały takie głosy, że w przypadku jeśli byśmy wówczas sta­
nęli regionem załatwilibyśmy więcej. 
JM - Tak jak Bielsko-Biała? 
KG - Przyrównać Bielsko-Białej do Bydgoszczy nie można. 
Nasza sprawa różni się od tamtej tym, że naruszono zosta 
ły rzeczy poważniejsze. Jak wiemy do tej pory nie zostało 
zakończone śledztwo, nie przedstawiono zarzutów i nie wia­
domo co będzie dalej. 
JM - Jak wyglądała wizyta Wicepremiera Rakowskiego w Byd­
goszczy w czasie trwania obrad KKP 4.06.? 
KG - Podczas obrad KKP nastąpiły pewne błędy taktyczne... 
JM - Czyli gra otwartymi kartami^ 
KG - Tak, to znaczy ta demokracj, nam popsuła szyki i to 
mocno, ponieważ sądzę, że wówczas gdy obradowało KKP,gdy 
przybył wicepremier,sprawę bydgoską można było mocno posu­
nąć. 

JM - Czy wicepremier Rakowski był skłonny przybyć na 
obrady KKP? , 
KG - Bezpośrednio na obrady KKP nie, ponieważ trudno jest 
rozwiązać jakiś problem na takim forum, ale był skłonny 
rozmawiać z grupą roboczą. Jednak tak jak powiedziałem 
pewne błędyrcaktyczne popełnione na KKP uprzedziły wice­
premiera, dla którego sprawa przestała być ciekawa, to 
znaczy na tyle ciekawa, aby istniało jakieś zagrożenie. 
JM - Co ot\ przez to zrozumiał? Czy to, że związek nie re­
prezentuje jednolitego stanowiska? 
KG - Tak. Nie wiem skąd on miał takie informacje, ale nie 
musimy sobie tłumaczyć skąd takie informacje pochodzą. 
JM - Jak się odbyły rozmowy w Bydgoszczy? 
KG - Odbyła się krótka rozmowa. Zaproponowałem, aby roz­
mowy odbyły się w MKZ-cie z grupą roboczą. Na to wicepre­
mier powiedział, że chciałby rozmawiać w Warszawie w po­
niedziałek 8.06. 
JM - Jak był ustawiony Rakowski? Wrogo, sztywno? 
KG - Nie, on wyłącznie chciał przełożyć rozmowy, ponieważ 
znał już stanowisko KKP. Wiedział, że strajku generalne­
go nie będzie, ponieważ KKP musi się przedtem zebrać,dla­
tego nie widział wielkiego' zagrożenia i stąd ta propozy­
cja. 

JM Jechaliście do Warszawy z nadzieją? 
Kr, - Til , jechaliśmy z nadzieją. Spotkanie i od razu usz-i 
tywmenle stanowiska. 
JM - Jak te wyglądało, jakie było przyjęcie przez wice­
premiera? 
KG -' Oczywiście spokojnie, znam z wystąpień wicepremiera 
Rakowskiego w^innych momentach, wtedy było bardziej agre­
sywno, teraz spokojnie przedstawił stanowisko. 
JM - C\yli to stanowisko nie miało nic wspólnego z jego 
sobotnim wystawieniem w Bydgoszczy na konferencji miejs­
kiej? 
KG - Myśmy się o tym stanowisku dowiedzieli w Warszawie z, 
ga-ct. Zarzuciłem mu, że wydał wyrok przed rozmową z nami 
Powiedział, że jest to stanowisko jego, stanowisko nie 
konsultowane z nikim, i że on jako polityk ma swoje zda­
nie na te sprawy i od tego zdania nie odstąpi nigdy. Rów­
nież w rozmowach bardzo usztywniony, na temat listu KPZR 
do KC odczytał nam tylko fragmenty na temat kontrrewolu­
cji i anarchizacji w PofsceT 
JM - Czy list ten pisany był w duchu zagrożenia interwen­
cją, czy też było to tylko napomnienie i ostrzeżenie? 
KG - Były różne głosy. Były głosy, że ten list został na-1 
pisany po podjęciu decyzji a były też głosy," że jest to 
ostatnia szansa. 
JM - Czy Rakowski to też w ten sposób usiłował przekazać? 
Kr - Tak to można było odczytać z wypowiedzi wicepremiera 
JM - Jak doszło do sporządzenia oświadczenia? 
KG - Rozmowa była sztywna. Rakowski nie chciał dyskutować! 
Również uczestniczący w rozmowach minister Ciosek był te.jł 
zdania, wówczas próbowaliśmy wspólnie z ministrem Cioskiem. 
jak i doradcami szukać innego wyjścia. Padła propozycja, 
by zwrócić Kię do nadzwyczajnej komisji, aby tę sprawę roj 
wiązać. Prof.Szczepański podjął się zbadać całość sprawy .' 
bydgoskiej dodając, że gdyby nie widział możliwości zała­
twiania sprawy bydgoskiej to by się jej nie podjąłl To 
joHt za poważna sprawa. Nie mamy natomiast żadnych gwaran­
cji, i pozostaje nadzieja, że ta komisja jest uczciwa. 
Więc jeżeli przygotuje wnioski, które będą nas zadowala-' 
ty i nie zostaną załatwione, to nie ma już do kogo.się 
zwrócić. 
JM - Jaka była rola Jana Rulewskiego? 
KG - Janek był tutaj jako obserwator i brał również 
udzia-ł w rozmowach. 
JM - Mieliście zapewne uzgodnioną listę postępowania,ską<? 
zatem powstały rozdźwięki na tle tego, że nie wszystko ' 
szłofjego myśli? 
KG - Uważam, że Janek jako pokrzywdzony w sprawie bydgos-j • 
kiej inaczej to odczuwa i wcale się nie dziwię, że sprawi! 
tak długo się ciągnie i nie została dotychczas załatwio­
na. Tak, że pretensje Janka i innych kolegów biorących 
udział w wypadkach bydgoskich na pewno są słuszne. Nie 
ma co się dziwić. 
JM - Jak poszła w świat wiadomość, że strajk został odwo-4 
łany? 
KG'- Nie wiem kto to nadał, w każdym razie jest to Inter-1 
pretacja oświadczenia.'W oświadczeniu jest wyraźnie napi-i 
sanę, że grupa robocza na apel prof.Szczepańskiego i Epis 
kopatu zwróci się z wezwaniem o wstrzymanie akcji straj­
kowej. Po prostu zobowiązaliśmy się przekazać jego apel. 
JM - Czy byłeś przez kogokolwiek naciskany w czasie rozmów 
KG - Nie. Szukaliśmy wszyscy możliwości załatwienia spra­
wy. ' -
JMj- Czy członkowie prezydium MKZ są przekonani, że każdą 
walkę trzeba koniecznie wygrać? Czy nie dopuszczacie nig-
gdy przegranej, choćby 1 z tego powodu, że każdy może 
ponełnić błąd? 
KG - Jeżeli w słusznej sprawie walczymy to powinniśmy wy-, 
grać. Jeżeli chodzi o praworządność to nie powinno w ogó­
le być rozmów na ten temat. Potrzeba na pewno czasu,żeby 
to zostało wyjaśnione i sama praworządność stała się tą 
praworządnością, której Każdy by sobie życzył. 
JM - Czy jesteś za przeprowadzeniem strajku? 
KG - Wszelkie rozwiązania muszą być ostre. Decyzję o pod­
jęcia akcji protestacyjnej (podejmie MKZ. W, oparciu natu­
ralnie o rozeznanie wśród swoich załóg. 
JM - Dziękuję za rozmowę. 

http://06.br
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Odbudujmy więzi społeczne 

W piątek 5.OS * przer­
wie obrad Zjazdu w Legni-
oy zwróciliśmy się do se­
kretarza Krajowej Komisji 
Wyborczej Andrzeja Celiń­
skiego z prośbą o wypo­
wiedź na temat regional­
nej struktury Związku. 
Andrzej Celiński: Podsta­
wowym i dominującym pro­
blemem wszystkich zebrań 
delegatów jest problem re­
gionalizacji. Sprawy pro­
gramowe praktyoznle nie 
są poruszane. Wydaje ml 
się, że zanim dojdzie do 
Zjazdu Krajowego, po ukon­
stytuowaniu się władz re­
gionu, należy ponownie 
zwołać delegatów, by bez 
tej gorączki organizacyj­
nej mówić- o sprawach pro­
gramowych. 

Są dwie przyozyny tego, 
iż problem regionalizacji 
tak się ciągnie. Pierwsza 
przyczyna polega na tym, 
ze Związek nie wypracował 
żadnej koncepcji progra­
mowej, a więc celów Związ­
ku,a także funkcji, Jakie 
mają poszozególne instan­
cje pełnić. Każdo struktu­
ra organizacyjna ma słu­
żyć Jakimś celom, funk- ' 
ojom, a wtedy, gdy nie ma 
Jasności co do programu, 
nie Może byc Jasności oo 
do struktury Związku, 
także terytorialnej. Dru­
gi powód Jest taki, iż 
KKP zupełnie fałszywie po­
stawiła problem: duży czy 
mały region. Takie pyta­
nie Jest bezsensowne. Na­
leżało przedstawić koncep­
cję' organizacyjną Związku 
taką, w której są małe i 

duże regiony 1 powiedzieć, 
czemu one mają służyć.Nie 
chodzi o wielkość regionu, 
ale o to, do jakich funk­
cji konieczna jest centra­
lizacja Związku,a dla Ja­
kich jest szkodliwa. Ha 
przykład, na rzecz centra­
lizacji przemawiają pro­
blemy polityozne, stosun­
ki z władzami. Potrzebna 
byłaby również w przypad­
ku, gdyby Związek miał się 
zająć energlozniej prawo­
rządnością lub oświatą 
związkową. Zawsze trzeba 
rozważać, które racje są 
Istotniejsze, bo każda de­
cyzja Jsst pewnym zyskiem 
i pewną stratąj trzeba po 
rrostu nażyć te zyski i 
straty. Na tym polega me­
chanizm wyboru. A my nie 
jesteśmy nauczeni wybie­
rania wariantów, my mamy 
tylko Jedne prawdy. Tego 
się od razu nie nauozymy. 
Do tego potrzebna jest 1 
oświata związkowa, 1 info-
ruiaoja, w której cały 
ozas kulejemy. 

Jeżeli miałyby powstać -
- duże regiony, to będą po­
trzebne takie miejsca, 
gdzie będą podejmowane de-
oyzje dotyoząoe kilku ko­
misji zakładowych, w któ­
rych problemy poszczegól­
nych zakładów, nic wymaga-
jąoe wyspecjalizowanych 
komórek, będą bezpośred­
nio załatwiane. Stąd pada 
propozyoja, by jednocześ­
nie, tworząc duże regiony 
powstawały oddziały tych 
regionów /jest to propozy­
cja wrocławska/ o kofflpe-
tenojaoh tych samych, oo 

zarząd regionalny, locz 
ograniczonych terytorial­
nie. Jeżeli np. powstał­
by oddział w Legnicy, to 
mógłby mleć te same kompe­
tencje oo zarząd regional­
ny we Wrocławiu /ogranl-
ozone oczywiście do swego 
terytorium/, Jedynie bez 
prawa podejmowania decy­
zji o strajku. Natomiast 
sprawy finansowe rozwiązy­
wałoby się tak, że walne 
zebranie delegatów dużego 
regionu' podejmowałoby de­
cyzje, że na działanie za­
rządu . regionu potrzebna 
Jest jakaś określona suma, 
natomiast cała reszta 
dzielona U; 1 ••.'>>• na posz­
czególne oddziały propor­
cjonalnie do Ilości człon­
ków. W rezultacie finanso­
wo nie straciłyby one nic. 

Jest jeszcze Jedna 
sprawa. Ten Związek poło­
ży sie. Jeżeli będzie ha­
mować inicjatywy społecz­
ne - powinien Je pobudzać. 
I stąd wydaje mi się ko-
nleozne, by opróoz tej in­
stancji "władozej" grupy 
ludzi, którzy chcą porozu­
miewać się w sprawach do­
tyczących środowiska, mia­
ły prawo Jo tworzenia ta­
kich instancji, komisji 
porozumiewawczych, które 
nie będą mogły nikim za­
rządzać, ale będą miejs­
cem, gdzie ci ludzie się 
spotykają i wymieniają 
własne doświadczenia,ewon-
tualnie artykuują wspól­
ne interesy do narządu 
ozy oddziału. To odbudowy­
wałoby więzi społeczne w 
sprawach publicznych. Cho­
dzi o to, aby były statu­
towo zagwarantowane możli­
wości tworzenia rozmai­
tych porozumień międzylu­
dzkich. Jest .to rzeoz waż­
na. 

najważniejsze Jednak 
Jest to, żeby pochodzący 
z wyboru delegaci deoydo-

wall o sprawaoh Związku, 
żeby nie decydowała ani 
Komisja Krajowa, ani obec­
ne CKZ-y, tylko właśnie 
delegaci. Ja nie sądzę, a-
by te aktualne zjazdy de­
legatów rozstrzygnęły 
sprawy organizacyjne, ani 
też, aby pierwszy Zjazd 
Krajowy mógł Je rozstrzyg­
nąć. Sądzę, że to będzie 
pewien prooes, który bę­
dzie trwał aż do drugiego 
ujazdu Krajowego. To Jest 
sprana doświadczeń. Cho­
dzi o to, by członkowie 
Związku mieli tę świado­
mość, że wszystkie władze 
pochodzą z wyboru i Jeże­
li tych władz nie odwoła­
my, to decyzje Jakie po­
dejmą - obowiązują. Ina­
czej my nlo nie uporządku­
jemy, ani Związku, ani 
kraju. Mamy teraz ewiden­
tnie do czynienia z rozpa­
dem struktur państwowych, 
które się sypią. My nie 
odbudujemy tego państwa, 
jeśli sami będziemy W ta­
kim samym chaosie, Jak 
władza. My musimy zaprowa­
dzić porządek przynaj­
mniej w ramach Związku,bo 
nie może być tak, że całe 
społeozeństwo pozostaje 
niezorganlzorane. Społe­
czeństwo musi się gdzieś 
organizować, aby mogło 
funkcjonować. Hóbmy ten 
porządek przynajmniej w 
Związku, bo inaczej okaże 
się, że my jeszcze do te­
go nie dorośliśmy. Byłaby 
to prawda okrutna. Przez 
35 lat ogłupiano nas, odu­
czano umiejętności porozu­
mienia się w ramach społe­
czeństwa, bo oczywiście u-
łatwlało poczynania władz. 
Władza miała do czynienia 
ze społeczeństwem, które 
nie miało się porozumieć 
i my wszyscy teraz płaci­
my za te 35 lat. 

S.Huskowskl 
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Obserwujemy ostatnio ciekawy przypadek masowej dysleksji 
wśród wyższych sfer rządzących. Polega on na używaniu 
słów '1 dłuższych wyrażeń o znaczeniach innych niż przy­
jęte w ję-zyku polskim. Prace analizujące bogaty materiał 
trwają, wskazuje się na obce zapożyczenia. Niżej podaje­
my małą próbkę wyników analizy. 
Nowomowa 
Wyższych Sfer Rządzących Język polski 
anarchia 
centralizm demokratyczny 
demokracja 

demokracja socjalistyczna 

zadłużenie kraju 
kontrrewolucja 
kryzys społeczny 
linia porozumienia i dialogu 
ustępstwa 

przyjaciele 
racja stanu 

reaJ istyczny 
socjalistyczna odnowa 
socjalistyczny 
sojusznicy 

trudności gospodarcze 
większość narodu 
wszyscy ci, którzy... 
zachodni/imperialistyczni/ 
poplecznicy 

demokracja 
centralizm absolutystyczny 
demokracja socjalistyczna 
/por. obok/ 
centralizm demokratyczny 
/por. wyżej/ 
długi;doktryny 
rewolucja 
kryzys PZPR 
bierny opór 
realizacja,porozumieli; ;pra­
worządność 
sojusznicy /por. niżej/ 
wzgląd na wojska Układu War­
szawskiego 
socjalistyczny /por. niżej/ 
kontrrewolucja 
radziecki 
potencjalni najeżdźcy;dyspo-
nenci 
bankructwo 
część PZPR; KC PZPR 
większość narodu 

uczciwość, sumienie 
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§2tai ganeralny 
20 czerwca, kiedy po kolejnym zebraniu przedwyborczym ne 
szego podregionu wróciłem do domu, różne myśli kłębiły 
mi się w głowie. Jak myślimy o naszym Związku, jakimi 
jesteśmy związkowcami, ile mamy samodzielności w myśle­
niu, a ile zwykłego owczego pędu - oglądania się i przy­
takiwania "mądrzejszym", głośniej krzyczącym, czy po 
prostu bardziej od nas znanym. 
Zal mnie zdjął serdeczny, bo "Solidarność" dla mnie,tak 
jak dla przeważającej części jej członków, to ostatnia 
deska ratunku przed całkowitą zagładą struktur społecz­
nych i ekonomicznych coraz bardziej rozłażących się w 
szwach w nasze jpjczyźnie. To jedyna nadzieja i szansa 
Polaków. , 
Powiadają, że "Solidarnośó" to tylko związek zawodowy. 
Mówią przecież nam wszystkim częśó prawdy, bo "Solidar­
nośó" to przede wszystkim najbardziej masowy na świecie 
ruch społecznej 1 obywatelskiej reformy, ruch, w którym 
prawie wszyscy uczestniczymy, ruch, który musi bronić i 
bronió będzie przyrodzonych praw człowieka. Każdego czło 
wieka. 
Jest nas w Związku 10 milionów. To znaczy, że zdecydowa­
na większość fudzl pracujących w gospodarce państwowej 1 
uspołecznionej w naszym kraju dokonała jednoznacznego wy 
boru przede wszystkim w płaszczyźnie moralnej. Jeżeli 
'weźWemy~pod uwagę /a wziąć" rzecz jasna musimy/ naszych"-
braci zNSZZ RJ 1 naszych młodych kolegów z NZS-u, to mu 
simy postawić znak równości między "Solidarnością" a spd 
łeczeństwem. 
Takim więc jakim jesteśmy społeczeństwem, takim chcąc n* 

chcąc jest nasz Związek. i 
Wysuwam tezę następującą: jesteśmy społeczeństwem chorym! 
Co przez to w kontekście tego tekstu chcę powiedzieć? | 
Tysiącletnia historia polskiej społeczności wykształciła 
w nas poczucie ogromnego szacunku dla symboli, sztanda­
rów etc. Wydaje mi się, że dziś już możemy zaobserwować 
przerodzenie się tego szacunku w bałwochwalczą, bezkryty 
czną wprost cześć dla osób, czy niektórych haseł.Staliś-j 
my się chorzy, bo bezkrytyczni, bezmyślni, niewolni. Pa-, 
miętajmy, t o w o l n o ś ć jest stanem do jakiego , 
dążymy, o jaki się bijemy. Wolność rodzi poczucie o d- i 
p o w i e d z i a l n o ś c i . Jeżeli bowiem jestem wol­
ny to za wszystko crt robię, odpowiadam. Odpowiadam przed 
sobą, przed innymi Iźmi, czy przed Panem Bogiem. Świa­
domość odpowiedzią* '*ci rodzi n i e p o k ó j . I bywa 
czasem tak, że ten niepokój staje się dla szarych, zwy­
kłych ludzi nie do zniesienia. Dlatego w konsekwencji 
tak często sami uciekamy do zniewolenia od wolności, bo 
nie umiemy unieść brzemienia odpowiedzialności i związa­
nego ż nią niepokoju. 
Co wiąże się jeszcze z wolnością i zarazem odpowiedzial­
nością? Myślę, że dobrze rozumiana nieufność i krytycyzm1 
wobec symboli, a szczególnie wobec ludzi-symboli. Może w 
życiu społecznym się zdarzyć, że wszyscy w jakimś dzieje. 
wym momencie nawet nie zdając sobie z tego jasno sprawy 
stwarzamy we własnym nięwolnym pędzie takiego człowieka-
symbol. I może się zdarzyć /a zdarzyło się to w historii 
różnych apołępzeństw już nie raz/, że pewnego dnia ten 
symbol spada gwałtownie z piedestału, na jaki wbrew nie­
mu samemu go wciągnęliśmy. Zostajemy wtedy jak stado bez' 
radnych dzieciąt... z pustymi rękami. 
Stary to dylemat, co jest najważniejsze dla walczącej 
armii. Większość twierdzi, że s z t a n d a r. To rów­
nież chyba tylko część prawdy. Sztandar może wpaść w rę­
ce wroga, a walkę trzeba prowadzić dalej. Wydaje mi się, 
że nie mniej ważny od sztandaru jest znakomity sztab! 
g e n e r a l n y . Zdarza się bowiem i tak,.że toczy się 
wojnę, w której o kapitulacji nie może byó nawet mowy. 
Marzy mi się dzień, w którym każdy członek "Solidarności 
z racji swego umiłowania wolności będzie mógł objąć funk 
cję w tak rozumianym sztabie generalnym. 

Wiesław Cichoń 
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S p r o s t o w a n i a 
W relacji z rozmów z Rządem w s. Bydgoszczy w nr.19 AS-a 
przytaczając wypowiedź prokuratora Bogusława Wojewódzkie 
go na ostatnim posiedzeniu KKP, napisaliśmy, że było tp 
wystąpienie prokuratora wojewódzkiego. Przepraszamy. 
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